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47 lat temu w NJ

Czytaj: „Goń wandala, goń!” - str. 8

Wybory do senatu w 100 jed-
nomandatowych okręgach miały 
m.in. wymusić zmianę mecha-
nizmu wyłaniania kandydatów, 
sprawić, aby w wyborcze szranki 
stawali ludzie związani ze swo-
imi, mniejszymi teraz, okręgami. 
Żeby nie pojawiali się na listach 
egzotyczni kandydaci z dalekich 
stron, których w uznaniu zasług 
partie obsadzały wysoko na 
listach, gdzie się dało. Wystawie-
nie w naszym okręgu przez PO 
Józefa Piniora, legendy Solidar-
ności, wrocławianina, jest zaprze-
czeniem idei, jaka towarzyszyła 
wprowadzonym zmianom. W skali 
wyznaczonych na nowo okręgów, 
stolica Dolnego Śląska, z którą Pi-
nior jest związany, to właśnie dale-
kie, nie nasze, strony. Przy całym 
szacunku dla byłego europosła, 
jego wskazanie jako kandydata z 
naszego okręgu to przejaw buty i 
lekceważenia wyborców. 

n
Przed laty irlandzka wokalistka 

Sinead O’Connor podarła w tele-
wizji zdjęcie papieża w proteście 
przeciwko obłudzie Kościoła 
katolickiego. Po tej demonstracji 
jej kariera zaczęła się chylić ku 
upadkowi. Niszczono jej płyty, 
koncerty słabo się sprzedawały, 
coraz mniej bywała. Z Nergalem, 
który podarł Biblię, nazwał ją 

„księgą kłamstw” i stanął przed 
sądem (został uniewinniony, 
bo „wolność artysty” itp), rzecz 
ma się inaczej. Dostał intratną 
propozycję z telewizji publicznej. 
Z niszowej działki wypłynął na 
szerokie wody showbiznesu. Je-
śli niczego świętego nie podrze 
w kolejnych odcinkach nowego 
programu, będzie to prawdziwy 
zawód dla uwiedzionych przez 
Nergala wyznawców ciemnych 
mocy. Przy okazji okaże się, 
że ten diabeł, któremu Darski 
wyznawał na koncertach uwiel-
bienie, to była banalna mamona. 
I że dla niej może się nawet 
przeobrazić w poukładanego 
telewizyjnego aniołka.

Sławomir Sadowski

Drożejemy
Na początku roku wzrósł VAT, swoje 

marże zaczęli podnosić kolporterzy. Do 
góry idą - co wszyscy obserwujemy 

- także inne koszty funkcjonowania. Pod-
wyżce ceny gazety, mimo rosnącej presji 
kosztowej, opieraliśmy się przez wiele 
miesięcy. Teraz, aby utrzymać oczekiwa-
ną przez Państwa jakość tygodnika, cenę 
musimy podnieść - z 2,50 zł na 2,90.

Cenę podnosimy z ciężkim sercem, 
ale nie zostawiamy Państwa bez moż-
liwości tańszego nabycia Nowin Jele-
niogórskich. Utrzymujemy cenę 2,20 zł 
w prenumeracie (Poczta Polska, Ruch). 
Zupełną nowością jest możliwość za-
mówienia e-wydania. Ściągnięcie elek-
tronicznej wersji Nowin Jeleniogórskich 
to koszt 2 zł (można to zrobić przez nasz 
portal www.nj24.pl).

Redakcja

Już wkrótce wprowadzą się lo-
katorzy do 18 mieszkań w nowym 
bloku przy ul. Podgórzyńskiej 2 w 
Cieplicach. Jest to już drugi budynek, 
zbudowany wspólnie przez radę naro-
dową i Fabrykę Maszyn Papierniczych. 
W nowych mieszkaniach zamieszkają 
częściowo pracownicy Fampy, czę-
ściowo zaś rodziny wytypowane przez 
Prezydium MRN. 

n
Przed tygodniem, dziwnie cicho i 

bez rozgłosu otwarto przejście gra-
niczne na Przełęczy Okraj. Czeski bu-
dynek celny jest już gotowy, znalazła 
tam też gościnne pomieszczenie pol-
ska placówka celna. Czesi przyjechali 
na otwarcie wraz z ekipą telewizyjną. 
Stronę polską reprezentowali przed-
stawiciele władz celnych i wojskowych. 
Innych - po prostu nie powiadomiono.

n
„W sobotę weszłam do sklepu samo-

obsługowego przy ulicy Mireckiego 

w Cieplicach i poprosiłam 20 deka 
drożdży. Mimo że na ladzie leżały 
dwie półkilowe paczki tego towaru, 
sprzedająca panienka oświadczyła 
z miłym uśmiechem: te drożdże są 
już sprzedane, ja je kupiłam”. Zofia 
Kleczyńska, Przesieka

n
Kilka miesięcy temu informowa-

liśmy, że Jeleniogórskie Powiatowe 
Zakłady Przemysłu Terenowego roz-
poczęły produkcję wrotek wysokiej 
jakości. ZPZPT są jedynym w Polsce 
producentem tego sprzętu. Informo-
waliśmy również o możliwościach 
sprzedaży wrotek za granicę. Na 
potrzeby rynku krajowego wyprodu-
kowano do tej pory 6 tys. par wrotek 
w cenie 210 zł. Można je kupić w wielu 
miastach oprócz Jeleniej Góry. Nasi 
handlowcy nie składają zamówień. Nie 
wystawia im to najlepszej opinii.

Do kolejnego, poważ-
nego zderzenia samocho-
dów osobowych doszło w 
Jeleniej Górze na skrzy-
żowaniu ulic Sobieskiego 
z Wyszyńskiego. Kobieta 
jadąca oplem vectrą skrę-
cając w kierunku Pasażu 
Grodzkiego, wymusiła 
pierwszeństwo i zderzyła 
się z nadjeżdżającym fia-
tem cinquecento. Spraw-
czyni była pijana. 

W wyniku zderzenia 
dwie osoby - kierowca i 
pasażerka fiata - zostali 
przewiezieni do szpitala 
na obserwację. Siła ude-

rzenia była duża, oba 
pojazdy zostały poważnie 
uszkodzone. Sprawczyni 
kolizji była pod wpływem 
alkoholu - miała 2 promile 
w wydychanym powietrzu. 
Jej auto zostało odholo-
wane na policyjny parking. 
Za spowodowanie kolizji 
pod wpływem alkoholu 
odpowie przed sądem. 

Skrzyżowanie ulic So-
bieskiego i Wyszyńskiego 
obok „Muzycznego Radia” 
należy do jednych z najtrud-
niejszych i najniebezpiecz-
niejszych w naszym mieście. 

Mateusz Banaszak

Naukę w pierwszych klasach gim-
nazjów rozpoczęło 772 uczniów. Łącz-
nie we wszystkich gimnazjach uczyć 
się będzie 2313 uczniów, o ponad 100 
mniej niż przed rokiem.

Prawie 3,5 miliona złotych, czyli 
niemal dwukrotnie więcej niż zakłada-
no, wydano na remonty, przebudowy 
i modernizację jeleniogórskich szkół 
i przedszkoli. Nie wszystkie prace 
zostały zakończone przed pierwszym 
dzwonkiem, ale nie utrudni to znaczą-
co funkcjonowania placówek.

Niemal w każdej szkole i przed-
szkolu prowadzono w czasie waka-
cji mniejsze lub większe remonty. 
Najkosztowniejsze (800 tys. zł) było 
przystosowanie pomieszczeń i wy-
posażenia „Handlówki” na potrzeby 
Centrum Kształcenia Zawodowego) 
oraz przystosowanie pomieszczeń  

w Gimnazjum nr 3 do przyjęcia Zespo-
łu Szkół Elektronicznych (502 tys. zł).

265 tys. zł pochłonęła budowa boiska 
sportowego w Zespole Szkół Rzemiosł 
Artystycznych. Za niewiele mniej po-
wstanie boisko lekkoatletyczne przy 
zabobrzańskiej „ósemce”. Nowy dach ma 
w końcu szkoła podstawowa nr 2, wy-
remontowana została tam również aula.

Ponad pół miliona złotych pochłonie 
przystosowanie pomieszczeń do przyję-
cia większej ilości maluchów w żłobku 
na Zabobrzu. Zamiast 90, placówka 
będzie mogła teraz przyjąć 120 dzieci.

W tym roku w Jeleniej Górze nie ma 
problemów z miejscami w przedszkolach. 
Pięć miejskich placówek oraz przedszko-
la niepubliczne zapewniły miejsce wszyst-
kim dzieciom. W miejskich przedszkolach 
w tym roku szkolnym będzie o 44 dzieci 
więcej niż rok temu.                       GOK

Po pijaku rozbiła dwa auta
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Do szkoły!
Dla 690 dzieci w Jeleniej Górze po raz pierwszy w życiu zabrzmiał w czwartek szkolny dzwonek. Naukę  
w pierwszych klasach rozpoczęła setka sześciolatków, które od przyszłego roku zostaną objęte obowiązkiem 
szkolnym. Do pierwszych klas trafiło 14 procent sześciolatków, najwięcej w SP11 i SP10.

Inauguracja roku szkolnego w SP2.
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- Jestem z siebie bardzo dumna, czuję 
się jak zwyciężczyni, srebro smakuje 
jak złoto - cieszyła się jeleniogórzanka, 
28-letnia Maja Włoszczowska na po-
dium mistrzostw świata w kolarstwie 
górskim z Champery (Szwajcaria). Na 
nowym rowerze za 28 tysięcy złotych 
z większymi kołami, „Pszczółka” po 
raz drugi walczyła o tęczową koszulkę. 
Pewnie obroniłaby tytuł, gdyby nie de-
fekt roweru (pęknięta opona na drugim 
z sześciu okrążeń). Maja najechała na 
ostry kamień. Na domiar złego pękła 
cała obręcz jej tylnego koła.

Na rowerze z przebitą gumą jechała 
i biegła z nim około półtora kilometra. 
Straciła półtorej minuty i musiała gonić 
mocne rywalki od piątego miejsca. Na 
półmetku zredukowała stratę do 1:15 
minuty, na finiszu przedostatniej rundy 
zostało tylko 36 sekund do prowa-
dzącej Kanadyjki. Najwyższe podium 
z Catharine Pendrel zawodniczka z 
Jeleniej Góry przegrała o 28 sekund. 
Trzecia w elicie kobiet przyjechała na 
metę Włoszka Eva Lechner.

- Odczuwaliśmy presję, szum me-
dialny nam nie sprzyjał. Majka była 
przygotowana jak nigdy wcześniej 

- ocenił nowy trener kolarki Marek 
Galiński. Wicemistrzyni świata MTB 
srebrny medal zadedykowała zmarłe-
mu półtora tygodnia temu dziadkowi z 
Wojcieszowa, który w Szwajcarii miał 
jej kibicować.

Przed MŚ największa gwiazda pol-
skiego kolarstwa wzięła udział w sesji 
fotograficznej do kalendarza „Cyclepas-
sion”. W tegorocznej edycji poza piękną 
Mają znalazły się m. in. Amerykanka Liz 
Hatch, Niemka Hanna Klein i Szwedka 
Veronica Andreasson.             (STOB) 

Bagażnik pełen krzyży, figurek z 
wizerunkiem Jezusa, wazonów i innych 
metalowych przedmiotów znalazła w 
piątek kowarska policja w trakcie kon-
troli drogowej 28-latka. Policja ustala 
poszkodowanych. 

Podejrzany jeleniogórzanin został za-
trzymany do kontroli drogowej w piątek 
rano, około godziny 9.30 w Mysłako-
wicach. W jego bagażniku znajdowały 
się skradzione z grobów liczne krzyże, 
figurki Jezusa oraz inne metalowe przed-
mioty. Wszystkie miały trafić do punktów 
skupu złomu. Jak się później okazało, 

mężczyzna zbezcześcił trzy nekropolie w 
Jeleniej Górze, Janowicach i Dziwiszowie.

Policja ustala pokrzywdzonych i 
prosi o kontakt z kom. Krzysztofem 
Tuzem z Komisariatu I Policji w Jeleniej 
Górze, który zajmuje się tą sprawą, lub 
telefonicznie pod numerem telefonu 
75/75-20-147.

Cmentarze nie były jednak jedynym 
miejscem, które rabował 28-latek. Kilka 
dni przed piątkową kontrolą został zatrzy-
many za serię kradzieży kratek żeliwnych 
ze studzienek w mieście oraz Jeżowie 
Sudeckim. 

Za popełnione czyny grozi mu nawet 
do 8 lat więzienia.                         (AJS)

Złapali cmentarną hienę

Marek Obrębalski nie wystartuje w 
wyborach do Senatu. Nie zebrał wy-
maganej liczby podpisów. Podpisy 
zbierano też na Roberta Prystroma 
i Ryszarda Matusiaka, ale oni także 
nie znaleźli się na listach. Dlaczego?

Były prezydent Jeleniej Góry ofi-
cjalnie tłumaczy, że chce wypełnić 
mandat radnego wojewódzkiego. 
Nieoficjalnie jednak dowiedzieliśmy 
się, że nie zebrał wystarczającej licz-
by podpisów, by się zarejestrować. 
Do zarejestrowania kandydata do 
Senatu potrzeba 2 tysięcy głosów. 
Komitet Rafała Dutkiewicza, który 
miał reprezentować Obrębalski, 
ustalił wewnętrznie, że będzie zbierał 
po 3 tysiące podpisów. To na wypa-
dek, gdyby PKW zakwestionowała 
część list. Jak się dowiedzieliśmy, 
Obrębalski miał ponad 1500 głosów. 
Próbowaliśmy skontaktować się z 
byłym prezydentem, ale nie odebrał 
telefonu.

W wyborach do Senatu nie zo-
baczymy też Ryszarda Matusiaka, 

na którego także zbierano podpisy 
w Jeleniej Górze. Kandydat jeszcze 
tydzień temu tłumaczył, że waha się, 
czy wystartować.

To nie koniec listy niedoszłych 
kandydatów. W mieście zbierano 
też podpisy na Roberta Prystroma, 
ale jego także nie ma wśród oficjal-
nie zarejestrowanych kandydatów. 
Czyżby nie zebrał wymaganej liczby 
głosów?

- Otrzymałem propozycję kan-
dydowania od ugrupowania pana 
Korwin-Mikkego - powiedział Robert 
Prystrom. - Grzecznie odmówiłem, 
gdyż nie jestem zainteresowany 
polityką i nie chcę być kojarzony z 
partią polityczną. Ja jestem zainte-
resowany samorządem i to się nie 
zmienia. Osoby ze środowiska UPR 
jednak zbierały podpisy na mnie na 
wypadek, gdybym zmienił zdanie. 
Nie była to jednak moja inicjatywa 
ani Wspólnego Miasta.

O mandat w okręgu nr 2 (powia-
ty jeleniogórski, kamiennogórski, 

jaworski i złotoryjski) powalczy 
sześcioro kandydatów. Platforma 
wystawiła Józefa Piniora z Wro-
cławia, SLD - radnego miejskiego 
Wojciecha Chadżego, PiS - byłego 
senatora Tadeusza Lewandowskie-
go, a PSL - Zbigniewa Skowrona 
z Jawora. Na liście są także dwaj 
kandydaci niezależni: Zbigniew Ła-
dziński (KWW Aktywni Społecznie) 
oraz prawnik Sylwester Baćko z 
Kamiennej Góry (KWW Baćko do 
Senatu).

Mniej zaskoczenia jest w okręgu 
nr 1 (powiaty bolesławiecki, zgorze-
lecki, lwówecki i lubański). Tam o 
miejsce w ławach Senatu powalczy 
sześcioro kandydatów. Są to: Jerzy 
Dulnik z PSL-u, Piotr Hetel z SLD, 
Roman Kulczycki z PiS-u, Jan Mi-
chalski z Platformy Obywatelskiej, 
Anetta Stemler z Narodowego Od-
rodzenia Polski oraz Jerzy Zieliński 
z komitetu Dutkiewicza Obywatele 
do Senatu.

(rob)

Niespodzianki       
z kandydatami do Senatu

Na liście PO jest dwoje jeleniogó-
rzan - Zofia Czernow i Jerzy Łużniak. 
Obecna zastępczyni prezydenta 
miasta ma dopiero czwarte, a wice-
marszałek województwa - ostatnie 
miejsce. Na liście PiS-u najwyższe 

- trzecie - miejsce dla kandydata z 
naszego regionu przypadło Marzenie 
Machałek. PiS wystawił też repre-
zentantów Jeleniej Góry, Szklarskiej 
Poręby, Bolesławca, Lubania i Gryfo-
wa. Z tego ostatniego pochodzi były 
senator PiS-u - Rafał Ślusarz.

Na liście SLD prym także wiedzie 
reprezentant legnickiej części okręgu. 
Z „dwójką” powalczy o mandat Elż-
bieta Zakrzewska, za nią jest wdowa 

po Jerzym Szmajdzińskim - Małgo-
rzata. Do sejmu kandyduje również 
były prezydent Jeleniej Góry - Józef 
Kusiak. Na 24 miejsca na liście - 9 
przypadło kandydatom lewicy z 
regionu jeleniogórskiego.

Ludowcy wystawili 24-osobową 
listę wyborczą, którą otwiera Leszek 
Grala. O poselski mandat ubiega 
się też wójt Marciszowa - Stefan 
Zawierucha, były jeleniogórski radny, 
artysta cyrkowy Kazimierz Klimek i 
szef powiatowych struktur partii w 
mieście - Roman Kuty.

Podwójną obsadę ma także lista 
wyborcza Ruchu Palikota. Z naszego 
regionu jest na niej 11 nazwisk, a na 

pierwszym miejscu - Henryk Kmiecik 
z Lubawki.

Na osiemnastoosobowej liście 
Polskiej Partii Pracy co trzeci 
kandydat pochodzi z naszej części 
okręgu. Na drugim miejscu jest 
Janusz Jędraszko, szef Jelenio-
górskiego Stowarzyszenia Osób 
Bezrobotnych.

Polska Jest Najważniejsza wysta-
wiła 19 kandydatów. Reprezentant 
Jeleniej Góry - Mariusz Gierus, ma 
na liście dopiero czwarte miejsce. 
Oprócz niego jest jeszcze dwóch 
jeleniogórzan, a reszta kandydatów 
pochodzi z Legnickiego.

GOK

Siedem list
PO, PiS, SLD, PSL, Ruch Palikota, PJN i Polska Partia Pracy - 
Sierpień 80 - te ugrupowania zarejestrowały listy wyborcze do sejmu 
w naszym okręgu. Z terenu dawnego województwa jeleniogórskiego 
o mandaty poselskie będzie się ubiegało 56 osób.

Spółka Parkridge ma kłopoty. - Jest 
w stanie upadłości - dowiedzieliśmy się 
z dobrze poinformowanego źródła. - Na-
stępują zmiany właścicielskie - mówi tym-
czasem prezydent Marcin Zawiła. Jedno i 
drugie oznacza, że budowa galerii Focus 
Mall stoi pod dużym znakiem zapytania.

- Kilka dni temu brytyjski deweloper 
ogłosił upadłość - zapewnia nas jeden 
z jeleniogórskich samorządowców. 
Powołuje się na własne źródła.

Próbowaliśmy potwierdzić tę infor-
mację, ale w warszawskiej siedzibie 
Parkridge przez tydzień nikt nie odbiera 
telefonów. Włącza się automatyczna 
sekretarka, która informuje o godzinach 
otwarcia biura, po czym sygnał rozłącza 
się. Drugi z telefonów kontaktowych nie 
działa w ogóle.

Napisaliśmy maila do osoby odpo-
wiedzialnej za kontakty z mediami, ale 
nie otrzymaliśmy odpowiedzi.

Z jednego z zachodnich portali 
internetowych można dowiedzieć się, 
że upadłość spółek Parkridge Holdings 
Ltd i Parkridge Gate Developments Ltd 
nastąpiła 24 sierpnia i że powołano już 
ich administratorów.

Wiadomo też, że tuż przed upa-
dłością, na początku sierpnia, konta 
Parkridge w Wielkiej Brytanii zajął 
komornik.

Na razie nie wiadomo, jak przełożą 
się kłopoty brytyjskiej spółki na jej jele-
niogórskie inwestycje, ale raczej pewne 
jest, że galeria Focus Mall nie powstanie 
w terminie. Jeśli w ogóle powstanie. 
Pytanie tylko: czy w Jeleniej Górze ktoś 
jeszcze w to wierzył?

- Jeśli spółka nie dotrzyma terminów 
zawartych w umowie, odzyskamy ten 
grunt - mówi tymczasem prezydent 
Marcin Zawiła. Na dniach ma spotkać 
się z przedstawicielami Parkridge.

- Z tego, co ja wiem, to Parkridge 
nie jest w upadłości, ale prawdą jest, 
że spółka ma kłopoty. Następują tam 
zmiany własnościowe - dodaje Mar-
cin Zawiła. - Nasze stanowisko jest 
niezmienne, każdy następca prawny 
będzie winien nam za niewywiązanie 
się z umowy 2 miliony złotych kary, 
no i w grę wchodzi przepadek działki. 
Będziemy tego dochodzić, jeśli do 
budowy nie dojdzie.

Jak mówi, pierwsze terminy, które 
pozwalają na uruchomienie procedury 
odzyskania gruntu, mijają w przyszłym 
roku.

To dość ostre stanowisko władz 
miasta, które do tej pory raczej chwa-
liło współpracę z Parkridgem. - Nasze 
stanowisko jest niezmienne: zachęcamy 
inwestorów do inwestowania, gdzie 
możemy, tam im pomagamy, ale to, co 
zapisane w umowie, to mają zapłacić 
i tutaj nie ma pieszczot. Umowa jest 
umową i wyegzekwujemy ją do końca. 
Nasze stanowisko jest znane Parkridge-
owi - powiedział prezydent. Na razie nie 
wiadomo, co będzie z galerią. - Myślę, 
że spotkam się z przedstawicielami 
spółki przed 7 września - powiedział 
M. Zawiła.

Dodał, że miasto rocznie odzyskuje 
5-10 działek od inwestorów, którzy nie 
wywiązali się z umów.

(rob)

Nie będzie galerii 
Focus Mall?

Maja Włoszczowska 
wicemistrzynią świata
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Masz sprawę do dziennikarza? Zadzwoń!
Jelenia Góra   - 501 465 588
 -  535 922 221
powiat jeleniogórski  - 502 205 732
 - 601 572 243
powiat bolesławiecki  - 601 444 416
powiat kamiennogórski  -  601 543 538

powiat lubański  - 606 665 454
powiat lwówecki  -  694 792 203 
powiat zgorzelecki -  606 665 454
powiaty: jaworski i złotoryjski - 605 533 855

redakcja - 75 642 44 10

W każdą środę od 10 do 14.00 w biurze na ul. Skłodowskiej-Curie na Czytelników czeka nasz dziennikarz.

Podczas dyżuru redakcyjnego skargi czytelników przyjmował nasz dziennikarz 
Leszek Kosiorowski

Z Okazji Ogólnopolskiego 
Tygodnia Pływania Maluchów 
zapraszamy rodziców ze swoimi 
pociechami od 3. miesiąca do 
4 lat, do udziału w darmowych 
zajęciach na basenie.

Akcja odbędzie się w Hotelu 
Sandra spa w Karpaczu 19.09.
br. Godz.16.30-19.30, Pływalnia 
Słowianka w Jaworze 24.09.
br. godz.14.00-17.00, Wodne 

Centrum Rekreacji w Świebo-
dzicach 25.09.br. godz.9.00-  
12.00, Hotel Stacja nad Kwisą 
w Gryfowie Śląskim 25.09.br. 
godz. 15.00-18.00. Zajęcia będą 
prowadzone przez instruktorkę 
PSPN. Warunkiem udziału jest 
rezerwacja miejsca pod nr. tel. 
530 997 553 lub wodneprzedsz-
kole@gmail.com

TS

Maluchy pływają za darmo

- Boję się tego człowieka, a jego 
dziewczyna nie powinna w ogóle 
mieć prawa do tego lokalu! - mó-
wiła podczas środowego dyżuru 
redakcyjnego pani Anna (imię 
zmienione) z ul. Wojska Polskiego 
w Jeleniej Górze. Przyszła do re-
dakcji roztrzęsiona i zrozpaczona. 
Od niemal półwiecza zajmuje 
część wielkiego mieszkania ko-
munalnego, które zostało dawno 
temu podzielone na dwa lokale. 
Gdy drugi lokal był zajmowany 
przez starszą kobietę - nie było 
żadnych problemów. Gdy zmarła, 
do tego lokalu wprowadziła się 
jej wnuczka, a potem jej chłopak.

Pani Anna podejrzewa ich o za-
żywanie narkotyków i boi się, że 
chłopak z sąsiedztwa zrobi krzyw-
dę jej 20-letniej wnuczce. Dla-
czego się boi, skoro dotychczas 
nie próbował nawet jej nic złego 
zrobić? Ma złe doświadczenia - w 
przeszłości przez lata - po śmierci 
męża - sama była molestowana 
przez sąsiada. Potem ten sąsiad 
molestował jej córkę.

Nasza czytelniczka twierdzi, że 
miasto nie powinno podpisać umo-
wy najmu z młodą kobietą, która 
mieszka w sąsiednim lokalu. Nie 
powinno, bo gdy żyła jej babcia, 

młoda dama nie mieszkała razem 
z nią. Dlatego nie było podstaw do 
przepisania na nią umowy najmu 
po śmierci babci.

Z korespondencji pani Anny z 
miastem dowiedzieliśmy się, że 

- według urzędników - z wywiadu 
środowiskowego wynikało, iż 
wnuczka mieszkała ze swoją bab-
cią. Na tej podstawie podpisano z 
nią umowę najmu. Jak pani Anna 
może udowodnić, że wywiad 
środowiskowy zawiera niepraw-
dziwe informacje? Poradziliśmy, 
by zwróciła się do urzędu miasta 
o odpowiedź na pytanie, kto się 
podpisał pod nieprawdą w wy-
wiadzie środowiskowym. Chodzi 
o ustalenie konkretnej osoby, od-
powiedzialnej za podpisanie naj-
mu z nieuprawnioną osobą. Jeśli 
nasza czytelniczka jest pewna, iż 
w wywiadzie ktoś poświadczył 
nieprawdę, może powiadomić 
o podejrzeniu popełnienia prze-
stępstwa prokuraturę.

- Przyszedłem, by ostrzec in-
nych. Zapłaciłem za te niemiec-
kie leki 1600 złotych, a zamiast 
polepszyć, pogorszyło mi się po 
nich! - poskarżył się nam pan 
Stanisław z jeleniogórskiego 
Zabobrza.

W skrzynce pocztowej znalazł 
zaproszenie do hotelu „Fenix” na 
prezentację lekarstw. Poszedł i 
uwierzył w ich znakomite wła-
ściwości. Miały być dobre na 
wszystko.

- Nie miałem pieniędzy przy so-
bie, ale 300 złotych pożyczyłem 
od sąsiadki, a po resztę pojecha-
łem do banku. Firma, która orga-
nizowała prezentację, udostępniła 
mi w tym celu samochód z kie-
rowcą - opowiadał pan Stanisław.

Kupił lekarstwa i... nie pomogły, 
a wręcz przeciwnie. Najbardziej 
odczuwa pogorszenie wzroku. 

Pluje sobie w brodę, że dał się 
nabrać. I ostrzega innych przed 
zaproszeniami w skrzynkach 
pocztowych na prezentacje takich 

„rewelacyjnych” lekarstw.
Nasza stała czytelniczka przy-

pomina władzom za naszym 
pośrednictwem, że Jelenia Góra 
nie kończy się na ul. Sygietyń-
skiego. Zwraca uwagę na drogę 
pełną dołów, która łączy tę ulicę 
z parkingiem przy Carrefourze, 
oraz na fatalny stan połączenia 
Sygietyńskiego z drogą w stronę 
Góry Szybowcowej.

Inny czytelnik zaproponował 
rozwiązanie problemu kolizji i 

wypadków na drodze w pobliżu 
hotelu „Las” pomiędzy Szklarską 
Porębą a Piechowicami. 

- Trzeba zamontować tam progi 
zwalniające! - powiedział. Zwró-
cił też uwagę, iż na wjeździe do 
Polski w Jakuszycach jest tablica 
informująca o ograniczeniu pręd-
kości na terenie zabudowanym 
do 60 km/h. - Czy Czesi nie będą 
dostawali mandatów, gdy prze-
kroczą dozwoloną pięćdziesiątkę, 
a nie przekroczą sześćdziesiątki? 

- pytał ze śmiechem.
Czytelnicy z Komarna zaalar-

mowali nas, że podczas budowy 
wodociągów i kanalizacji, od po-
niedziałku do piątku w godzinach 
od 7.30 do 16.30, nie są zapew-
nione objazdy, a prace wykony-
wane są w bardzo wolnym tempie. 
Mamy nadzieję, że władze gminy 
zmobilizują wykonawcę do wyty-
czenia objazdów. 

Leszek Kosiorowski

Podejrzany najem i niebezpieczne leki

PTTK zaprasza do udziału w 
XXXII Rodzinnej Eskapadzie w Góry. 
Termin: niedziela, 18 września. W 
programie dojście do schroniska 
Na Hali Szrenickiej, a potem ry-
walizacja w konkurencjach spraw-
nościowo-rekreacyjnych rodzinnie 
i indywidualnie, posiłek i konkurs 
wiedzy krajoznawczej o Karkono-
szach. Eskapada jest w założeniach 
i z nazwy rodzinna, ale osoby sa-
motne są mile widziane.

Zgłoszenia przyjmuje (do 9 
września) organizator, czyli Za-

rząd Oddziału PTTK Sudety Za-
chodnie przy ul. 1 Maja 86 w 
Jeleniej Górze (tel. 75-75-258-51). 
Można zgłosić się za pośrednic-
twem internetu (adres: pttk@pttk-
jg.pl). Uczestnicy płacą wpisowe: 
15 zł (pełnoletni) lub 5 zł (ucznio-
wie). Przedszkolaki są zwolnione 
od opłaty. Świadczenia: dyplom 
uczestnictwa dla każdej rodziny, 
możliwość zdobycia nagród w 
konkursach, posiłek, ubezpiecze-
nie NNW. 

(kos)

Rodzinna Eskapada  
w Góry

75/64-24-485

Uwaga! Wyjątkowo we czwartek 
od godz. 10 do 12, 

między innymi na temat zmian 
w rozkładzie jazdy autobusów 

MZK i cen biletów 
- rozmawiać można z prezesem 

Miejskiego Zakładu 
Komunikacyjnego sp. z o.o.  

w Jeleniej Górze, 
Markiem Woźniakiem. 

Dwie galerie
Inwestor zainteresowany budową 

galerii wielkopowierzchniowej na terenie 
dworca PKS-u w Jeleniej Górze ma 
otwartą drogę do rozpoczęcia inwestycji. 
Na piątkowej sesji radni zmienili plan 
zagospodarowania przestrzennego dla 
tego terenu, dopuszczając w nim funkcje 
handlowo-usługowe. Zastępca prezy-
denta Hubert Papaj zapewnił, że z tego 
miejsca nie zniknie dworzec autobuso-
wy. - Przeniesiona zostanie jedynie baza 
transportowa, na miejscu pozostaną 
przystanki autobusowe, będzie można 
wsiadać i wysiadać - powiedział nam.

Jeśli wojewoda przyjmie tę uchwałę, 
wykonawca będzie mógł przystąpić do 
prac projektowych, a w konsekwencji 
rozpocząć starania o pozwolenie na 
budowę. Wiadomo na razie tyle, że 
główny wjazd do galerii będzie zorga-
nizowany od strony alei Jana Pawła 
II. Tam ma powstać skrzyżowanie z 
sygnalizacją świetlną.

Tymczasem pełną parą idzie budo-
wa galerii handlowej przy ul. Pijarskiej, 
obok parkingu wielopoziomowego. 

- Inwestor potwierdził nam, że prace 
idą zgodnie z harmonogramem, a 
otwarcie galerii planowane jest na 4 
listopada - powiedział H. Papaj.

W tym obiekcie, oprócz szeregu 
sklepów, ma powstać kręgielnia.   (rob)

Ośmiolatek kradł
Policja zatrzymała dwóch braci, którzy 

włamali się do budynku jednej z firm w 
Kowarach. Młodszy ma dopiero... 8 lat!

Wybili szybę w oknie należącym do 
jednej z firm, następnie weszli do środ-
ka, skąd ukradli zestaw komputerowy o 
wartości 1500 zł.

Bracia to mieszkańcy Kowar, młodszy 
ma 8 lat, starszy - 12. - Chłopcy swoje 
zachowanie tłumaczyli tym, że bardzo 
chcieli mieć komputer - mówi podin-
spektor Edyta Bagrowska z jeleniogór-
skiej policji.

O ich zachowaniu został powiadomio-
ny sąd rodzinny.

(rob)

Dziewiętnaście nowych tablic ze 
znakami szlaków turystycznych zo-
stanie wkrótce umieszczonych w 
miejscach, które należą do najczę-
ściej odwiedzanych przez turystów w 
Karkonoszach. Zamówiło je PTTK, a 
pieniądze na opłacenie zakupu dało 
Ministerstwo Sportu i Turystyki. Jak 
mówi wiceprezes Oddziału PTTK 
Sudety Zachodnie w Jeleniej Górze An-
drzej Mateusiak, kolejnych trzydzieści 
tablic ze szlakami zostanie kupionych 
dzięki wsparciu finansowemu Marszał-
ka Województwa Dolnośląskiego.

Trwa też odmalowywanie szlaków na 
drzewach i w innych miejscach. 

- Nasz oddział ma pod opieką około 
600 kilometrów szlaków - mówi Andrzej 

Mateusiak. - Co roku chcielibyśmy 
odnawiać około 200 kilometrów, ale pie-
niędzy od rządu dostajemy na odmalo-
wywanie około 30 procent z tej wielkości. 
Odnawiamy więc szlaki najważniejsze i 
najbardziej niebezpieczne w górach.

PTTK mniej dba o rejony najmniej 
popularne wśród turystów - Góry 
Kaczawskie i Grzbiet Kamienicki. Tam 
jednak turysta, gdy zabłądzi, po dość 
krótkim czasie dojdzie do miejsc 
zamieszkałych przez ludzi. Jeśli jed-
nak turysta trafi do miejsc, gdzie nie 
wiadomo, gdzie iść, niech zawiadomi 
o nich PTTK. Andrzej Mateusiak zapo-
wiada, że szlaki tak zostaną odmalowa-
ne tak szybko, jak to możliwe. 

(kos)
Te nowe tablice ze szlakami zosta-
ną umieszczone w Karkonoszach.

PTTK odnawia szlaki
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To szansa na nowy lub dodatkowy 
zawód dla miłośników sudeckich szla-
ków. Oddział PTTK Sudety Zachodnie 
ogłasza nabór na kurs dla kandydatów 
na przewodników górskich III klasy na 
obszar Sudetów. Zapisy przyjmowane 
są w biurze oddziału w Jeleniej Górze 
przy ul. 1 Maja 86 w godz. 8-16, w 
środy do 17. Kurs rozpocznie się w paź-
dzierniku 2011 i potrwa 2 lata. Koszt: 
2100 zł, członkowie PTTK płacą 1950 zł. 

Zajęcia teoretyczne odbywać się będą w 
środy w godz. 17-19 w Jeleniej Górze, 
a wycieczki szkoleniowe w niedziele.

Warunki przyjęcia: elementarna 
znajomość Sudetów, potwierdzona po-
siadaniem odznaki Małej Brązowej GOT 
(trzeba mieć 180 pkt., czyli pokonać 
180 km szlaków górskich w Sudetach), 
pozytywne zaliczenie testu i rozmowy 
kwalifikacyjnej z zakresu całokształtu 
spraw związanych z Sudetami (historia, 

topografia, kultura, architektura, współ-
czesność), wniesienie przedpłaty (50 
zł) podczas zapisu (na poczet opłaty za 
kurs - osoby nie zakwalifikowane otrzy-
mają zwrot przedpłaty), wiek od 21 do 
65 lat, ukończona szkoła średnia (ma-
tura niekonieczna), dobry stan zdrowia 
(na egzamin końcowy potrzebne będzie 
zaświadczenie lekarskie), posiadanie 
adresu e-mailowego.

(kos)

Kurs na przewodnika sudeckiego



5
Nr 36, 6 września 2011

OGŁOSZENIE WYBORCZE

JELENIA GÓRA 22 i 32 lata mają dwaj 
mężczyźni, którzy o godz. 21.30 na przystanku 
autobusowym sterroryzowali dwóch chłopców 
i ukradli im telefony komórkowe. Bandyci mają 
też na koncie napad z użyciem noża. Mogą 
zostać skazani na karę do 15 lat więzienia.

W garażu 32-latka policja znalazła 
auta warte 90 tys. zł: volkswagena new 
beetle (skradziony w woj. lubuskim) i 
skodę octavię (zrabowaną w Czechach). W 
pomieszczeniach 33-latka śledczy odkryli 
mercedesa wartości 45 tys. zł, który został 
skradziony z autokomisu we Wrocławiu. 
Obu mężczyznom za paserkę grozi 5-letnia 
odsiadka.

KARPACZ Do 5 lat więzienia grozi 
25-latkowi, który przez półtora roku, jako 
ministrant, podkradał pieniądze z tacy 

mszalnej - za każdym razem około 300 
złotych. Wpadł, gdy skusił się na 2 tys. zł z 
kieszeni płaszcza proboszcza, który przybył 
z wizytą do parafii w Karpaczu.

KOWARY 8- i 12-latek wybili szybę w 
siedzibie firmy i ukradli zestaw komputerowy 
wart 1500 zł. Policja znalazła łup w mieszkaniu 
24-latka. Mężczyzna odpowie za paserstwo. 
Chłopcy staną przed sądem rodzinnym.

LUBAŃ Pijany kierowca nieprawidłowo 
zaparkowanego samochodu próbował 
przekupić policjantów, by odstąpili od kon-
trolowania go. Obiecał im tysiąc złotych, a 
od razu próbował wręczyć 250 zł. Kierowcy 
grozi kara - do 10 lat za kratami. 

SZKLARSKA PORĘBA Budowlaniec, z 
okazji otrzymania zaległych wypłat (ponad 
10 tys. zł) zaprosił różnych znajomych na al-
kohol przy ognisku. Gdy zasnął, dwóch jego 
gości ukradło mu pieniądze. Kupili motocykl 
crossowy i trochę alkoholu. Reszta pieniędzy 
wróciła do właściciela. Złodzieje mogą zostać 
skazani na karę do 5 lat więzienia.       (kos)

- Czuję się zawiedziony decyzją Plat-
formy Obywatelskiej. Może, gdyby nie 
informowali oficjalnie opinii publicznej 
poprzez prasę, że będę kandydatem, 
to całe to zamieszanie puściłbym w 
niepamięć - mówi Zbigniew Ładziński, 
niezależny kandydat na senatora z ko-
mitetu wyborczego Aktywni Społecznie.

Pierwotnie Z. Ładziński miał kandy-
dować do senatu pod szyldem PO. - Ale 
po tym jak wszystko było uzgodnione, 
poproszono mnie do ratusza. Prezydent 
i wiceprezydent przeprosili mnie. Powie-
dzieli, że dostali dyspozycje z góry, że nie 
ja mam być kandydatem, tylko Józef Pio-

nior. Trudno, wyszło, jak wyszło. Mam 
w PO wielu kolegów, lubimy się, ale oni 
muszą się słuchać centrali - dodaje.

Z. Ładziński uważa, że ci, którzy 
powierzyli mu mandat radnego, nie 
powinni czuć się zawiedzeni jego 
kandydowaniem do senatu. Bo jeśli 
zdobędzie mandat, to „będzie mógł 
zrobić dla miasta dużo dobrego”.

W senacie Z. Ładziński chciałby 
się zająć tworzeniem dobrego prawa 
dla przedsiębiorców i szkolnictwem 
zawodowym. Za wzór stawia sobie nie-
żyjącego już senatora Jerzego Cieślaka.

GOK

Wyszło, jak wyszło

W Kowarach wrze - urząd miasta ak-
tualizował po niemal dwudziestu latach 
wartość gruntu, które są w użytkowaniu 
wieczystym. Ludzie dostają pocztą wy-
powiedzenia dotychczasowych wysoko-
ści opłat i informacje o nowych stawkach.

- Płaciliśmy z żoną 63 złote i 96 gro-
szy, a teraz 170 złotych i 98 groszy! 

- mówi oburzony Wiesław Maciejski z 
domu przy ul. Chopina. Jego sąsiado-
wi Piotrowi Szczepańskiemu stawka 
skoczyła z 62 do 430,53 zł.

- Wychodzi, że to podwyżka o ponad 
600 procent. Trochę niefajnie - mówi 
pan Piotr.

Wiesław Maciejski poszedł do 
urzędu miasta zapytać o wyjaśnienia. 
Pokazano mu operat szacunkowy, 
czyli wyliczenie wartości jego nieru-
chomości. Na tej podstawie wyliczono 
podwyżkę. Specjalistka od wyceny 
nieruchomości wzięła pod uwagę, m. 
in., ceny transakcyjne na lokalnym 
rynku. Tłumaczono mu, że wartość 
gruntu, z którego korzysta, nie była 
aktualizowana od 1997 roku (nam w 
urzędzie powiedziano, że poprzednie 
aktualizacje robiono w 1992 roku). 

Gdy więc wartość działki zaktuali-
zowano w 2011, okazało się, że jest 
warta wiele razy więcej. Przełożyło się 
na wysokość opłaty, którą stanowi 1 
procent wartości gruntu (3 procenty, 
gdy jest wykorzystywany komercyjnie).

Będą protesty
- Rozumiem, że muszą być podwyż-

ki, ale dlaczego aż tak wielkie?! Czy 
nie można tej podwyżki wprowadzać 

stopniowo, na przykład co roku? - 
pyta pan Maciejski. Nie odpowiada mu 
także brak wyjaśnień ze strony władz. 
Burmistrz jest na urlopie, a sekretarz 
pozostaje nieuchwytny (dla nas też).

Obaj nasi czytelnicy, oburzeni pod-
wyżkami, mówią, że w podobnej sytu-
acji jest wielu ich znajomych. Mają za-
miar zebrać wszystkich i zaprotestować. 

Formalnie mają prawo zaskarżyć wy-
powiedzenia dotychczasowych stawek do 
Samorządowego Kolegium Odwoławcze-

go w Jeleniej Górze. Tam podwyższona 
wysokość opłaty musi być uzasadniona 
przez przedstawiciela urzędu miasta. 

Nie tylko w Kowarach
Drastyczne podwyżki opłat za użyt-

kowanie wieczyste dotyczą nie tylko 
Kowar. Ich prawdziwa fala przetoczyła 
się przez całą Polskę. Nie były drastycz-
ne tam, gdzie lokalne władze dbały o ich 
regularną aktualizację. W Karpaczu, na 
przykład, jak powiedziała nam sekretarz 

miasta Joanna Kopała, aktualizacje wy-
konywano w 2005 i 2006 roku. 

- W 2010 wykonane zostały dla 
wszystkich obiektów, w których pro-
wadzona jest działalność gospodarcza 
dotycząca usług turystycznych - mówi 
Joanna Kopała. - W 2011 aktualizowana 
jest wartość gruntów w centrum mia-
sta, które wykorzystywane są w związ-
ku z budownictwem mieszkaniowym.

Naczelnik Wydziału Geodezji i 
Gospodarki Nieruchomościami w 
jeleniogórskim urzędzie miejskim, 
Jacek Praszczyk, przyznaje, że w 
Jeleniej Górze zdarzały się drastyczne 
podwyżki - w wyniku aktualizacji 
wartości gruntów po 10-15 latach. 
Zagrożenie nimi zachęca nawet do wy-
kupywania gruntów (także mieszkań) 
na własność, tym bardziej że można 
skorzystać z wysokich bonifikat.

Pod naciskiem RIO
Czy władze miast muszą aktualizować 

wyceny wartości nieruchomości? Jak 
tłumaczy nam urzędniczka, która od-
powiada za tę dziedzinę w samorządzie 
lokalnym w powiecie jeleniogórskim, bez-
pośredniego przepisu, który by zobowią-
zywał do tego urzędy, nie ma. Pośrednio 
gminy są do tego zmuszane przepisami 
o finansach, zgodnie z którymi mają dbać 
o wpływ pieniędzy do swoich budżetów. 

- Zalecenia aktualizacji daje gminom 
Regionalna Izba Obrachunkowa, która 
kontroluje ich finanse - mówi specjali-
sta do spraw geodezji i gruntów w kar-
konoskim samorządzie. - A my mamy 
obowiązek stosować się do zaleceń RIO.

Dlaczego jednak gminy muszą być 
do tego przymuszane? Burmistrzowie 
i wójtowie często narzekają przecież na 
pustki w kasie, a aktualizacje wartości 
gruntów oznaczają wyższe opłaty, więc 
wpływ dodatkowej gotówki do kasy. 

Urzędnicy odpowiadają, że z aktu-
alizacją jest mnóstwo roboty, a wynik 
finansowy - po odjęciu kosztów opera-
tów - niekoniecznie dodatni zgodnie z 
oczekiwaniami. To, co mówią, tłumaczy, 
dlaczego w takich Kowarach, na przy-
kład, nie robiono aktualizacji przez wiele 
lat, więc teraz jej wysokość szokuje.

- Gdy wycena dotyczy wartości 
ułamkowej gruntu, czyli kogoś, kto ma 
mieszkanie w lokalu wielorodzinnym, 
podwyżka jest wprawdzie wysoka pro-
centowo, ale kwotowo oznacza skok, na 
przykład, ze złotówki na kilka złotych, 
czy z kilku na dwadzieścia złotych - 
mówi specjalistka od geodezji i gruntów. 

Najmocniej podwyżki w efekcie ak-
tualizacji odczują właściciele domów 
na dużych działkach, a jeszcze bardziej 

- lokali usługowych. Oni - tak jak nasi czy-
telnicy z Kowar, którzy zgłosili problem 

- mają płacić o kilkaset złotych więcej. 
Dlatego warto, żeby zaskarżyli wypo-

wiedzenia dotychczasowych stawek do 
SKO. W innych miejscowościach zda-
rzało się, że w opinii SKO uzasadnienie 
podwyżek nie zasługiwało na uznanie i 
mieszkaniec płaci tyle, co dawniej. W 
większości sytuacji SKO przyznawała 
jednak rację urzędnikom. Tak czy inaczej, 
jeśli podwyżka jest ogromna, warto 
próbować ją podważyć.

Leszek Kosiorowski

Wiesław Maciejski (z lewej) i Piotr Szczepański zapowiadają 
zbiorowy protest przeciwko drastycznym podwyżkom opłat.
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W Kowarach szokujące podwyżki opłat za użytkowanie wieczyste

Sześćset procent w górę
- Jak to zobaczyłem, myślałem, że upadnę! - opowiada Piotr Szczepański z Kowar o swojej reakcji na wiadomość o podwyżce  
o ponad 600 procent opłaty za użytkowanie wieczyste gruntu. Zastanawia się, czy nie wracać do Anglii.
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LOKALE

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe Kiepu-
ry od 1.10, 609-851-849. E5294-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dwu-
pokojowe z ogrodem 700 z³otych plus
liczniki- Cieplice. Tel. 512-126-592.

E5309-G
DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe 60 m,

Wojska Polskiego, 900,-+ op³aty,
504-152-996. E5315-G

DO WYNAJÊCIA wyremontowane
mieszkanie 60 m kw. z wyposa¿eniem,
œcis³e centrum. Tel. 511-236-125.

E5317-G

LOKAL nadaj¹cy siê na fryzjerstwo,
kosmetykê i inne parter centrum,
511-043-209. E5320-G

NIERUCHOMOŒCI

OKAZJA! Pilnie sprzedam dom wol-
no stoj¹cy bez posredników 210 m kw.
cena 380 tys. Tel. 697-470-510. E5316-G

MOTORYZACYJNE

SPRZEDAM Daewoo Espero 1,8, 36
tys. km, 1997, srebrzysto- zielony, za-
dbany, pierwszy w³aœciciel- starsza oso-
ba, 609-90-27-06. E5299-G

US£UGI

ZAK£ADANIE trawników. Tel.
669-409-209. E5311-G

KOPARKO-£ADOWARKA JCB,
698-668-824. E5318-G

RÓ¯NE

DO oddania ma³e kotki,75/64-36-005.

TOWARZYSKIE

POKOJE na doby, godziny centrum,
511-043-209. E5321-G

Podziêkowanie dla

dr. Paw³a Winiarskiego
za wspania³¹ opiekê, fachowoœæ

i bezb³êdn¹ diagnozê
sk³ada

wdziêczna pacjentka S.A.

FELIETON 501
Dziesi¹ty rok

mojego pisania w
NOWINACH. By³-
bym przeoczy³ -
dziœ 501 felieton.
Jak dot¹d tema-
tów nie brakowa-
³o. Chocia¿ niekie-
dy niektóre w¹tki
siê powtarza³y: na wyraŸne ¿yczenie
Czytelników. Nadal staram siê byæ BLI-
SKO ludzkich spraw. Tu i teraz...

Przeczyta³em ca³¹ piêæsetkê moich
felietonów. Przemyœla³em podejmo-
wan¹ tematykê. Dziœ nie napisa³bym
inaczej. Zak³adam z góry: mo¿e siê
Czytelnik ze mn¹ nie zgadzaæ. A na-
wet, gdy czyta - popukaæ siê w czo³o:
w³asne i (w myœli) w moje...

OKIEM KUBKA - to znaczy: w sercu
przefiltrowane i w g³owie przetrawio-
ne myœli. To propozycja, by przy lek-
turze zadumaæ siê; snuæ osobiste re-
fleksje, odnosz¹c je do w³asnego ¿ycia.
Taki cel pytania, którym koñczy siê
felieton: Aby Czytelnik MYŒLENIEM
kszta³towa³ swoje cz³owieczeñstwo.
A¿eby to, jak ¿yje - i w ogóle, jaki
JEST - wyrasta³o z tego, co w g³owie
myœli i co w sercu czuje...

Coraz wiêcej wydarzeñ napawa lu-
dzi lêkiem. S³owa Jana Paw³a II: NIE
LÊKAJCIE SIÊ s¹ dziœ bardziej aktual-
ne. Có¿, kiedy dla ogromnej wiêkszo-
œci chrzeœcijan wiara nie jest pomoc-
na w rozwi¹zywaniu ludzkich - poli-
tycznych, egzystencjalnych i moral-
nych problemów. Nie towarzyszy ich
¿yciu...

Korzystaj¹c z pojêcia dziedziny ar-
tystycznej: TEATRUM jest Los cz³o-
wieka, dzieje ludzkoœci, historia Ziemi
i Kosmosu. Tyle ¿e ró¿ne role przypa-
daj¹ istotom ¿ywym do odegrania i to
na SERIO - nie na niby. Tak nam siê
przynajmniej wydaje. Ludzie nie umiej¹
siê wczuæ w swoj¹ rolê. Na dodatek
G³ówny Re¿yser lubi NIESPODZIAN-
KI. St¹d wielu ma przeœwiadczenie, ¿e
ma „¿ycie nieudane”. A ponadto - cz³o-
wiek chce sam byæ re¿yserem swoje-
go Losu. Zastanawiam siê: Pycha to,
g³upota, utopia i sen - czy te¿ takie
mniemanie cz³owieka o sobie ma ja-
kieœ podstawy w naturze œwiata, któ-
rego cz¹stk¹ jesteœmy? Wiele jest od-
powiedzi. ¯adna z nich nie rozwi¹zuje
ludzkich problemów - nie usuwa cier-
pienia, lêków, ³ez ani smutku...

W felietonie TRÓJMIAN M¥DROŒCI:
Umiar, Roztropnoœæ i Pogoda Ducha -
inaczej: Powœci¹gliwoœæ, Zdrowy Roz-
s¹dek i Uœmiech na Twarzy - masz,
Czytelniku, puentê tego, co nazywam
PRAC¥ nad SOB¥. Kto jednak z ludzi
kieruje siê m¹droœci¹? Ludzie, na ogó³,
dzia³aj¹ odruchowo - zasad¹ reakcji
na bodziec. W ka¿dym razie: nie z
WNÊTRZA œwiadomego myœlenia wy-
p³ywa ich uzewnêtrzniana postawa.
Jeno z tego, co im wpojono w latach
dzieciêcych, co widzieli u innych -
czym karmi¹ media. St¹d zmiennoœæ
ludzkich nastrojów, niesta³oœæ ludzkich
pogl¹dów, niepewnoœæ ¿yciowych po-
staw. Ma³o „NIEWZRUSZONYCH” -
ludzi buduj¹cych cz³owieczeñstwo i
ca³e ¿ycie na skale osobistych przeko-
nañ i wiernoœci uznawanych wartoœci...

Cieszê siê, Czytelniku, ¿e bior¹c do
r¹k NOWINY - niekiedy patrzysz na
siebie OKIEM KUBKA, czyli dumasz
nad sob¹ moimi myœlami. Ci¹g dalszy
marzenia: Mo¿e wtedy - chocia¿ trosz-
kê - jestem tak¿e w Twym sercu i w
Twoim ¿yciu...

-...?...
 Kubek

Sudeckie Bractwo Waloñskie organi-
zuje II Festiwal Nalewek Karkonoskich.
Do udzia³u w zabawie zaprasza wszyst-
kich, którzy chcieliby siê pochwaliæ ory-
ginaln¹, sporz¹dzon¹ przez siebie regio-
naln¹ nalewk¹ (s³odk¹ b¹dŸ wytrawn¹).

Jak informuje Przemys³aw Wiater z
Sudeckiego Bractwa Waloñskiego, komi-
syjnej ocenie zostan¹ poddane kolor, kla-

rownoœæ, zapach i smak napoju. Konkurs
odbêdzie siê w Starej Chacie Waloñskiej
o godzinie 15 w niedzielê, 18 wrzeœnia
(w Œwiatowy Dzieñ Monitoringu Wody).
Nalewki nale¿y dostarczaæ w naczyniach
szklanych b¹dŸ ceramicznych do kwalifi-
kacji wstêpnej na rêce mincerza waloñ-
skiego Roberta Paw³owskiego do Menni-
cy Sudeckiego Bractwa Waloñskiego w
Starej Chacie Waloñskiej w Szklarskiej
Porêbie.

                                     (kos)

Festiwal nalewek

Rocznica
Wrzeœnia

Kombatanci, uczniowie, przedstawi-
ciele w³adz samorz¹dowych i ugrupo-
wañ politycznych uczcili pamiêæ pole-
g³ych w czasie II wojny œwiatowej, przy
pomniku w Skansenie Uzbrojenia Woj-
ska Polskiego w Jeleniej Górze. Z oka-
zji 72. rocznicy wybuchu wojny zwi¹-
zek kombatantów wyró¿ni³ odznakami
i medalami osoby, które pomagaj¹ or-
ganizacji i wspieraj¹ j¹. Pu³kownik
Edward Jakubowski, szef regionalnych
struktur zwi¹zku kombatantów, ape-
lowa³ do m³odzie¿y o to, by jak najle-
piej s³u¿y³a ojczyŸnie - przez swoj¹
naukê i pracê.                                      GOK

„Kto spo¿ywa produkty pszczele, ten
d³ugo zdrowy na duszy i ciele”. Pod ta-
kim has³em œwiêtowali pszczelarze z Dol-
nego Œl¹ska. W miodowej alei na cie-
plickim placu Piastowskim pojawi³o siê
160 ró¿nych stoisk, w tym ponad sto z
wyrobami z uli. Mieszkañcy Jeleniej Góry
i okolic, kuracjusze i turyœci oraz goœcie
z Niemiec, S³owacji i z Czech mogli ku-
piæ rozmaite miody, napitki, w tym mio-
dowe piwo, produkty z wosku, sprzêt i
odzie¿ pszczelarsk¹. Setki osób skorzy-
sta³y z degustacji i z porad oraz z poka-
zów mistrzów kunsztu pszczelarskiego.
Mo¿na by³o spróbowaæ plastrów miodu
prosto z ula.

Po uroczystym otwarciu dwunastej
edycji Miêdzynarodowych Warsztatów
Pszczelarskich z udzia³em prezydenta Je-
leniej Góry Marcina Zawi³y, pos³anek El¿-
biety Zakrzewskiej i Marzeny Macha³ek,
najbardziej zas³u¿eni pszczelarze dostali
najwy¿sze odznaczenia zwi¹zkowe. Me-
dalami Ks. Dr Jana Dzier¿ona uhonoro-
wano Józefa Piotrowskiego z Mirska,
Piotra Sobczyka ze Œwierzawy, Józefa

Downara ze Zgorzelca i Jana Winiarskie-
go z Lwówka Œl. oraz jeleniogórzan, Ry-
szarda Sobótkê, Eugeniusza Dawidowi-
cza, Edwarda Piegsê i Jana Puchalskie-
go. Z³ot¹ odznakê PZP wrêczono dzie-
wiêciu osobom.

Po raz pierwszy w historii imprezy po-
pularnie zwanej miodowym kiermaszem
odby³a siê prezentacja trzynastu kó³ te-
renowych.

Podczas niedzielnej mszy œw. góral-
ski zespó³ Janicki zaœpiewa³ i zagra³
„Pieœñ Pszczelarza”. Do o³tarza w ko-
œciele pw. Jana Chrzciciela przyniesiono
16 koszyków z darami (miody, œwiece
itp.). Wielk¹ frekwencjê mia³ pokaz mio-
dobrania w wykonaniu rodziny Dawido-
wiczów z Je¿owa Sudeckiego. Konkurs
„Poznaj smaki miodu i ich walory zdro-
wotne”, w którym nale¿a³o rozpoznaæ
cztery gatunki miodu, wygra³ Wac³aw Ba-
rañski.

Weekendowe œwiêtowanie zorganizo-
wa³ Regionalny Zwi¹zek Pszczelarzy w
Jeleniej Górze.

Henryk Stobiecki

Miodowy kiermasz

O osiem procent wiêcej ni¿ rok
temu kandydatów na studia przyjêto
w tym roku w Zamiejscowym Oœrod-
ku Dydaktycznym Politechniki Wro-
c³awskiej w Jeleniej Górze. Za niespe³-
na miesi¹c naukê rozpocznie tu 204
studentów. W³adze uczelni ciesz¹ siê
z wiêkszego zainteresowania studia-
mi in¿ynierskimi.

- Na wydziale budownictwa rekrutacja
zakoñczy³a siê ju¿ przed wakacjami, ta-
kie by³o du¿e zainteresowanie. Nie uru-
chomiliœmy tylko jednego kierunku - in-
¿ynierii biomedycznej na wydziale pod-
stawowych problemów techniki, bo nie
by³o chêtnych - mówi dr in¿. Maciej Paw-
³owski, dyrektor ZOD Politechniki Wro-
c³awskiej w Cieplicach.

I dodaje, ¿e coraz wiêcej absolwen-
tów szkó³ ponadgimnazjalnych prze-

konuje siê, ¿e studia in¿ynierskie nie
s¹ bardziej trudne ni¿ studia humani-
styczne.

- Maj¹ po prostu inn¹ specyfikê. Ale
m³odzi ludzie, którzy wybieraj¹ nasz¹
uczelniê, maj¹ tê œwiadomoœæ, ¿e bêd¹
studiowaæ w jednej z najlepszych pol-
skich uczelni. W „Rankingu szanghaj-
skim”, który ocenia ponad 10 tysiêcy
uczelni na ca³ym œwiecie, nasza Politech-
nika znalaz³a siê w czwartej setce uczel-
ni. Lepszy jest tylko Uniwersytet Jagiel-
loñski, który uplasowa³ siê w trzeciej set-
ce - dodaje dr M.Paw³owski.

Rynek pracy w Polsce cierpi na nie-
dostatek in¿ynierów. A to z kolei niemal
gwarantuje znalezienie pracy absolwen-
tom. To tak¿e argument za podjêciem
studiów politechnicznych.

GOK

Na politechnikê posz³o wiêcej

Pod has³em Summers End - Po¿e-
gnanie Lata odby³ siê w sobotê szósty
festyn parafialny w Maciejowej. Miesz-
kañców przyci¹gnê³y darmowe atrakcje
dla dzieci, popularne loterie fantowe,
swojskie jad³o, tradycyjne wypieki i na
koniec wystêp Skaldów, a w³aœciwie tyl-
ko braci Zieliñskich. Tym razem udanej
zabawie przyœwieca³ jeden cel - zbiórka
pieniêdzy na rych³¹ modernizacjê tutej-
szego domu katechetycznego.

Pomys³ modernizacji domu kateche-
tycznego mo¿na by³o wesprzeæ niemal
na ka¿dym kroku. Pieni¹dze zbierali wiêc
wolontariusze do puszek. Licytowane
by³y równie¿ namalowane przez m³odzie¿
w trakcie zabawy portrety Maciejów z

Bawili siê, ¿eby zarobiæ

Maciejowej. Najwiêcej atrakcji czeka³o na
dzieci. Dla nich by³y wiêc dmuchane
zamki, trampoliny i klauni, którzy malo-
wali maluchom buzie. Wszystko za dar-
mo. Starsi mogli sprawdziæ swoje szczê-
œcie, kupuj¹c los na loterii.

- Superzabawa, piêkne miejsce, piêk-
na scena, ale przede wszystkim piêkna
pogoda. Ksi¹dz siê musia³ chyba gorli-
wie modliæ - œmia³ siê pan Zdzis³aw Wy-
rostek, który z niecierpliwoœci¹ czeka³
na wystêp swoich rówieœników, Skal-
dów.

Na remont potrzebnych jest oko³o 50
tys. z³otych. Gdyby uda³o siê je zebraæ,
œwietlica ruszy³aby jeszcze w grudniu.

(AJS)

Na wystêp braci Zieliñskich publicznoœæ czeka³a z niecierpli-
woœci¹.
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REKLAMA I PROMOCJA

- Nie wiem, jak słowo honoru 
nie wiem, dlaczego prezes się na 
mnie zawziął! - mówi Mirosław 
Frączek. - Wiele razy to analizo-
wałem i doszedłem do wniosku, 
że po prostu mnie nie lubi.

Mirosław Frączek w PWiK 
„Wodnik” jest kierownikiem działu 
serwisu technicznego. W firmie 
pracuje od siedmiu lat. Wcześniej 
związany był między innymi z je-
leniogórskim szpitalem i urzędem 
wojewódzkim.

- Znam go wyłącznie z dobrej 
strony - mówi poseł Elżbieta 
Zakrzewska. - Jest bardzo zde-
terminowany, by walczyć o swoje. 
Poprosił mnie o pomoc, ponie-
waż uważa, że prezes robi mu 
krzywdę. 

Frączek szefuje 21 zakładowym 
kierowcom. Mówi, że niechęć do 
swojej osoby zauważył u Wojcie-
cha Jastrzębskiego zaraz po tym, 
jak objął on stanowisko prezesa 
firmy.

- Zawsze wykonywałem jego 
polecenia - zaznacza. - Czasami 
miałem inne zdanie niż on, ale to 
chyba nic nagannego? 

Mirosław Frączek twierdzi, że 
pracodawca lekceważy go przy 
innych, pomija przy udzielaniu 
premii i grozi karami.

- Czuję się zastraszony i upo-
korzony; często traktowany jak 
powietrze - twierdzi mężczyzna. 

- Trzykrotnie dostawałem tylko 
część premii. Raz wystąpiłem do 
prezesa o premię po 500 zł dla 
moich podwładnych. Oni dostali 
te pieniądze, ja dostałem 100 zł… 
Posiadam najniższą pensję wśród 

kierowników; nie otrzymałem 
podwyżki płac. 

Mirosław Frączek mówi, że 
prezes zażądał kiedyś od niego 
rzeczy niewykonalnej - obsadze-
nia kierowcami wszystkich dyżu-
rów bez naruszania prawa pracy. 
Jego zdaniem jest to niemożliwe, 
gdyż brakuje na to 5-6 etatów.

- To było apogeum - uważa. - 
Postanowił dać mi wymówienie. 
Sprawę zgłosiłem komisji anty-
mobbingowej. Po mojej stronie 
stanęły też związki zawodowe.

Prezes o zamiarze zwolnienia 
Frączka z pracy zawiadomił „Soli-

darność” 23 sierpnia. Napisał, że 
nie ma do niego zaufania. Wskazał, 
iż kierownik wyrażał publicznie 
dezaprobatę dla jego polityki 
kadrowej, nie widzi możliwości po-
rozumienia się z nim. Zarzucił mu 
między innymi brak umiejętności 
organizacji pracy, twierdzenie przy 
innych, iż utracił do pracodawcy 
zaufanie, oraz udostępnienie 

„osobowych danych wrażliwych” 
osobom nieupoważnionym.

„Solidarność” stanęła jednak po 
stronie Frączka. W odpowiedzi 
24 sierpnia napisała, iż „uważa że 
zamiar wypowiedzenia umowy o 

pracę panu Mirosławowi Frącz-
kowi jest niezasadny i wiąże się 
przede wszystkim z osobistym 
uprzedzeniem Pana Prezesa do 
tego pracownika, któremu naszym 
zdaniem nic nie można zarzucić”.

- Ja też uważam, że prezes 
nie ma racji - twierdzi inny z 
pracowników, Bogdan Sanderak. 

- Wobec mnie także próbował 
mobbingu. Tyle tylko, że moja 
sytuacja jest inna, gdyż jestem 
przewodniczącym rady pracow-
ników w naszej firmie. 

Mirosław Frączek założył spra-
wę o mobbing w sądzie pracy.

Wojciech Jastrzębski kate-
gorycznie zaprzecza, by w kie-
rowanej przez niego firmie do-
chodziło do aktów poniżania 
psychicznego i dyskryminacji 
zatrudnionych.

- To na wniosek zarządu „Wodni-
ka” w 2008r. opracowano zasady 
polityki antymobbingowej - za-
uważa. - Dziś nie prowadzi ona 
ani jednego postępowania.

Kilka dni temu komisja przesłu-
chała prezesa w sprawie Mirosła-
wa Frączka. Nie dopatrzyła się 
mobbingu. 

Wojciech Jastrzębski uważa, 
że ma bardzo dobry kontakt z 
240-osobową załogą. Opowiada, 
że czasami zachodzi na oddziały, 
by z pracownikami porozmawiać, 
a nawet wypić herbatę.

- Nie może być jednak tak, by 
podwładny permanentnie pod-
ważał decyzje przełożonego i 
zarzucał mu niekompetencję 

- tłumaczy. - Można się spierać, 
bo to cenne, lecz w pewnej chwi-
li należy też uznać, że nadszedł 
czas decyzji i podporządkować 
się jej. Jestem przygotowany na 
to, że w tym przypadku sprawa 
trafi do sądu pracy. Nie obawiam 
się tego.

Prezes mówi też o tym, że rada 
pracowników chciała, by zatrudnił 
dla niej doradców z Warszawy. 
Kosztowałoby to „Wodnika”, a 
więc i odbiorców wody, 40 tys. zł 
rocznie. Odmówił.

- Niech to będzie komentarzem 
w sprawie zarzutów wobec mnie 
pana Sanderaka - odpowiada.

Zbigniew Rzońca 

- Prezes stosuje 
wobec mnie mobbing 
- twierdzi Mirosław 
Frączek. - Nie tylko 
zresztą wobec mnie…

Czy prezes „Wodnika” stosuje mobbing?

„Po prostu mnie nie lubi”
Kierownik jednego z działów „Wodnika” mówi, że prezes firmy stosuje wobec niego mobbing. Niedawno wystąpił 
do związków zawodowych z informacją, że zamierza go zwolnić. „Solidarność” stanęła po stronie pracownika. 
Komisja antymobbingowa w zachowaniu prezesa nie dopatrzyła się niczego nagannego.
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Lubań usilnie zachęca najemców 
mieszkań komunalnych do nabywa-
nia zajmowanych lokali na własność. 
Wydawać by się mogło, że to nie lada 
gratka dla mieszkańców, bo można 
kupić wygodnie położone lokum z 
99-procentową bonifikatą, czyli za 1 
proc. rzeczywistej wartości. Tymcza-
sem zainteresowanie okazało zaledwie 
23 proc. potencjalnych nabywców!

- Do 31 lipca sprzedano 99 lokali, a 
około 130 wniosków czeka na rozpa-
trzenie - informuje Anna Kusio-Cieślak 
z lubańskiego urzędu. Stanowi to 
zaledwie 23 proc. mieszkań komunal-
nych, których właścicielem jest gmina 
miejska Lubań. Na 4 miesiące przed 
upływem wskazanego terminu aż 77 
proc. najemców nie wykazało żadnej 
aktywności w zakresie potencjalnego 
wykupu. 

Urząd kusi i zachęca, mając nadzieję, 
że w ciągu pozostałych czterech mie-
sięcy wskaźniki te ulegną jeszcze zmia-

nie. Najemcy, którzy złożą stosowny 
wniosek do 31 grudnia tego roku, 
będą mogli skorzystać z bonifikaty, 

mimo iż faktyczny wykup mieszkania 
nastąpi już w roku 2012; po aktualiza-
cji wycen i inwentaryzacji budynków. 

Mimo niezwykle korzystnej oferty 
trudno się dziwić mieszkańcom Lu-
bania, którzy wcale nie rwą się do 
przejmowania odpowiedzialności za 
zajmowane lokale. Wiele z nich mieści 
się w kamienicach, które wymagają 
natychmiastowych, wielomilionowych 
nakładów na remonty. Substancja 
mieszkaniowa nie wszędzie jest zanie-
dbana. Najlepszym tego przykładem 
są wspólnoty mieszkaniowe, które 
z coraz większą odwagą podejmują 
działania na rzecz poprawy stanu tech-
nicznego swoich nieruchomości. Tylko 
w pierwszej połowie br. 23 wspólnoty 
podpisały z bankami umowy kredyto-
we na remonty domów, a kolejnych 
20 wspólnot czeka na zakończenie 

procedur związanych z przyznawaniem 
kredytów. 

- Jest rzeczą oczywistą, że standard 
lokali niejednokrotnie pozostawia wiele 
do życzenia - przyznaje Anna Kusio-Cie-
ślak. - Jednakże średnia cena za metr 
kwadratowy mieszkania to zaledwie 
18-20 zł, co przy cenie ponadstukrotnie 
większej u deweloperów stawia sprawę 
w zupełnie innej perspektywie. Ponadto 
nie bez znaczenia jest fakt, że inwesty-
cje w nieruchomości są nadal u nas 
najbardziej korzystnymi inwestycjami. 

Pod koniec roku okaże się, ilu 
lubanian dostrzegło dla siebie szan-
sę w mieszkaniowym interesie ko-
munalnym. Zasoby niesprzedane 
prawdopodobnie długo jeszcze będą 
straszyć zdewastowanymi fasadami 
i obskurnymi klatkami schodowymi. 

 (mat)

Baszta zamkowa jeszcze nie 
została udostępniona turystom, a 
już złodzieje ukradli z niej nowe 
rynny. Zostały prawdopodobnie 
sprzedane. Zastąpiono je plasti-
kowymi. Kilka dni temu nieznani 
sprawcy wybili szybę w sklepie 
obuwniczym przy ul. Konopnickiej. 

- Na placu Ratuszowym i w jego 
najbliższych okolicach wielkich 
przestępstw nie ma - opowiada 
jeden ze sklepikarzy. - Przeszka-
dzają wandale. Niedawno zde-
wastowali na przykład przystanek 
autobusowy przy ul. Bankowej. 
Ukradli też w nocy klamkę do skle-
pu mięsnego na rogu ul. Jasnej.

W sierpniu do innego, poważ-
niejszego, incydentu doszło tuż 
przed ratuszem. W nocy z jednej 
z okolicznych restauracji wyszli 
kobieta i mężczyzna. Oboje pijani. 
Najpierw upadła ona, potem on. Z 
głowy mężczyzny polała się krew. 
Po policję zatelefonował portier, 
który w nocy dyżurował w ratuszu. 
Policjanci przyjechali szybko. W 
chwili, gdy spisywali pijaną parkę, 
mężczyzna próbował szarpać za 
koszulę portiera. Ten wyciągnął 
gaz i prysnął mu w oczy. Policja 
pijaka nie zatrzymała. Przespał na 
bruku, tuż przy ratuszowej przybu-
dówce, do rana. Tak przynajmniej 
tę historię nam przedstawiono.

Kilka dni później drugi z portie-
rów poprosił o pomoc, gdy wan-
dale zaczęli skakać po fontannie 
Neptuna. Chwytali za widły; chy-
ba tylko cudem nie uszkodzili ich. 
Zatelefonował po straż miejską. 
Nie przyjechała.

- Dwukrotnie klienci nie chcieli 
zapłacić za posiłek, który u mnie 
zjedli - opowiada właściciel Kuźni 
Smaków. - W obu przypadkach 
zawiadomiłem policję. Tylko stra-
ciłem niepotrzebnie czas.

Szef restauracji wspomina, że 
za pierwszym razem klient został 
co prawda spisany, ale… po 

dwóch latach nadeszło pismo, w 
którym zawiadomiono go, iż spra-
wa uległa przedawnieniu.

- Za drugim razem do mężczy-
zny, który nie chciał zapłacić za 
posiłek, wyszedł mój syn - opo-
wiada. - Powiedział, że w restau-
racji jest monitoring i zdarzenie 
rejestrują kamery. Wtedy tamten 
podniósł środkowego palca w kie-
runku jednej z nich i powiedział: 

„Policja może mi skoczyć”.
W sumie miał chyba rację. Choć 

został przez jej patrol spisany, nie 
spadł mu włos z głowy. Nic nie 
wie przynajmniej o tym restaurator.

- Pewnie niebawem, gdy miną 
dwa lata, znowu otrzymam pismo 
o przedawnieniu - mówi restaura-
tor. - Dlatego gdy dwukrotnie ukra-
dziono mi w nocy tuje, policji już 
nawet nie zawiadamiałem. Po co?

Kioskarka z rogu placu Ratu-
szowego i ul. Konopnickiej mówi, 

że w nocy ktoś ukradł zwisającą 
z podcieni lampę i skopał stojącą 
obok kiosku lodówkę. 

- Szef dał ją do wzmocnienia - in-
formuje. - Nic więcej nie robiliśmy.

Najbardziej poszkodowany 
przez wandali jest jednak chyba 
Cezary Wiklik, prowadzący przy 
ratuszu punkt informacji turystycz-
nej. W jego tramwaju szybę zbito 
niedawno po raz szósty! Raz szy-
bę zamalowali sprayem graficiarze. 
Ostatnie wybicie szyby zostało 
uwiecznione przez jedną z moni-
torujących miasto kamer. Wiklik 
nagranie zaniósł na policję. Nic to 
nie dało. Sprawców nie wykryto.

- A przecież widać, że trzech 
z nich to mężczyźni, a dwie to 
kobiety - twierdzi. - Tylko jedna z 
tych osób miała kaptur na głowie. 

Niedawno skradziono nawet 
zamontowane przy Bramie Woja-
nowskiej w ulicznej kostce diody 

led. Złodzieje musieli mieć sporo 
czasu. Nie przejmowali się tym, 
że miasto jest monitorowane.

- Jestem zaniepokojony ilością 
tego typu zdarzeń - twierdzi pre-
zydent Marcin Zawiła. - Dlatego 
odbyłem spotkanie z komendan-
tami policji i straży miejskiej. Po-
prosiłem ich o przygotowanie pla-
nu zaradzenia takim zjawiskom. 
Chciałbym utworzenia, przynaj-
mniej w ścisłym centrum miasta, 
jakichś sił szybkiego reagowania. 
Chcę też ufundować dla policjan-
tów i strażników kilka rocznych 
nagród za przyczynienie się do 
wzrostu bezpieczeństwa.

- Jeden z pijaków szarpał nawet 
kiedyś obok ratusza siedzącego 
w samochodzie Marka Obrębal-
skiego, który był wówczas prezy-
dentem miasta - opowiada Cezary 
Wiklik. - Jako ówczesny radny 
sprawę tego zajścia i bezpieczeń-

stwa na placu Ratuszowym poru-
szyłem w czasie sesji rady miasta. 

- Problem sprawiają też dzieci - 
dodaje właścicielka galerii z placu 
Ratuszowego. - Potrafią gonić za 
przechodniami i ich kopać! 

Edyta Bagrowska, rzeczniczka 
jeleniogórskiej policji, mówi, że w 
czasie spotkania komendanta po-
licji z prezydentem Marcinem Zawi-
łą, postanowiono, że popołudniami 
i w nocy na placu Ratuszowym 
stać będzie radiowóz. Pozostają 
jedynie do ustalenia szczegóły. 

- Uszkodzenie mienia ścigane 
jest wyłącznie na wniosek poszko-
dowanych - przypomina Edyta 
Bagrowska. - Nie zawsze zaś zgła-
szają nam oni, że coś się stało. 
Zdarza się, że wycofują się nawet 
wtedy, gdy sprawców zatrzymamy. 

Edyta Bagrowska mówi, że gra-
ficiarza, który pomalował szybę w 
tramwaju, zatrzymano. Wówczas 
jednak właściciel informacji tury-
stycznej dogadał się z nim, wziął od 
niego pieniądze i sprawę wycofał.

- Zamierzamy także wystąpić 
do prokuratury o upublicznienie 
filmu, na którym widać osoby 
rozbijające w tramwaju szybę - in-
formuje Edyta Bagrowska. - Może 
ktoś ich rozpozna?

Policja w ostatnim czasie za-
trzymała trzy osoby, które malo-
wały na murach miasta graffiti - w 
tym na placu Ratuszowym. U jed-
nej z nich znaleziono 200 puszek 
z farbą, a w laptopie dokumenta-
cję z pobrudzenia 90 budynków! 

- Na policję nie można się obra-
żać - dodaje Marcin Zawiła. - Bez-
względnie należy informować ją 
o wszystkich aktach złodziejstwa 
i wandalizmu. Nie chciałbym też, 
by pojawiło się wrażenie, że na 
placu Ratuszowym jest niebez-
piecznie. To nieprawda. Zdarzają 
się akty chuligaństwa. Należy je 
tylko do maksimum ograniczyć.

Zbigniew Rzońca 

Chuligani uprzykrzają życie, a co robi policja? 

Goń wandala, goń!
Urwali klamkę, zaatakowali portiera, nie chcieli płacić za obiad, ukradli rynny, diody led, a nawet szarpali prezydenta 
miasta. Sześć razy zbili szybę w stojącym przy ratuszu tramwaju. Kto? Nie wiadomo, bo sprawców policja nie wykryła.

Policyjny radiowóz niebawem będzie stał  
na placu Ratuszowym popołudniami i nocami.

Lubanianie szczypią się z mieszkaniami
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- Przeprowadziła pani kilka-
dziesiąt upadłości na naszym 
terenie, w tym prawie wszystkie 
uważane za najtrudniejsze. Do-
świadczenie ma pani ogromne.

- Uzbierało się około 50 takich 
postępowań w ciągu blisko 20 lat 
mojej działalności jako syndyka. 
Które wśród nich były najtrud-
niejsze? Famago, Wizów, Orzeł, 
OFM czy Dolwis - bo te pewnie 
ma pan na myśli - są może nie 
tyle najtrudniejsze, ile posiadające 
największy rezonans i największy 
zakres zagadnień do pokonania. 
To przedsiębiorstwa kluczowe dla 
gmin, w których działały, pracę 
tracą tam setki ludzi, ich upadek 
oznacza strukturalne kłopoty, co 
skutkuje protestami, wygórowany-
mi oczekiwaniami. Ale mechanizm 
postępowania jest we wszystkich 
taki sam. Najtrudniejsze są chyba 
pojedyncze zdarzenia: nieoczeki-
wane, wykraczające poza schemat 
działania, często wynikające z sy-
tuacji konkretnych ludzi. Choćby 
takie, gdy mój natychmiastowy 
przyjazd odwiódł od samobójstwa 
pracownicę jednej z upadłych 
spółek, albo gdy przychodzi „wy-
pracowany” pracownik, któremu 
zabrakło kilku miesięcy do uzyska-
nia ochrony emerytalnej, i mówi 

„proszę mnie ratować...”. W tych 
przypadkach i wielu innych udało 
się pomóc. 

- No właśnie... Wbrew temu, co 
myśli spora część pracowników 
upadłych firm, celem działania 
syndyka nie jest poprawa sytu-
acji pracowników, którzy stracili 
zatrudnienie.

- Upadłość ogłasza się wobec 
podmiotów, które są zadłużone 
i stały się niewypłacalne. Nad-
rzędną zasadą postępowania 
upadłościowego jest takie jego 
przeprowadzenie, aby ci, którzy 
pożyczyli bankrutowi pieniądze, 
dostarczyli towar lub wykonali 
usługi, za które nie uzyskując 
zapłaty, odzyskali jak najwięcej. 
Wśród wierzycieli są też pracow-
nicy, którzy nie otrzymali wypłat 
i innych należności. Więcej, są 
traktowani w sposób szczególny, 
bo ich roszczenia mają najwyższą 
kategorię zaspokajania.

A już utrzymanie działalności 
firmy, która faktycznie w dniu 
ogłoszenia upadłości stoi - a tego 
najczęściej oczekują pracownicy 
i lokalni decydenci - jest prawnie 
rzeczą drugorzędną. Jeśli względy 
ekonomiczne to uzasadniają, to 
się ją utrzymuje, tak stało się w 
Aniluksie, gdzie wznowienie pro-
dukcji po ogłoszeniu upadłości 
pozwoliło wygenerować środki na 
rozliczenie się z aktualnie zatrud-
nioną, blisko 90-osobową załogą.

Postępowanie upadłościowe 
to bardzo ścisła regulacja, więc 
jeśli znajdzie się dwóch kontra-
hentów gotowych nabyć majątek 
upadłego i jeden z nich oferuje 
dużo wyższą cenę, a drugi chce 
zapłacić mniej, ale obiecuje, że 
zakład będzie działał, to syndyk 
zobowiązany jest przyjąć tę ofer-
tę, która jest mniej korzystna ze 
względu na, jak to się mówi, waż-

ny interes społeczny. Oczywiście, 
zwykle sytuacja nie jest tak pro-
sta, bo przy porównywaniu ofert 
brane są różne czynniki, które 
niekiedy pozwalają zrównoważyć 
ofertę, nazwijmy to, kapitałową z 
prospołeczną, uwzględniając np. 
wysokość kosztów związanych 
z rozwiązaniem umów o pracę. 
Zawsze jednak wyborowi służyć 
muszą czynniki ekonomiczne 
masy upadłości, a dopiero później 
społeczne.

- W Famago się udało...
- Nie będę ukrywać, że było to 

jedno z moich większych wyzwań, 
które mnie spotkało. Prawie 550 
rozżalonych pracowników i jakaś 
kobieta, która ma to wszystko 
poukładać. Wprost pytali: co ja 
tam robię? No i powiodło się, 
udało się utrzymać działalność, 
zrestrukturyzować spółkę, zna-
leźć nowych lub podtrzymać 
dotychczasowych kontrahentów, 
uspokoić wierzycieli i po roku 
sprzedać przedsiębiorstwo „na 
ruchu”, zapewniając utrzymanie 
miejsc pracy. Ale tylko ja wiem, 
jakiego wysiłku to wymagało i 
jakie to niosło zagrożenia. Nie bez 
znaczenia jest fakt, że zarówno 
kadra, jak i pracownicy sprawdzili 
się w tym okresie wzorowo.

- Dlaczego raczej rzadko mamy 
do czynienia z takimi sukcesami 
jak w Famago? Zwykle już ura-
towanie działalności zorganizo-
wanej części zakładu (a i to za-
zwyczaj raczej w kadłubkowym 
zakresie) już uchodzi za sukces. 

- W przeszłości miałam do czy-
nienia z wieloma firmami, które 
sprzedawałam „na ruchu”. Fama-
go miało potencjał produkcyjny, 
niezdekapitalizowany park ma-
szynowy i, o dziwo, był potrzebny 
na rynku. To raczej rzadkość. 
Gdzie indziej jest dużo gorzej. 
Wchodząc do Olszyńskich Fabryk 
Mebli, zobaczyłam zdewastowaną 
fabrykę z poprzedniej epoki. W 
Aniluksie zastanowił mnie zawa-
lony narożnik jednej z hal. Zapy-
tałam, dlaczego nie naprawiono. 

„Przecież jak to ruszymy, to się cały 
budynek zawali” - usłyszałam w 
odpowiedzi, chyba jako żart. W 
tych spółkach majątek jest wielo-
krotnie pozastawiany. W Aniluksie 
niektóre hipoteki obciążone są 
11-krotnie. Rekord pod tym wzglę-
dem padł w Dolwisie: kilkadziesiąt 
wpisów na jednej hipotece... Zna-
leźć chętnego na taki majątek to 
naprawdę zadanie karkołomne. 
Większość tych spółek na długo 
przed ogłoszeniem upadłości stra-
ciło szansę funkcjonowania. Jak 
ma dobrze funkcjonować firma 
(to przykład Orła), obejmująca 9 
ha zabudowanych nieruchomości, 
gdzie produkcja odbywa się tylko 
na 1 hektarze?

- Więc dlaczego funkcjonowa-
ły? Prawo nakazuje, by firma wy-
stąpiła o ogłoszenie upadłości, 
gdy przestaje spłacać zobowią-
zania albo gdy wielkość zobowią-
zań przekracza wartość majątku. 
Większość z tych spó łek była 
chyba w takiej sytuacji na długo 
przed złożeniem wniosku do 

sądu. Czy to prezesi za wszelką 
cenę chcieli utrzymać swoje sta-
nowiska? I dlaczego nie słychać 
o postępowaniach karnych (nie 
mówiąc o cywilnych) wobec tych 
szefów firm, którzy nie dopełnili 
obowiązku wystąpienia o ogło-
szenie upadłości? 

- Nie da się zaprzeczyć, że los 
większości upadłych firm był 
przesądzony dużo wcześniej. 
Część z nich funkcjonowało mimo 
oczywistych przesłanek do ogło-

szenia upadłości także dlatego, 
że zarządy miały na względzie, 
to czego syndykowi nie wolno 
brać pod uwagę - interes spo-
łeczny. Pod presją lokalnych 
władz, załogi i nadziei na lepszą 
przyszłość były utrzymywane 
mimo niespłacanych, rosnących 
zadłużeń, generowanych strat. 
Nie ukrywam, że są i takie, które 
padły łupem gospodarczego ban-
dytyzmu. Wśród prowadzonych 
upadłości mam spółkę, która 
została wyciśnięta jak cytryna. Na 
majątku innej funkcjonowała sobie 
spółka założona przez byłą kadrę 
zarządzającą przedsiębiorstwa. 
Pracownicy upadłego zakładu 
nawet nie do końca wiedzieli, czy 
pracują dla macierzystej firmy, czy 
dla spółki-huby. Usłyszałam bez 
żadnego zażenowania, że chcieli 
wygenerować zysk, który pozwolił-
by im wykupić upadły, macierzysty 
zakład, wcześniej wrzucając do 
niego znaczną część kosztów. 

Nie chciałabym jednak, aby wy-
nikało z tego, że wszystkie zarządy 
są nieudolne albo złodziejskie. My-
ślę, że zasługują na upublicznienie 
działania w Aniluksie. Wypraco-
wane przez poprzedni długoletni 
zarząd środki pomocowe z unii 
przyszły do tego zakładu w sumie 
po sezonie, a w związku z upływem 
obowiązkowych terminów, przed-
siębiorstwo zostało wezwane do 
ich zwrotu, co przesądziło o osta-
tecznym końcu przedsiębiorstwa. 

Tu rodzi się więc inna wątpli-
wość: gdzie są właściciele tych 
upadających spółek, gdzie wie-
rzyciele?

Padło też pytanie o brak odpo-
wiedzialności członków zarządów 
spółek kapitałowych, niewywiązu-
jących się ze złożenia wniosku o 
ogłoszenie upadłości, gdy są do 
tego przesłanki. To prawda, że 
postępowania przeciwko nim są 
rzadkością. Jednak do odpowie-
dzialności potrzebny jest jeszcze 

świadomy zamiar wyrządzenia 
szkody. A trudno o to podejrzewać, 
gdy zarząd prowadzi działania 
naprawcze i robi to przy akcepta-
cji właścicieli, niepodejmujących 
żadnych działań wierzycieli. Zaś 
w tych spółkach, w których za-
rządzanie, nazwijmy to oględnie, 
pozostawia wiele do życzenia, 
wymiany zarządów odbywają się 
z taką częstotliwością, że odpo-
wiedzialność każdego z nich jest 
trudno udowodnić, a długi rosną.

- Nie da się chyba zaprzeczyć, 
że największe koszty upadłości 
ponoszą pracownicy takich firm. 
Wierzyciele zwykle tego rodzaju 
straty mają wkalkulowane w swoją 
działalność, ale też często upa-
dłość jednej firmy przewraca ko-
lejne. Pracownikom wali się życie. 

- Warto jednak spojrzeć na to 
także z innej strony. Zatrudniały 
ich spółki, które i tak nie wywią-
zywały się ze swoich powinności 
wobec pracowników: zaległości 
w wypłacie wynagrodzeń, nieopła-
cane składki na ubezpieczenia 
społeczne, płace poniżej usta-
wowego minimum (w Aniluksie 
jednej trzeciej pracowników pro-
dukcyjnych trzeba było dopłacać 
do wynagrodzenia minimalnego), 
żadnych perspektyw na poprawę 
sytuacji. Upadłość kończy tę ago-
nię. Część zaległych należności 
oraz odpraw i rozkodowań wy-
wołanych wypowiedzeniami do 
wysokości regulowanej ustawowo 

wypłacana jest stosunkowo szyb-
ko z Funduszu Gwarantowanych 
Świadczeń Pracowniczych. Dla 
wieloletniego pracownika jest to 
około ośmiu wynagrodzeń. Resz-
tę - jeśli tylko jest z czego - mogą 
odzyskać w wyniku postępowania 
upadłościowego. 

Rozumiem, że ich sytuacja jest 
trudna, że rynek pracy jest na 
naszym terenie dość płytki; mają 
jednak szanse na nowy początek 
i spotykałam byłych pracowników, 
którzy mówili mi po czasie: „do-
brze się stało, inaczej tkwiłbym w 
tej beznadziei”. Ja ze swej strony 
robię wszystko, żeby im to ułatwić. 
Zawsze, zaraz po ogłoszeniu 
upadłości, informuję Karkonoską 
Agencję Rozwoju Regionalnego, 
lokalne Biuro Pracy, organizuje-
my spotkania, szukamy jakichś 
rozwiązań. Mam dobry kontakt z 
pracownikami upadłych zakładów, 
raczej nie słyszę pretensji i żalów. 

Wracając jeszcze do pracowni-
ków. W najgorszej sytuacji są ci, 
którzy wskutek różnych dziwnych, 
bywa perfidnych, działań zarzą-
dów pozbawieni są jakiejkolwiek 
ochrony. To się niestety zdarza. 
Mogę posłużyć się przykładem 
Dolwisu, bo już o tym pisaliście w 

„Nowinach”. Zgłosiła się do mnie 
grupa ludzi, zatrudnionych na jego 
terenie, którzy - jak się okazało 

- nie byli pracownikami Dolwisu. 
Zatrudniła je spółka zewnętrzna z 
Gdańska, w uzgodnieniu z zarzą-
dem. Osoby te nie do końca były 
świadome, że choć pracują w Dol-
wisie, to nie są jego wierzycielami 
z tytułu wynagrodzeń. Syndyk nic 
dla nich nie może zrobić. Nie są 
po prostu związane z zakładem, 
którym się zajmuje. Nie mogę się 
tu powstrzymać od dydaktyzmu: 
podpisując takie umowy, trzeba 
przeanalizować, co zawierają, i 
liczyć się z konsekwencjami. Prze-
cież podpisywali je dorośli ludzie. 

- Prowadzi pani jednocześnie 
sporo postępowań upadłościo-
wych. Można usłyszeć głosy, 
że odbywa się to ze szkodą dla 
tych spółek.

- Słyszałam, słyszałam. To z Jele-
niogórskiego Stowarzyszenia Osób 
Bezrobotnych. Nie wiem, dlaczego 
ta organizacja próbuje wytoczyć 
mi jakąś wojnę, ale wiem, że na 
poparcie swoich uwag nie ma 
żadnych argumentów. Rzeczywi-
ście otrzymuję sporo postępowań, 
ale, jak sądzę, właśnie dlatego, że 
prowadzę je skutecznie, sprawnie 
i z poszanowaniem interesów 
wszystkich uczestników. I uważam, 
że takie łączenie kilku upadłości w 
jednym ręku jest także ekonomicz-
nie uzasadnione: dzięki łączeniu 
działań można obniżyć koszty, szu-
kać efektów synergii. Inna sprawa, 
że do tego zwielokrotnienia przeka-
zywanych upadłości przyczyniła się 
w ostatnim czasie zmiana w prawie, 
która zmusiła syndyków do uzyska-
nia licencji (i tak, po dwudziestu 
latach praktyki i przeprowadzeniu 
ponad 50 postępowań upadłościo-
wych, musiałam udowodnić, że się 
do tego nadaję.

Marek Lis 

Za mną 50 upadłości
 z Aliną Musiałowską, syndykiem masy upadłości, która prowadzi bądź prowadziła 

postępowania upadłościowe m.in. w zgorzeleckim Famago, bolesławieckim Wizowie, Olszyńskich Fabrykach 
Mebli, mysłakowickim Orle, a ostatnio w leśniańskim Dolwisie.
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REKLAMA I PROMOCJA

Po rocznej przerwie na arenę wyda-
rzeń kulturalnych Jeleniej Góry wraca 
Festiwal Zdarzeń Komediowych „Bare-
jada”! Jej flagowy dowcip zaczerpnięty 
pozostaje z czasów PRL-u. Impreza du-
chem osadzona w komediowym świecie 
mistrzowskich filmów Stanisława Barei 
przez cztery dni tryskać będzie humorem 
niezbędnym do życia w każdych czasach. 
Tym razem zyskuje szczególny, mię-
dzynarodowy wymiar. Nie bez powodu 
rozwinięte zostało jej przewodnie hasło 

„Barajada 2011. Rozdział 8: Miś kontra 
Krecik”. Festiwal przygotowany wspólnie 
przez Jeleniogórskie Centrum Kultury i 
Dom Kultury w Jilemnicach stawia na 
komedie w polskim i czeskim wydaniu. 
Także po to, by lepiej poznawać się z 
sąsiadami, patrząc na to, co nas śmieszy. 

Tegoroczna Barejada trwać będzie od 
7 do 10 września. Jej główne wydarzenia 
rozgrywać będą się w JCK przy ul. Ban-
kowej. W najbliższy piątek 9 września o 
15.00 impreza przeniesie się też na jele-
niogórski rynek, gdzie zaplanowano jej 
uroczyste otwarcie, degustację czeskich 
i polskich potraw, koncert czeskiej grupy 
Evergreen Dixieland Band oraz odsłonie-
cie kamyka z Jeleniej Góry osławionego 
kultowym filmem Stanisława Barei. 

Najwięcej dziać będzie się jednak 
w JCK, gdzie już w najbliższą środę o 
16.00 rusza pierwszy z festiwalowych 
bloków filmowych. Na początek maraton 
polskich komedii z nieśmiertelnym pre-
zesem Ochódzkim w roli głównej, czyli 

„Miś”, „Rozmowy kontrolowane” i „Ryś”. 
W czwartek na ekranie królować będzie 
czeskie kino komediowe. W piątek 9 
września, zaraz po tym, jak Barejada wró-
ci z placu Ratuszowego do JCK, kolejne 
wrażenia filmowe i przede wszystkim 

wyjątkowe wydarzenie teatralne. Tego 
wieczoru o 20.00 amatorski Teatr J.J. 
Kolár Poniklá z Czech na jeleniogórskiej 
scenie zaprezentuje musical „Krvavý 
román” (Krwawa nowela) na motywach 
książki Josefa Váchala w aranżacji 
Ladislava Horáčka, reż. Pavel Plichta. 
Amatorska trupa, którą tworzy lokalna 
elita społeczna Ponikli, kontynuuje pięk-
ne tradycje teatralne zespołu założonego 
w tamtej okolicy już w pierwszej połowie 
XIX w. „Krvavý román” uważany jest 
za jedno z najważniejszych dzieł Josefa 
Váchala (1884-1969) - czeskiego gra-
fika, rzeźbiarza, malarza i ilustratorem 
znanego z charakterystycznego, eks-
presyjnego stylu tworzenia i tego, że 
swoje książki w całości przygotowywał 
sam. Umieszczał w nich własnoręcznie 
wykonane drzeworyty, sam je składała i 

drukował. Krvavý román po raz pierwszy 
wydany został w 1924 r. Jest to ironiczny 
hołd złożony zeszytowym wydaniom 
XIX-wiecznych książek z najniższej półki, 
pełnych nieoczekiwanych zwrotów akcji. 
W dziełach tych krew lała się strumienia-
mi, a wątków było tyle, że sami autorzy 
gubili się w ich gąszczu, przez co duża 
ich część pozostawała niedokończona. 
Narrator „Krwawej noweli” już na wstępie 
nie pozostawia wątpliwości: „Szanowny 
Widzu, wiedz, że sztuka, którą teraz 
zobaczysz, pozbawiona jest wszelkich 
dłużyzn, analiz psychologicznych dusz 
ludzkich i innych denerwujących właści-

wości, którymi nowoczesny teatr obciąża 
mózgi widzów, zmuszając ich pod pretek-
stem tak zwanej „wizji artystycznej“ do 
myślenia. „Wizji artystycznych“ i innych 
nadzwyczaj doskwierających bzdurnych 
wymysłów sztuka nasza jest całkowicie 
pozbawiona. Jeśli będziesz poszukiwać w 
dziele tym jakiegoś sensu, czy nie daj Bóg 
źródła nauki moralnej, wiedz, że droga ta 
donikąd Cię nie doprowadzi. Pozbądź się 
więc ambicji bycia widzem inteligentnym 
i pozwól porwać się najniższym swym 
instynktom.” Wieczór zapowiada się 
więc bardzo ciekawie. Przedstawienie 
przygotowane zostało w języku czeskim z 
elementami języka polskiego, co oznacza, 
że aktorzy specjalnie na ten występ uczyli 
się części tekstów w języku polskim! 

Piątkowy program zakończy nocny 
polsko-czeski maraton filmowy. Sobotni 
program rozpoczną jeszcze przed połu-
dniem otwarte warsztaty komediowych 
filmów amatorskich z udziałem reżysera 
Sylwestra Chęcińskiego, który w tym roku 
odbierze Honorowego Misia „Barejady”. 
Tego dnia o 17.00 zaplanowano też wer-
nisaż wystawy „Czego dobrze, że już nie 
ma - czyli hasla i przedmioty minionego 
ustroju“ z pamiątkami socjalistycznej 
rzeczywistości Polski i Czech. Wśród 
eksponatów nie zabrakie głowy Stalina 
(bez formaliny), popiersi Lenina, mebli 
na wysoki połysk, plastikowych owoców 
i wielu innych cudowności z wciąż nie tak 
odległej epoki. 

Na finał spotkanie z żoną Stanisława 
Barei, panią Hanną Kotkowską-Barejową, 

Szczególnym wydarzeniem tegorocznej Barejady będzie „Krva-
vý román” - musical na motywach książki Josefa Váchala, czyli 
niezwykłe przedstawienie przygotowane przez czeski amatorski 
Teatr J.J. Kolár Poniklá.

Barejada 2011. Rozdział 8: Miś kontra Krecik

projekcja filmu „Bareizm“ Agnieszki Ar-
nold, a po niej o 20.00 wręczenie nagród 

„Barejady i recital Ewy Błaszczyk „Nawet 
gdy wichura”. Po koncercie spotkanie z 
Ewą Błaszczyk - aktorką znaną choćby z 
głównej roli kobiecej w serialu „Zmien-
nicy“ S. Barei.

Szczegółowy program festiwalu na 
stronach www.jck.pl, www.nj24.pl oraz 
na afiszach. 

Tak hucznego rozpoczęcia 
Września Jeleniogórskiego nie 
było od lat. Na lotnisku zgroma-
dziło się kilkanaście tysięcy ludzi. 
Wieczór uświetniły dwa świetne 
koncerty: grupy Hurt oraz Hey.

Parking był wypełniony po 
brzegi, a mnóstwo samochodów 
stało na chodniku przy Wincen-
tego Pola i okolicznych ulicach. 
Momentami tworzyły się korki. 
Co prawda, na początku z fre-
kwencją nie było najlepiej. Kiedy 
rozpoczęło się widowisko dla 
dzieci „Smerfy”, przed sceną była 
niewielka grupka. Ale to przez 
pogodę - żar lał się z nieba i kto 
mógł, szukał cienia. Dla dzieci na 
lotnisku było mnóstwo atrakcji: 
stoiska ze słodyczami, dmuchane 
zamki, samochody, huśtawki i 
szereg innych.

Tłoczno było przed koncertem 
wrocławskiej grupy Hurt. Fani 
śpiewali większość piosenek ra-
zem z wokalistą. Hurt zagrał sporo 
znanych kawałków, m.in. „Jesteś 
mały” czy bardziej punkowe 

„Serki dietetyczne”. Na swój naj-
większy przebój „Załoga g.” kazał 
czekać publiczności niemal do 
końca - zagrał go dopiero na bis.

- Dali czadu - powiedział Krzy-
siek Bugajny, jeden z widzów. 

- Byłem już na chyba sześciu ich 
koncertach, są świetni.

Po nich scenę opanowała 
grupa Hey. Kasia Nosowska była 

- jak zwykle - szczera i skromna. I 
zaśpiewała znakomicie. W trakcie 
koncertu jedna z fanek rzuciła na 
scenę maskotkę misia.

Hey zagrał kawałki z całego 
przekroju działalności: „Mimo 
wszystko”, „W imieniu dam”, Ja 
sowa” czy „Teksański”. Po kon-
certach odbyły się dwa niezwykle 
efektowne pokazy fajerwerków. 
To była pierwsza duża miejska 
impreza na lotnisku po latach 
przerwy. - Nie ukrywam, że szu-
kamy miejsca do takich imprez, to 
spory problem miasta - przyznał 

Publiczność szalała podczas koncertu gwiazd wieczoru: Hurtu i Hey.

Inauguracja „Września”  
z pompą

prezydent Marcin Zawiła, który 
oficjalnie otworzył 53. Wrzesień 
Jeleniogórski. - Plac Ratuszowy 
się do tego nie nadaje, tam jest 
momentami niebezpiecznie, nie 
wspominając już o lokatorach.

- W tym roku przygotowaliśmy 
bardzo atrakcyjny wrzesień - po-
wiedział. - Pewna pani dzisiaj po-
wiedziała mi dzisiaj „kto jaki do 
zabawy, taki do roboty”. Myślę, 
że tak będzie z jeleniogórzana-
mi, jak się dobrze wybawią, do 
będą mieli zapał do pracy przez 
cały rok.

Obszerna fotogaleria z inau-
guracji 53. Września Jeleniogór-
skiego na www.nj24.pl

(rob)
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Już w najbliższą sobotę (10 wrze-
śnia) odbędzie się kolejna edycja im-
prezy pn. Pożegnanie Lata w Sobie-
szowie. W tym roku sporo nowości.

Po pierwsze, główna część festynu 
odbędzie się w nowym miejscu - na 
dziedzińcu zespołu pałacowego 
(Zespół Szkół Przyrodniczo-Żywie-
niowych). Festyn potrwa od 15 do 20.

W programie przewidziano m.in. 
występy zespołów młodzieżowych, 
szkolnego chóru, pokaz tańca z 
ogniem, wystąpi kabaret „Seniority”. 
Będzie wiele gier i zabaw dla dzieci i 
młodzieży. Tradycyjnie będzie można 
skosztować wojskowej grochówki, 
kupić słodycze itp.

Także w sobotę od 9 rano na bo-
isku przy zbiegu ulic Dembowskiego 

i Kamiennogórskiej zostanie rozegra-
ny turniej koszykówki ulicznej. To im-
preza towarzysząca Pożegnaniu lata. 
Zawody koszykarzy mają zakończyć 
się ok. godz. 12 wręczeniem nagród. 
Ma w nim uczestniczyć prezydent 
Jeleniej Góry Marcin Zawiła, który 
symbolicznie przekaże mieszkańcom 
Sobieszowa wyremontowany obiekt 
sportowy. Boisko przy tym placu zo-
stało wyremontowane, zasiano nową 
trawę, całość ogrodzono.

- Zapraszamy mieszkańców, z 
pewnością każdy znajdzie coś dla 
siebie - mówi Halina Moszyńska, 
prezes Zespołu Aktywności Społecz-
nej, które jest głównym organizato-
rem imprezy.

(rob)

Sobieszów żegna lato

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Paweł Trybalski, znakomity artysta 
malarz z Michałowic, zaprezentuje 
swoje prace na wystawie w Muzeum 
Przyrodniczym w Jeleniej Górze! 
Wernisaż wystawy „PEJZAŻE MOŻ-
LIWE” zaplanowano na piątek, 9 
września na godz. 16. 

Od debiutu wystawienniczego 
Pawła Trybalskiego w Towarzystwie 
Przyjaciół Sztuk Pięknych w Warsza-
wie minęło 40 lat. Wielokrotnie na-

gradzany, za sobą ma wiele wystaw 
indywidualnych w kraju i za granicą. 
Jego obrazy znajdują się w zbiorach 
prywatnych i muzeach na świecie. 

Wystawa w jeleniogórskim Muzeum 
Przyrodniczym, gdzie zaprezentuje 
prace związane z szeroko rozumianą 
tematyką przyrodniczą i ekologiczną, 
jest niecodzienną okazją do spotkania 
ze sztuką wielkiego artysty. 

MPP 

Trybalski w Muzeum 
Przyrodniczym!
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Rozstrzygnięty został kon-
kurs fotograficzno-literacki 

„Ślady” zorganizowany przez 
Osiedlowy Dom Kultury w 
Jeleniej Górze. Od 1 wrze-
śnia w Galerii „Promocje” 
ODK oglądać można po-
konkursową wystawę foto-
graficzną, której otwarcie 
połączone było z ceremonią 
ogłoszenia wyników, wrę-
czeniem nagród laureatom 
konkursu oraz prezentacją 
albumu, w którym opubliko-
wane zostały najlepsze prace 
fotograficzne i literackie 
wybrane przez jurorów. 

Ideą konkursu była pre-
zentacja prac związanych 
z Jelenią Górą i okolicami. 
Stąd też i szczególna wartość przed-
sięwzięcia ważnego dla miejsca i 
lokalnego środowiska twórczego. 
Podwójnie cenne jest też pokonkur-
sowe wydawnictwo, które pozostaje 
nie tylko pamiątką dla zdobywców 
nagród, ale i niebanalnym doku-
mentem czasu rejestrowanego przez 
wrażliwców, którzy próbują zapisywać 
go słowami i obrazami. Dobry pomysł 

animatorów życia kulturalnego z ODK 
był nie lada wyzwaniem dla śmiałków, 
którzy podjęli się zapisania owych 
tytułowych śladów obecności. Bo 
twórcze rejestrowanie najbliższej nam 
rzeczywistości, tego, co codzienne, 
namacalne i tak bardzo oczywiste, 
że często aż niezauważalne, jest 
zadaniem trudnym. I jeszcze trudniej-
szym, jeśli wychodzi się poza obszar 
osobistych notatek i snuje opowieść 
interesującą także dla innych, czy kon-
struuje kadry, które mają być atrakcyj-

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Ślady nagrodzone

Jelenia Góra
Galeria BWa zaprasza 6 września o godz. 

18 na wernisaż wystawy nieżyjącego już 
krakowskiego rysownika, ilustratora Daniela 
Mroza (publikował prace w „Przekroju”). 
Na wernisaż przyjedzie córka artysty, Łucja 
Mróz Raynoch, laureatka licznych nagród w 
dziedzinie filmu animowanego. 

6 września o godz. 18 w sali widowiskowej 
JCK po wakacyjnej przerwie zaplanowano seans 
filmowy w ramach DKF „Klaps”. Tym razem bę-
dzie okazja do obejrzenia polsko-francuskiego 
filmu Rafała Lewandowskiego pt. „Kret”. 

Wernisaż wystawy fotografii „Wrocław w 
Jeleniej Górze” zaplanowano w Galerii Skene 
(Teatr Norwida) na 7 września na godz. 17. 

Fundacja Karkonosze - Muzyka Serc 
organizuje 7 września o godz. 16 w Mu-
zeum Miejskim Dom Gerharta Hauptmanna 
wernisaż wystawy pt. „Szkło artystyczne 
w zbiorach prywatnych”. Będzie okazja do 
podziwiania między innymi szkła uzytkowego 
z Huty Józefina w Szklarskiej Porębie. 

7 września o godz. 19 w ramach cyklu „Jaz-
zowe środy” w ODK na Zabobrzu zagra formacja 

Zawadzki/Praśniewski/Wośko Trio (studenci 
konserwatorium w Danii, w tym roku na Prze-
glądzie Młodzieżowych Zespołów Jazzowych 
i Bluesowych w Gdyni zajęli drugie miejsce).

Stowarzyszenie Jeleniogórski Klub Li-
teracki zaprasza 8 września o godz. 16 do 
Książnicy Karkonoskiej na warsztat twórczy. 

Kamil Basiński opowie o Maroku (prelek-
cja z przezroczami) 8 września o godz. 19 w 
Muzeum Przyrodniczym. 

Festyn na pożegnanie lata w Sobie-
szowie zaplanowano na 10 września (od 
godz. 15 do 20) na boisku Zespołu Szkół 
Przyrodniczo-Żywieniowych. 

„HenDriX SYMFOniCZnie” - koncert Fil-
harmonii Dolnośląskiej na placu Ratuszowym 
rozpocznie się 10 września o godz. 18.

Kiermasz ekologiczny (już po raz XXIV) 
zapowiedziano na placu Ratuszowym na 11 
września od godz. 10 do 16.

BOleSłaWieC
BOK zaprasza 9 września o godz. 19 na 

koncert w ramach Wratislavia Cantans. 
Moskiewski balet zaprezentuje „Dziadka 

do orzechów” 11 września o godz. 19 w 
BOK-u.

BuKOWieC
Fundacja Doliny Pałaców i Ogrodów 

Kotliny Jeleniogórskiej zaprasza 11 września 

o godz. 12 w Herbaciarni w Parku w Bukowcu 
na koncert w ramach obchodów Europejskich 
Dni Dziedzictwa. W koncercie jesiennym 
wystąpią: Jacek Szreniawa z zespołem wo-
kalnym „Głosowanie”, Michalina Bienkiewicz 

- śpiew, Anna Pietrzak - gitara.
luBań
10 września o godz. 17 w Parku na 

Kamiennej Górze zaplanowano VI Lubańską 
Watrę Poetycko-Muzyczną. 

StaniSZóW
11 września o godz. 18 w Pałacu Stani-

szów zainaugurowane zostaną Europejskie 
Dni Dziedzictwa. W programie wykład An-
drzeja Więckowskiego „Kamienie medytacyj-
ne wokół sanatorium w Wojkowie (Bukowcu) 
oraz koncert na skrzypce i fortepian. W wy-
konaniu Ewy Antosik (skrzypce) i Anny Szulii 
(fortepian) usłyszymy między innymi utwory 
Szymanowskiego i Ravela. Wstęp wolny.

ŚWieraDóW ZDróJ
10 września o godz. 16 w hali Spacerowej 

Domu Zdrojowego wystąpi zespół Fana Brass.
ZGOrZeleC
7 września o godz. 19 w MDK zaplano-

wano koncert solistów muzyki oratoryjnej i 
kantatowej oraz zespołu muzyki dawnej w 
ramach Wratislavia Cantans. 

MPP

ne wizualnie. Wyzwanie wymagające 
nie tylko spostrzegawczości, uwagi 
i umiejętności operowania słowem, 
spojrzeniem, myślą i obrazem. Uczest-
nicy konkursu poradzili sobie z tym 
zadaniem bardzo różnie. Pozytywnym 
zaskoczeniem okazało się stosunkowo 
duże zainteresowanie wydarzeniem. 
Konkurs zorganizowany został po raz 
pierwszy, a prac, szczególnie foto-

graficznych, zgłoszono dość dużo i 
co także istotne, nadesłali je autorzy 
z całego regionu. Poziom konkursu 
nie był zbyt wyśrubowany. Według 
jurorów oceniających odrębnie prace 
literackie i fotograficzne, nagrodami 
uhonorowano wyłącznie autorów w 
pełni na nie zasługujących. 

W konkursie literackim jury pod 
przewodnictwem Zofii Prysłopskiej w 
kategorii PROZA przyznało dwa rów-
norzędne wyróżnienia (po 150 zł) Ha-
linie Cychol za teks „Kuglerka” i Pio-

W Kościele Łaski rozbrzmie-
wa muzyka czternastej edycji 
Festiwalu SILESIA SONANS. 
Koncert inauguracyjny jelenio-
górska publiczność przyjęła z 
wielkim aplauzem, dziękując 
oklaskami na stojąco za wieczór 
pełen artystycznych i duchowych 
poruszeń. Muzyka Józefa Hayd-
na „Siedem Słów Chrystusa na 
Krzyżu” w wykonaniu Orkiestry 
Kameralnej Miasta Tychy AUKSO 
pod dyrekcją Marka Mosia była 
wydarzeniem festiwalu. 

O przyjazd orkiestry AUKSO 
do Jeleniej Góry organizatorzy 
festiwalu „Silesia Sonans” sta-
rali się od dwóch lat. 

- To niezwykły zespół, stwo-
rzony od początku przez Marka 
Mosia, zespół, który oddycha razem, 
zawsze w tym samym miejscu smyczka... 

- komentowała koncert Jadwiga Delepaut, 
współorganizator Silesii Sonans. - To, co 
zrobili z muzyką Haydna, było niezwykłe, 
wszyscy to odczuliśmy.

Już dziś, choć czternasta edycja Silesii 
Sonans jeszcze trwa, organizatorzy za-
pewniają o swoich staraniach ponownego 
zaproszenia AUKSO - i to w większym 
składzie - do Jeleniej Góry. Tym bardziej, 
że w kuluarowych rozmowach po kon-
cercie Marek Moś chwalił festiwalową 
publiczność i komfort grania koncertu 
wzbudzającego interakcję słuchaczy. „To 
dzieło musiało zabrzmieć w Kościele św. 
Krzyża” - o tym byli przekonani szefowie 
festiwalu i jeleniogórska publiczność. 

Specyfiką tegorocznej edycji festi-
walu jest nawiązanie do trzech wielkich 
rocznic: 80. rocznicy urodzin Krzysztofa 

Komedy, 100. rocznicy urodzin Czesława 
Miłosza i 200-urodzin Franciszka Liszta. 
Ta ostatnia znalazła swoje odzwierciedle-
nie zwłaszcza w niedzielnym koncercie 
organowym Andrzeja Chorosińskiego, 
od samego początku szefa artystycznego 
Festiwalu Silesia Sonans.

- Staramy się, aby niezależnie od innych 
koncertów muzyka organowa była pre-
zentowana na festiwalu w jak najszerszym 
i zróżnicowanym wymiarze - powiedział 
Andrzej Chorosiński. - Cieszy nas, że 
frekwencja na koncertach, i to nie tylko 
inauguracyjnym, jest wyższa niż w latach 
poprzednich. Jeśli kameralno-organowych 
koncertów słucha około 300 osób, a tak 
oceniamy, publiczności mogą pozazdro-
ścić festiwale organowe w europejskich 
miastach. Postrzegam te same twarze. 
Myślę, że kilkudziesięciu słuchaczy jest 
obecnych na wszystkich koncertach Silesii 
Sonans od wielu lat. To dowód na to, że 
festiwal był, jest i będzie potrzebny.

- Koncerty Silesii Sonans to dla mnie 
ogromna radość. Zżyłam się z tym 

festiwalem. Kiedy opracowuję materiał 
o kompozytorach, czasem denerwuję 
się zakresem pracy... ale kiedy siedzę w 
Kościele Łaski, jestem wybrańcem losu, 
dziękuję Bogu, że mogę słuchać tej mu-
zyki - przyznała Elżbieta M. Terlega, która 
na Silesii Sonans słuchaczy wprowadza 
w kolejne koncerty. 

Praski organista Michal Novenko zapre-
zentował utwory między innymi Chopina 
i Moniuszki, które współbrzmiały w ten 
wieczór z tekstami Czesława Miłosza po-
dawanymi przez aktora Michała Chorosiń-
skiego. Natomiast sobotni koncert... ura-
towali księża tenorzy. W momencie kiedy 
na koncert nie dojechał jeden z wokalistów, 
dwóch pozostałych śpiewaków Zespołu 
Servi Domini Cantores nie zrezygnowało 
z zaplanowanego programu, wykonując 
wszystkie trudne partie solowe i w duecie, 
przy akompaniamencie Romana Peruc-

kiego. Tym trudniejsze mieli zadanie, że 
koncertowali bez próby. 

Dziś, we wtorek 6 września, w Kościele 
Łaski zagra Maciej Obara Quartet! Z koncer-
tem jeleniogórskiego muzyka publiczność 
Silesii Sonans wiąże ogromne oczekiwania. 
Wprawdzie w kościele nie zabrzmi free jazz 
(z awangardowego jazzu słynie w końcu 
Maciej Obara), ale wieczór poświęcony 
muzyce Krzysztofa Komedy zapowiada się 
wspaniale. Pierwszy raz w historii festiwalu 
w Kościele Łaski stanie pełnowymiarowy 
koncertowy fortepian i pierwszy raz muzyka 
zabrzmi... spod kopuły kościoła. Przy forte-
pianie zasiądzie Dominik Wania, aktualnie 

„gwiazda młodej sceny jazzowej w Polsce”. 
Na finał Silesii Sonans - 7 września - do 
Jeleniej Góry przyjedzie z Warszawy 60-oso-
bowy Reprezentacyjny Zespół Artystyczny 
Wojska Polskiego. 

uwaga: czytelnik, który pierwszy 
zadzwoni dziś 6.09 w samo południe 
pod nr tel. 75 64 24 410, otrzyma na 
koncercie Macieja Obary płytę z jego 
autografem.                                   MPP 

Pod patronatem „Nowin Jeleniogórskich”

Rozbrzmiewa 
Silesia Sonans!

trowi Trachcie za tekst „Tyk, tyk, tyk...” 
W kategorii POEZJA I nagrodę (900 
zł) otrzymała Halina Cychol za teksty: 

„Erotyk Jeleniogórski”, „Jesienna Fuga 
dla Samotni” oraz „Martwy sezon”. II 
nagrodę (500 zł) przyznano Joannie 
Peczenenko ze teksty „Kapliczki” i 

”Teatry uliczne”. III nagrodę (300 zł) 
zdobył Tadeusz Siwek za tekst „Zamek 
Czocha - Studnia Niewiernych Żon”.

Jury konkursu fotograficznego pra-
cujące pod przewodnictwem Ewy 
Andrzejewskiej I nagroda (900 zł) 
uhonorowało Wojciecha Bykowskiego 
za zestaw zdjęć zatytułowany „Listy z 
zapomnianych dni”. II nagrodę (500 
zł) otrzymał Oliver Britton za pracę 

„Świadectwo obecności” (zdj. u góry), 
a III - Kaja Stradowska za zestaw 
zdjęć „Każdy dzień jest podróżą przez 
historię”. Trzy równorzędne wyróż-
nienia (po 150 zł) przyznano Piotrowi 
Trachcie za „Ostatni seans”, Patrycji 
Konopce za zestaw „Cirrostratus” oraz 
Mateuszowi Graczykowi za portretowy 
cykl „Legendy karkonoskie”. Udziałem 
w wystawie wyróżnieni zostali ponadto: 
Roman Geftasewicz, Stanisław Gra-
czyk, Sławomir Grzanek, Aleksandra 
Jakubowska, Paula Kubiak, Ryszard 
Literacki, Małgorzata Muszyńska, Ja-
nina Peikert, Roksana Rubinek, Elż-
bieta Suchcicka, Filip Wieczorek, Jerzy 
Wiklendt, Jolanta Wilkońska i Konrad 
Żurawski. Laureatom gratulujemy i 
życzymy wytrwałości w zapisywaniu 

„swoich” śladów, którymi w naturalny 
sposób stają się ich prace. 

Daniel antosik 

Andrzej Chorosiński, od samego 
początku dyrektor artystyczny Silesii 
Sonans, zaprezentował recital organo-
wy poświęcony 200-rocznicy urodzin 
Franciszka Liszta. 

Koncert inauguracyjny AUKSO Orkiestry Kameralnej Miasta 
Tychy pod dyrekcją Marka Mosia był wydarzeniem.

Laureaci konkursu 
podczas ceremonii rozdania nagród.

D
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Jeszcze kilka lat temu sposób na 
kradzież wody był jeden - prosty i w 
miarę skuteczny. Wystarczyło kupić 
na giełdzie przy ul. Lubańskiej magnes 
neodymowy. Za najtańsze żądano tylko 
20 zł, za droższe trzeba było płacić 50 
zł. Te gorszej jakości spowalniały licz-
niki o 70 procent, lepsze zatrzymywały 
je w ogóle. Udowodnić nieuczciwość 
było trudno. JSM-ka kupiła nawet spe-
cjalne paski, które zakładała przy liczni-
kach. Jeśli w ich pobliżu znajdował się 
magnes, zmieniły swoje zabarwienie. 

Dziś czułych na magnesy wodo-
mierzy prawie już nie ma. Są nowo-
cześniejsze. Ale czy bardziej odporne 
na nieuczciwość? Niekoniecznie. Jak 
okazuje się bowiem w praktyce, oszu-
kać można niemal każde urządzenie.

- Ostatnio zauważyliśmy nowy spo-
sób nielegalnego poboru wody - mówi 
Józef Król, prezes Przedsiębiorstwa 
Wodociągów i Kanalizacji w Bolesław-
cu. - Polega on na przewierceniu rury 
doprowadzającej wodę i wprowadze-
nie do niej, w kierunku wodomierza, 
sztywnej żyłki…

Działanie wymaga neurochirurgicz-
nej wręcz precyzji. Jeśli jednak wwiert 
wykona się daleko od licznika, istnieje 
prawdopodobieństwo graniczące z 

pewnością, że osoba odczytująca 
pomiar nigdy tego nie zauważy. 

- Żyłka wprowadzana jest precy-
zyjnie, tak by dotknęła w liczniku 
odpowiedniego miejsca i zatrzymała 
jego pracę - mówi prezes Król. - Oczy-
wiście staramy się zwracać uwagę na 
to i przeciwdziałać temu. Niebawem, 
dzięki nowoczesnemu sprzętowi, bę-
dziemy w stanie odczytywać pomiary 
z zewnątrz lokalu - radiowo. Złodziej 
nie będzie miał nawet świadomości, 
że jest monitorowany.

Podobnie będzie na Zabobrzu - w 
zasobach JSM. Do końca roku wszyscy 
lokatorzy powinni mieć już zamontowa-
ne elektroniczne liczniki zużycia wody. 
Ale i na nie będą, niestety, sposoby.

- Wystarczy zamontować by-pass 
- mówi Wojciech Jastrzębski, prezes 
„Wodnika”. - By-pass to takie obejście 
wodomierza. Jeśli zostanie zrobione 
sprytnie, trudno będzie je znaleźć.

Co to znaczy „sprytnie”? Wyobraź-
my sobie, że licznik zabudowany jest 
szafkami. Gdy by-pass znajdzie się za 
nimi, jego znalezienie będzie musiał 
poprzedzić ich demontaż…

Jeleniogórzanie stosują dziś jednak na 
ogół mniej wyszukane metody kradzieży 
wody. Tuż za licznikami montują filtry 

wodne. Przez nie wprowadzają do rur 
cienkie druty, którymi zatrzymują pracę 
liczników. Fachowo nazywa się to dzia-
łaniem „na igłę”. Jest prymitywna, lecz 
skuteczna. Oczywiście do czasu. Wcze-
śniej czy później złodziej wpada bowiem 
w ręce spółdzielnianych kontrolerów.

Jeszcze inna metoda polega na ści-
skaniu rur przed licznikiem specjalny-
mi ściskami. Rura staje się eliptyczna, 
a wskaźnik zużycia wody spada. 

O tym, że w budynku ktoś nielegalnie 
pobiera wodę, spółdzielnia wnioskuje 

na podstawie różnic we wskazaniach 
wodomierzy - domowych i głównego. 
Mirosław Garbowski, wiceprezes JSM, 
mówi, że średnio różnice takie wynoszą 
około 10-15 proc. Bywają oczywiście 
budynki, gdzie wskaźnik spada do 2-3 
proc., ale są i takie, gdzie „skacze” do 
30 proc. To właśnie te ostatnie budzą 
szczególne zainteresowanie.

- Kiedyś sprawdzaliśmy, co się w ta-
kim jednym dzieje - opowiada Sławomir 
Cybulski. - Przeprowadziliśmy dokład-
ne kontrole i wyszło szydło z worka! 

- Ten główny licznik mierzy zużycie wody 
w czterech wieżowcach przy ul. Sygie-
tyńskiego - mówi Sławomir Cybulski.

REKLAMA I PROMOCJA

Wodę pobierała płacąca za nią ry-
czałtem pewna 90-letnia kobieta. Miała 
od wielu miesięcy popsutą spłuczkę. 
Wcale jej to nie przeszkadzało. 

- Inny problem sprawiają tak zwani 
kropelkowcy - tłumaczy wiceprezes 
Garbowski. - Są to osoby - czasami 
aż dziw bierze, kim są… - które na 
noc podstawiają pod kran wiaderka. 
Kranu nie dokręcają. Gdy tylko kapie 
z niego, liczniki w mieszkaniach tego 
nie wychwytują. Wychwytuje jedynie 
niezmiernie precyzyjny licznik główny.

Rano złodzieje mają pełne wiadro 
wody. Mogą nią na przykład podlać 
kwiaty. Kto za to płaci? Pozostali, 
uczciwi lokatorzy.

Kradzieże nie dotyczą tylko wody. 
Mieszkańcy Zabobrza, mimo zamon-
towanych na kaloryferach mierników, 
czasami oszukują również na poborze 
ciepła. Pomysłowość ludzka nie zna 
bowiem granic. Jeden z lokatorów - 
hydraulik z zawodu, miał w domowym 
warsztaciku dwa rodzaje kaloryferów 

- letnie i zimowe - jak opony samocho-
dowe. Tuż przed sezonem grzewczym 
kaloryfery z miernikami ciepła ściągał 
i zanosił do piwnicy. Zakładał w ich 
miejscu inne, bez mierników…

Zbigniew Rzońca

Metody neurochirurgiczne i proste jak drut

Kropelkowanie Zabobrza
Montaż by-passów, kropelkowanie, wprowadzanie do obwodu cienkiej żyłki… To wcale nie jest opis 
skomplikowanych procedur medycznych, ale… są to metody oszukiwania na wodzie. Stosowane bywają przez 
niektórych mieszkańców spółdzielni mieszkaniowych w Jeleniej Górze i Bolesławcu.
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- Ja tu mam zasadzone ziemnia-
ki, z drugiej strony rosną kwiaty. 
Jest tyle nieużytków w całym 
ogrodzie i z tym porządku nie 
zrobią, tylko chcą mi odebrać 
działkę, którą systematycznie 
opłacam - żali się Małgorzata 
Kryńska-Żabierek.

W czerwcu zarząd ogrodu 
podjął uchwałę o nieprzedłużeniu 
dzierżawy działki numer 17 pani 
Małgorzacie. Obecna dzierżawa 
wygaśnie z końcem października. 
Ta działka jest jedną z kilku użyt-
kowanych przez jeleniogórzankę. 
Wspólnie z córką gospodarują na 
dość dużej powierzchni, w pasie 
działek bezpośrednio przyległych 
do ulicy Sudeckiej.

- Pani prezes bez przerwy się 
coś u mnie nie podoba. A to, że 
wiszą ubrania robocze w szklarni, 
albo, że tuje są za wysokie, albo, 
że ja tu długo przebywam. A nie 
przeszkadza jej, że ktoś sobie zro-
bił wjazd na działkę wprost z ulicy 
i osobną bramę - żali się kobieta.

Na początku sierpnia użytkow-
niczka działki dostała protokół 
z kontroli jej ogródka przepro-
wadzonej przez zarząd. Komisja 
stwierdziła, że Małgorzata Kryń-
ska-Żabierek zamieszkuje na dział-
ce od dłuższego czasu, w szklarni 

zamiast uprawy roślin urządzone 
jest składowisko rzeczy „dziwnych 
i ciekawych”, a zbyt blisko granicy 
działki rosną tuje.

Działkę pani Małgorzaty, na 
której stoi murowana altana, 
rzeczywiście trudno uznać za 
zadbaną. Zresztą samej altany 
nie widać dobrze, bo przysłania 
ją szklarnia, a przed domkiem 
dobudowana część ze starych 
drzwi balkonowych, desek i in-
nych materiałów. Jednym słowem, 
zabudowa slumsowa.

- No, cóż? Jeden ma ładniej, 
drugi trochę inaczej. Mnie nie 
stać na elegancką altankę. Ale 
kogo to obchodzi, co mam na 
swojej działce - dodaje. Twierdzi, 
że niedługo się przeprowadza i 
musiała gdzieś na przechowanie 
umieścić różne swoje rzeczy. - 
Przecież innym działkowcom to 
nie przeszkadza, bo jest pocho-
wane. Ludzie przychodzą tu na 
swoje działki i nie interesują się, 
co kto ma. A panią prezes intere-
suje wszystko.

We wspomnianej szklarni nie 
ma nawet suchego źdźbła, za to 
stare szmaty, części samochodo-
we, elementy mebli - jak na skła-
dowisku odpadów. Sama altana 
wyposażona w meble, piecyk, a 

w części „tarasowej” stoi stara 
wersalka, krzesła, stół, pralka 
i wiele innych gratów. Obok w 
budzie pies. Zapach nie najmilszy.

- No i co z tego, że tu pomiesz-
kuję. Jest lato, ciepło. Zamiast 
siedzieć w domu, jestem cały 
czas na działce, bo mam tu dużo 
roboty. Jestem na emeryturze, nie 
pracuję zawodowo i mam sporo 
czasu. Gdzie jest napisane, że 
nie mogę przebywać wieczora-

mi. Ostatnio ziemniaki mi ktoś w 
nocy wykopał. Jestem tu i pilnuję 
teraz. A zimą też przychodzę na 
działkę, śnieg zrzucam z dachu, 
w piecu przepalę. Dlaczego ktoś 
uznaje, że łamię regulamin. I w 
ogóle dlaczego przyszła na moją 
działkę jakaś kontrola, a mnie o 
tym nie powiadomiono? - żali się 
M. Kryńska-Żabierek.

Anna Zamkutowicz, prezes 
Rodzinnego Ogrodu Działkowego 

„Południe”, mówi, że użytkownicz-
ka działki jest trudną osobą do 
współpracy.

- U niej wszystko jest na „nie”. 
Na sposób użytkowania przez 
nią działki skarżą się inni dział-
kowcy. Zresztą wystarczy spoj-
rzeć, jak te jej działki wyglądają. 
Zamieszkiwanie na działkach jest 
niedopuszczalne. Bo skoro ta 
pani tam mieszka, to znaczy, że 
gdzieś się załatwia. Gdzie? Na 
działkach nie ma toalet. Skoro 
ma pralkę, to znaczy, że chyba 
jej używa. Gdzie odprowadzane 
są nieczystości?

Pani prezes dodaje, że wymó-
wienie dzierżawy sąsiedniej dział-
ki jest jednym z działań, którymi 
zarząd chciał zdyscyplinować 
użytkowniczkę ogródka. I dodaje, 
że jeśli kobieta nie zaprzestanie 
zamieszkiwać na działce, to zo-
staną podjęte kolejne działania 
przewidziane w regulaminie.

Małgorzata Kryńska-Żabierek 
odwołała się od decyzji zarządu 
ROD „Południe” do zarządu Okrę-
gowego PZD w Szczawnie Zdroju. 
Z informacji, które ma zarząd 
ROD „Południe”, wynika, że na 
terenie ogrodu mieszka jeszcze 
dwoje innych działkowców.

GOK

W ubiegłym tygodniu pisaliśmy 
o szaleńcu, który - według na-
szych informacji - w ciągu ostat-
niego roku strzelał do ludzi ze 
śrutu co najmniej 11 razy. Miało 
to miejsce u zbiegu ul. Wolności 
i Morcinka. Sąsiedzi wytypowali 
sprawcę i skierowali nas do 
niego. Jego ojciec przyznał, że 
wiatrówkę posiadał, ale pół roku 
temu sprzedał. Mówił, że dosko-
nale wiedział i wie, jak się nią 
posługiwać i nigdy by jej nie użył 
przeciwko innym.

- To nie ja! - zaprzeczał nato-
miast jego syn. - Ja nie jestem wa-
riatem! Policja może przeszukać 
mieszkanie i niczego nie znajdzie.

Przeszukała. Znalazła. Edyta 
Bagrowska, oficer prasowy Ko-
mendy Miejskiej Policji w Jeleniej 
Górze, poinformowała nas, iż 
wiatrówka schowana była nie 
w mieszkaniu, ale w zamkniętej 
szafce na korytarzu.

- W czasie przesłuchania 27-let-
ni Jarosław R. przyznał się do 
tego, że strzelał czterokrotnie 

- mówi Edyta Bagrowska. - Pierw-

szy raz uczynił to w ubiegłym 
roku, ostatni raz pod koniec lipca 
tego roku.

Nieoficjalnie dowiedzieliśmy 
się, że jego zeznania nie były 
logiczne. Z jednej strony twierdził 
bowiem, że ostatnia jego ofiara, 
10-letni chłopiec - zraniona zo-
stała rykoszetem, gdyż w istocie 

kalibrował on tylko broń i nie 
celował w niego, a z drugiej, że 
strzelał do sąsiadów, ponieważ 
denerwowało go, iż załatwiają 
swoje potrzeby za garażami. 
Przyznał, że od chwili, gdy jeden 
z nich został zraniony, nie czynią 
już tego. Logicznie nie wytłu-
maczył też, dlaczego strzelał do 

pracownika Polskiego Związku 
Motorowego.

Policjanci ustalili, że kilka mie-
sięcy temu Jarosław R. posiadał 
trzy wiatrówki. Dwie z nich zdążył 
już jednak sprzedać na allegro.

- Biegły ocenia teraz, czy broń 
nie miała czasem charakteru 
pneumatycznego - mówi Edyta 
Bagrowska. - Jeśliby taki miała, 
dodatkowo zatrzymany musiałby 
legitymować się pozwoleniem na 
jej posiadanie.

Jarosław R. był już wcześniej 
przez policję notowany. Za strze-
lanie do ludzi odpowie z art. 160 
kodeksu karnego. Za narażenie 
innych na niebezpieczeństwo 
utraty życia lub zdrowia grozi mu 
do 3 lat pozbawienia wolności. 
Policja wystąpiła do sądu o jego 
czasowe aresztowanie, sąd jed-
nak odrzucił ten wniosek.

Otwartym pozostaje pytanie, 
czy Jarosław R. był sprawcą 
wszystkich opisanych przez nas 
postrzeleń, czy może szaleńców 
mierzących z wiatrówek do ludzi 
jest więcej? 

Szaleniec zatrzymany, są jeszcze inni?

Po naszym artykule policja zatrzymała mężczyznę, który z wiatrówki 
strzelał do ludzi. Jeszcze dwa dni wcześniej zarzekał się, że nie jest 
wariatem i to nie jego sprawka. W czasie przesłuchania przyznał się, że 
uczynił to czterokrotnie.

...bo sikali za garażami

- Do moich kierowców strzelano 
nie tylko przy Małej Poczcie, ale 
również nieco dalej - przy Parku 
Żiżki oraz w okolicach dawnego 
szpitala przy ul. Żeromskiego - 
mówi Marek Woźniak, prezes 
Miejskiego Zakładu Komunika-
cyjnego.

Oznaczać może to jedno - albo 
Jarosław R. wychodził z bronią 
poza dom, albo… oprócz niego w 
mieście strzela do ludzi ktoś jesz-
cze! Za tym drugim wnioskiem 
przemawia zdarzenie, które miało 
miejsce całkiem niedawno.

- Do autobusu MZK strzelano 
w okolicach Goduszyna - mówi 
Marek Woźniak…

Edyta Bagrowska zachęca do 
tego, by osoby pokrzywdzone 
nie ograniczały się do zatelefo-
nowania pod policyjny numer 
alarmowy 997. Powinny później 
złożyć jeszcze w komendzie 
powiadomienie o popełnieniu 
przestępstwa. Do wszczęcia 
postępowania potrzebny jest 
bowiem pokrzywdzony.

Zbigniew Rzońca

Na działce się nie mieszka
Użytkowniczka działki w Rodzinnym Ogrodzie Działkowym „Południe” w Jeleniej Górze twierdzi, że zarząd 
ogrodu bezpodstawnie chce ją pozbawić dzierżawy części areału, a „prezeska chyba się na nią uwzięła”. 

- Mam prawo przebywać na swojej działce tyle, ile chcę - mówi 
M. Kryńska-Żabierek.
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nowiny z FILHARMONII
REKLAMA I PROMOCJA

Rusza 48. Sezon Artystyczny Filhar-
monii Dolnośląskiej w Jeleniej Górze. Już 
w tym tygodniu zabrzmią dwa koncerty 
oficjalnie inaugurujące kolejny rok jej 
muzycznego życia. 

- Przed nami sezon pełen mocnych 
propozycji koncertowych - zapewnia 
dyrektor Filharmonii Dolnośląskiej Zu-
zanna Dziedzic. - Stawiamy na dobrych 
artystów, wartościowe wydarzenia pro-
mujące kulturę wysoką i różnorodność 
repertuaru, którego fundamentem po-
zostaje muzyczna klasyka we wszystkich 
jej barwach. 

Wrześniowy repertuar jest wstępem 
do bogatej serii muzycznych wydarzeń 
zaplanowanych na najbliższe dziesięć 
miesięcy sezonu 2011/2012. Program 
nowego sezonu realizowany będzie pod 
artystyczną kuratelą Mirosława Jacka 
Błaszczyka. Mistrz batuty pozostaje 
bowiem I Dyrygentem Filharmonii Dol-
nośląskiej, co jest dodatkową gwarancją 
jakości muzycznych propozycji serwo-
wanych melomanom. Filharmonia nie-
zmiennie trzyma wysoki poziom działal-
ności, który oznacza też wielce znaczące 
nazwiska wykonawców zapraszanych na 
jeleniogórską scenę. Listę znakomitych 
gości, którzy w najbliższym czasie pra-
cować będą z Orkiestrą Symfoniczną 
Filharmonii Dolnośląskiej, otwiera grono 
wybitnych dyrygentów cenionych na ca-
łym świecie. Obok Mirosława Błaszczyka 
za pulpitem dyrygenckim zobaczymy 
m.in. takich mistrzów batuty jak Kazi-
mierz Kord, Tadeusz Wojciechowski, 
Juozas Domarkas czy Jerzy Swoboda. 
W jeleniogórskiej sali koncertowej 
usłyszeć będzie można też wielu świet-
nych solistów, wśród tych doskonale 
znanych już naszej publiczności i zawsze 
gorąco oklaskiwanych sław są choćby 
świetni skrzypkowie Krzysztof Jakowicz 
i Konstanty Andrzej Kulka oraz pianiści 

- Piotr Paleczny, Beata Bilińska czy Eu-

gene Indjic. Przed naszą publicznością 
zaprezentują się też cenieni artyści, 
którzy dotąd nie koncertowali jeszcze 
pod Karkonoszami. W rolach solistów 
występować będą nie tylko gwiazdy 
zapraszane do Jeleniej Góry, ale także 
i instrumentaliści orkiestry Filharmonii 
Dolnośląskiej. Podczas tradycyjnych, 
piątkowych koncertów posłuchać będzie 
można także jeleniogórskich zespołów 
kameralnych. Koncerty kameralne 
stanowić będą równie ważne punkty 
programu, jak orkiestrowe koncerty 
symfoniczne. 

Poza klasyką w repertuarze koncer-
towym znalazło się sporo miejsca na 
dobrą muzyczną rozrywkę i współczesne 
kompozycje. Nasza orkiestra uczestniczyć 
będzie w wielu interesujących przedsię-
wzięciach wykraczających poza klasyczne 
ramy jej działalności. Już w najbliższą 
sobotę na jeleniogórskim rynku za jej 
sprawą kolejny raz posłuchać będzie moż-
na symfonicznego brzmienia utworów 
Jimiego Hendrixa. A już w październiku 
we wrocławskiej Hali Stulecia nasi fil-
harmonicy zagrają orkiestrowe aranżacje 
utworów popularnej grupy Dżem. 

Ważne miejsce w kalendarzu wydarzeń 
zajmują sprawdzone propozycje festiwa-
lowe i koncerty galowe. Wytrawnych me-
lomanów czeka XIX już edycja Ogólnopol-
skiego festiwalu „Gwiazdy Promują”. Na 
marzec zaplanowana jest trzecia edycja Dni 
Muzyki Pasyjnej. W maju 2012 r. odbędzie 
się XXI Festiwal Muzyki Wiedeńskiej. Jesz-
cze jesienią tego roku (28-29 października) 
Filharmonia Dolnośląska będzie gospo-
darzem organizowanego po raz pierwszy 
w Jeleniej Górze Festiwalu Laboratorium 
Myśli Muzycznej - zorientowanego na po-
pularyzację najnowszej kultury muzycznej 
w różnych jej odmianach. 

Wydarzeniem szczególnym będzie V 
Międzynarodowy Konkurs Chopinowski 
dla Dzieci. Do końca września przyjmo-
wane są jeszcze zgłoszenia uczestników 
rywalizacji, którzy walczyć będą o nagro-
dy od 18 do 25 listopada. 

Tym, którzy czekają na spektakularne 
wydarzenia w świątecznej oprawie, war-
to zwrócić uwagę choćby na tegoroczną 
Galę Sylwestrową, którą wypełni amery-
kańska muzyka filmowa i musicalowa w 
wykonaniu naszych symfoników oraz za-
proszonych solistów - także zza oceanu!  

Sezon 2011/2012 w jeleniogórskiej 
filharmonii zapowiada się bardzo atrak-
cyjnie. Melomani nie powinni narzekać 
na brak mocnych wrażeń, których źró-
dłem będą wydarzenia rozgrywające się 
w jeleniogórskiej sali koncertowej. 

Program najbliższych dziesięciu miesięcy działalności jeleniogórskiej instytucji muzycznej przygoto-
wany został pod artystyczną kuratela Mirosława Jacka Błaszczyka. Mistrz batuty pozostaje I Dyry-
gentem Filharmonii Dolnośląskiej. Osobiście poprowadzi też najbliższy piątkowy koncert naszych 
symfoników, otwierający całą serię muzycznych wydarzeń zaplanowanych na sezon 2011/2012. 

Podwójna inauguracja 
Na dobry początek ciekawie zapowiadającego się sezonu 

2011/2011 przygotowane jest podwójnie mocne uderzenie. 
W tym tygodniu Orkiestra Symfoniczna FD dzień po dniu 
zagra bowiem dwa zupełnie różne koncerty inaugurujące 
nowy sezon muzyczny w Jeleniej Górze. 

W najbliższy piątek, 9 września, nasi symfonicy zagrają 
we własnej sali koncertowej. Podczas uroczystego wieczoru 
symfonicznego za pulpitem dyrygenckim stanie szef arty-
styczny zespołu, czyli Mirosław Jacek Błaszczyk. W roli so-
listki wystąpi natomiast pianistka Beata Bilińska. W programie 
Koncert fortepianowy F-dur G. Gershwina oraz Suita baletowa 

„Ognisty ptak” I. Strawińskiego. Dzień później zupełna zmiana 
nastroju. Filharmonicy wystąpią na jeleniogórskim rynku z 
koncertem „Hendrix Symfonicznie”. W plenerze zabrzmią 
orkiestrowe aranżacje legendarnego gitarzysty, wokalisty i 
kompozytora, który mocno zaznaczył swój czas w historii 

rocka. Wspólnie z naszą orkiestrą wystąpią muzycy ze sceny 
rockowej, w tym pomysłodawca przedsięwzięcia, znany 
gitarzysta Leszek Cichoński, który na finał zagra swoją kom-
pozycję Thanks Jimi, gorąco oklaskiwaną przez publiczność 
podczas premierowego, jeleniogórskiego koncertu z muzyką 
Hendrixa w wersji orkiestrowej, który przed rokiem zabrzmiał 
w sali FD. Sukces tamtego wydarzenia sprawił, że koncert 
postanowiono powtórzyć, tyle że w tym razem w estradowej 
oprawie i dla znacznie większej publiczności. 

Uwaga! Dla czytelników „NJ” mamy trzy dwuosobowe 
zaproszenia na piątkowy koncert inaugurujący nowy sezon 
artystyczny w Filharmonii Dolnośląskiej. Rozdamy je oso-
bom, które najszybciej zatelefonują na redakcyjny numer 
756424410 w najbliższą środę, 7 września, o godz. 14.30. 
Jedynym warunkiem odbioru zaproszenia jest posiadanie 
aktualnego wydania „NJ” z niniejszą zapowiedzią muzycz-
nych wydarzeń. Zapraszamy!  

9 września, piątek, godz. 19.00, Sala 
Koncertowa FD 
Inauguracja 48. Sezonu Artystycznego
wykonawcy:
Mirosław Jacek Błaszczyk - dyrygent
Beata Bilińska - fortepian
Orkiestra Symfoniczna Filharmonii 
Dolnośląskiej
Elżbieta M. Terlega - prowadzenie
program:
George Gershwin - Koncert fortepianowy F-dur
Igor Strawiński - Suita baletowa Ognisty ptak
ceny biletów: 30 zł, 20 zł

10 września, sobota, godz. 18.00, plac 
Ratuszowy w Jeleniej Górze 
Hendrix Symfonicznie
wykonawcy:
Jerzy Kosek - dyrygent
Jorgos Skolias - vocal
Łukasz Łyczkowski - vocal
Leszek Cichoński - gitara
Tomasz Grabowy - bass
Robert Jarmużek - keyboard
Łukasz Sobolak - perkusja
Orkiestra Symfoniczna Filharmonii 
Dolnośląskiej
Andrzej Więckowski - konferansjer
program: 
Utwory Jimiego Hendrixa oraz Leszka 
Cichońskiego

14 września, środa, godz. 19.00, Teatr 
Miejski w Jabloncu nad Nysą (Czechy)

15 września, czwartek, godz. 10.00  
i 12.00 Sala Koncertowa FD 
Otwarte międzynarodowe warszta-
ty muzyczne „Patriotyzm w muzyce 
polsko-czeskiej” 
prowadzący:
Sławek A. Wróblewski
Małgorzata Gąsiorowska
Pavel Zur
Zespół  Kameralny  F i lharmoni i  
Dolnośląskiej
program: 
Stefan Kisielewski - Spotkanie na pustyni
Bohuslav Martinu - Jazz Suita
wstęp wolny

25 września, niedziela, godz. 19.00, 
Teatr Zdrojowy w Szczawnie Zdroju 
Koncert w ramach Międzynarodowego 
Festiwalu im. Henryka Wieniawskiego
wykonawcy:
Maciej Niesiołowski - dyrygent
Magdalena Rezler-Niesiołowska 

- skrzypce
Orkiestra Symfoniczna Filharmonii 
Dolnośląskiej
program:
Stanisław Moniuszko - Uwertura Halka
Wolfgang Amadeus Mozart - Koncert 
skrzypcowy G-dur KV 216
Henryk Wieniawski - Capriccio valse 
E-dur op. 7
Aleksander Zarzycki - Romans E-dur op. 16
Wolfgang Amadeus Mozart - Uwertura 
Wesele Figara
Henryk Wieniawski - Fantazja na temat 
Fausta Gounoda op. 20

30 września, piątek, godz. 19.00, Sala 
Koncertowa FD 
Arcydzieła Muzyki Kameralnej
wykonawcy:
Ensemble „Art Uniwersum” w składzie: 
Edward Sytianko - flet
Wasilij Tarabuko - skrzypce
Tadeusz Rożek - altówka
Vladimir Suva - wiolonczela
program:
Wolfgang Amadeus Mozart - Eine Kleine 
Nachtmusik KV 525
Alfred Schnittke - Suita w starodawnym stylu
Pawel Wranitzki - Trio Es-dur op. 17 nr 2
Dymitr Szostakowicz - Suita na pozytywkę
Krzesimir Dębski - Sentimental Deja vu
Eugene Magalif - Colibri
ceny biletów: 20 zł, 10 zł
Uwaga! Organizatorzy zastrzegają sobie 
prawo zmian w programie koncertów.

Koncertowy kalendarz 
- wrzesień 2011Niech zabrzmi muzyka!

Wraz z początkiem roku szkolnego 
wystartowały też programy edukacyjne 
realizowane przez Filharmonię Dolnoślą-
ska. W tym sezonie główny nurt propo-
zycji dla dzieci i młodzieży, czyli audycje 
umuzykalniające adresowane do różnych 
grup wiekowych młodych słuchaczy, 
mocno związany jest programowo z 
polską Prezydencją w Unii Europejskiej. 
Podczas lekcji z muzyką na żywo przygo-
towywanych przez profesjonalnych mu-
zyków, studentów akademii muzycznych 
i twórców ludowych prezentowana jest 
głównie kultura krajów członkowskich 
UE. Nie brakuje też jednak spotkań z mu-
zyką orientu. Na najmłodszych słuchaczy 

czekają Niedzielne Poranki Muzyczne, 
czyli kolejny rok koncertowych „wykła-
dów” w Akademii Młodego Melomana. 
Dla młodzieży przygotowano natomiast 
spotkania z Orkiestrą Symfoniczną w 
ramach Filharmonii Młodych. 

Szczególną propozycją w bloku 
działań edukacyjnych jest prowadzony 
we wrześniu międzynarodowy projekt 
zatytułowany „Patriotyzm w muzyce pol-
sko-czeskiej” realizowany z Programu 
Operacyjnego Współpracy Transgra-
nicznej Republika Czeska-Rzeczpospolita 
Polska 2007-2013. To cykl trzech otwar-
tych warsztatów dla młodzieży szkół 
gimnazjalnych i ponadgimnazjalnych 

prowadzonych po dwóch stronach gra-
nicy, czyli w czeskim Jabloncu (14.09) i 
w Jeleniej Górze (15. 09). Poprowadzą 
je specjaliści z obu krajów, czyli Sławek 
A. Wróblewski, Małgorzata Gąsiorowska 
i Pavel Zur wraz z Zespołem Kameralnym 
Filharmonii Dolnośląskiej. Tematem 
nietypowych spotkań z muzyką jest twór-
czość literacka Stefana Kisielewskiego 
(Spotkanie na pustyni) oraz Bohuslava 

Martinu (Jazz Suita). Partnerem pro-
jektu jest Metske Divadlo w Jabloncu 
nad Nysą. 

Projekt jest współfinansowany ze 
środków Unii Europejskiej w ramach 
Europejskiego Funduszu Rozwoju Re-
gionalnego oraz ze środków budżetu 
państwa za pośrednictwem Eurore-
gionu Nysa i Budżetu Województwa 
Dolnośląskiego.

Edukacyjne nuty
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Ofensywa ekologów to reakcja na 
opinię Artura Pałuckiego na temat cie-
trzewi w rejonie Stogu Izerskiego. Wy-
nika z niej, że sytuacja populacji tego 
chronionego kuraka pogorszyła się. 

- Nie może być tak, że odtwarza 
się cietrzewia za ciężkie publiczne 
pieniądze, a potem przychodzi ktoś 
bez rzetelnej oceny oddziaływania 
na środowisko planowanej inwesty-
cji, realizuje ją i wszystko marnuje 

- uważa Radosław Ślusarczyk, prezes 
Stowarzyszenia Pracownia na Rzecz 
Wszystkich Istot.

Jako rozwiązanie problemu pro-
ponuje rozbiórkę kolei linowej oraz 
towarzyszącej jej infrastruktury oraz 
rekultywację biologiczną nartostrady. 
Oznaczałoby to przywrócenie stanu 
pierwotnego, czyli posadzenie lasu.

Co na to miejscowy nadleśniczy 
Wiesław Krzewina? Nie jest przekona-
ny, że źródłem problemów cietrzewia 
jest kolej gondolowa. Jego zdaniem 
populacji cietrzewi rzeczywiście jest 
mniej, ale ponieważ nie ma badań 
wyjaśniających powody tego zmniej-
szenia, nie można jednoznacznie 
wykluczyć przyczyn neutralnych i 
czynników niezależnych, np. nieko-
rzystnej pogody podczas tokowania. 
Na negatywny wpływ takich czynników 
wskazuje pogarszający się stan po-
pulacji cietrzewia po czeskiej stronie 
Gór Izerskich.

Droga prosto do sądu
Swoje postulaty prezes Pracowni 

przesłał Regionalnej Dyrekcji Ochrony 
Środowiska we Wrocławiu. Prowa-
dzi ona postępowanie w sprawie 

pogorszenia warunków naturalnych 
siedliska cietrzewia z powodu kolei 
gondolowej. RDOŚ ma prawo wydać 
decyzje, do których inwestor po-
winien się zastosować. Nie są one 
jednak ostateczne - zarówno przed-
stawiciele kolei, jak i inne strony tego 
postępowania, w tym społeczna, czyli 
Stowarzyszenie Pracownia na Rzecz 
Wszystkich Istot, mogą się odwołać 
do sądu administracyjnego. Jego 
wyrok będzie końcowy.

Ryszard Brzozowski - wiceprezes 
spółki gondolowej, twierdzi, że nie 
ma mowy o uznaniu żądań ekologów, 
tym bardziej że spółka ma legalne po-
zwolenia na budowę. Zapewnia także, 
że nie wchodzi w grę zamknięcie kolei 
z przyczyn finansowych. Informacja 
o takiej możliwości znalazła się w 
relacji ze spotkania na temat cietrzewi 

w Nadleśnictwie Świeradów Zdrój, 
zamieszczonej na stronie internetowej 
Stowarzyszenia Pracownia na Rzecz 
Wszystkich Istot. 

A jak wiceprezes Brzozowski widzi 
problem cietrzewi? Jego zdaniem 
spółka gondolowa stara się, by kolej 
była jak najmniej uciążliwa dla przy-
rody i jest gotowa finansować - we 
współpracy z leśnikami - działania na 
rzecz ochrony cietrzewia.

Na razie wyłączcie światło
Ponieważ ekolodzy zdają sobie 

sprawę, że walka o zmuszenie inwe-
stora do rozbiórki kolei potrwa długo, 
do tego czasu chcą ograniczenia 
przepustowości kolei, rezygnacji z 
oświetlenia stoku (bądź zmniejszenia 
poziomu naświetlania), zakazu używa-
nia ratraków w godz. 22-7, dopuszcza-

nia jazdy na nartach tylko wtedy, gdy 
grubość warstwy śniegu wynosi co 
najmniej 20 centymetrów i wyłącznie 
w okresie od grudnia do marca, za-
kazu organizacji imprez masowych w 
rejonie górnej stacji kolei, używania 
sztucznego naśnieżania tylko do końca 
marca, partycypacji finansowej inwe-
stora we wspieraniu ochrony siedlisk 
cietrzewia oraz wskazania tego, co 
ma finansować, w sposób jasny, by 
nie mógł potem się tłumaczyć, że nie 
może tego ustalić z powodu braku 
porozumienia z nadleśnictwem.

Żółty do zamknięcia
Pracownia proponuje także likwi-

dację żółtego szlaku turystycznego w 
Dolinie Izery. Na to z kolei nie zgadza 
się Andrzej Mateusiak z Oddziału PTTK 
Sudety Zachodnie. 

- Ten szlak nie jest często używany, 
znajduje się w kiepskim stanie tech-
nicznym, co działa na jego korzyść, 
gdyż nie jest rozdeptywany - mówi 
Andrzej Mateusiak. - Nadleśnictwo 
ze Świeradowa chce wytyczyć na nim 
ścieżkę edukacyjną. Ilość szlaków w 
Górach Izerskich jest wystarczająca. 
To nie jest teren zakazany dla turystów. 
Mogą poruszać się wszędzie.

Pod Pilskiem dopięli swego
Stowarzyszenie Pracownia na Rzecz 

Wszystkich Istot jest zaprawiona 
w bojach z biznesem narciarskim. 
Do rozbiórki wyciągów, na drodze 
sądowej, doprowadziła na Hali Mi-
ziowej pod Pilskiem w Beskidach. 
W Zakopanem zdołała ograniczyć 
przepustowość wyciągu na Kasprowy 

Wierch. W naszym regionie blokuje 
skutecznie budowę wyciągów w 
Kowarach. Prezes Ślusarczyk mówi 
jednak, że w kilku innych miejscach 
w kraju wyciągi zostały rozebrane nie 
dlatego, że starali się o to ekolodzy, ale 
z powodu decyzji inwestorów, którzy 
budowali je w sposób bezmyślny, a 
potem liczyli straty. 

Nie jest tajemnicą, że zbudowana 
za grubo ponad sto milionów złotych 
kolej gondolowa na Stóg Izerski, 
należąca do Sobiesława Zasady, nie 
jest dochodowym interesem. Jej 
przedstawiciele tego nie ukrywają. 
Narciarze nie przyjeżdżali w minio-
nym sezonie na gondolę, bo do dys-
pozycji mieli tylko jedną nartostradę. 
Spółka chciałaby więcej tras, ale nie 
pozwalają na to przepisy ochrony 
przyrody.

Ekolodzy uważają, że biznes nar-
ciarski musi brać pod uwagę koszty 
związane z ochroną przyrody. Przy-
taczają prognozę, zawartą w raporcie 
Business Centre Club z 2008 r. pt. 

„Ryzyka środowiskowe wyzwaniem dla 
gospodarki”: „Będziemy coraz częściej 
świadkami upadłości oddanych do 
użytkowania obiektów. Nikt nie do-
konuje szacowania kosztów szkód w 
ekosystemach wskutek realizowanych 
inwestycji, nikt też nie uwzględnia 
tej wyceny w planach i wskaźnikach 
inwestycyjnych”. 

Czy ten czarny scenariusz będzie 
realizowany w Świeradowie Zdroju? 
Ryszard Brzozowski zapewnia, że kolej 
przygotowuje się pełną parą do sezonu 
zimowego.

Leszek Kosiorowski

- Nie przyznaję się - powiedział 
przed sądem Zbigniew E. oskar-
żony o zabójstwo na dworcu PKP 
w Jeleniej Górze. Doszło do niego 
w maju tego roku. W miniony 
czwartek rozpoczął się proces w 
tej sprawie.

Oskarżony od początku utrzy-
mywał, że nie chciał zabić Seba-
stiana B. - Żałuję, że tak się stało 

- zeznawał w sądzie.
Sebastian B. wykrwawił się na 

śmierć od ciosu nożem. Ostrze 
przebiło m.in. tchawicę. Zbigniew 
E. podtrzymał wcześniejsze ze-
znania, według których chciał 
tylko przyłożyć mężczyźnie nóż 
do szyi.

- Z opinii biegłych wynika, że to 
była rana kłuta, a nie cięta - jak 
pan to wytłumaczy? - pytał sędzia 
Marek Buczek.

- Chciałem mu ten nóż tylko 
przystawić do szyi, ale byłem 
wtedy w emocji i siła, z jaką wy-
ciągnąłem ten nóż, i prędkość, z 
jaką przemieszczała się ręka, a 
także fakt, że Sebastian B. „prze-
miejscowił” się, spowodowały, 

że ten nóż wbił mu się w szyję 
- tłumaczył Zbigniew E. Dodał, że 
celował w kaptur. - Chciałem mu 
tylko pokazać ten nóż, żeby zoba-
czył, jaki jest duży. Dlatego wcze-
śniej w zeznaniach nazwałem ten 
nóż nożem mordercy - wyjaśniał.

- I po tym zdarzeniu odszedł pan 
tak spokojnie? - pytał dalej sąd.

- Nie spokojnie, jak zobaczyłem 
tę krew, to wszystko we mnie 
w środku runęło - powiedział 
oskarżony.

Zbigniew E. kwestionował też 
zeznania policjantów, którzy go 
zatrzymywali. Oni zeznali, że E. 
wówczas mówił, że „sprzedał 
kosę” temu kulawemu i opowia-
dał z zainteresowaniem, jak łatwo 
nóż wszedł mu w szyję.

- Niczego takiego nie mówiłem 
- powiedział E. przed sądem. O 
samym zatrzymaniu przez policję 
mówił, że było bardzo nieprofe-
sjonalne. Opisywał ze szczegóła-
mi, że policjant celował do niego 
i kazał mu się położyć na trawie. 
Druga z policjantek, zdaniem 
Zbigniewa E., chciała zaistnieć i 

Zamknąć szlak dla pieszych, a na nartostradzie posadzić drzewa

Ekolodzy chcą rozbiórki gondoli
Rozebrania kolei linowej w Świeradowie Zdroju i zasiania lasu na nartostradzie domagają się ekolodzy ze Stowarzyszenia 
Pracownia na Rzecz Wszystkich Istot. Inwestor nie chce o tym słyszeć. Sprawę rozstrzygnie zapewne dopiero sąd.

Spór dotyczący rozbiórki kolei gondolowej potrwa zapewne kilka 
lat, zanim sąd podejmie ostateczną decyzję.

L.
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„Chciałem mu tylko przyłożyć nóż do kaptura”

dlatego złożyła obciążające go 
zeznania.

Na pierwszej rozprawie zezna-
wał też jeden ze świadków, męż-
czyzna nazywany przez oskarżo-
nego „ten mały”. Obaj mężczyźni 
chwilę przed zabójstwem pokłó-
cili się w barze na dworcu. „Mały” 
potwierdził, że doszło między 

nimi do sprzeczki. Jego zeznania 
różniły się jednak dość znacznie 
co do szczegółów. „Mały” na 
przykład zeznał, że wyszedł z 
lokalu zaraz za Zbigniewem E. 
Oskarżony utrzymywał, że cze-
kał na niego dłuższą chwilę na 
przystanku (wtedy też doszło 
do zdarzenia). E. mówił też, że 

po samym zdarzeniu „ten mały” 
podjechał do niego samochodem 
z innym mężczyzną i próbował 
go jakby włożyć do bagażnika. 

„Mały” zeznał, że nic takiego nie 
miało miejsca.

Świadek był w sądzie bardzo 
rozemocjonowany, kilkanaście 
razy wchodził w słowo sądowi, 
przepraszał. - Pan przeprasza, a 
robi swoje - zwrócił mu uwagę 
sąd. W pewnym momencie „mały” 
pokazał gest w kierunku oskarżo-
nego. Później „zawiesił” na nim 
wzrok i znacząco pokiwał głową.

Zbigniew E. jest oskarżony o 
zabójstwo dokonane w zamiarze 
bezpośrednim z motywacją zasłu-
gującą na szczególne potępienie. 
Grozi mu za to dożywocie. Wcze-
śniej trzykrotnie był karany, w tym 
dwa razy za groźby karalne. Na-
wet jeśli zostanie skazany, może 
liczyć na nadzwyczajne złago-
dzenie kary. To dlatego, że biegli 
uznali, że w momencie dokonania 
czynu miał znacznie ograniczoną 
zdolność jego rozpoznawania.

(obe)

Zbigniew E. tłumaczył, że nie chciał zabić.

O
BE
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Paserzy z Polski 
Samochód wypatrzyła w Inter-

necie córka państwa Modrzyń-
skich. BMW X5. Prawie nówka. 
Pierwsza rejestracja w Rzymie, w 
lutym 2008 r., a pan Henryk kupił 
auto w listopadzie. 

- Córka miała później z tego 
powodu wyrzuty sumienia, ale 
przecież to nie jej wina - chroni 
dziecko pani Zofia. 

Modrzyńscy mają czwórkę dzieci. 
Trzy dziewczyny szły do Wrocławia, 
więc zaczęli myśleć o ich przy-
szłości. Chcieli zainwestować w 
mieszkanie. Miało być auto, którym 
się trochę pojeździ, potem sprzeda, 
coś dołoży i będzie na start dla 
dzieci. Plany runęły w jednej chwili. 

Modrzyńscy mieszkają w Pora-
jowie. Autoryzowany serwis BMW 
mają o krok, w niemieckim Zittau. 
Auto trzeba było dogłaskać, coś 
tam poprawić z lampą. - Odda-
łem do Niemiec, bo bałem się 
Polakom oddawać - przyznaje 
pan Henryk. Wstawił 9-miesięcz-
ne auto do serwisu w najlepszej 
wierze. Jak przyjechał po odbiór, 
mało trupem nie padł. 

- Przejeżdżamy, a auta nie ma. 
Policja zabrała. Był 11 grudnia 
2008 r. Dostaliśmy zieloną bi-
bułkę, nawet nie do właściciela 
adresowaną, tylko do serwisu. 
Auto od 1 lipca 2008 figurowało 
w SIS-ie, Systemie Informacji 
Schengen, jako kradzione. Można 
sobie wyobrazić, cośmy przeżyli… 

Nowy właściciel kradzionego 
- jak się okazało - auta pędem wró-
cił do Porajowa po dokumenty. I z 
papierami poszedł na policję do 
Zittau, żeby wyjaśnić całą sytuację. 

- Cztery godziny mnie przesłu-
chiwali - relacjonuje Henryk. - Z 
krzykiem, agresywnie, policjant wy-
rywał dokumenty z rąk. Jedyne 
dokumenty, jakie mieliśmy na po-
twierdzenie, że to legalnie kupiony 
samochód - oburza się Zofia. - W 
końcu ja też zaczęłam być agre-
sywna, to nam powiedzieli, że 
jesteśmy podejrzani o paserstwo, 
a auto zostało ukradzione. Tylko 
nikt nie wiedział, gdzie zostało 
skradzione: w Polsce, we Wło-
szech czy w Niemczech? 

Zszokowani - ale pewni swego, 
bo przecież kupili samochód le-
galnie - wrócili do domu. Potrzeb-
ne były oryginalne dokumenty 
pochodzenia auta, czyli tzw. brief. 
Ale brief zabrał w momencie 
pierwszej rejestracji w Polsce 
właściwy wydział komunikacji; w 
tym przypadku wydział w Dębicy. 

Co z tym autem? 
Pierwszy telefon był oczywiście 

do poprzedniego właściciela, czyli 
do Polaka, który ściągnął auto z 
Włoch i zarejestrował je na siebie w 
Dębicy. Całkowicie legalnie. Han-
dlarz przefaksował Modrzyńskim 
wszystko, co jeszcze miał, a czego 
im nie przekazał podczas sprzeda-
ży auta: potwierdzenie uiszczenia 

cła, papiery ze skarbówki. Pognali 
z tym do Zittau. - Te dokumenty już 
wnosiły dużą wiedzę, ale zwyczaj-
nie, nikomu się nie chciało ruszyć 
palcem - oskarża pani Zofia. - Nikt 
ze strony niemieckiej nie zabiegał 
o wyjaśnienie czegokolwiek. Tylko 
myśmy się szamotali jak ryby w 
mętnej wodzie, bo nie wiedzieliśmy, 
w którą stronę mamy uderzać. 

- Cały problem w tym, że polska 
komunikacja zabiera oryginały 
dokumentów. A dla Niemca karta 
pojazdu czy dowód rejestracyjny 
to świstek bez znaczenia - mówi 
mieszkaniec Porajowa. - Wydział 
komunikacji w Dębicy oświadczył, 
że nie wyda dokumentów, tylko 
wypis z potwierdzeniem oryginal-
ności, bo takie są przepisy. Ale 
Niemcom to nie wystarczało, oni 
domagali się oryginałów. 

Modrzyńskim nawet się nie 
śniło, że kupując legalnie auto, 
wplączą się w taniec absurdu bez 
końca. Gdyby trafiło na kogoś 
innego, mniej zdeterminowanego, 
niedysponującego środkami na 
adwokatów - to szaleństwo trwa-
łoby po dziś dzień. 

- Auto było już od 2 tygodni w 
niemieckim więzieniu, a ja dosta-
łem pismo z urzędu w Bogatyni, 
że mam przyjechać po dowód 
rejestracyjny i kartę pojazdu - 
wspomina pan Henryk. - Byliśmy 
u pani dyrektor. A ona, wobec za-
istniałej sytuacji, nakazała nam… 
wyrejestrować samochód. 

- Chyba bym musiała na głowę 
upaść - komentuje pani Zofia. 

Zaraz potem upomniała się o 
swoje skarbówka. Zakup został 
zgłoszony, państwu należał się 
podatek od wzbogacenia. Mo-
drzyńscy pojechali do Zgorzelca, 
usiłowali wyjaśnić całą sytuację. W 
grę wchodziła duża suma pieniędzy, 

a oni nie mieli żadnej gwarancji, że 
odzyskają auto. - Więc w imię cze-
go miałam płacić? - pyta retorycznie 
kobieta. - Mówię, że auto mi zabrali, 
pokazuję im kwitek, a ich to nie 
obchodzi. Z chwilą zawarcia umo-
wy powstał obowiązek podatkowy 

- rozkłada ręce pan Henryk. Zofia 
jest bardziej wylewna. Tak ją trafiło, 
że zaczęła studiować przepisy, ku-
piła sobie kodeks karny. I znalazła 
właściwy paragraf: urząd skarbowy 
nie powinien pobierać podatków od 
rzeczy kradzionych i prostytutek. To 
jak oni mogą się domagać podatku 
od rzeczy, którą niemiecki urząd 
uznał za kradzioną? A mogą. 

SIS ponad sądem
W czasie gdy Modrzyńscy usi-

łowali wydrzeć polskim urzędom 
oryginalny brief, w Niemczech to-
czyło się postępowanie w sprawie 
ich rzekomego paserstwa. W lutym 
2009 r. Sąd Rejonowy w Zittau od-
rzucił i uznał za bezzasadny wnio-
sek o wydanie decyzji sędziowskiej 
w sprawie o zabezpieczenie ich 
samochodu. Tym samym uznał 
prawdziwość dokumentów przed-
łożonych przez Modrzyńskich. Ale 
decyzja ta nie miała żadnego wpły-
wu na niemiecką policję. Auto wciąż 
figurowało w SIS-ie i jako takie stało 
w policyjnym garażu. To zresztą 
tylko domysły bo, jak się później 
okazało, samochód najpierw stał w 
Zittau, potem w Goerlitz, w Dreźnie, 
i nie wiadomo, gdzie jeszcze, bo 
odbierali je ostatecznie z Bautzen. - 
Dokumentacja zawędrowała aż do 
Saksońskiego Wydziału Sprawiedli-
wości - mówi pani Zofia. - Dopiero 
gdy wystąpiliśmy do prokuratury w 
Goerlitz, coś drgnęło. 

Modrzyńscy występowali do 
wszystkich możliwych urzędów w 
Polsce, włącznie z Interpolem. Po-

ruszyli nawet urzędników Minister-
stwa Transportu, co i tak niewiele 
dało, bo auto wciąż figurowało w 
SIS-ie. Pisali do CBA, podejrzewa-
jąc handlarza o wręczenie łapówki 
Urzędowi Celnemu, bo przyjęli, że 
musiał być świadom, iż przepro-
wadza przez granicę kradzione 
auto. Nie udowodnili niczego. 
Wcześniej oczywiście prosili, żeby 
pojechał do tych Włoch, do tych, z 
którymi handlował, żeby odkręcić 
to wszystko. Szperanina przynio-
sła pewne efekty. Serwis BMW 
z Monachium poinformował, że 
do ich auta był dorabiany trzeci 
kluczyk, którego handlarz nie 
przekazał im podczas sprzedaży. 
Gdzie jest teraz ten kluczyk? Han-
dlarz, indagowany w tej sprawie, 
odpowiedział, że się rozpłynął. Ale 
ten sam człowiek wcześniej, nim 
sprzedał auto Modrzyńskim, był 
nim we Włoszech, w Niemczech, 
na Słowacji, w Czechach i w Austrii. 
I nigdzie go nie dręczono żadnym 
SIS-em! No to o co chodzi? 

Małżonkowie doszukali się też 
czegoś innego. Na papierze, który 
handlarz z Dębicy podpisał z wło-
skim kontrahentem, stało, że auto 
jest powypadkowe. Niemcy spraw-
dzili, że auto nie uczestniczyło w 
żadnym wypadku, i wtedy już sami 
przekazali sprawę do prokuratury. 
Ale to wszystko i tak byłoby bez 
znaczenia, gdyby nie konsulat pol-
ski w Mediolanie. Zofia Modrzyńska 
dotarła aż tam. - Dzięki osobie pra-
cującej przy konsulu generalnym 
dowiedziałam się wszystkiego: że 
samochód został sprzedany legal-
nie, w Torino. Po ciężkich bojach 
załatwiono mi dokument z włoskie-
go Ministerstwa Transportu. Jest na 
nim data, którego dnia auto zostało 
sprzedane, i że było transportowane 
do Polski. I tak naprawdę tylko na 

podstawie tego dokumentu odzy-
skaliśmy auto od Niemców. 

Jak Polacy oczernili 
niemiecką policję 
W pewnym momencie Modrzyń-

scy zaczęli wątpić, czy ich auto 
jeszcze w ogóle istnieje, czy jest 
o co walczyć. Nawiązali kontakt z 
Sachsische Zeitung, a pan Henryk 
powiedział dziennikarzowi, że nie-
miecka policja ukradła mu auto. Żur-
nalista nie tylko to wydrukował, ale 
też odszukał samochód, sfotogra-
fował go, a na łamach gazety zadał 
wyzywające pytanie: czy niemiecka 
policja zażąda teraz od pana Mo-
drzyńskiego zapłaty za to, że jego 
auto stoi w ich garażu? - Chcieliśmy, 
żeby był jakikolwiek odzew - wyja-
śnia pani Zofia. - To była prowokacja. 
Byliśmy przygotowani nawet na to, 
że podadzą nas do sądu. 

Nie podano ich do sądu, ale 
cała historia odbiła się czkawką 
aż w Berlinie. Od ludzi z ambasa-
dy polskiej dowiedzieli się, że ko-
bieta, która wydawała im później 
auto w Bautzen, pozwoliła sobie 

„zauważyć”, że Polak oczernia 
niemiecką policję. 

Nie ma tego złego, co by na 
dobre nie wyszło. Polska tele-
wizja, opierając się na historii 
Modrzyńskich, pokazała materiał 
o oszustwach samochodowych. 
Wkrótce do Porajowa zadzwoniła 
starsza pani. Z podziękowaniami. 
Małżonkowie odkładali długi czas 
na samochód, pojechali do Nie-
miec, do Autohausu! Nim doszło 
do podpisania umowy, udali się 
jednak na policję i poprosili o 
sprawdzenie samochodu. Oka-
zało się, że figurował w SIS-ie! 
Trafił do niemieckiego Autohausu 
z Francji i czekał tam na jelenia. 

- Mój życiowy błąd, który mnie 
kosztował 2 lata i 2 miesiące 
koszmaru - podsumowuje Henryk 
Modrzyński. - Polscy urzędnicy 
nie chcą się do tego przyznać, 
ale to Dębica mi powinna dać od-
szkodowanie, bo to oni mi zareje-
strowali w urzędzie trefne auto! 

Jak doszło do tego, że samo-
chód został 15 września zareje-
strowany przez dębicki Wydział 
Komunikacji, mimo iż od 1 lipca 
2008 figurował w SIS? A to bardzo 
proste. Organ może, ale nie ma 
obowiązku zaglądać do SIS-u 
przed rejestracją. Kupujący sam 
powinien o to zadbać. - No i oczy-
wiście pochodzenie auta, które 
komunikacja zabiera. Nie wiem, 
dlaczego. Kiedyś nie zabierali. Jak 
kupuję auto z Niemiec, to dostaję 
tzw. brief. Tylko, że brief zabiera 
wydział komunikacji. Wyjazd za 
granicę, zatrzymają, sprawdzą - i 
pozamiatane, bo te dokumenty, 
które Polak ma przy sobie, nadają 
się do toalety. Nie mają żadnego 
znaczenia przy kontroli! Tak nas 
tam poważają - podsumowuje z 
goryczą pan Henryk. 

Katarzyna Matla 

Niemcy zaaresztowali im auto na 2 lata! 

Włoska mafia czy niemiecka biurokracja?
To była machlojka, od początku do końca. Włosi sprzedali auto Polakowi, pozwolili mu je wwieźć do Polski, a potem wrzucili je 
do rejestru kradzionych pojazdów. Handlarz sprzedał auto, a rzekomo okradziony prawdopodobnie wziął odszkodowanie. Albo 
czekał, aż Niemcy wystawią beemkę na licytację, po odstojce… 

Zofia i Henryk Modrzyńscy odzyskali swoje, legalnie kupione auto, po 2 latach i 2 miesiącach wal-
ki. Do dziś nie wiedzą, kto i w jakich okolicznościach wpisał samochód na międzynarodową listę 
samochodów poszukiwanych.

K
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Babiniec to stok przy drodze ze 
Szklarskiej Poręby do granicy z Cze-
chami w Jakuszycach. Ma 540 metrów 
długości, a różnica wzniesień wynosi 
130 metrów. Dzierżawca był tak roz-
czarowany działalnością na Babińcu, że 
zakończył działalność przed końcem 
umowy, spakował wyciąg orczykowy 
i się oddalił. Podczas ostatniej zimy z 
Babińca nie zjeżdżano już na nartach. 
Gmina Szklarska Poręba, która jest wła-
ścicielem stoku, próbowała go wydzier-
żawić, ale nie zgłosił się żaden chętny.

Burmistrz Szklarskiej Poręby Grze-
gorz Sokoliński zrezygnował z dal-
szych prób komercyjnego wykorzy-
stywania stoku tylko do narciarstwa 
zjazdowego. Dawnych pomysłów 
przerzucenia nartostrady kładką nad 
główną drogą i wydłużenia jej w ten 
sposób nie uważa za sensowne. 

Postanowił działać w zupełnie in-
nych kierunkach. Pierwszy to wykorzy-

stanie Babińca jako bazy szkoleniowej 
narciarskiej młodzieży, która obecnie 
musi tułać się po różnych miejscach.

Wiceprezes Szrenicy Szklarska 
Poręba Mariusz Wołoszyn opowiada, 
że zawodnicy jeżdżą na treningi do 
Czech - Harrachova, Szpindlerowego 
Młyna i Tanvaldu.

- Wyciągi są tam czynne do wieczora, 
a obsługa jest pozytywnie nastawiona 

- mówi. - Możemy rozstawić bramki 
i potrenować za cenę karnetu. Po 
polskiej stronie właściciele i obsługa 
wyciągów są dla nas mniej życzliwi.

Zbigniew Pleśniarski z Grani Kar-
pacz organizuje treningi na stoku Pod 

Wangiem (w pobliżu „Gołębiewskie-
go”) w swoim mieście. 

- Właściciel, czyli pan Lustyk, udo-
stępnia nam nie tylko stok, ale i garaż, 
w którym dzieci mogą zostawiać narty 

- tłumaczy Zbigniew Pleśniarski.
Co działacze klubowi myślą o orga-

nizacji bazy szkoleniowej na Babińcu? 
Obaj są za, tyle że przedstawiciel 
klubu z Karpacza zastrzega, iż z racji 
znacznej odległości jego zawodnicy 
mogliby korzystać z Babińca tylko w 
weekendy. 

Według burmistrza kluby płaciłyby 
za treningi, ale mniej niż według sta-
wek komercyjnych w innych miejscach. 

Najpierw jednak miasto musiałoby 
postarać się o pieniądze na organizację 
ośrodka. Dziś Babiniec to goły stok i 
budynek w jego dolnej części. Trzeba 
doprowadzić prąd oraz zainstalować 
sztuczne naśnieżanie i wyciąg. Bur-
mistrz uważa, że idąc z duchem czasu 

należy dążyć do postawienia kolejki 
krzesełkowej, a nie orczyka.

Według wstępnych szacunków, 
potrzeba na to wszystko 8-10 milio-
nów złotych. Skąd je wziąć? Grzegorz 
Sokoliński szuka ich w Ministerstwie 
Sportu i Turystyki. 

Co się stanie, jeśli ich nie dostanie? 
W grę wchodzi jeszcze drugi wariant za-
gospodarowania Babińca - sprzedaż pod 
hotel na 200-250 miejsc z usługami spa. 
Jego właściciel uruchomiłby wyciąg jako 
część oferty dla swoich gości. Hotel 
mógłby powstać w dolnej lub górnej 
części stoku. - Dla tego terenu nie ma 
wprawdzie planu zagospodarowania, 
ale jest studium, które dopuszcza taką 
inwestycję - mówi burmistrz.

O tym, który z wariantów zostanie 
zrealizowany, mogą zadecydować naj-
bliższe miesiące. Podczas najbliższej zimy 
Babiniec jednak nadal będzie pusty. 

(kos)

Marek Malaszszak ma 54 lata i 
duszę dwudziestolatka. Pochodzi ze 
Zgorzelca. To on, wraz z kolegą, w 
latach 70. zbudował w tym mieście 
pierwszy kort tenisowy. Potem grał w 
drugoligowym zespole jeleniogórskie-
go Spartakusa. W 1980r. wyjechał na 
stałe do Berlina Zachodniego.

- Grałem tam w dwóch drugoligo-
wych zespołach tenisowych - wspomi-
na. - Byłem też wiele lat ich trenerem. 
W tamtych czasach mój tato, jako 
dyrektor jednego z polskich szpitali, 
zarabiał 150 marek miesięcznie. Ja 
potrafiłem zarobić nawet i 200 tysięcy.

Pieniędzy nie przepuszczał - ku-
pował ziemię i nieruchomości. Po 
upadku komunizmu zarobił na tym 
fortunę. Wcześniej, bo w połowie lat 
80., wybudował w Karpaczu dom. Za-
mieszkał w nim razem ze swoją żoną. 
Potem jednak ich drogi się rozeszły. 
Ona mieszka w willi do dziś, on obok 
postawił sobie nowy apartament. Spę-
dza w nim czas od maja do września. 
Teraz właśnie szykuje się do odlotu. 

- Do Tajlandii wyjechałem w 2001r. 
- wspomina. - W czasie urlopu pozna-
łem tam Tybetankę. Zakochałem się w 
niej i postanowiłem z nią zamieszkać.

Wziął z nią tybetański ślub. Jak 
wyglądał? Po prostu, zeszła się wieś, 
była zabawa, a rodzice dziewczyny 
zbudowali im z drzewa trzyizbowy 
dom. Później wybudował sobie obok 
nowy. Znajduje się około 1000 km od 
Bangkoku. Leży w górach na wysoko-
ści 2 tys. m n.p.m. 

- Mieszkam na granicy z Laosem 
i Birmą; w nocy temperatura spada 
najwyżej do 15 stopni, a w dzień jest 
zazwyczaj 26 stopni, często jednak 

dużo więcej - opowiada. - Powietrze 
jest krystalicznie czyste; nie ma ko-
marów, są za to ważki. Ludzie żyją 
tam nierzadko po 100 lat, a w wieku 
80 lat mają wszystkie zęby i zero 
tłuszczu. Raj!

Tybetańczycy przywędrowali nie-
gdyś na te tereny i osiedlili się na nich. 
Wioska, w której mieszka, należy do 
plemienia Akha. W promieniu kilku 
kilometrów żyje jeszcze sześć innych 
plemion tybetańskich. Ponieważ eg-
zystują w zgodzie i harmonii, jest 
bezpiecznie - wręcz sielsko. 

- Nie ma lekarzy - opowiada. - Ale ja-
koś nie choruję tam. Raz skaleczyłem 
się maczetą, ich znachor coś mi do 
rany przyłożył, opluł ją i kazał na nią 
nasikać. Dziś nie mam nawet w tym 
miejscu blizny…

Ze związku z Tybetanką ma dwóch 
synów - siedmioletniego i dziewię-
cioletniego. Starszy, Pit, ma już duże 
osiągnięcia jako tenisista. W tym roku 
został najpierw mistrzem Tajlandii 
chłopców do 12 lat, w lipcu mistrzem 
Niemiec do lat 10, a w sierpniu 
mistrzem Polski. W Polsce w całym 

turnieju dał przeciwnikom wygrać 
jedynie dwa gemy…

- W Niemczech odniósł największy 
sukces - mówi ojciec. - Startowało 
160 najlepszych zawodników z Europy. 
W finale mimo, że przeciwnik był star-
szy i miał trzy meczbole, pokonał go. 
Nie dałem rady obserwować meczu. 
Ostatnich gemów słuchałem z odle-
głości 300 metrów. Kiedy usłyszałem 
okrzyk syna po ostatniej wygranej 
piłce, byłem szczęśliwy!

Dumny ojciec mówi, że mistrzem Nie-
miec byli wcześniej między innymi Steffi 

Graf i Borys Becker. Ma nadzieję, że Pit 
pójdzie w ich ślady. Imię dał mu po Picie 
Samprasie, którego zna osobiście.

- W tenisa gram od trzech lat - mówi 
chłopiec płynną polszczyzną. - Do 
szkoły nie chodzę, mam prywatnych 
nauczycieli. Umiem mówić też po an-
gielsku, niemiecku, tajsku i tybetańsku.

Marek Malaszszak wychował wielu 
znakomitych tenisistów. Między innymi 
dziewczynę, która jako pierwsza Azjatka 
wygrała juniorski Wimbledon. Dzięki 
temu sukcesowi poznał tajskich mini-
strów, występował w telewizji i stał się 
osobą publiczną. Pięć lat prowadził też 
tajlandzką tenisową reprezentację. W 
Bangkoku ma swoją Akademię Tenisa. 
Teraz zabiera do niej na osiem miesięcy 
nadzieję polskiego tenisa żeńskiego 

- 12-letnią Karolinę Szmit ze Ściegien - 
trzykrotną mistrzynię Polski i bezsprzecz-
nie najlepszą polską tenisistkę do 14 lat. 

- Karolina ma wszystko, czego po-
trzeba do tego, by odniosła sukces 

- uważa. - Ma świetne warunki fizyczne, 
bo mierzy już 180 cm; jest ambitna i 
bardzo pracowita.

- Wierzę, że będzie pierwszą polską 
zwyciężczynią Wimbledonu - mówi jej 
tato, były trener kolarski Mai Włosz-
czowskiej. - Karolina nie straci roku 
nauki. Po powrocie zda eksternistycz-
nie wszystkie egzaminy.

Marek Malaszszak rozstał się już 
z Tybetanką. Od kilku lat mieszka w 
Bangkoku i w górach razem z 27-letnią 
kobietą, pochodzącą z Kostrzycy. Mają 
pięcioletnią córkę.

- Jak ona już gra w tenisa! - zachwy-
ca się ojciec. - Myślę, że także ją czeka 
w przyszłości wielka kariera…

Zbigniew Rzońca

Marek Malaszszak (z lewej), jego synowie, Karolina i jej tato - z Karkonoszy na podbój tenisowego świata.

Niezwykłe losy jeleniogórskiego tenisisty

Między Karpaczem a Tybetem
Pięć miesięcy spędza w Karpaczu, resztę w wiosce zamieszkałej przez Tybetan w Tajlandii. Majątek zbił na przełomie lat 70. i 80., 
grając w Niemczech w tenisa. W Bangkoku spotyka się z tajskimi ministrami. Jako trenera pierwszej Azjatki, która zwyciężyła w 
Wimbledonie, rozpoznawany jest na ulicach. Teraz trenuje syna, który między innymi jest już mistrzem Polski i Niemiec. 

Wskrzesić Babiniec
Odkąd dzierżawca zwinął manatki, stok Babiniec w Jakuszycach świeci pustkami. Na ofertę dzierżawy  
nie odpowiedział nikt. Burmistrz Szklarskiej Poręby jest gotów sprzedać stok pod duży hotel lub zorganizować  
na Babińcu narciarski ośrodek szkoleniowy.

Babiniec czeka na nowe ży-
cie. Przecina go szlak pieszy. 
Stok jest wykorzystywany 
tylko w taki sposób.
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Wspomniana firma ogłasza 
się w prasie. Oferuje atrakcyjne 
wynagrodzenie, bezpieczeństwo, 
dyskrecję i zakwaterowanie. 
Dziewczyny, którą chcą praco-
wać w jednym z dwóch klubów, 
albo którymś z kilku mieszkań, 
nie muszą znać języka. Praco-
dawca oferuje nawet pokrycie 
kosztów dojazdu.

- Koleżanka mojej koleżanki po-
wiedziała mi o tej pracy w Niem-
czech. Że można dobrze zarobić. 
Zadzwoniłam, umówiłam się na 
przyjazd. Byli bardzo mili, niczego 
złego się nie spodziewałam - opo-
wiada Aneta.

Dziewczyna dodaje, że już pra-
cowała w agencjach towarzyskich 
i klubach nocnych w Niemczech. I 
u Polaków, i u Niemców. Klub, do 
którego pojechała kilka tygodni 
temu, prowadziła Polka, była 
prostytutka, i jej partner, kiedyś 
pracujący jako bramkarz.

- Przez pierwsze dni siedziałam 
i czekałam na klientów. Mówili, 
że na początku tak zawsze jest, 
musi się rozkręcić, a klienci mu-
szą dowiedzieć się, że jest nowa 
dziewczyna.

Anetę zdziwiły zasady, jakie 
obowiązywały w klubie. W Niem-
czech prostytucja jest legalna, 
a dziewczyny rejestrują się w 
urzędzie podatkowym i normalnie 
odprowadzają podatki, mają też 
prawa do świadczeń. Anecie, jak 
twierdzi, szefowa nie wspominała 
nic o rejestracji.

- Gdzie indziej zawsze dziew-
czyny rozliczały się z szefem co-
dziennie. Tam, gdzie byłam ostat-
nio, raz w tygodniu. Poza tym 
musiałam się dzielić pieniędzmi 
za ekstra dodatki. Gdy, na przy-
kład, umówiłam się z klientem 

na „francuza bez prezerwatywy” i 
otrzymałam za to dodatkową kwo-
tę, połowę z tego też musiałam 
oddać. Szef wymyślał także roz-
maite kary, oczywiście finansowe.

Nasza rozmówczyni twierdzi, 
że nie spotkała się gdzie indziej, 
tylko tam, na niemieckim wy-
brzeżu, z takim sposobem inwi-
gilacji dziewczyn. We wszystkich 
klubach i agencjach są kamery, 
także ze względów bezpieczeń-
stwa. Ale w tym klubie dziewczy-
na, gdy przyszedł do niej klient, 
musiała zadzwonić na komórkę 
szefa w taki sposób, by klient 
tego nie widział. Szef słyszał, na 
co i za jaką kwotę dziewczyna 
umawia się z zainteresowanym. 
Pieniądze, które zainkasowała 
przed usługą, musiała schować 
w pokoju obok do szuflady, a w 

zeszycie zapisać godzinę wizyty 
i otrzymaną sumę.

Zapiski prowadzone przez 
dziewczyny musiały się zgadzać 
z sumami oddawanymi szefowi. 
Inaczej były kary.

- Dziewczyny, które pracowały 
w klubie, miały zapewnione za-
kwaterowanie, ale te, które tylko 
dojeżdżały, musiały spać na ma-
teracu, na podłodze. A przecież 
zapewnienia i obietnice były inne 

- wspomina Aneta.
Gdy zaczęła dopytywać szefa o 

to, dlaczego stosuje takie zasady 
w pracy, miał jej odpowiedzieć, 
że „jak się nie podoba, to niech 
wypierdala”.

- Potem, na osobności, prze-
prosił mnie i mówił, że musi taki 
być twardy w obecności innych 
dziewczyn, żeby dyscyplina była. 

Ale wiem, że jak inne dziewczyny 
podskakiwały, to zmuszali je do 
pracy w przyczepach campingo-
wych ustawionych na parkingach 
przy autostradzie. I mogły sobie 
protestować.

Po tygodniowym pobycie w 
niemieckim klubie, Aneta po-
stanowiła wrócić do Polski. Nie 
miała jednak pieniędzy, bo szef 
jej jeszcze nie wypłacił, i bała 
się wyjść tak po prostu z torbą z 
rzeczami z klubu.

Zaryzykowała i zwierzyła się ze 
swej sytuacji pewnemu klientowi, 
Niemcowi. Ten obiecał jej pomóc. 
Na drugi dzień przyjechał do klu-
bu i potem zaprosił ją do siebie. 
Poczekała u niego w domu kilka 
godzin, a potem odwiózł ją na 
dworzec, dołożył do biletu i wsa-
dził do autobusu.

- Wróciłam do Polski, bałam się 
dłużej tam zostać, bo nie wiem, 
jak mogłoby się to skończyć - 
przyznaje.

Aneta mówi, że na razie musi 
zarabiać ciałem, bo ma dzieci 
na utrzymaniu i mieszkanie 
wymagające remontu. To nie 
będzie praca na całe życie, „ale 
przecież nie pójdzie do Tesco za 
1200 złotych”.

W życiu jej się nie ułożyło, z 
mężem się rozeszła. Zostawił 
ją z dziećmi i kredytem. Teraz 
sama prowadzi w Cieplicach tzw. 
mieszkaniówkę, czyli małą agen-
cję towarzyską w wynajmowanym 
mieszkaniu. Pracuje razem z czte-
rema dziewczynami. One też nie 
mówią bliskim, czym się zajmują, 
też są po przejściach.

- To jest naprawdę ciężki kawa-
łek chleba, ale życie nas do tego 
zmusza. Moim dzieciom mówię, 
że pracuję w barze. Swego czasu 
bywałam na plebanii u jednego 
księdza. Mówił, że mnie rozumie. 
Tłumaczył, że sam też jest tylko 
człowiekiem i dlatego się ze mną 
spotykał. Wolał to robić w ten 
sposób, niż wiązać się z jakąś 
kobietą - opowiada Aneta.

Dziewczyna mówi, że popyt 
na tego typu usługi zawsze bę-
dzie i dlatego chce przestrzec 
inne dziewczyny przed takimi z 
pozoru atrakcyjnymi ofertami za 
granicą.

- Im większe miasto, tym więk-
sza konkurencja. Na Zachodzie 
tym bardziej. Ale w Niemczech 
rynek bardzo popsuły Bułgarki i 
Tajki. Oddają się nawet za 30 euro. 
U nas tego problemu jeszcze nie 
ma, chociaż ogłaszają się już 
nawet gimnazjalistki.

GOK

Uciekła z nocnego klubu
- To oszukańcza firma. Oferują świetne warunki, na początku są bardzo mili. Gdy się już zacznie pracować, 
okazuje się, że nie jest tak różowo. Uciekłam dzięki pomocy jednego z klientów. Nie wiem, co by było, 
gdyby mi się nie udało - opowiada nam 31-letnia prostytutka, która trafiła do klubu nocnego w nadmorskim 
niemieckim mieście.

G
O

K

Na ostatniej sesji burmistrz 
Rafał Gronicz poinformował, że 
toczą się rozmowy dotyczące 
ewentualnej budowy linii tram-
wajowej w mieście. Projekt 
znajduje się w fazie wstępnej; na 
razie ma powstać grupa, która 
oceni faktyczne zapotrzebo-
wanie na takie przedsięwzięcie 
oraz szanse jego powodzenia. 
Oczywiście źródłem finanso-
wania miałyby być fundusze 
europejskie. 

Być może młody samorząd 
tego nie pamięta, ale temat 
został gruntownie przerobiony 
jeszcze za czasów burmistrza 
Mirosława Fiedorowicza, na fali 
entuzjazmu po ustanowieniu 

Europamiasta Zgorzelec-Goer-
litz. W 2003 roku, za życia św. 
pamięci wiceburmistrza Andrzeja 
Białacha, Urząd Miejski w Go-
erlitz zlecił niemieckiemu biuru 
projektowemu wykonanie kon-
cepcji budowy linii tramwajowej 
Goerlitz - Zgorzelec. Koncepcja 
została przedstawiona polskie-
mu partnerowi i poddana pod 
publiczną dyskusję. 

Dla mieszkańców Goerlitz 
tramwaj nie jest żadną nowością. 
Całe miasto pocięte jest szyna-
mi, które przed wojną spinały 
obydwa brzegi Nysy Łużyckiej. 
Starsi mieszkańcy Zgorzelca 
pamiętają jeszcze szyny, które 
po zamknięciu granicy na Nysie 

stały się dla Polaków po prostu 
nieprzydatne. Przywołany tu 
projekt budowy nowej sieci 
komunikacyjnej z 2003 roku 
nie zakładał odtworzenia starej, 
przedwojennej sieci tramwa-
jowej, ale utworzenie zupełnie 
nowej linii, współgrającej z ak-
tualnymi potrzebami mieszkań-
ców. Niemcy wykonali oblicze-
nia dla dwóch alternatywnych 
wariantów: pierwszy zakładał 
1500 przejazdów tramwajowych 
dziennie, drugi - 5000 przejaz-
dów. W każdym z tych ujęć tram-
wajowe połączenie obu miast 
jawiło się jako przedsięwzięcie 
korzystne. Projektant przygoto-
wał 3 alternatywne rozwiązania 

dotyczące pokonania naturalnej 
bariery, jaką jest Nysa Łużycka. 
Pierwsze zakładało budowę 
mostu na wysokości parku w 
Goerlitz i ulicy Lubańskiej w 
Zgorzelcu, roboczo nazwanego 
Nikolaibrucke. Drugie - zakła-
dało budowę mostu podwiesza-
nego i to byłoby rozwiązanie 
najbardziej przystępne finanso-
wo. Trzeci wariant przewidywał 
wykorzystanie istniejącego mo-
stu granicznego; rozwiązanie 
najdroższe, szacowane przed 8 
laty na kwotę 7 mln euro, ale i 
najkorzystniejsze dla obu stron. 

Dziś mamy nieco inne realia. 
Ewentualna l inia musiałaby 
przede wszystkim obsługiwać 

trasę od granicy do podzgo-
rzeleckich marketów, bo to 
jest droga, którą najczęściej 
podróżują Niemcy. Tramwaje 
prawdopodobnie wyeliminowa-
łyby jedyną miejską linię auto-
busową, tzw. „pięćdziesiątkę”. 
Wdarłyby się na tereny zielone 
i generalnie zmieniły obecny 
obraz miasta. Na pewno jest się 
nad czym zastanawiać, skoro 
jest pula pieniędzy, po które 
można by aplikować. Rodzi 
się tylko pytanie: czy aby na 
pewno tramwaj zalicza się do 
priorytetowych potrzeb miasta, 
w którym tak wiele jest jeszcze 
do zrobienia? 

(mat)

Tramwaj jak bumerang
Po raz kolejny Zgorzelec wraca do zamkniętego, wydawałoby się, tematu - linii tramwajowej, łączącej obydwa 
brzegi Nysy Łużyckiej. 
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Z nowego rzutnika multimedialne-
go, laptopa i zestawu map korzystają 
uczniowie z Gminnego Zespołu Szkół 
w Janowicach Wielkich. To nagrody 
z prestiżowego ogólnopolskiego 
konkursu krajoznawczego „Mała 
Ojczyzna” pod honorowym patro-
natem prezydenta RP oraz trzech 
ministerstw. Dziewczęta i chłopcy z 
janowickiej placówki zdobyli pierwsze 
miejsce, pokonując zespoły z 900 
innych szkół w kraju.

Myślą przewodnią interdyscypli-
narnej rywalizacji były słowa Stani-
sława Jachowicza: „Cudze chwalicie, 
swego nie znacie, sami nie wiecie, co 
posiadacie”. Główni laureaci z ZSG 
w pomysłowych pracach, reporta-
żach, wywiadach z mieszkańcami i 
zdjęciach z historii oraz rysunkach o 
tradycji i współczesności rodzinnej 
wsi i regionu, z którego pochodzą, 
udowodnili, że wiedzą, co posiadają i 
potrafią się tym, i to w piękny sposób, 
pochwalić. Prace nad konkursowymi 
materiałami rozpoczęły się już wiosną 

ubiegłego roku, stąd zaangażowanie 
obecnych absolwentów, Mai Zator-
skiej, Karoliny Wrzesińskiej i Agniesz-
ki Markowiak.

Zespół redakcyjny z różnych klas 
gimnazjum w składzie Klaudia Ka-
puścińska, Filip Pławiak, Przemek 
Rożko, Patrycja Skorupińska, Dawid i 
Mateusz Smektała, Alicja Wiśniewska 
gromadził i opracowywał materiały 
po zajęciach lekcyjnych. W pro-
jekt zaangażowali się opiekunowie. 
Współpracowali z nimi pozostali 
uczniowie podstawówki i gimnazjum. 
Poszukiwali informacji, przygoto-
wywali ciekawe artykuły i zdjęcia do 
galerii. Ich prace są zamieszczone na 
internetowej stronie. 

Gimnazjaliści z Janowic Wielkich 
znaleźli się też wśród laureatów 
konkursu z atrakcyjnymi nagrodami 
rzeczowymi „Moja okolica pięknieje 
dzięki RPO (Regionalny Program 
Operacyjny)”. W tegorocznej edycji 
wzięło udział 70 szkół z regionu 
dolnośląskiego. Najpierw uczniowie 

przygotowali prace artystyczne do-
tyczące inwestycji dofinansowanych 
z RPO WD. Były to gazetki szkolne, 
komiksy, albumy, plakaty, akwarele, 
rysunki, wyklejanki i filmy wideo. W 
drugim etapie konkursu we Wrocła-
wiu młodzież z pięciu najlepszych 
szkół prezentowała scenki rodzajowe 
z nagranymi filmami i śpiewem na 
żywo, z ubarwiającą multimedialne 
pokazy znakomicie dobraną muzyką 
filmową, m. in. z „Mission Impossi-
ble” i z „Gwiezdnych wojen”. Dru-
żyna z Janowic Wielkich z pomocą 
Kargula i Pawlaka, ich żon, wnuczki 
Ani i techniki (film), uświadomili, jak 
cennym zabytkiem architektury jest 
świątynia Wang w Karpaczu i jak 
pieczołowicie trzeba się nią opieko-
wać, aby w następnych latach turyści 
mogli ją podziwiać.

W obu etapach najwyżej punktami 
oceniono Niepubliczne Gimnazjum 
Łużyckie w Zgorzelcu. Zwycięzcy 
najpierw przygotowali album - gazet-
kę szkolną na temat średniowieczne-

go jarmarku „Jakuby - święto Stare-
go Miasta”, imprezy dofinansowanej 
z RPO w latach 2007-2013, a potem 
wcielili się w rolę rycerzy, czarownic 
i burmistrza. Za album i występ Ola 
Czuchaj, Joanna Janeczko, Wero-
nika Szmigiel i Daniel Aniszkiewicz 
uzyskali najwyższe uznanie jurorów, 
łącznie 116 na 120 możliwych do 
zdobycia punktów. Główną nagrodą 
był wyjazd do Brukseli. Jesienią 
Parlament i Komisję Europejską 
zwiedzą też laureaci drugiego i 
trzeciego miejsca z I Prywatnego 

Gimnazjum w Bolesławcu (107 pkt.) 
z prezentacją „Bolesławiec ceramiką 
stoi” i z Nowej Rudy. Janowicka 
ekipa zebrała 105 punktów, co dało 
jej czwarte miejsce. Na kolejnym 
uplasowała się drużyna Publicznego 
Gimnazjum nr 1 w Bogatyni. Choć 
tematyka konkursu nie była najła-
twiejsza, nagrodzone szkolne ekipy 
z zachodniej części regionu wyróż-
niły świetne przygotowanie tematu i 
bardzo wysoki poziom merytoryczny.

Henryk Stobiecki

Wygrali „Małą Ojczyznę”

- Dziś w nocy mąż go kamerował, 
jak zaczął szaleć nad ranem - opo-
wiada jedna z sąsiadek. - Jak żyję, 
nie słyszałam takich przekleństw. 
Nieważne: druga godzina w nocy 
czy trzecia... on tak strasznie wyje, 
jak dzikie zwierzę. I puszcza muzy-
kę na cały regulator. 

- Czwarta, piąta rano, a on wy-
chodzi i wrzeszczy: co, skur...ny, 
nieroby jeb..e! Do roboty, taki ch..j 
będziecie spali! - cytuje szaleńca 
jeden z mężczyzn. Aż mu się ręce 
przy tym trzęsą. Nic dziwnego, że 
się złości. Ludzie pracują tu na 
zmiany, wstają bardzo wcześnie. A 
przy tamtym, jak mu odbija, nawet 
okna nie można otworzyć podczas 
upałów. 

Mieszkanie uciążliwego sąsiada 
świadczy o nim lepiej niż wszystkie 
historie razem wzięte. W ubiegłym 
roku, po powodzi, po tym, jak ludzi 
zalało, wszystko miał wymienione: 
drzwi, okna. Dostał piękne, antyw-
łamaniowe drzwi. Śladu po nich 
nie ma. Wyrąbał wszystko siekierą. 
Teraz ma we framudze przypiętą 
folię z rozcięciem pośrodku i tak 
wchodzi do wnętrza. W oknach 
nie została ani jedna szyba, bo 
wszystko w szale roztłukł. Jak 
oprzytomniał, to pozasłaniał czymś 
białym, i tak mieszka. 

- Szmergla całkiem dostał - kwi-
tuje młody mężczyzna, który, tak 
jak pozostali sąsiedzi, obserwuje 
to ponure zjawisko od dłuższego 
czasu. - Jak te burze szły, pioru-
ny waliły jeden za drugim, to on 
przystawił sobie rurkę do rynny 
i kierował wodę do dziury na po-
dwórku. W deszczu, pod oknem, 
sobie kopał basen. Fest dziurę 
wykopał, taką, że do pasa się w 
niej chował. 

Przestało padać, woda uciekła 
pod dom, dziura na podwórku zo-
stała. Gdyby to były tylko takie dzi-
wactwa we własnym ogrodzeniu, 

ludzie by nic nie mieli przeciwko. 
Ale mężczyzna chodził po osiedlu 
z wiatrówką i strzelał. 

- Miał wiatrówkę, sama widziałam, 
jak ładował i strzelał - świadczy 
jedna z kobiet. Policja mu po-
dobno tę wiatrówkę zabrała, bo 
do dzieci strzelał. A raz do jednej 
kobiety przyskoczył z nożem i 
wrzeszczał: co się gapisz!? 

Ludzie różne historie opowiada-
ją. Wszyscy bez wyjątku potwier-
dzają, że mężczyzna jest niebez-
pieczny - ale oficjalnej skargi nikt 
nie złożył. 

- Zgroza, proszę popytać, każdy 
powie to samo. Ani spać nie moż-
na. Tak gorąco, a tu okna nie idzie 
otworzyć, bo tamten wyje. Albo 
rąbie coś, trzaska, łamie...

Nikt nie złoży oficjalnej skargi, 
bo każdy się boi. Tamten przyjdzie 
później w nocy, siekierą okna wyłu-
pi albo jeszcze co gorszego. Policja 
przyjeżdża, najczęściej najbliżsi 
sąsiedzi wzywają, jak już nie idzie 
wytrzymać. Ale co z tego? On się 
uspokoi, a jak oni odjadą, to on 
znowu swoje. Cóż tu policja pora-
dzi, jak jemu jest potrzebny lekarz? 

- Ja rozumiem, że to nie jest prosta 
sprawa, ale na co my czekamy, aż 
on komuś zrobi krzywdę? - lamentuje 
starsza pani. - Dopiero się znajdzie 
sposób, jak on kogoś zabije - sarka-
stycznie zauważa jeden z sąsiadów. 

Mieszkańcy pamiętają niebez-
piecznego sąsiada z dawnych lat. 
Funkcjonował zupełnie normalnie, 
przynajmniej dopóki dziewczyny 

były w domu. Żona mu zmarła jakieś 
7 czy 8 lat temu. To musiał być ciężki 
dramat dla rodziny, bo najstarszej z 
trzech córek po tym odbiło. Wyła, 
wrzeszczała, wyzywała ludzi, aż ją w 
końcu wzięli do szpitala. Teraz jest w 
Sieniawce. Średnia córka wyjechała 
do Niemiec, tam urodziła dziecko 
i tam siedzi. A najmłodsza jest w 
ośrodku wychowawczym. On został 
sam. I odkąd jest całkiem sam, to 
mu się wyraźnie pogorszyło. 

- Pani sobie nie wyobraża, co my 
tu przeżywamy. On wylatuje na ze-
wnątrz, puszcza muzykę na cały głos, 
a okien nie ma, więc to wszystko 
słychać. Od czasu do czasu wybiega 
na dwór i strasznie przeklina. To po 
prostu nie do opisania. Wszystkie 
włosy sobie z głowy wyrywa. 

To nie tak, że on na okrągło, bez 
przerwy ma odloty. Bywa różnie. 
Czasem nawet normalnie odpowie. 
Teraz jest np. spokój, ale jak idzie 
noc, to jego zaczyna brać. - Wczo-
raj krzyczał, że wszystkich poza-
bija, że poucina wszystkim głowy. 
On potrzebuje lekarza, pomocy 
medycznej. Ale kto się tu ma nim 
zająć, jak wszyscy się go boją? 

To nie jest kwestia tygodnia czy 
dwóch. To trwa całe lato. Co naj-
mniej czwarty miesiąc i, zdaniem 
sąsiadów, jest coraz gorzej. 

Edward Rak, kierownik bogatyń-
skiej opieki społecznej, zna dobrze 
sprawę. Starsza córka nieszczęśni-
ka trafiła do szpitala psychiatryczne-
go właśnie dzięki interwencji MOPS. 
Gdy pogorszyło się ojcu, opieka 
wszczęła postępowanie także w 
jego sprawie. - Akurat dziś jest roz-
prawa w sądzie - informuje. - Nasz 
pracownik proponował temu panu 
podjęcie leczenia, ale on nie wyraził 
zgody. Ustawa o ochronie zdrowia 
psychicznego nie pozwala nam 
działać wbrew prawu. Sąd musi 
wyrazić zgodę na podjęcie działań. 

Machina urzędnicza ruszyła, 
więc jest szansa, że chory uzyska 
właściwą pomoc. Trudno jednak 
odpowiedzieć na pytanie: kiedy?

Jeśli sąd orzeknie, że należy 
podjąć leczenie szpitalne, mężczy-
zna będzie mógł zgłosić się dobro-
wolnie do wskazanej placówki. O 
ile oczywiście będzie akurat miej-
sce. Jeśli jednak nie będzie chciał 
iść do szpitala mimo nakazu sądu, 
dopiero wtedy, na mocy decyzji o 
doprowadzeniu, zostanie przeka-
zany pod opiekę fachowców. 

Tymczasem w nocy z soboty 
na niedzielę, po kolejnej awan-
turze, do której wezwano policję, 
agresywny mężczyzna został 
odwieziony do szpitala psychia-
trycznego w Sieniawce. 

(mat) 

Piekło z chorym sąsiadem
Mieszkańcy Osiedla Piastowskiego w przygranicznym Porajowie boją się szalonego sąsiada. Mężczyzna, 
najprawdopodobniej chory psychicznie, zagraża nie tylko sobie, ale i innym.

Na porajowskim osiedlu od dłuższego czasu dzieją się dantejskie sceny. Mieszkańcy błagają  
o pomoc dla chorego człowieka i dla samych siebie.
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W fatalnym stylu i od nieoczekiwanie 
wysokiej porażki 20:41 (10:22) nowy 
sezon w kobiecej PGNiG Superlidze roz-
poczęły piłkarki ręczne z jeleniogórskiego 
klubu. Wynik mówi sam za siebie. Oba 
zespoły dzieliła różnica dwóch klas. W 
derbowym meczu, który miał jednostron-
ny przebieg, aktualne mistrzynie Polski z 
KGHM Metraco Zagłębia Lubin dobitnie 
pokazały podopiecznym trenerki Małgo-
rzaty Jędrzejczak, w jakim są miejscu i 
jaki poziom sportowy reprezentują. W 
ligowym debiucie gospodynie wypadły 
grubo poniżej oczekiwań kibiców. W 
okresie przygotowawczym zespół KPR-u 
przegrał z lubiniankami tylko 27:33 i 21:34. 

Mistrzynie z Zagłębia grały szybko, 
pomysłowo, dokładnie i rzutowo skutecz-
nie. Sporo bramek przyjezdne zdobyły ze 
znakomitych kontr po licznych błędach 
zawodniczek KPR-u, w tym prostych 
stratach piłki w ataku. Surową lekcję dały 

jeleniogórzankom Jo-
anna Obrusiewicz (10 
goli), Kinga Byzdra 
(7), Karolina Seme-
niuk-Olchawa (6) i 
Klaudia Pielesz (5). 
Lubinianki pokazały 
prawie wszystko, co 
najlepsze w szczypior-
niaku. Drużyna tre-
nerki Bożeny Karkut 
imponowała dobrym 
zgraniem i tempem 
prowadzenia akcj i 
ofensywnych oraz 
mocnym kryciem w 
obronie, sprawnością 
i kondycją oraz do-
skonałym indywidu-
alnym wyszkoleniem 
technicznym. Sztab 
szkoleniowy Zagłębia 

zmartwiło skręcenie stawu skokowego 
w prawej nodze Kai Załęcznej.

Piłkarki KPR-u grały chaotycznie, bez-
radnie i nieskutecznie. Czasem wręcz 
szamotały się z piłką i z boiskowymi 
przeciwniczkami. Sama ambicja i nieregu-
laminowe, czasem brutalne zatrzymania 
rywalek, to stanowczo za mało. Po przerwie 
szansę dostały wszystkie zawodniczki 
rezerwowe KPR-u. Bo jak powiedziała 
Małgorzata Jędrzejczak, nie chodziło o jak 
najniższą bramkowo porażkę, ale jedynie 
o możliwość sprawdzenia się zmienniczek 
w konfrontacji z mistrzowskim Zagłębiem. 
Z kronikarskiego obowiązku odnotujmy 
siedem bramek Moniki Odrowskiej, sześć 
Marty Dąbrowskiej i pięć Joanny Załogi. 
Karolina Konsur i Małgorzata Buklarewicz 
trafiły do siatki mistrzyń Polski tylko raz.

Z nowo pozyskanych zawodniczek 
KPR-u kibice obejrzeli jedynie 19-letnią 
młodzieżową reprezentantkę Polski, Emi-
lię Galińską, ale nie był to udany występ. 
Beata Skalska leczy dłoń po kontuzji. Le-
woręcznej skrzydłowej Oli Uzar zabrakło 
w składzie. 

Henryk Stobiecki

Kompromitacja KPR-u w derbach
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Mistrzostwa Polski  
pod Grzybkiem

W najbliższą sobotę pod jeleniogórskim 
Grzybkiem spotkają się miłośnicy MTB 
XC, amatorzy i zawodnicy z licencją, na 
zawodach Pucharu Polski. Tu, gdzie przed 
wiekami spotkać można było wojów na 
koniach, swoje umiejętności testować 
będą kolarze.

Trasa będzie wymagająca i efektowna. 
Zawodnicy będą rywalizowali w pięciu 
kategoriach, a klasyfikacja dla amatorów i 
zawodowców będzie prowadzona osobno. 
Już w przeddzień zawodów, 9 września, 
prowadzona będzie rejestracja zawodni-
ków. Taka możliwość jest także on-line. 
Zapoznać się będzie można także z trasą 
zawodów. A w sobotę, po odprawie tech-
nicznej, pierwsi zawodnicy wystartują do 
wyścigów o godzinie 9.

Baza zawodów zostanie zlokalizowana 
przy ul. Zielnej, przy ścieżce rowerowej 
prowadzącej od skrzyżowania Sobieskiego 
z Jana Pawła II w kierunku Grzybka.

GOK

I zmieniła nazwę. Na Uczniowski 
Klub Sportowy Finepharm. Polski 
Związek Piłki Ręcznej w Polsce wy-
raził zgodę na grę jeleniogórzanek 
w nowych barwach. 

Niespodziewana i niezrozumiała 
dla większości fanów handballu 
decyzja działaczy wywołała natych-
miastową reakcję. „Transferem”, o 
którym nikt wcześniej nie wiedział, 
zaskoczone są władze Jeleniej 
Góry, główny sponsor klubu. Nadal 
jest wiele znaków zapytania.

- Powodem decyzji o przeno-
sinach do Polkowic jest brak 
pieniędzy na funkcjonowanie 
zespołu w Superlidze - wyznaje 
trener Mirosław Uram. - Środki 
finansowe, jakie otrzymaliśmy od 
miasta (100 tysięcy złotych na cały 
2011 rok), oraz wsparcie od tytu-
larnego sponsora firmy Finepharm 
nie wystarczą na utrzymanie klubu 
w ekstraklasie. To pieniądze na 
drugą ligę, do której zgłosiliśmy 
drużynę jako jeleniogórską. Nadal 
chcemy prowadzić tutaj szkolenie 
młodzieży. Postanowiliśmy sko-
rzystać z oferty z Polkowic. Nie 
mogę ujawnić wysokości kwoty 
obiecanej przez burmistrza Wie-
sława Wabika, ale zapewniam, że 
pozwolą one nam na spokojną 
grę w Superlidze. Decyzję o wy-
prowadzce podjęliśmy dla dobra 
dziewcząt i dla zapewnienia im 
możliwości sportowego rozwoju. 
Dla koszykarzy Sudetów i piłkarzy 
Karkonoszy znalazły się pieniądze 
(30 i 209 tys. zł), a dla nas nie. To 
przykre. Tak samo jak fakt, że od 
kilku tygodni nie mogło dojść do 
spotkania z prezydentem. Nie miał 
dla nas czasu.

Kibice poczuli się oszukani, 
gdyż o decyzji działaczy Finephar-
mu dowiedzieli się zaledwie kilka 
godzin przed ligowym meczem z 
SPR-em Lublin.

- Miasto w stu procentach nie 
może pokrywać kosztów utrzyma-
nia klubu, może go tylko wspierać 
i my to robimy - wyjaśnia prezydent 
Jeleniej Góry Marcin Zawiła. - Dla-
czego Finepharm nie występował 

z wnioskami o pieniądze z Unii 
Europejskiej i z Urzędu Marszał-
kowskiego? Nie możemy zwięk-
szyć kwot budżetowych dotacji, bo 
nie mamy dodatkowych pieniędzy. 
Dlaczego nie zabiegano o innych 
sponsorów? Miasta nie stać na 
pełne finansowanie dwóch klubów 
w tej samej lidze krajowej.

Proponowane wcześniej połą-
czenie KPR-u z Finepharmem było 
rozwiązaniem bardzo logicznym, 
niestety, w praktyce niemożliwym. 
Dwukrotnie oferta KPR-u została od-
rzucona. I trzeba obiektywnie przy-
znać, że nie o dobra zawodniczek 
tu chodziło, lecz o pseudoambicję 
trenera i jego kolegów działaczy. 

To przykre, ale naszego klubu 
w Jeleniej Górze nie lubią - mówi 
prezes Finepharmu Zenon Bryk-
ner. - Nie jesteśmy mile widziani. 
To jakaś dziwna zawiść. Prowa-
dzone są zakulisowe rozgrywki i 
rozgłaszane plotki.

Nie wszystko jeszcze stracone
- Jestem zadowolony, bo dzisiaj 

odezwali się do mnie urzędnicy 
z miasta i wspólnie z prezesem 
jesteśmy umówieni na rozmowę 
z prezydentem - mówi Mirosław 
Uram. - Podkreślam, nie wszyst-
ko stracone. Wszystko można 
jeszcze odwrócić. Tak, jestem 
w zarządzie klubu z Polkowic. 

Gdzie piłkarki będą trenowały? Na 
obiektach dookoła Jeleniej Góry i 
w Polkowicach. Za wynajem hali 
MOS-u na inauguracyjny mecz 
Superligi UKS-u Finepharm Polko-
wice z SPR-em Lublin zapłaciliśmy 
stawkę komercyjną, razem 600 
złotych. Jeleniogórskie kluby z hali 
korzystają bezpłatnie.

Kibice działania pana Urama, 
który w klubie jest numerem 
jeden i rządzi, uznają za marną 
prowokację. W internecie trenera 
nazywają sprzedawczykiem, co 
wywołuje energiczny sprzeciw za-
interesowanego. Piszą, że wykiwał 
wszystkich, i pytają, czy zawod-
niczki miały jakikolwiek wpływ na 
decyzję przenosin. Jedni trenera 
żegnają ozięble, inni pytają, czy 
klub zwróci dotację do kasy UM w 
Jeleniej Górze. Nie może ona tak 
w dużej kwocie być przeznaczona 
na klub II ligi. Szczypiornistki Fi-
nephamu mogły co roku liczyć na 
łączną kwotę 300 tysięcy złotych 
ośmiomiesięcznych stypendiów. 

Klub MKS Finepharm dostał 
drugą transzę pieniędzy. Część z 
nich została już wydana. 

Polkowice z otwartymi rękoma 
przyjęły Superligowego „gotowca”. 

- Rozmowy z działaczami z mia-
sta miedziowego zagłębia trwały 
od dwóch tygodni, ale ja ich nie 
prowadziłem - wyznaje sponsor 

Finepharmu, Jan Czarnecki. - Ja 
mam tylko zagwarantować pewną 
kwotę pieniędzy. 

- Podobnie jak koleżanki byłam 
zaskoczona decyzją przenosin 
klubu do Polkowic, ale to bar-
dzo dobra opcja - ocenia Natalia 
Demuth. 

 - O całej sytuacji będziemy 
rozmawiać, nie przewidzieliśmy 
jej - mówi członek komisji kultury, 
sportu, turystyki i zdrowia rady 
miejskiej, Wiesław Tomera. 

Prezes UKS-u Polkowice Cze-
sław Dziatkiewicz przyznaje, że 
dotychczas w mieście dominowa-
ła koszykówka kobiet i piłka nożna. 
W drugiej lidze szczypiorniaka 

pierwszy sezon zaliczył klub o 
nazwie UKS PR 2 Polkowice (zajął 
ostatnie, ósme miejsce). Teraz 
mocną dyscypliną będzie piłka 
ręczna kobiet z zespołem w Su-
perlidze. Mimo tego w mieście nie 
będzie łatwo „przebić się”. 

- Jestem optymistą, dotychczas 
burmistrz Wiesław Wabik nie na-

walał - mówi Czesław Dziatkowiec, 
którego dwie córki, Ewa i Marta 
znalazły się w składzie UKS-u 
Finepharm Polkowice w meczu 
z SPR-em Lublin. Od innych 
sponsorów musimy znaleźć 30 
procent klubowego budżetu, za 
rok 40, potem nawet 50 procent. 
Miejsce do rozgrywania meczów 
Superligi, czyli hala w gimnazjum 
nr 2, jest pełnowymiarowa i mieści 
250 kibiców. 

Debiutant w elicie krajowego 
szczypiorniaka zagrał w nowych 
strojach, już z logiem gminy 
Polkowice. Podczas meczu Fine-
pharmu wyjątkowo rozegranego 
w jeleniogórskiej hali z lubelskim 

SPR-em, na trybunach panowała 
raczej grobowa atmosfera. Aplau-
zem nagradzano tylko udane 
zagrania byłej zawodniczki KPR-u, 
teraz w klubie wicemistrzyń Polski, 
Agnieszki Koceli. 

Henryk Stobiecki

„Sprzedawczyki” z Finepharmu
Nie będzie w Jeleniej Górze historycznych derbów w Superlidze piłki ręcznej kobiet. Tuż przed inauguracją 
rozgrywek drużyna beniaminka, Miejskiego Klubu Sportowego Finepharm, została... przeniesiona do jednej  
z najbogatszych gmin w Polsce, do Polkowic. 

Lanie od SPR-u
Inauguracyjny mecz PGNiG Superligi kobiet z aktualnym wicemi-

strzem Polski, SPR-em Lublin, podopieczne trenera Mirosława Urama 
rozegrały już w barwach Uczniowskiego Klubu Sportowego Finepharm 
Polkowice. Był to ich jedyny występ w hali MOS-u przy ulicy Złotniczej. 
Potem beniaminek grać będzie w oddalonej o prawie 100 kilometrów 
hali polkowickiego gimnazjum (czeka na weryfikację). 

Piątkowy mecz (przeniesiony z Lublina na prośbę SPR-u) zakończył się 
wysoką porażką Finepharmu 48:27 (19:13). Jak powiedział, pokonanych 
jego zespół był na straconej pozycji i spodziewał się przegranej. Nastąpił 
jednak prawdziwy pogrom, zwłaszcza po przerwie, kiedy to 15-krotne 
mistrzynie Polski udzieliły srogiej lekcji młodym rywalkom. Kontry w 
wykonaniu leworęcznych zawodniczek Majerek i Mohdaliowej dały sze-
ściobramkową przewagę. Na 23:16 podwyższyła Repelewska. Potem 
lublinianki zaczęły „odjeżdżać”. Już w 39. minucie prowadziły różnicą 10 
goli. Potem były akcje marzenia w wykonaniu duetu Repelewska - Kocela 
(ostatnio KPR JG), w tym ich bajeczna wrzutka w 60. minucie. 

Trener Uram dał pograć wszystkim wpisanym do meczowego protokołu 
15 zawodniczkom. W pierwszej części potyczki na wyróżnienie za wielo-
krotną obronę rzutów lublinianek, nawet w sytuacji sam na sam, zasłużyła 
młodsza z bramkarskich sióstr Baranowskich, Aleksandra z Finepharmu.

Dla pokonanych najwięcej goli zdobyły Kasprzak i Konarzewska - po 
5, Pawliszak, Matouskova, Stochaj i Wasiucionek - po 4. Dla zwycięskie-
go SPR-u najczęściej trafiały Repelewska 10, Majerek 8, Mihdaliova 7, 
Stasiak 6, Kocela i Rola - po 5. 
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Trener Mirosław Uram jest w klubie Finepharm postacią numer 
jeden. Jego decyzje są niepodważalne. 

Prawoskrzydłową KPR-u Joannę Załogę (z 
prawej), rywalki z Zagłębia próbowały po-
wstrzymać w każdy sposób. Robiły to sku-
tecznie. 
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W najbliższą niedzielę 11 września w Siedlę-
cinie odbędzie się VII runda Pucharu Dolnego 
Śląska w Cross Country. W imprezie może 
wziąć udział każdy, posiadający motocykl 
crossowy lub enduro.

 „Aż poleje się krew - odsłona druga!” - pod 
takim hasłem śmiałkowie będą się ścigać na 
torze motocrossowym w Siedlęcinie. Piknik 
motocyklowy to jedna z nielicznych zorganizo-
wanych imprez, dzięki której można uprawiać 
tę dyscyplinę sportu z zachowaniem środków 
bezpieczeństwa w duchu rywalizacji. Łączna 
długość trasy urozmaiconej podjazdami, 
zjazdami, belkami, oponami, kamieniami i 
błotem to około 5 km. Ściganie rozpocznie 
się w niedzielę (11 września) o godz. 12:00. 
Zapaleńcy mogą startować w klasie junior 
(czas wyścigu 1 h) oraz E1, E2/E3, a także 
Weteran (2h). Zawody polegają na pokonaniu 

jak największej ilości okrążeń trudnej i wy-
magającej trasy. Dla tych, którzy chcą wziąć 
udział biuro imprezy będzie czynne w dniu 
zawodów od godz. 9:00. Wpisowe wynosi 80 
zł, dla młodzieży do lat 17 ze zniżką. Ci, którzy 
chcą zobaczyć zmagania motocyklistów, mogą 
dojechać na imprezę autobusem MZK linii nr 5 
(Siedlęcin -Wrzeszczyn).W przypadku dojazdu 
własnym środkiem transportu organizator 
prosi bezwzględnie stosować się do zasad 
bezpieczeństwa ustalonych na miejscu. Jeśli 
parkingi będą zapełnione, należy parkować na 
drodze dojazdowej Siedlęcin-Wrzeszczyn, ale 
tylko po prawej stronie i blisko skraju jezdni. 
Wstęp na imprezę jest bezpłatny. 

Mateusz Banaszak

Motocyklowe szaleństwo 
w Siedlęcinie

Klub Sportowy ,,Wichoś” w 
Jeleniej Górze przy udziale MKS 
MOS Karkonosze, Międzyszkolnego 
Ośrodka Sportu i KS ,,Sudety” zapra-
sza na I Turniej Koszykówki Ulicznej 
z okazji Września Jeleniogórskiego. 
Turniej odbędzie się na pl. Ratuszo-
wym w dniach 17-18.09.2011r. To 
będzie prawdziwe święto koszykar-
skie w naszym mieście. 

Turniej koszykarskich trójek or-
ganizowany przez Międzyszkolny 
Ośrodek Sportu przy współpracy 
z klubami naszego miasta ma 
przyciągnąć rekordową liczbę 
uczestników. Mecze odbywać się 
będą na placu Ratuszowym.

Do turnieju mogą zgłaszać się 
zespoły w następujących katego-
riach wiekowych (osobna klasyfi-
kacja dla dziewcząt i chłopców):- 
szkoła podst. - rocznik 2003 i 
młodsi - SP - 1 kategoria- szkoła 
podst. - rocznik 2001 i młodsi - SP 

- 2 kategorii - szkoła podst. - rocznik 
1999 i młodsi - SP - 3 kategoria - 
gimnazjum - rocznik 1996 i młodsi 

- szkoły ponadgimnazjalne - rocznik 
1993 i młodsi - open.

Nie ma ograniczeń w ilości 
zgłoszonych drużyn. Zawodnik 
może grać tylko w jednej dru-
żynie, a drużyna tylko w jednej 
kategorii wiekowej. Warunkiem 
uczestnictwa jest złożenie do 
dnia 14.09.2011r w wyznaczo-
nych punktach lub przesłanie 
mailem na adres sport@mosjg.pl 
karty uczestnictwa, oświadczenia 
uczestników niepełnoletnich i 
wpłacenie wpisowego. Wpisowe 
wynosi 10 złotych od druży-
ny płatne przy składaniu karty 
uczestnictwa lub na podane konto 
Rady Rodziców przy Międzyszkol-
nym Ośrodku Sportu w Jeleniej 
Górze ul. Złotnicza 12 - nr 69 
1020 2124 0000 8402 0066 4896.

Mecze eliminacyjne odbędą 
się w sobotę 17.09.2011r na 
pl. Ratuszowym od godz. 10.00. 
Mecze finałowe odbędą się w 
niedzielę 18.09.2011 r. w tym 
samym miejscu.

Zawodnicy zostaną ubezpiecze-
ni od nieszczęśliwych wypadków.

Organizatorzy zapewniają opie-
kę medyczną podczas zawodów.

Zawodnicy zbierają się dnia 
17.09.2011r (sobota) o godz. 
9.30 w miejscu rozgrywek. Na 
tablicy ogłoszeń zostanie podana 
informacja o kolejności gier w 
poszczególnych kategoriach.

Mateusz Banaszak

Zagraj w kosza na placu Ratuszowym

Karkonosze trzymają poziom
Kolejne dwa zwycięstwa - z GKS-em 

Kobierzyce 3:2 i Orkanem Szczedrzy-
kowice 3:0 dołożyli na swoje konto 
podopieczni Artura Milewskiego. Tak 
udanego początku sezonu mało kto się 
spodziewał. Wraz z Foto-higieną Gać 
jeleniogórzanie przewodzą w tabeli IV ligi. 

Miłą niespodziankę sprawili kibicom 
biało-niebiescy, którzy z trudnego terenu 
w Szczedrzykowicach przywieźli kolejny 
komplet punktów. Jak mówi jeden z pił-
karzy Karkonoszy, Paweł Walczak, jego 
forma jak i zespołu z meczu na mecz 
rośnie, a dobra gra to wynik solidnej pra-
cy na treningach. W Szczedrzykowicach 
kluczowa była skuteczność, ale również 
świetne przygotowanie do spotkania 
pod względem motorycznym. Piłkarze 
Karkonoszy od początku przeważali, 
stwarzając sobie kilka ciekawych okazji. 
Najpierw swoją szansę wykorzystał 
Maciej Jurkowski, który w sytuacji sam 
na sam z bramkarzem zmusił Grzegorza 
Sinanisa do kapitulacji. W drugiej poło-
wie na listę strzelców wpisał się Paweł 
Walczak, który z meczu na mecz gra 
coraz lepiej, a dzieła zniszczenia doko-
nał Tomasz Krakówka, który mocnym 
strzałem pod poprzeczkę przypieczętował 
wysokie zwycięstwo swojego zespołu. 
W kolejnym spotkaniu tym razem na 
własnym boisku (sobota, 10 września 
godz. 17:00) Karkonosze zmierzą się z 
Piastem Zawidów. Piłkarzom przyda się 
doping kibiców. 

Orkan Szczedrzykowice - Karkonosze 
Jelenia Góra 0:3 (0:1)

Mateusz Banaszak
Trochę to smutne, że drużyna, która 

wcześniej nie potrafiła wygrać na wła-
snym boisku, dokonała tego właśnie w 
starciu z Nysą Zgorzelec. Wcale nie mu-
siało tak być, bo niebiescy - to już chyba 
tradycja - wcale nie ustępowali rywalowi 
ani jakością gry, ani ilością sytuacji. 
Wyraźnie natomiast znów nie dopisała 
skuteczność. Zwłaszcza w ostatnich 10 
minutach, kiedy zgorzelczanie za wszelką 
cenę chcieli odrobić stratę. Atakowali w 
tym okresie nieustannie, a gospodarze 
bronili się desperacko. Niestety, w żad-
nej z sytuacji piłka nie znalazła drogi do 
siatki i Nysa jest wciąż drużyną, która 
na wyjazdach nie zdobyła nawet punktu. 

Konfeks Legnica - Nysa Zgorzelec 
2:1 (0:1). 0:1 - Jabłoński (32. min), 1:1 

- Wojtal (47.), 2:1 - Wojtal (82.)
(mal)

Derby z remisem
Sześciuset widzów obejrzało piłkarski 

bój na zawidowskim stadionie pomiędzy 
drużynami środka ligowej tabeli. Chociaż 

goli nie było, niedzielny, wyrównany 
sportowo mecz w blisko 30-stopniowym 
upale mógł się podobać. Zawodnicy Pia-
sta i wzmocnionej nowymi graczami Gra-
nicy walczyli z dużym zaangażowaniem 
i mieli dogodne sytuacje do strzelenia 
bramek. Piłkę w siatce mogli umieścić 
Tomasz Grabowski (po uderzeniu głową 
futbolówka przeleciała nad poprzeczką), 
Radek Sareło, Marcin Michalkiewicz i 
Dawid Kotelnicki oraz Michał Marszałek, 
Rościsław Zakusyło i inni.

Po raz drugi w barwach klubu z Boga-
tyni wystąpiła trójka piłkarzy z Ukrainy, 
obrońca Jewgen Sawczuk, pomocnik Ja-
rosław Suchanow i napastnik Rościsław 
Zakusyło. W składzie Piasta zabrakło 
Sebastiana Tylutkiego i kontuzjowanego 
Konrada Tkaczyka. Już w 10. minucie po 
odnowieniu się kontuzji, murawę musiał 
opuścić Karol Krajewski (zastąpił go 
Adrian Gorzka). Końcowy wynik derbów 
jest sprawiedliwym odzwierciedleniem 
wydarzeń na boisku. 

Kibice beniaminka z Bogatyni żałowali 
straconych punktów w środowej kolejce. 
W końcowym kwadransie Granica przy 
prowadzeniu 3:0 oddała inicjatywę Or-
kanowi Szczedrzykowice, który w ciągu 
zaledwie ośmiu minut zdobył trzy gole i 
zremisował. 

Piast Zawidów - Granica Bogatynia 0:0 
Wyniki meczów piątej kolejki IV ligi 

z 31 sierpnia br.: MKS Karkonosze Je-
lenia Góra - GKS Kobierzyce 3:2 (1:0); 
Paweł Walczak 2, Robert Piaszczyk; 
Nysa Zgorzelec - Puma Pietrzykowice 
1:0 (1:0), Bogumił Jabłoński; Foto Hi-
giena Gać - Piast Zawidów 1:0 (1:0); 
Granica Bogatynia - Orkan Szczedrzy-
kowice 3:3 (2:0), Jewgen Sawczuk 2, 
Mateusz Piskorski.

Henryk Stobiecki

Tabela IV ligi
 (po 6. serii meczów)
1. Foto Higiena Gać 13 12:4
2. KARKONOSZE JELENIA GÓRA 
 13 11:6
3. Ślęza Wrocław 11 11:6
4. Orkan Szczedrzykowice 10 10:9
5. Iskra Kochlice 10 6:7
6. Piast Żmigród 9 5:2
7. Sokół Wielka Lipa 8 7:5
8. Puma Pietrzykowice 8 5:5
9. GRANICA BOGATYNIA 8  10:13 
10. PIAST ZAWIDÓW 7 6:5
11. Konfeks Legnica 7 4:8
12. AKS Strzegom 6 9:9
13. Nysa Zgorzelec 6 5:9
14. GKS Kobierzyce 6 7:10
15. Strzelinianka Strzelin 5 4:9
16. Miedź II Legnica 4 4:8
Mecz Piasta Żmigród z AKS-em Strzegom 
zostanie rozegrany w środę, 7 bm.

Z boisk IV ligi

Karkonosze wiceliderem
Z ósmego na czwarte miejsce 

w tabeli awansowali piłkarze z 
Jeżowa Sudeckiego po wysokim, 
aż 6:1 zwycięstwie nad outside-
rem, beniaminkiem z Krzeszowa. 
Podopieczni trenera Kazimierza 
Hamowskiego zagrali wreszcie 
w optymalnym składzie. W ekipie 
popularnych „Mnichów” zabrakło 
trójki podstawowych zawodników, 
Grzegorza Kraszewskiego, Daniela 
Wąchały i Kacpra Zasady. Szkole-
niowiec Pagazu Adam Nowak wy-
tykał błędy obrońcom i środkowym 
pomocnikom. W pierwszej części 
meczu piłkę czterokrotnie musiał 
wyjmować z siatki bramkarz gości 
Damian Myjak. Ewidentnie zawalił 
on przy stracie drugiego gola.

Dla amatorów z Krzeszowa gra 
w okręgówce jest sporym osiągnię-
ciem, ale póki co, Pagaz zamyka ta-
belę z zerowym kontem. Na stadio-
nie w Jeżowie Sudeckim zawodnicy 
z regionu kamiennogórskiego po 
raz kolejny przekonali się o różnicy 
sportowych poziomów A klasy i 
okręgówki. Na kadrowe wzmocnie-
nie beniaminka w klubowej kasie 
zabrakło pieniędzy. W konfrontacji z 
Lotnikiem futbolistom z Krzeszowa 
nie można było odmówić woli walki 
i ambicji, jednak zabrakło umiejęt-
ności oraz skuteczności. Gospo-
darze byli co najmniej o klasę lepsi 
i mecz mogli zakończyć wynikiem 
dwucyfrowym.

Wśród wielu zmarnowanych wy-
bornych okazji były dwa rzuty karne. 
Bramkarza Pagazu Rafała Papierza 

(grał od 46. minuty) nie zaskoczyli 
Tomasz Jurczak (74 min.) i Tomasz 
Biskupski (80 min.), gdyż obaj 
spudłowali z 11 metrów. Trzy tzw. 
setki miał pomocnik Damian Górgul. 
Piłkarze Lotnika nie ukrywali, że 
muszą popracować nad strzelecką 
skutecznością. Wszak Lotnik jest 
jednym z kandydatów do gry w 
wyższej lidze. 

LKS Lotnik Jeżów Sudecki - 
LKS Pagaz Krzeszów 6:1 (4:1), 
Michał Gołąb 2, Leszek Kurzelewski, 
Maciejowie: Suchanecki i Wojtas 
(z rzutu karnego), Michał Zieliński 
oraz Dariusz Nieradko.

Trener Łużyc do dymisji
Kolejny raz typowani do czwar-

t o l i g o w e g o 
awansu p i ł -
karze z Luba-
nia słabo, od 
dwóch pora-
żek 1:3 i 0:1, 
r o z p o c z ę l i 
nowy sezon. 
Następne dwa 
mecze wygrali 
4:1 i 2:1. W 
sobotę już do 
przerwy pro-
wadzili 2:0 po 
golach lidera 
Łużyc, Krzysz-
tofa Mazura, 
ale ostatcznie 
ou ts iderowi 
tabeli z Raci-
borowic po-
zwolili strzelić 

dwie bramki i zremisować. To do-
piero pierwszy punkt GKS-u. 

Lubańscy kibice są zawiedzeni 
słabą grą, narzekają na trenera z 
40-letnim stażem Waldemara Wol-
reitera, na prezesa klubu i działaczy. 
Narzekają też na klubowy marazm 
i bylejakość. Wytykają fatalny stan 
płyty boiska i niszczenie stadionu 
przy ulicy Ludowej. W pomeczo-
wych rozmowach i na stronach 
internetowych są opinie, że w grze 
Łużyc nie widać postępu i myśli 
taktycznej. Trenerowi Wolre i  terowi 
wytyka się brak autorytetu i po-
słuchu wśród zawodników. Kibice 
obawiają się, że i ten sezon ligowy 
może być stracony. Dlatego pro-
ponują zmianę trenera. Najlepiej, 
gdyby aktualny szkoleniowiec 
podał się do dymisji.

Moim zdaniem fani Łużyc mało 
obiektywnie oceniają zawodników i 
drużynę, która w minionym sezonie 
zajęła trzecie miejsce w końcowej 
tabeli. Na razie dominują emocje, bo 
są oczekiwania awansu, co nie dziwi. 
Waldemar Wolreiter jest cenionym i 
doświadczonym oraz ambitnym trene-
rem, co nieraz udowodnił. Można mieć 
tylko zastrzeżenia do jego zachowania, 
czasem mało kulturalnego słownictwa. 
Jestem przekonany, że piłkarze z Luba-
nia jeszcze „namieszają” w jesiennych 
rozgrywkach okręgówki.

Łużyce Lubań - GKS Raciboro-
wice 2:2 (2:0), Krzysztof Mazur oraz 
Krzysztofowie: Halczuk i Karpowicz. 

Pozostałe wyniki 5. kolejki z 3 i 4 
bm.: Piast Wykroty - Czarni Lwówek 
Śl. 0:5 (0:2), Filip Godlewski 2, Kamil 
Mielnik, Bartosz i Marcin Sikorowie; 
Victoria Ruszów - BKS Bobrzanie 
Bolesławiec 1:2 (0:1), Dariusz Dzie-
wiątak oraz Jacek Bochnia, Marek 
Kumoś; GKS Leśnik Osiecznica 

- Olsza Olszyna 1:0, Hubert Wojdy-
go; Olimpia Kowary - GKS Warta 
Bolesławiecka 4:0 (2:0), Bartosz 
Chrząszcz i Sebastian Szujewski po 
2; Olimpia Kamienna Góra - Orzeł 
Wojcieszów 4:1 (4:0), Marcin Ha-
dała, Maciej Mittelstadt, Marcinowie: 
Dobrzański i Wojtarowicz oraz Juliusz 
Terlecki (rzut karny); Piast Dziwiszów 
- Pri-Bazalt Włókniarz Mirsk 0:3 (0:3), 
Dawid Grygiel, Jarosław Wichowski, 
Szymon Morzecki.

Mecze następnej serii spotkań 
jeleniogórskiej okręgówki zostaną 
rozegrane już w najbliższą środę, 7 
bm. o godz. 17. 

Henryk Stobiecki 

Jeleniogórska 
klasa okręgowa
(po 5. kolejce)
1. Czarni Lwówek Śl. 15 20:5 
2. Leśnik Osiecznica 15 16:3
3. BKS Bobrzanie Bolesławiec  12 12:6
4. Lotnik DRX Jeżów Sudecki 9 15:9
5. Olimpia Kamienna Góra 9 11:5
6. Włókniarz Mirsk 9 11:7
7. Victoria Ruszów 9 12:9
8. Olimpia Kowary 7 12:6
9. Łużyce Lubań 7 9:8
10. Piast Wykroty 6 8:11
11. Olsza Olszyna 6 9:17
12. GKS Warta Bolesławiecka 6 6:13
13. Orzeł Wojcieszów 3 7:20
14. Piast Dziwiszów 1 5:13
15. GKS Raciborowice 1 5:14
16. Pagaz Krzeszów 0 7:19

Na stadionach okręgówki

Lotnik rozgromił „Mnichów”

W każdym z pięciu rozegranych meczów okręgówki 
Dariusz Nieradko (Pagaz) próbował strzelać gole. 
W konfrontacji z Lotnikiem zaliczył honorowe trafi enie. 
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I grupa IV kolejka
Po czterech kolejkach spotkań I grupy 

A klasy nie ma już zespołów bez straty 
punktów. Świerzawę, ale tylko na remis, 
zatrzymali Czarni ze Strzyżowa; a tak do-
brze radzący sobie Beniaminek z Miłkowa 
przegrał sromotnie z Chełmskiem. 

Ciągle jednak jest drużyna, która dotąd 
nie zaznała nawet smaku remisu. Kto wie, 
czy to nie największa sensacja początku 
rozgrywek, bo tą czerwoną latarnią jest - 
niemal do końca walczący w poprzednim 
sezonie o awans - Bolków. Bez zwycięstwa 
pozostają też Orzeł Mysłakowice i Chojnik 
Jelenia Góra. 

Orzeł w tę niedzielę potykał się w derbo-
wym pojedynku z Łomnicą. Spotkanie było 
mniej ciekawe niż bywało w poprzednich 
latach. Przemeblowany, odmłodzony Orzeł, 
zwłaszcza w pierwszej połowie, był równo-
rzędnym przeciwnikiem, zaś Łomnica grała 
bardzo nerwowo. Potem jednak zdobyła 
bramkę i już potoczyło się tak, jak można 
się było spodziewać.

Drugi raz z rzędu, bardzo wysoko prze-
grał Pub Gol. Tym razem z nie najwyżej 
notowanym Wolbromkiem. Beniaminek w 
pełni zasłużył na zwycięstwo. Usprawiedli-
wieniem dla jeleniogórzan były problemy 
kadrowe - do Wolbromka przyjechała 
goła jedenastka (spóźniona), w tym bodaj 
czterech z podstawowego składu. 

Podgórzyn i Lubawka - zgodnie z po-
kładanymi w nie nadziejami. Podgórzyn 
poradził sobie z Czadrowem, choć mecz 
wcale nie był jednostronny. Podkreślić 
trzeba kapitalną interwencję bramkarza 
przy rzucie karnym dla Czadrowa. Lubawka 
pewnie wygrała z Chojnikiem. Prowadziła 
grę i od początku do końca kontrolowała 
przebieg spotkania. Ciągle nie 
może przełamać się Piast Bol-
ków. Tym razem przegrał z 
Oskarem, który przecież w 
poprzednich spotkaniach nie 
potrafił zwyciężyć. W Bolkowie 
twierdzą, że był to ich najsłabszy 
mecz w tym sezonie.

W meczach drużyn ze szczytu tabeli na 
pewno ciekawsze było to w Strzyżowcu. 
W pierwszej połowie przeważał lider, w 
drugiej sytuacja zmieniła się diametralnie. 
Świerzawa czuje niedosyt po remisowym 
spotkaniu - mieli bramkę na 2:3, ale nie 
została uznana (spalony). „Sędziowie 
ciągle nas nie lubią” - mówią działacze 
świerzawskiego klubu. 

Klęskę poniosła druga z niepokonanych 
dotąd drużyn. To zasługa świetnej gry 
Chełmska. Nowy trener, nowi zawodnicy, 
inaczej poukładana drużyna - to przynosi 
efekty. Na początku sezonu w Chełmsku 
deklarowano, że interesuje ich awans. 
Wydawało się to mocno przesadzone, ale 
teraz widać, że może być realne. 

Czarni Strzyżowiec - Pogoń Świerzawa 
2-2 (1:2); Bramki: Romaniuk, Michalczyk 
dla Strzyżowa; Czapiewski, Kurek dla 
Świerzawy. Nysa Wolbromek - Pub Gol 
Jelenia Góra 5-0 (0-0); Bramki: Kleszcz 
(3), Bartusch, Klimek. Halniak Miłków - KS 
1946 Chełmsko Śląskie 0-5 (0-2); Bramki: 

Nowak (2, Goliński, Kopeć, Pączkowski. 
Victoria Czadrów - Endico Mitex Podgó-
rzyn 2-6; Bramki: Wryszcz (2), Tatomir, 
Banasiewicz, Woźniczka, Pietrykiewicz dla 
Podgórzyna. KS Łomnica - Orzeł Mysła-
kowice 3-1 (0-0); Bramki: Bukowski dla 
Mysłakowic; Aleksiejew (2), Wilczyński dla 
Łomnicy, Czerwona kartka - Liner (Mysła-
kowice). Piast Bolków - Woskar Szklarska 
Poręba 1-2; Bramki: Taborski dla Bolkowa; 
sam., Czarniewicz dla Szklarskiej Poręby.
Orzeł Lubawka - Chojnik Jelenia Góra 
5-2 (3-1); Bramki: Adamowicz (3), Chu-
biński dla Lubawki; Kołodziej, Potocki dla 
Jeleniej Góry.

Wyniki III kolejki z 31 sierpnia:
Pogoń Świerzawa - Woskar Szklarska 

Poręba 2:0 (1:0) Bramki: Sielach, Wolny 
(k.), Czerwona kartka: Jahn 
(70. min.; Woskar; niesport. 
zach.)

Halniak Miłków - 
Piast Bolków 3:2 (2:1). 
Bramki: Rosek (3) dla 
Miłkowa; K. Stępień (k.), 
P. Nowak dla Bolkowa

Orzeł Mysłakowice - Orzeł 
Lubawka 2:3 (2:0). Bramki: 
Stasiak, Kieć dla Mysłakowic; 
Adamowicz (2), Musiał (k.) 
dla Lubawki

Chojnik Jele-
nia Góra - Czar-
ni Strzyżowiec 2:2 
(2:2). Bramki: Micha-
łek, Szymczak dla 
Jeleniej Góry; 
R o m a n i a k ,  
Kryczka dla 
Strzyżowca

Edico-Mi-
tex Podgórzyn 

- KS Łomnica 
2:0 (0:0)

1946 Chełmsko 
- Nysa Wolbromek 3:0 
(0:0). Bramki: Butkiewicz, Gola-
siński, Gryzło

Pub Gol Jelenia Góra - Vic-
toria Czadrów 3:5 (3:2). Bramki: 
Chromik (2) Gawroński dla Jeleniej Góry; 
Banach (2), Tur, Łatka, Szymaniak dla 
Czadrowa

Grupa II
Wydarzeniem czwartej kolejki była aż 

czterobramkowa porażka lidera z Suli-
kowa na boisku w Markocicach i strata 
przodownictwa tabeli. Na pierwsze miejsce 
awansowali piłkarze zdegradowanego z 
okręgówki Gryfa, którzy jako jedyni spo-
śród czternastu drużyn mogą pochwalić 
się kompletem punktów i rewelacyjnym 
stosunkiem goli 11:1. Pytany o sposób 
na sukces trener gryfowian Daniel Koko 
odpowiada krótko: - Zawodnicy zaczęli 
ciężko i sumiennie trenować. Na każdych 
zajęciach mam stale po 18-20 chłopaków. 
Taka frekwencja kiedyś była marzeniem. 
Dużo do skutecznej gry Gryfa wnoszą nowi 
futboliści, Krzysztofowie Gajewski i Złocik, 

Tomasz Marzec, Adrian Roskowiński i 
bramkarz Marcin Piasecki.

W czwartej serii meczów dominowały 
wyniki remisowe (4). Pierwsze w tym se-
zonie punkty zdobyły ekipy klubów z Leśnej, 
Platerówki i Opolna Zdroju. Niespodzianką 
w potyczce beniaminków okazała się 
pierwsza przegrana Sudetów Giebułtów 
na co wpływ miały sobotnie, pozasportowe 
wydarzenia. Po czerwonych kartkach już od 
35. minuty dla Adama Maciasa i Tomasza 
Kossowskiego, w osłabieniu musiały 
sobie radzić na boisku zespoły Chmielanki 
i Orła Platerówka. W taki sam sposób w 
64. minucie sędzia ukarał Marka Szwałkę 
ze świeradowskiej Kwisy. Utworzyła się 
już czołówka najskuteczniejszych piłkarzy, 
którzy pięcio- i czterokrotnie umieścili piłkę 

w siatce rywali. Mogą oni decydować o 
końcowych zwycięstwach swoich drużyn.

 
Gryf Gryfów Śl. - Skalnik Rębiszów 3:0 

(1:0), Krzysztof Złocik 2, Paweł Ślusarczyk.
Orzeł Platerówka - LZS Radostów 4:4 

(1:1), Wojciech Downar 2, Paweł Burzyński, 
Tomasz Kuśnierz oraz Grzegorz Michoński 
3, Piotr Rosa. 

Włókniarz Leśna - Kwisa Świeradów 
Zdrój 1:1 (1:1), Kamil Bełzowski i Piotr 
Chowański.

Jaśnica Opolno Zdrój - Chmielanka 
Chmieleń 1:1 (1:0), Łukasz Książka i 
Mateusz Gałka.

Pogoń Markocice - Bazalt Sulików 4:0 
(1:0), Jakub Szramski 2, Piotr Mochnacz, 
Mariusz Achciński. 

Sudety Giebułtów - Błękitni Studniska 
Dolne 1:3 (0:1), dla gospodarzy Marcin 
Makowski.

Grupa I
1. Pogoñ Œwierzawa  10 13:5 
2. Orze³ Lubawka  9  11:10 
3. Mitex Podgórzyn  9 15:4 
4. Halniak Mi³ków  9 9:9 
5. 1946 Che³msko Œl.  7 11:4 
6. KS £omnica  6 7:9 
7. Nysa Wolbromek  6 10:7
8.Pub Gol Jelenia Góra  6 12:13 
9. Czarni Strzy¿owiec 5 5:11 
10. Woskar Szklarska Porêba   
  5 4:5
11. Victoria Czadrów 4 10:14 
12. Chojnik Jelenia Góra 2   8:15 
13. Orze³ Mys³akowice 1 3:7 
14. Piast Bolków 0 6:12

Najlepsi strzelcy: Adamowicz (Lu-
bawka), Rosek (Mi³ków) - 6, Wyderkow-
ski (Pub Gol), Wolny (Œwierzawa )  – 5

Grupa II
1. Gryf Gryfów Œl. 12   11:1
2. Bazalt Sulików             9 12:7 
3. Skalnik Rêbiszów 9 7:4 
4. Sudety Giebu³tów 9 10:7 
5. Kwisa Œwieradów Zdrój 7 9:3 
6. Pogoñ Markocice 7 8:4 
7. B³êkitni Studniska Dolne  6 5:6 
8. Chmielanka Chmieleñ 5 6:5 
9. Stella Lubomierz 4 11:11 
10. Cosmos Radzimów 2 6:8 
11. LZS Radostów 2 7:14 
12. W³ókniarz Leœna 1 5:9 
13. Orze³ Platerówka 1 8:17 
14. Jaœnica Opolno Zdrój 1 3:12

Dru¿yny ze Œwieradowa Zdroju i Chmie-
lenia rozegra³y jeden mecz mniej.

Najlepsi strzelcy: Wojciech Downar 
(Orze³ Platerówka), Mateusz P³owaœ i 
Krzysztof Kolek (obaj Bazalt Sulików) – po 
5, Krystian Majer (Stella Lubomierz), Ka-
mil Be³zowski (W³ókniarz Leœna) i Krzysz-
tof Z³ocik (Gryf Gryfów Œl.) - wszyscy po 
4. Szeœciu pi³karzy strzeli³o po trzy bramki.

Grupa III
 

1. Apis 10 11:5 
2. £¹ka 9 12:9 
3. Jawa 9 7:5 
4. Tomaszów B. 7 12:7 
5. Wêgliniec 7 14:11 
6. Ocice 7 10:9 
7. Radogoszcz 7 12:13 
8. Sparta 5 9:8 
9. £aziska  4 10:9 
10. Iwiny 4 4:6 
11. Cosmos 3 8:10 
12. D³u¿yna 2 9:13 
13. Hutnik 3 3:8 
14. Iskra 1 8:16
 
Najlepsi strzelcy: Kaleta (Wêgliniec) 7, 
Borowiecki i Grygo (obaj Radogoszcz), 
Odzioba (Apis) – po 5. Skrzypek (£azi-
ska), Wuzberg (Jawa), Radziul (Iskra), 
Posio³ (Apis), Michaluk (Wêgliniec), Haj-
damowicz (£¹ka), Rêkas (D³u¿yna) - po 3.

Tabela po 4 kolejkach

W A klasie
Stella Lubomierz - Cosmos Radzimów 

2:2 (1:2), Krystian Majer 2 oraz Paweł 
Romańczuk, Krzysztof Trofimowicz.

Wyniki trzeciej, środowej kolejki z 31 
sierpnia br. : 

Stella Lubomierz - Orzeł Platerówka 
7:2 (4:1), Roman Sidorski i Oskar Lisz-
ka - po 2, Krystian Majer, Łukasz Parada, 
Tomasz Rak oraz Wojciech Downar, Piotr 
Kuśnierz; Cosmos Radzimów - Sudety 
Giebułtów 2:3 (0:2), Paweł Romańczuk, 
Artur Sosnowski oraz Marcin Makow-
ski, Waldemar Jadczak, Z. Piątkowski; 
Błękitni Studniska Dolne - Gryf Gryfów 
Śl. 0:3 (0:1); Krzysztof Gajewski, Łu-
kasz Maciejewski, Adrian Roskowiński; 
Skalnik Rębiszów - Pogoń Markocice 
2:0 (1:0), Bartosz Oniszczuk, Piotr Kufel; 
Bazalt Sulików - Jaśnica Opolno Zdrój 5:1 
(2:0), Krzysztof Kolek 4, Mateusz Pławaś; 
Chmielanka Chmieleń - Włókniarz Leśna 
3:2 (1:1), Adam Macias, Dariusz Wiatrak 
2 oraz Bartosz Panek, Kamil Bełzowski; 
Kwisa Świeradów Zdrój - LZS Radostów 
5:1 (3:0), Wojciech Ostrejko 2, Michał Ro-
jek, Stanisław Mizioł, Damian Sienkiewicz 
oraz Piotr Rosa.

(STOB)

Grupa III
Ta grupa dawno nie była tak wyrównana - 

każdy może wygrać z każdym i ostatnie me-
cze pokazują, że tak się dzieje. Węgliniec, 
na przykład, który wystartował świetnie, 
poległ u siebie w starciu z Łąką, w której 
znowu błysnął rutyniarz Fulczyński. W 
Łaziskach z kolei obudziła się Jawa, która 
po wzmocnieniu składu kilkoma młodymi 
graczami prezentuje się znacznie lepiej niż 
w końcówce poprzedniego sezonu.

Niesamowity mecz rozegrano w Ra-
dogoszczy, gdzie miejscowy beniaminek 
walczył z nieobliczalną drużyny z Dłużyny. 
Gdy w 60. minucie, przy wyniku 1:1, Mali-
szewski z Dłużyny zobaczył drugą żółtą, a w 

konsekwencji czerwoną kartkę, wydawało 
się, że Radogoszcz w końcówce dobije 
rywala. Nic z tego - goście w dziesiątkę 
zaczęli grać jak z nut! Szybko wbili dwa 
gole, ale tak ich to zmęczyło, że w ostatnich 
sześciu minutach słaniali się na nogach. 
Gospodarze ruszyli do natarcia, wyrównali 
po golach w 84 i 87 minucie, a tuż przed 
ostatnim gwizdkiem sędziego zmusili 
Dłużynę do tak desperackiej obrony, że 
zakończyła się ona golem samobójczym.

Przebudziły się dwie drużyny, które 
na początku sezonu sezonu nie zachwy-
cały - Sparta w Łagowie po przerwie 
pokazała, że kondycyjnie jest o wiele lepiej 
przygotowana do rozgrywek niż Iskra, a 
Hutnik zwyciężył wyraźnie nie byle kogo, 
bo Tomaszów. W opinii trenera z Pieńska 
Wojciecha Szubartowskiego w grze jego 
drużyny widać lekką progresję, co rokuje 
optymistycznie na najbliższe mecze. 

Wyniki z 4 września: 
Górnik Węgliniec - KS Łąka 1:2 (1:2), 

Michaluk - Fulczyński, Ginda. Iskra Łagów 
- Sparta Zebrzydowa 2:4 (2:1), Radziul 
2 - Baudur, Wilk, Walęga, Kumoś. LKS 
Ocice - GKS Iwiny 1:0 (0:0), Orda. Hutnik 
Pieńsk - GKS Tomaszów Bolesławiecki 
3:1 (1:1), Wojdak, S. Szubartowski, M. 
Szubartowski - Skóra. LZS Radogoszcz 

- Przyszłość Dłużyna 4:3 (1:0), Grygo 2, 
Wojnicki, samobójcza - Rękas, Nieścior, 
Paciorek. LZS Łaziska - Jawa Otok 1:2 
(1:0), Krzysik - Dąbrowski, Pańczyk. Co-
smos Milików - Apis Jędrzychowice 1:2 
(0:1), samobójcza - Posioł, Odzioba.

Wyniki z 31.08: 
Sparta Zebrzydowa - GKS Iwiny 1:1 

(1:1). Jawa Otok - Hutnik Pieńsk 1:0 (1:0). 
Apis Jędrzychowice - LZS Łaziska 3:1 (0:0). 
LZS Łąka - Cosmos Milików 5:2 (5:0). 
Przyszłość Dłużyna - Górnik Węgliniec 
4:4 (1:3). LZS Radogoszcz - LKS Ocice 
3:3 (2:2). GKS Tomaszów Bolesławiecki - 
Iskra Łagów 5:0 (0:0).                      (kos)

Grupa I
Amfibolit Leszczyniec - Orły Lipienica 2:3 

(1:1), Uran Okrzeszyn - Kwarc-Nowak Eko Pi-
sarzowice 0:11 (0:6), Auxilia Janiszów - Lesk 
Sędzisław 1:6, Bóbr. Marciszów - Czarni 
Przedwojów 2:0 (0:0), Spójnia Sady - Gnejs 
Ogorzelec 1:1 (1:1), Dragon Miszkowice - 
Bóbr. Opawa 4:1 (1:1)
1. Pisarzowice 2 6 17:1
2. Sędzisław 2 6 9:1
3. Miszkowice 2 6 7:2
4. Marciszów 2 6 3:0
5. Spójnia Sady 2 4 4:3
6. Przedwojów 2 3 9:4
7. Lipienica 2 3 4:8
8. Ogorzelec 2 1 1:2
9. Leszczyniec 2 0 3:6
10. Bór Opawa 2 0 3:7
11. Janiszów 2 0 3:15
12. Okrzeszyn 2 0 0:14

Grupa II
Potok Karpniki - LZS Kostrzyca 3:0 (0:0), 

Rudawy Janowice Wielkie - Hottur Borowice 
3:3 (0:2), bramki dla Hotturu: Hubner, Bre-
dicki, Klimas, KS Maciejowa - GLKS Czernica 
4:1 (2:0), Pub Gol II Jelenia Góra - Juvenia 
Rybnica 1:3 (1:1), Lotnik II Jeżów Sudecki 

- Lechia Piechowice 4:6 (0:2), bramki dla 
Lechii: Myszka x3, Śmigasiewicz x3, Sokół 
Sokołowiec - Bobry Wojanów 1:4, SP Gol 
Jelenia Góra - Pogoń Wleń 1:5 (1:3)
1. Pogoń Wleń 3 9 12:3
2. Bobry Wojanów 3 9 13:5
3. Juvenia Rybnica 3 7 10:7
4. Lechia 3 6 14:7
5. Maciejowa 3 6 9:5
6. Potok Karpniki 3 5 6:3
7. Rudawy Janowice 3 5 10:9
8. Sokołowiec 3 3 6:9
9. Kostrzyca 3 3 3:6
10. SP Gol 3 3 3:9
11. Hottur Borowice 3 2 6:7
12. Czernica 3 1 4:9
13. Lotnik II DSR 3 0 7:15
14. Pub Gol II 3 0 3:13

Grupa III
Bazalt Wojciechów - KS Pasiecznik 0:5 

(0:3), Kwisa Mroczkowice - LZS Henryków 
2:1 (1:0), Granica Miłoszów - Rolnik Rząsiny 
14:1 (9:1), LKS Świecie - Fatma Pobiedna 0:2 
(0:0), LZS Pisarzowice - LZS Kościelnik 1:4 
(1:2), Olsza II Olszyna - pauza

1. Kościelnik 2 6 14:2
2. Pasiecznik 2 6 9:1
3. Mroczkowice 2 6 5:1
4. Pobiedna 2 6 4:1
5. Miłoszów 1 3 14:1
6. Pisarzowice 2 3 6:4
7. Olsza II 1 0 1:2
8. Henryków 2 0 2:6
9. Wojciechów 2 0 0:10
10. Świecie 1 0 1:12
11. Rząsiny 2 0 1:17

Grupa IV
Orliki Węgliniec - LZS Brzeźnik 0:3 (0:1), TS 

Parzyce - LZS Niwnice 6:1 (4:0), KS Kotliska - 
Rybak Parowa 5:4 (2:1), Chrobry Nowogrodziec 

- LZS Sobota 11:0 (7:0), Kwisa Kierżno - Roan 
Tomisław 0:1 (0:0), Granit Gierałtów - pauza
1. Chrobry 2 6 13:0
2. Kotliska 2 6 12:4
3. Brzeźnik 2 6 6:1
4. Parzyce 2 6 9:3
5. Orliki 2 3 8:5
6. Tomisław 2 3 1:2
7. Kierżno 1 0 0:1
8. Parowa 2 0 6:8
9. Gierałtów 1 0 1:3
10. Niwnice 2 0 3:14
11. Sobota 2 0 0:18

Grupa V
Bóbr Dąbrowa - Znicz Kruszyn 3:7, Kolo-

nia Bolesławiec - LKS Dobra 1:3, LKS Kraśnik 
Dolny - GKS Gromadka 2:4, KS Zbylut Zbylu-
tów - LZS Nowa 0:6, LZS Mierzwin - Majdan 
Bolesławice 4:4 (3:1), KS Stare Jaroszowice 

- KS Trzebień 5:0 (1:0)
1. St. Jaroszowice 2 6 12:0
2. Nowa 2 6 12:2
3. Gromadka 2 6 9:2
4. Znicz Kruszyn 2 6 12:6
5. Majdan 2 4 10:4
6. Mierzwin 2 4 8:4
7. Dobra 2 3 6:6
8. Kraśnik Dolny 2 0 4:10
9. Kolonia 2 0 1:8
10. Trzebień 2 0 0:9
11. Dąbrowa 2 0 3:14
12. Zbylutów 2 0 0:12

Grupa VI
LZS Radomierzyce - LZS Zaręba 5:0 (3:0), 

Orzeł Kostrzyna - WKS Działoszyn-Krzewina 
4:0 (1:0), LZS Porajów-Kopaczów - Sudety 
Sieniawka 5:3 (2:2), Piast Czerwona Woda 

- Lech Ręczyn 6:1 (2:0), Nysa II Zgorzelec - 
WKS Żarki Średnie 10:2 (6:0)            (rob)

Wyniki klasy B

Fragmenty meczu 
Gryf Gryfów Śl. - 
Skalnik Rębiszów.
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Wystawcy z Polski:
1. Spółdzielnia Mleczarska „KaMos”
ul. Towarowa 41, 58-400 Kamienna Góra
e-mail: marketing@kamos.pl
www.kamos.pl
Tel.: 880-746-674
Oferta: Produkcja podstawowej galanterii mleczar-
skiej oraz sera pleśniowego Camen Blue
2. Pracownia Artystyczna ALTER EGO Beata Grzesiak
ul. Reja 3/3, 58-530 Kowary
e-mail: alterego@artfusing.pl
www.artfusing.pl   Tel.: 504-446-943
Oferta: Produkcja szkła artystycznego i użytkowego, 
m.in.: talerze, patery, misy, świeczniki, lustra, biżuteria.
3. Beata Makutynowicz
ul. Konstytucji 3 Maja 10, 58-540 Karpacz
e-mail: beatamak71@wp.pl  Tel.: 694-452-930
Oferta: Wyroby rękodzielnicze ze starego drewna, 
ręcznie malowane.
4. LIŚCIAKI I RYMOWANKI
ul. Jagiellońska 5/1, 58-530 Kowary
e-mail: sokolowska_b@wp.pl
www.lisciaki-kowary.pl
Tel.: 695-180-910
Oferta: Obrazy wykonane z liści i kwiatów. Tomiki 
wierszy ilustrowane liśćmi
5. Werner Pietrzyk
ul. Wojska Polskiego 6, 58-530 Kowary
Tel.: 513-018-540
Oferta: Rzeźba w drewnie: szopki bożonarodze-
niowe, dziadki do orzechów, aniołki.
6. Barbara Asłamowicz, Elżbieta Zawadzka
ul. Metalowców 4/16, 59-400 Jawor
e-mail: barasl@wp.pl    Tel.: 076/870-31-79
Oferta: Haft matematyczny- obrazy, kartki, zakładki.
7. Pasieka Pod Lipą
ul. Bolesława Prusa 26, 58-573 Piechowice
Tel.: 694-327-474
Oferta: Prawdziwe miody odmianowe, kit pszczeli, 
pyłek kwiatowy oraz wyroby z wosku pszczelego.
8. Pasieka Wędrowna Mistrz pszczelarstwa 
Witold Kaleta
ul. Stradomia Wierzchnia 83, 56-500 Syców
e-mail: wito83@tlen.pl   Tel.: 698-138-910
Oferta: Sprzedaż produktów pszczelich, miody 
odmianowe, pyłek kwiatowy, propolis.
9. Pasieka na Malinowym Wzgórzu
ul. Młyńska 1/53, 59-540 Świerzawa
e-mail: andrzejrzeszut1@wp.pl
Tel.: 604-917-693 lub 075/713-54-11
Oferta: Miód pszczeli, miody pitne, sok z malin 
(tłoczony na zimno), wino z malin, maliny w syro-
pie, konfitury z malin
10. ARTDECO Barbara Grocholska
ul. Słoneczna 6, 59-170 Przemków
e-mail: zygmuntgrocholski@wp.pl
www.zygmunt.lif.pl   Tel.: 509-489-839
Oferta: ikony pisane na drewnie, malarstwo
11. NATALI Natalya Nesterova
ul. 1 Maja 15/17 m. 4, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: permnat@gmail.com   Tel.: 509-466-663
Oferta: Unikatowe ubrania z przędzy lnianej 
ręcznie robione ramy obrazów iluster wykonane 
ze starego drewna
12. NOEL Henryk Nowakowski
ul. Czereśniowa 14, 55-100 Trzebnica
e-mail: noel@onet.pl
Tel.: 604-504-644, 071/312-10-50
Oferta: Napój jabłkowy - jabłecznik trzebnicki -cydr, 
naturalny ocet jabłkowy, powidła,sok oraz mozaiki 
kamienne - klasyczne
13. Bogdan Heliński
Mała Kamienica 98, 58-512 Stara Kamienica
Tel.: 075/75-94-827
Oferta: Miód z pasieki własnej
14. A-art. Aldona Staroń
ul. Kolejowa 142, 59-400 Jawor
e-mail: aldonaart46@wp.pl    Tel.: 696-081-822
Oferta: Biżuteria artystyczna - obrazy, chusty ma-
lowane na jedwabiu, akwarele, pastele
15. MEZO Krzysztof Płachta
ul. Dąbrowskiego 20/2, 59-400 Jawor
Tel.: 075/870-44-17, 501-234-325
Oferta: Minerały Dolnego Śląska, biżuteria
16. Przetwory domowe WRZOSOWEJ KRAINY  
z Gromadki - Danuta, Henryk Bronowiccy
ul. Okrężna 7, 59-706 Gromadka
e-mail: henryk.bronowicki@neostrada.pl
Tel.: 602-498-476, 075/738-23-15
Oferta: Przetwory domowe owocowo-warzywne oraz 
preparaty na bazie ziół. Ok. 80 różnych produktów.
17. INVOLUTE Anna Siudzińska
os. Widok 4/2, 58-560 Jelenia Góra
e-mail: sklep@involute.pl
www.involute.pl    Tel.: 691-233-847
Oferta: Produkcja i sprzedaż biżuterii artystycznej
18. Fundacja S.O.S. Codzienność
ul. Przesmyckiego 8, 58-560 Jelenia Góra
e-mail: alina@codziennosc.org
www.codziennosc.org
Tel.: 698-498-972
Oferta: obrazy, biżuteria, ozdoby, przedmioty 
użyteczne, poduszki, torby
19. PH JARKO
ul. Goduszyńska 19a, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: phjarko@wp.pl
Tel.: 603 879 120, 609 278 345

Oferta: Sprzedaż artykułów tj: wyroby ze skóry, 
wełny (czapki, kapcie, skóry, skarpety itp), wyroby 
z kamieni (minerały, wisiorki), mapy i przewodniki 
terenu, wyroby z ceramiki, rzeźby i wyroby z 
drewna, pamiątki regionalne itp.
20. Gospodarstwo ekologiczne KOZIA ŁĄKA
ul. Lipowa 3, 58-531 Łomnica
e-mail: kozialaka@kopa.pl
www.kopa.pl   Tel.: 608-554-571
Oferta: Sery kozie łomnickie, sernik z koziego sera
21. PHU MELANIT Małgorzata Szajnoga
ul. Stroma 11, 58-573 Piechowice
e-mail: szajnoga.melanit@gmail.com
Tel.: 601-174-115
Oferta: Minerały naturalne, syntetyczne; pamiątki 
regionalne
22. Ewa Kokoszka i Janusz Selent
ul. Bema 15, 58-304 Wałbrzych
e-mail: kokoszkowa@o2.pl    Tel.: 074/848-16-99
Oferta: Obrazy, kartki okolicznościowe wykonane 
techniką haftu wstążeczkowego. Rzeźba w drewnie.
23. Pasieka Produkcyjna Jerzy Tukajło
ul. Daszyńskiego 5a, 58-533 Mysłakowice
Tel.: 075/713-12-74, 513-547-803
Oferta: Miody z własnej pasieki
24. Sebastian Buczek PRACOWNIA RZEŹBY
ul. Wolności 303/8, 58-560 Jelenia Góra
e-mail: hator.gonia@gazeta.pl
Tel.: 516-145-838, 509-362-542
Oferta: Rzeźba i płaskorzeźba na lipie; ciasta domowe
25. Gospodarstwo agroturystyczne MONTE 
CHRISTO
ul. Pomocne 80, 59-424 Męcinka
e-mail: ga.monte.christo@gmail.com
Tel.: 500-432-243, 076/870-87-25
Oferta: Chleb tradycyjnie wypiekany na zakwasie
26. Gospodarstwo Pasieczne - Władysław 
Martyniak
ul. Kolejowa 35/3, 59-420 Bolków
Tel.: 075/741-41-17, 607-848-853
Oferta: wyroby z wosku pszczelego - świece oraz 
figurki woskowe oraz miód z własnej pasieki
27. Wyroby dekoracyjne Export Import Halina 
Nędza
ul. Młynarska 2, 58-170 Dobromierz
Tel.: 785-925-988
Oferta: Produkty wyplatane z siana, mchu, brzozy: 
zwierzątka, wianki, doniczki itp.
28. AVC Lighting sp. z o.o.
ul. Karola Miarki 42, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: info@avc-lighting.pl
www.avc-lighting.pl  Tel.: 662-299-906
Oferta: Producent wysokiej jakości modularnego syste-
mu oświetleniowego „ledmodula”na bazie techniki LED
29. Zuzanna Czajkowska
ul. C.K.Norwida 3, 59-400 Jawor 
Tel.: 076/729-28-46
Oferta: Rękodzieło ludowe- haft richelieu, płaski, 
wstążeczkowy: serwety, obrusy,kartki
30. Gospodarstwo rolne
ul. Pomocne 34, 59-424 Męcinka
e-mail: aniela paniczak@gmail.com
Tel.: 076/870-89-10
Oferta: Wiejski chleb tradycyjny, wiejsko-żytni na 
zakwasie i serwatce opalany drzewem, swojski 
smalec,masło, ser biały, ogórki
31. GALLENA FHU
ul. Brzeziniec 37, 59-630 Mirsk
e-mail: galena-jg@wp.pl
www.galena.jgora.pl  Tel.: 606-917-730
Oferta: zdrowotne poduszki z łuski gryki, orkiszu, 
materace zdrowotne
32. Ceramika ZOSIA Zofia Czerniak
ul. Gierałtów 52D, 59-730 Nowogrodziec
e-mail: biuroceramika-art.@wp.pl
www.ceramika-art.pl
Tel.: 075/736-83-46, 511-147-707
Oferta: Ceramika Bolesławiec - rękodzieło. Produk-
ty stołowe i dekoracyjne
33. Kamińska Małgorzata
ul. Wieża 56, 59-620 Gryfów Śląski
Tel.: 791-095-157
Oferta: Wyroby szydełkowe i haftowane (serwety 
i ozdoby choinkowe).
34. MADA Magdalena Sienkiewicz
ul. Obrońców Pokoju 1/3, 58-580 Szklarska Poręba
e-mail: s-mada@tlen.pl
www.madebymada.pl
Tel.: 692-218-302
Oferta: Biżuteria wykonywana ręcznie z różnych rodza-
jów szkła, również ceramiki, emalii komórkowej, filcu itp.
35. Gospodarstwo Rolne Jadwiga Gołubińska
58-508 Komarno
Tel.: 663-133-325
Oferta: Malina, aronia- przetwory+sadzonki
36. Koło Gospodyń Wiejskich
ul. Godebskiego 1, 58-533 Mysłakowice
Tel.: 602-378-250
Oferta: Sprzedaż i degustacja pierogów, ciast, 
jabłek pieczonych
37. Gospodarstwo ekologiczne „Kowalowe skały”
Wrzeszczyn 25a, 58-508 Jelenia Góra
e-mail: kowalruschil@gmail.com
www.kowaloweskaly.republika.pl
Tel.: 502-252-730
Oferta: Wyroby rękodzielnicze z filcu (torby, makat-
ki); Wyroby wędliniarskie z jagnięciny

38. Jadwiga Stach
ul. Górna 12, 58-321 Jugowice   Tel.: 723-965-146
Oferta: Stroiki
39. Rekodzieło Artystyczne Ewa i Dariusz Nowaccy
ul. Kolonia Moniuszki 4, 67-120 Kożuchów
e-mail: dario850@interia.pl   Tel.: 608-240-186
Oferta: Wyroby ze sznurka - postacie, ozdoby, wisiorki
40. Barbara Tyrka
Świerki 85, 51-451 Świerki   Tel.: 074/871-11-66
Oferta: Haft krzyżykowy
41. Ceramika Rodziny Rudnickich RR Karolina 
Rudnicka
Dobków 104, 59-540 Świerzawa
e-mail: ceramikarr@wp.pl
www.ceramikarr.pl
Tel.: 075/713-44-55, 785-925-983
Oferta: Ręcznie robiona ceramika dekoracyjna
42. Pracownia Artystyczna KOLOREK
Wilków 72, 59-500 Złotoryja
e-mail: jan_olszowy@op.pl
Oferta: Szkło ręcznie dmuchane, malowane i 
formowane
43. ZPHU LEWICKI BRONISŁAW
ul. Kolejowa 53, 57-230 Kamieniec Ząbkowicki
e-mail: plpost@interia.pl   Tel.: 503-890-084
Rękodzieło, malowane szkło, wycinanki łowickie
44. Irena Wydra
Proszówka 16, 59-620 Gryfów Śląski
e-mail: irenawydra6@wp.pl   Tel.: 604-922-420
Oferta: Rzeżby w drewnie lipowym oraz serwetki, wy-
szywanki - haft krzyżykowy i wyroby z papieru (origami).
45. CAREN Katarzyna Kubów
ul. Przeskok 2/2, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: kachak@op.pl   Tel.: 605-22-66-69
Oferta: Biżuteria sztuczna, szklana, anioły  
z masy solnej
46. Stowarzyszenie Twórców Kowarskich
ul. Jagiellońska 5/9, 58-530 Kowary  
Tel.: 506-926-833
Oferta: Haft krzyżykowy - wyroby na szydełku, 
biżuteria (kamień półszlachetny)
47. AD REM Wydawnictwo Poligrafia
ul. Okrzei 12, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: wydawnictwo.adrem@onet.pl
Tel.: 608-315-798
Oferta: Działalność wydawnicza
48. PLAN Wydawnictwo Turystyczne
ul. Słowackiego 14, 58-500 Jelenia Góra
Oferta: Wydawnictwo Turystyczne - publikacje 
krajoznawcze
49. Warsztat Wiesławy Dowchań
Wolimierz 58, 59-820 Leśna
e-mail: stodola@stodola.com.pl
www.stodola.com.pl
Tel.: 508-246-630, 508-246-644
Oferta: Produkujemy odzież lnianą, narzuty, po-
włoczki dekoracyjne
50. Dekoratornia Halinki Helena Kopczyk
ul. Łabska 6/1, 58-560 Jelenia Góra
e-mail: dekoratorniahalinki@tlen.pl
Tel.: 508-804-924
Oferta: Dekoracje florystyczne, bukiety, wianki, 
artykuły dekoracyjne, dekoracje okolicznościowe
51. Zakłady Mięsne Niebieszczańscy
Proszówka 36, 59-620 Gryfów Śląski
e-mail: niebieszczanscy@niebieszczanscy.pl
www.niebieszczanscy.pl    Tel.: 661-750-013
Oferta: rozbiór i przetwórstwo mięsa oraz sprzedaż 
hurtowa i detaliczna
52. Fiore Ogrody Karkonoszy mgr inż. Kata-
rzyna Wiącek
ul. Wrocławska 120, 58-508 Jelenia Góra
e-mail: sklep@ogrodykarkonoszy.eu
www.ogrodykarkonoszy.eu
Tel.: 600-874-519
Oferta: Produkcja roślin ogrodowych. Specjalność 
byliny, rośliny pnące.
53. Pracownia projektowa „Stary dom” Bartło-
miej Jankowski
ul. Bohaterów znad Nysy 1, 59-630 Mirsk
e-mail: biuro@jankowskimarek.pl
www.jankowskimarek.pl
Tel.: 075/783-45-22 i 075/783-48-90
Oferta: Inwenteryzacja architektoniczna starych 
domów, adaptacje starych domów do nowych 
funkcji, projekty stolarki historycznej
54. Okna Drzwi Schody-Marek Jankowski
ul. Bohaterów znad Nysy 1, 59-630 Mirsk
e-mail: biuro@jankowskimarek.pl
www.jankowskimarek.pl
Tel.: 075/783-45-22 i 075/783-48-91
Oferta: Okna,drzwi,schody wg indywidualnych 
projektów do domów zabytkowych i domów 
budowlanych
55. ART-EL Elżbieta Telatyńska
ul. Młyńska 1/54, 59-540 Świerzawa
e-mail: artela@wp.pl 
Tel.: 075/713-43-91, 607-208-496
Oferta: Wyroby ceramiczne wylepiane ręcznie 
różnymi technikami głównie naczynia, figurki, 
przedmioty użytkowe
56. PASIEKA WĘDROWNA
ul. Krótka 4, 67-200 Głogów-Serby
e-mail: cool-school@wp.pl
Tel.: 504-225-853, 509-419-993
Oferta: miody i produkty pasieczne, degustacja 
miodów.

57. Pasieka Witosza
Staniszów 13 A, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: a.belcier@interia.pl   Tel.: 605-037-516
Oferta: Sprzedaż wyrobów pszczelich z własnej 
pasieki
58. Dragon System Przemysław
ul. Kiepury 56/1, 58-506 Jelenia Góra
e-mail: twojemiasto@jelenia.pl
Tel.: 530-445-898
Oferta: Sprzedaż produktów pszczelich z własnej 
pasieki BARTNIK SUDECKI
59. Pasieka „Pod Wielką Sową”
Piskorzów 34, 58-250 Pieszyce
e-mail: gabrielanowochodzka@gmail.com
Tel.: 668-413-155
Oferta: Miody odmianowe i mieszane, suplementy 
diety, świece z naturalnego wosku pszczelego, 
ekologiczne materace i poduszki gorczycowe
60. INNOGLASS Agnieszka Ślipko-Strzałkowska
ul. Jagiellońska 26, 58-560 Jelenia Góra
e-mail: agnieszkaslipko@gmail.com
Tel.: 793-573-313
Oferta: Projektowanie i realizacja szkła artystycz-
nego i użytkowego: witraż, fusing, szklane kafle, 
dekory do łazienek i kuchni, ramy do luster
61. Spiżarnia miodowa
ul. Broniewskiego 13, 55-200 Oława
e-mail: kontakt@spizarniamiodowa.pl
www.spizarniamiodowa.pl
Tel.: 691-529-142
Oferta: Miody i produkty pochodzenia pszczelego
62. Stowarzyszenie Lokalna Grupa Działania 
Partnerstwo Ducha Góra
ul. Daszyńskiego 29, 58-533 Mysłakowice
e-mail: dekterariat@duchgor.org
www.duchgor.org
Tel.: 075/644-21-65
Oferta: Skarby z polskich okolic: wiejskie jaja, 
śmietana, ser, masło, chleb, smalec, suszone 
zioła, warzywa
63. Galeria Folk-Art.
pl. Ratuszowy 53, 58-500 Jelenia Góra
Tel.: 605-245-242
Oferta: Produkty związane z promocją Jeleniej 
Góry: kubki, kufle, talerze, długopisy z logo miasta
64. PPHU „CC” Irena Maciuszonek-Czorycka
ul. Lwówecka 1, 58-508 Siedlęcin
e-mail: lennatura@gmail.com
www.lennatura.pl  Tel.: 508-136-248
Oferta: Odzież lniana damska i męska
65. Ogrodnictwo
ul. Głucha 17a, 59-400 Jawor
e-mail: polgo@wp.pl    Tel.: 502-481-868
Oferta: Produkcja i sprzedaż ziół i ciekawych 
roślin ozdobnych
66. Helena Wiśniewska HelenaART.pl Rękodzieło
ul. Plac Cichy 8, 58-560 Jelenia Góra
e-mail: helena@helenaart.pl
www.helenaart.pl   Tel.: 604-708-812
Oferta: Malowanie i zdobienie techniką DECOUPAGE
67. Bzik-Studio Michalski Tomasz
ul. Podleśna 52, 58-500 Jelenia Góra
e-mail: bzik@bzikstudio.com
www.bzikstudio.com
Tel.: 605-289-927
Oferta: witraż, fusing, mozaika, warsztaty arty-
styczne, piaskowanie szkła, projektowanie graficz-
ne, ilustracja, malarstwo

Wystawcy z Czech:
1. CZECH BIJOUX s.r.o.
Košt’álov 20, 512 02 Košt’álov
e-mail: czechbojouxc@czechbijoux.com
www.czechbijoux.com
Tel.: 733-326-895, 774-752-235
Oferta: Naszyjniki, bransoletki, kolczyki
2. HOVORKOVY HOŘICKÉ TRUBIČKY
Trěšnova’ 7929, 508 07 Horíce
e-mail: milanihovorka@hovorkovytrubicky
www.hovorkowytrubicky.cz
Tel.: 00420/605-448-956

Oferta: Rurki z kremem hovorki z Hořic, według 
starego rodzinnego przepisu
3. Matěj Hnátek
Klášterní Skalice 39, 281 63 Kostelec n.Č.l
e-mail: matej.hnatek@seznam.cz
Tel.: 723 399 611
Oferta: Drobna ceramika ozdobna uzupełniona 
drutowaniem. Pokazy drutowania drobnych 
przedmiotów z ceramiki. Technikę będzie można 
wypróbować.
4. HOLS A.S. PIVOVAR VRATISLAVICE N.N.
Zlatwicka 1128/6, 111 21 Praha
e-mail: łoman@hols.cz
www.pivo-konrad.cz
Tel.: 606-747-172
Oferta: Piwo Konrad Červeny Král
5. Petr Klamt
Zásada 213, 468 25 Zásada
e-mail: petr.klamt@seznam.cz
www.kulicka-bizuterie.cz
Tel.: 608-925-632
Oferta: Produkcja koralików i elementów biżuterii
6. Tomáš Laurin
Zásada 345, 468 25 Zásada
e-mail: renata-varo@seznam.cz Tel.: 777-559-338
Oferta: Szkło SIMAX, świeczniki na świeczki 

„podgrzewacze”, temperatura 1200 stopni, własna 
produkcja + szydełkowane koraliki i kolczyki
7. Petr Frolík - Pražírna kávy
Viralkova 555, 517 24 Borohradek
e-mail: raficko@rolny.cz Tel.: 602-405-593
Oferta: Prażona kawa
8. Tomáš Pelikán -TOMPELI
Splzov 8, 
e-mail: tompeli@volny.cz
www.tompeli.cz   Tel.: 777-636-100
Oferta: Sery, twarogi, kwaśne mleko i jogurty
9. KITL s.r.o.
Pasirska 60, 466 01 Jablonec nad Nisou
e-mail: bartova@kitl.cz
www.kitl.cz   Tel.: 725-709-745
Oferta: Produkujemy wina lecznicze Złoty i Czer-
wony „Szlaftrunk” oraz soki Zivotabudic i Medu-
cinka. Nawiązujemy do dziedzictwa po doktorze 
Kittelu, słynnym lekarzu działającym w XVIII wieku 
na pograniczu Gór Izerskich i Karkonoszy
10. Glass Motiv Beads s.r.o.
v Luzich i. 345/11, 466 02 Jablonec nad Nisou
e-mail: iva.spnrova@glassmotivltd.cz
Tel.: 483-346-483
Oferta: Produkcja szklanych koralików i szklanej 
biżuterii oraz innych modnych ozdób ze szkła
11. Drda Glass s.r.o.
Hut 27, 468 26 
e-mail: ingo@drda-glass.cz
Tel.: 483-397-214;602-506-367
Oferta: Sprzedaż szklanych koralików i szklanej biżuterii
12. Petr Macháčka
Splzov, u Zelezneho Brody   
Tel.: 728-040-921
Oferta: Szklane koraliki i biżuteria
13. Manfred Lindner
Jahodowa 212, 468 01 Jablonec nad Nisou
e-mail: manfredlindner@centrum.cz
Tel.: 483-302-135
Oferta: Produkcja biżuterii z kamieni szlachetnych
14. Atelier Marcela
Mechova 3620/1, 466 01 Jablonec nad Nisou
e-mail: marcela.hladik@seznam.cz
Tel.: 737-174-989;739-439-991
Oferta: Produkcja szklanej biżuterii tylko z cze-
skiego szkła. Naszą specjalnością jest klejenie 
na żyłkę i łańcuszek, oprócz tego zajmujemy się 
projektowaniem i designem naszych wyrobów
15. Jiří Morávek
Vlastovci 4, 466 01 Jablonec nad Nisou
e-mail: glassunicum@glassunicum,cz
www.glassunicum.cz
Tel.: +420 724 046 014
Oferta: Szklane kwiaty i figurki, biżuterię z korali-
ków robionych na prasie do szkła, oferta HOBBY 
PROGRAM, drobne podarunki

Promocja Produktów Karkonoskich
Podczas 9. Wystawy produktów regionalnych „Wyprodukowano pod Śnieżką” swoje wyroby zaprezentują 82 firmy produkcyjne, rzemieśl-

nicze oraz handlowe, w tym 67 wystawców z Polski i 15 gości z Czech. W ostatnich latach obserwuje się wzrost zainteresowania produktami 
regionalnymi. Rosnąca z roku na rok liczba uczestników świadczy o popularności imprezy, która organizowana jest przez Karkonoską Agencję 
Rozwoju Regionalnego S.A. w Jeleniej Górze.

Zapraszamy wszystkich do odwiedzenia Placu Ratuszowego od 11.00 do 18.00 w piątek 09 września br. Tradycyjnie będzie ekspozycja, sprzedaż 
oraz degustacja prezentowanych wyrobów karkonoskich. Wśród produktów znajdą się artykuły spożywcze, takie jak: chleby, dżemy, sery, różne 
odmiany miodu oraz nalewki owocowe, a także wyroby rękodzielnicze m.in. ceramika artystyczna, rzeźby w drewnie, szkło artystyczne, biżuteria, 
haftowane obrazy, odzież lniana i wiele innych. 

Do konkursu, który zawsze towarzyszył wystawie, wprowadzone zostały zmiany. Tradycyjnie rozstrzygnięcie nastąpi w kategorii „Najciekawszy 
Produkt Karkonoski”, ale nowością będzie druga kategoria „Karkonoski Produkt Spożywczy”. W każdej kategorii wyłonieni zostaną trzej równorzęd-
ni zwycięzcy. Nagrodą będzie pamiątkowy dyplom i statuetka „JELONKA KARKONOSKIEGO” - rzeźba w wykonaniu pana Wernera Pietrzyka z Kowar. 
KARR SA ma nadzieję, że przyznawanie statuetki stanie się tradycją konkursu i pożądaną nagrodą wśród producentów wyrobów regionalnych.

Czas spędzony na wystawie umilać będą występy: grupy EVERGREEN DIXIELAND BAND z Czech oraz regionalnych zespołów ludowych 
Janicki i Kowarskie Wrzosy. Dodatkową atrakcją będzie równolegle odbywająca się impreza organizowana przez JCK - Happening „Barejada”.

Medialny patronat nad wystawą sprawują „Nowiny Jeleniogórskie”, Muzyczne Radio, telewizja DAMI, telewizja KarkonoszePlay oraz portal 
Jelonka.com. Realizacja przedsięwzięcia odbywa się w ramach projektu pn. „Stworzenie Sieci Punktów Kontaktowych Czesko-Polskiej Współpracy 
Gospodarczej”, dofinansowanego z Programu Operacyjnego Współpracy Transgranicznej Republika Czeska-Rzeczpospolita Polska 2007-2013.
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Trwa II edycja konkursu „Fotka z Wakacji”. 
Czekamy na zdjęcia. Liczy się pomysł, fantazja, 
dowcip. Wszystkie nadesłane zdjęcia będą 
opublikowane na naszej stronie internetowej 
www.nj24.pl. Zasadą jest przysyłanie przez 
jedną osobę tylko JEDNEJ fotki. Konkurs trwać 
będzie do końca września br. 

Warunkiem uczestnictwa w konkursie jest 
dostarczenie do redakcji zdjęcia w formie elek-
tronicznej - na adres: wakacje@nj24.pl lub na 
płycie CD. Powinny być to pliki nie mniejsze niż 
100 KB i nie większe niż 500 KB. Zgłoszenie 
zdjęcia jest równoznaczne z posiadaniem do 
niego praw autorskich oraz wyrażeniem zgody 
na jego publikację w „Nowinach Jeleniogór-
skich” i na stronie www.nj24.pl

Każde zdjęcie otrzyma numer identyfi-
kacyjny i będzie można na nie głosować za 

pomocą sms i kuponów zamieszczonych 
w gazecie. Zdjęcie z największą ilością sms 
wygra. Głosowanie potrwa do 30 września. 
Do wzięcia udziału w konkursie nieodzowne 
jest wypełnienie kuponu zgłoszeniowego. W 
kolejnych informacjach o konkursie podamy 
numer sms i warunki głosowania.

Główną nagrodą jest pobyt weekendowy 
w CENTRUM BABYLON LIBEREC dla dwóch 
osób oraz nagrody dodatkowe: 3 równorzędne 
karnety (o wartości 400 zł każdy) do wykorzy-
stania w Studio SPA Zdrowia i Urody nr 7 w 
Szklarskiej Porębie. 

Czekamy na fotki z wakacji i życzymy 
miłej zabawy!

Adres redakcji: „Nowiny Jeleniogórskie”, 
ul. M. Curie Skłodowskiej 13 58-500 
Jelenia Góra z dopiskiem „Fotka z wakacji”.

Fotka z wakacji
Prześlij zdjęcie, wygraj nagrodę Parada rodzinna  

w Michałowicach
W sobotę 10 

września w Micha-
łowicach odbędzie 
się impreza dla 
miłośników nor-
dic walking oraz 
rowerów. Będzie 
sporo atrakcji dla 
całych rodzin.

Rodzinna Para-
da w Michałowi-
cach to impreza 
składająca się z 
Mistrzostw Kar-
konoszy i Para-
dy Rodzinnej w 
Nordic Walking 
oraz Letniej Pę-
telki Michałowic-
kiej i Mistrzostw 
Piechowic w MTB. 
Impreza ma na 
celu popularyzację 
osiedla Michałowi-
ce i Karkonoszy z 
siodełka roweru i 
poprzez coraz po-
pularniejszy spacer z kijami.

Impreza rozpoczyna się o godz. 12 i potrwa do godz. 19. W programie sze-
reg atrakcji dla dorosłych i dla dzieci, wśród nich m.in. biesiada przy ognisku.

Organizatorami imprezy są: Urząd Miasta w Piechowicach, Rada Osie-
dla Michałowice, Stowarzyszenie Michałowice oraz radny Michałowic 
Bogdan Widak.

(rob)

Relaks z Rowerem
11.09.2011 r. niedziela, godz. 9.30 zbiórka i 

start, plac Ratuszowy w Jeleniej Górze. Trasa: 
Jeżów Sudecki, Płoszczynka, Rząśnik, Sokoło-
wiec, Lubiechowa, Przełęcz Widok, Dziwiszów, 
Jelenia Góra. Trasa liczy około 50 km. Podczas 
wycieczki możemy zbierać punkty do odznaki 
kolarskiej. Uczestników obowiązuje jazda w 
kaskach, posiadanie podstawowego zestawu 
naprawczego, oświetlenia rowerowego. Osoby 
nieposiadające ważnej legitymacji PTTK na 2011 
r. ubezpieczają się we własnym zakresie. Osoby 
niepełnoletnie odbywają wycieczkę z dorosłym 
opiekunem. Wycieczkę prowadzi przewodnik 
sudecki Jan Jabłoński.

(isz)

Z kijkami za pan brat
10.09.2011 r. sobota, godz. 8.50 zbiórka na dworcu 

PKS w Jeleniej Górze. Przejazd autobusem PKS linią 
Jelenia Góra - Karpacz. Wysiadamy w Sosnówce 
Dolnej. Idziemy: Babia Ścieżka, Kaplica Św. Anny, DW 
Lubuszanin, Czoło, Karpacz Górny, schodzimy Drogą 
Saneczkową, Wodospad Łomnicy, Karpacz Bachus. 
Trasa liczy około 11 km. Powrót autobusem PKS do 
Jeleniej Góry godz. 16.20.

Podczas wycieczki obowiązuje posiadanie kijków 
oraz odpowiednie obuwie do wędrowania po drogach 
górskich, szutrowych. Osoby nieposiadające ważnej 
legitymacji PTTK na 2011 r. ubezpieczają się we 
własnym zakresie. Osoby niepełnoletnie odbywają 
wycieczkę z dorosłym opiekunem.

(isz)

- Jestem zwolennikiem turystyki 
świadomej. Nie interesuje mnie 
rekreacja na plaży - zaznacza 
Wojtek Wojciechowski, germanista, 
krytyk teatralny, nauczyciel języka 
niemieckiego w SP nr 8 w Jeleniej 
Górze. 

Wyjazd do Stambułu nauczy-
cieli biorących udział w projekcie 
Comenius (wymiana doświadczeń 
dotyczących edukacji pomiędzy 
nauczycielami SP nr 8 a nauczy-
cielami tureckimi, koordynator 
projektu - Magdalena Pabian) był 
przyczynkiem do poznawania jed-
nego z największych miast świata.

- Z premedytacją nie przeczytałem 
wcześniej żadnego przewodnika 
turystycznego po Stambule. Inte-
resowały mnie kwestie społeczne, 
polityczne, obyczajowe w tym kraju, 
mniej zabytki i informacje typu: lepiej 
kupić pieprz czy wanilię na targu. 

Przed wyjazdem do Stambu-
łu sięgnął po reportaże Witolda 
Szabłowskiego „Zabójca z miasta 
moreli”, w których autor opisuje 
zabawne i ciemne strony życia w 
Turcji, polityczne roszady w samym 
Stambule. Wcześniej poznał książki 
noblisty, Orhana Pamuka: „Śnieg” i 

„Stambuł”.

- Turcy, z którymi później rozmawia-
łem, byli w szoku, skąd czerpałem ta-
kie informacje... przyzwyczajeni byli do 
Europejczyków, którzy wiedzą, gdzie 
należy wypić herbatę i kupić chałwę.

O pięciu dniach spędzonych w 
Stambule Wojtek mówi: „to była 

podróż intensywna, Doświadczałem 
miasta z tureckimi przewodnikami 
i podczas samotnych wędrówek”. 
Stambuł zaskoczył go gęstą zabudo-
wą z wyraźnie zaznaczoną obecno-
ścią starych meczetów. To pierwsze 
wrażenie architektoniczne. Drugie 
doznanie, już ze środka meczetów, 
to poczucie dużej wspólnoty:

- Czuło się moc ich religii, solidar-
ność wiernych. I muszę dodać, że 
nie budziło to moich negatywnych 
skojarzeń. W Stambule czułem się 
bezpieczny. Pewnie, że rozmawia-
łem nie z radykalnymi islamista-
mi a wykształconymi, otwartymi, 
młodymi muzułmanami, idącymi 
za zmianami kulturowymi, jakie 
zachodzą w Europie. 

Stambuł w dużej części jest 
miastem zeuropeizowanym, ale 
mieszankę kulturową widać na 
każdym kroku. 

- Dzięki naszym przewodnikom, 
tureckim nauczycielom, mogliśmy 

zobaczyć zakątki Stambułu, do 
których przeciętny turysta nie 
dociera - opowiada Wojtek Woj-
ciechowski. - Najciekawsze były 
spotkania z mieszkańcami Stam-

bułu. Prowadziłem długie rozmowy 
z młodą nauczycielką angielskiego, 
ortodoksyjną muzułmanką, także 
te dotyczące praw i sytuacji kobiet. 

Stambuł dla Wojtka Wojciechow-
skiego okazał się miastem fascynu-
jącym, magicznym. 

- Połknąłem bakcyla Turcji, to na 
pewno. Interesują mnie społeczno-
polityczne sytuacje w tym kraju, 
staram się śledzić na bieżąco to, 
co aktualnie się dzieje - podróż do 
Stambułu rozbudziła w nim chęć 
świadomej turystyki kulturowej. 

- Nie mogę o sobie powiedzieć, 
że jestem podróżnikiem. Ale jak 

zmieniać krajobraz za oknem, to ra-
dykalnie. Fascynuje mnie literatura 
Coetzeego, kusi zatem Republika 
Południowej Afryki..

MPP

Kartka z podróży - Turcja

Nazwijmy ją Rukiye. W rozmowie przy herbacie stwierdziła sta-
nowczo, że jako młoda muzułmanka żyjąca w Stambule czuje się 
wolna i wyemancypowana, nikt nie może jej niczego narzucać.

Rukiye nie zgadza się z Orhanem Pamukiem, że Stambuł odzwierciedla hüzün, czyli melancholię. 
Ona kojarzy Stambuł z miłością do Boga, kraju i do wszystkich ludzi. 
Ja sam nie wiem, czy Stambuł jest oderwany od świata, ale bliski jestem opinii Brodskiego, który 
stwierdził, że Stambuł jest miastem „sfatygowanym”.
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Spora część trasy wiedzie przez pod-
mokłe ścieżki i w okolicy strumyków i 
źródełek - uwaga zatem na żmije zygza-
kowate występujące tu bardzo często!!! 
Na drogę należy zaopatrzyć się w dobre 
nieprzemakalne buty za kostkę. I patrzeć 
pod nogi - żmija atakuje tylko w bezpo-
średnim zagrożeniu (gdy ją nadepniemy). 

Wycieczkę poprowadzi Kinga Gordon-
Sieradzka, przewodnik sudecki z dwulet-

nim stażem, od roku należy do Gildii Prze-
wodników Sudeckich. Na co dzień Kinga 
(od 11 lat) jest... pedagogiem w Zespole 

Szkół Ponadgimnazjal-
nych im. Mickiewicza 
w Lubaniu. Lubi ten 
zawód, nie zamieniłaby 
na inny, ale jak mówi: 

„ktoś kiedyś zaraził mnie 
ciąganiem ludzi w góry. 
Kurs przewodników 
był marzeniem, pasją. 
Zmienił całe moje życie. 
Chociażby dlatego, że 
na kursie... poznałam 
męża”. 

Start bez taryfy 
ulgowej

Do Przecznicy do-
trzeć możemy z Jele-
niej Góry autobusem 
(lub busem z Podwala) 
w kierunku Świerado-
wa Zdroju - kurs przez 
Rębiszów. Na starcie 
musimy być uważni 

- nie liczmy na łatwe 
prowadzenie oznako-
wanym szlakiem. 

Z przystanku w Prze-
cznicy idziemy około 
200 metrów w kierun-
ku przeciwnym do tego, 
skąd przyjechaliśmy. 

Następnie skręcamy w lewo w wiejską 
drogę asfaltową. Ta prowadzi nas w 
górę około 1 km aż do dużego budynku 
będącego kiedyś Domem Pomocy Spo-
łecznej (obecnie na sprzedaż). Około 
200 metrów za tym obiektem skręcamy 
w lewo pod górkę w wąską asfaltową 
drogę (potem zmienia się w szutrową) i 
nią zdążamy aż do żółtego szlaku. Uff... 
start bez taryfy ulgowej, ale już jesteśmy 

na właściwej drodze. Dalej prosto aż do 
miejsca zwanego „dwoma mostkami” - 
przekraczamy mostki na rzece Mrożynce. 

- Nazwa rzeki odzwierciedla niezwykle 

„ciepłe” uczucia, jakich doznaje się podczas 
kąpieli - lojalnie uprzedza Kinga. - Za to na 
trasie znaleźć możemy imponujące krzaki 
jeżyn. Pierwszy posiłek mamy zapewniony. 

Żółty szlak odbija teraz w prawo i wie-
dzie... Ciemnym Wądołem, czyli głęboko 
wciętą, dawniej mocno zalesioną, doliną 
Mrożynki. Pogrążony w półmroku nawet 
w środku lata, szlak zyskał dawniej taką 
nazwę i sławę. Ale leśnicy wycięli gęsty 
las pokrywający zbocza od południowe-
go zachodu i wądół już nie jest ciemny. 
Mimo to, panujący tu nastrój wprowadzi 
nas w mroczne historie, których może-
my spodziewać się u celu wędrówki... 
Żółtym szlakiem trawersujemy zbocze 
Tłoczyny, aż napotkamy (za amboną 
myśliwską) wyraźne skrzyżowanie 
dróg. Najpierw odbijamy w prawo w 
poszukiwaniu jednego z najbardziej 
tajemniczych miejsc w Górach Izerskich. 

Na tropie Pogańskiej Kaplicy  
i Starej Jodły 

Miejsca te, choć zaznaczone na 
mapach, w terenie są trudne do odnale-
zienia. Musimy od skrzyżowania przejść 
około 200 metrów do małego zbiornika 
przeciwpowodziowego znajdującego 
się po naszej prawej stronie. Tu na 
poszukiwaczy czeka pierwszy tego dnia 
surwiwal. Zaraz przed zbiornikiem należy 
zejść w prawo w dół lasem około 80 
metrów (idzie się słabo zaznaczającą się 
w terenie starą drogą) i szukać pozosta-
łości jednego z najstarszych miejsc kultu 
w Sudetach - Pogańskiej Kaplicy. 

Przekazy mówią, że zamieszkujący 
tu Milczanie w głębokich lasach czcili 
Flinsa - zwanego również Lwińcem - 
bożka śmierci, zaświatów i ponownych 
narodzin. Ich życie spokojnie płynęło, 
dopóki nie rozpoczęto akcji zwalczania 
wszelkich przejawów pogaństwa, w 
tym tradycji Milczan. Uciekając przed 
prześladowaniami (w okolicach 1116 
r.), Milczanie postanowili ukryć swoje 
bóstwo w niedostępnej okolicy. W 
Górach Izerskich wybudowano miejsce 
schronienia - Pogańską Kaplicę. Naj-
prawdopodobniej pierwotnie istniał tu 
tak zwany Święty Gaj - leśne miejsce 
modlitw, a potem zaś chram, czyli 
świątynia. Dziś szczęściarzom być może 
uda się odnaleźć pozostałości budowli w 
postaci ociosanych kamieni po podmu-
rówce. Bardziej dociekliwi mogą pokusić 
się o... poszukiwanie Flinsa. Zwykle 
przedstawiany był jako dziad - trup 
ubrany w długi płaszcz. W jednej ręce 
trzymał pochodnie lub pęcherz, a na 
ramieniu siedział mu złoty lew. Miał on 
być jedynym bogiem, który wyprowadzał 
zmarłych z zaświatów do nowego życia, 
dając szanse na lepsze życie i naprawę 
złych uczynków.

- Jeśli w czasie wędrówki spotkacie 
kogoś (o co w grzbiecie Kamienickim 
Gór Izerskich wcale nie tak łatwo), przyj-
rzyjcie się mu dobrze - przestrzega Kin-

ga. - Być może odstający w 
okolicach ramienia płaszcz 
oznacza, że to nie leśnik czy 
turysta, lecz ukrywający się 
nadal przed prześladowania-
mi Lwiniec. 

W bezpośrednim sąsiedz-
twie miejsca Pogańskiej Ka-
plicy możemy też szukać Sta-
rej Jodły - a raczej tego, co 
po niej zostało. Dawniej, to 
ogromne drzewo o obwodzie 
około 3,6 m i wysokości 35 
m stanowiło doskonały punkt 
orientacyjny. Niestety, około 
13 lat temu jodła zakończyła 
swój żywot. Spróchniała i 
złamała się około 1,5 m nad 
ziemią. 150-letnia jodła była 
tak wielka, że czterech doro-
słych mężczyzn z ledwością 
zdołało ją objąć. 

Sprawdź moc Wolframowego 
Źródła

Wracamy na ścieżkę, a potem do 
skrzyżowania. Jeszcze raz zbaczamy z 
żółtego szlaku, tym razem schodząc na 
lewo. Po około 500 metrach dojdziemy 
do Wolframowego Źródła. 

Legenda głosi, że w miejscu, gdzie 
ukryto Flinsa, wytrysnęło z ziemi źródło, 

które miało moc przedłużania życia i 
leczenia chorób. Co ciekawe, miesz-
kańcy pobliskiej Przecznicy nazywają to 
miejsce... stuletnim źródłem.

Najprawdopodobniej już w XII wieku 
w wyniku chrystianizacji Sudetów prze-
mianowano to miejsce na źródło św. 
Wolfganga. 

- Ale skąd pochodzi pierwotna nazwa 
źródła? Przecież nie od pierwiastka (tej 
nazwy zaczęto używać w XVIII wie-
ku) - zastanawia się Kinga, przewodnik 
sudecki. - Najprawdopodobniej chodzi 
o stare niemieckie ludowe podanie, w 

którym mowa jest, 
że gnomy kradnące 
srebro i szlachetne 
kamienie podrzu-
cają w to miejsce 
wolfram - czyli coś 
bezwartościowego. 
Może górnik, zmę-
czony bezowocnym 
poszukiwaniem skar-
bów, tak nazwał to 
miejsce, zawiedzio-
ny przyobiecanymi 
bogactwami?

Historii o źródle 
jest zresztą wiele. 
Jedna z nich mówi, 
że nazwa pochodzi 
od pustelnika strze-
gącego źródła. Inna, 
że Wolfgang był... 

prześladowcą Milczan, ścigał ich po ca-
łych Górach Izerskich. A kiedy Wolfgang 
odkrył Pogańską Kaplicę, urządzono na 
niego obławę i zabito. W miejscu, gdzie 
skonał, wytrysnęło źródło. 

„Napijcie się wody i wyruszajcie w dro-
gę, a pamiętajcie, by zakąszać. Kto tego 
nie robi, w 30 minut od wypicia wody... 
umiera” - taką przestrogę przekazywano 
ponoć z pokolenia na pokolenie. 

Wracając do rzeczywistości... nikt do-
tąd nie skusił się o zbadanie właściwości 
leczniczych źródła.

Powrót zboczem Tłoczyny 
Po odpoczynku przy źródle, nie 

wracamy do skrzyżowania z żółtym 
szlakiem, lecz ruszamy dalej drogą, któ-
ra nas tu przyprowadziła. Idziemy aż do 
wyraźnego skrzyżowania dróg - około 2 
kilometrów. Po drodze mijamy polanę ze 
szkółką leśną i pozostałościami Byczej 
Chaty - starego schronu turystycznego 
czy też domku myśliwskiego. Na skrzy-
żowaniu skręcamy w lewo i schodzimy, 
trawersując Tłoczynę, aż wejdziemy na 
szlak rowerowy (około 1 km). Podążamy 
nim dalej w dół około 1,5 km. Gdy minie-
my dwie kładki nad strumykami, a droga 
zacznie się wznosić, skręcamy w prawo: 
zamieniamy drogę rowerową na wyraźną 
ścieżkę przez las. Po około 2 kilometrach 
dochodzimy do Proszowej. 

Wycieczkę po miejscach tajemniczych 
proponujemy zakończyć zwiedzaniem... 
kościółka w Proszowej pod wezwaniem 
św. Jana Chrzciciela. Drewniane ławecz-
ki na łące obok dadzą wytchnienie po 
przygodzie w Górach Izerskich. 

Już w autobusie do Jeleniej Góry 
można projektować kolejne wyprawy. 
W Górach Izerskich jest wiele miejsc 

„zaczarowanych”: tajemnicze wały w 
Kopańcu, Diabelski Kamień czy Góra 
Wiedźm, gdzie jeszcze ciągle straszy, 
a adeptki nauk tajemnych przechodzą 
szkolenie... ale to już zupełnie inne 
historie, inne wycieczki. 

MPP

Zarząd Oddziału PTTK „Sudety Zachodnie” 
wraz z redakcją „Nowin Jeleniogórskich” 
organizują w dniu 11 września 2011 r. wy-
cieczkę nr 30. W kasie PKP w Jeleniej Górze 
kupujemy bilet euroregionalny ZVON na prze-
jazd do Jakuszyc i komunikację w Czechach. 
O godzinie 7.10 wyjeżdżamy z Jeleniej Góry 

pociągiem do Jakuszyc. Trasa wycieczki o 
długości 19 km przebiega w zachodniej czę-
ści Gór Izerskich po polskiej i czeskiej stronie.

Z przystanku kolejowego ruszamy szla-
kiem czerwonym do Orla. W XVIII i XIX wieku 
była tu huta szkła, przy której powstała nie-
wielka osada. Obecnie w dawnej leśniczówce 

znajduje się schronisko turystyczne. Następ-
nie obok skały Granicznik i przez drewniany 
most na Izerze idziemy do Izerki, najwyżej 
położonej osady na terenie Czech (do 862 
m n.p.m.). Założona przez pasterzy i drwali, 
w XIX stuleciu funkcjonowały tu dwie huty 
szkła, dziś w większości domów znajdują się 
pensjonaty i restauracje. W budynku dawnej 
szkoły zwiedzamy interesujące Muzeum Gór 
Izerskich. Za znakami ścieżki dydaktycznej 
wchodzimy na Bukovec (1005 m), dominu-
jącą nad okolicą górę w kształcie stożka ze 

stromymi zboczami, jedno z najwyższych 
wzniesień bazaltowych w Europie. Obecnie 
jest to rezerwat przyrody z obfitą florą, w 
wyrobisku dawnego kamieniołomu można 
obserwować słupy bazaltowe. Po zejściu z 
Bukovca szlakiem niebieskim idziemy do 
zbiornika wodnego Souš. Jest to sztuczne 
jezioro, które powstało w 1915 r. po prze-
grodzeniu rzeki Černá Desná zaporą ziemną 
długości 364 m i wysokości 25 m, niegdyś 
wykorzystywane rekreacyjnie, od 1974 r. 
zbiornik wody pitnej dla regionu Jablonca. W 

końcowej części wędrówki doliną rzeki Černá 
Desná schodzimy do miasteczka Desná, 
skąd o godz. 18.26 odjeżdżamy pociągiem 
do Jeleniej Góry (z przesiadką w Kořenovie), 
gdzie docieramy o godz. 21.28. Wycieczkę 
prowadzi Wiktor Gumprecht z Mysłakowic. 
Uczestnicy we własnym zakresie ubezpie-
czają się od następstw nieszczęśliwych 
wypadków, członkowie PTTK z opłaconą 
składką objęci są ubezpieczeniem zbiorowym.

Opracował Wiktor Gumprecht

Wycieczki z Gildią Przewodników Sudeckich

„W poszukiwaniu złotego Flinsa”
Pięciogodzinna piesza wycieczka (nie licząc dojazdu) z Przecznicy do Proszowej to propozycja dla ludzi lubiących przygody  
i poznawanie nowych nieodkrytych miejsc. Proponujemy wędrówkę po Grzbiecie Kamienickim Gór Izerskich. 
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Kinga Gordon-Sieradzka zdradza tajemnice 
Gór Izerskich.

Góry Izerskie wabią krajobrazem i tajemnicami.

Kościół w Proszowej na zakoń-
czenie wycieczki.

Rycina przedstawiająca 
postać Flinsa.
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Całodobowy 
Zakład Usług Pogrzebowych

„SIMS”
ul. Elsnera 8 
vis a vis Szpitala Wojewódzkiego
w Jeleniej Górze
tel. 075/76 45 665 0605 666 855

Zakład Usług Pogrzebowych 
„ANUBIS”

Jelenia Góra, 
ul. Wiejska 4b
ul. Jagiellońska 
(wjazd od ul. Sobieszowskiej)
tel. 075 752 25 82
kom. 0601 74 84 41

Całodobowe kompleksowe
 usługi pogrzebowe 

„ATENA” 
Jelenia Góra ul. Ogińskiego 9
(obok Jubilata ) 
tel. całodobowy: 
75 74 30 201 
694 192 694

Całodobowy Zakład 
Usług Pogrzebowych
MPGK Sp. z o.o. 

ul. Sudecka 44
Stary Cmentarz
Tel. 75 64 20 160
Kom. tel. 513 058 708

Całodobowy Zakład 
Pogrzebowy i Kamieniarstwo
„STONE” 

Mysłakowice, 
ul. Łokietka
Tel. 75 76 16 135
Kom. tel. 600 96 92 68

NEKROLOGI, WSPOMNIENIA

Wyrazy głębokiego współczucia i słowa otuchy 
dla Basi Kochan-Salus 

z powodu śmierci 

Mamy 
składają pielęgniarki z Uzdrowiska Cieplice. 

Odszedł dokładnie tak, jak obie-
cał w jednym ze swoich wierszy:

zobaczysz
Ominiemy czas przemijania
zegarom i kalendarzom
wypowiemy wojnę
może wtedy ludzie
uwierzą
że mieszka w nas miłość... 
Odszedł wraz z ukochaną żoną, 

której zadedykował ten wiersz 
- omijając czas przemijania… Po-
zostawił po sobie niezatarte ślady, 
choć wielu przyjaciół wciąż nie 
dowierza. Już Go naprawdę nie 
ma? Już się nie uśmiechnie pod 
wąsem, nie zaszura nogami w 
piwnicach Miejskiego Domu Kul-
tury? Spędził w nim niemal całe 
swoje zawodowe życie, od 1965 
roku, aż do roku 1996, kiedy to 
przeszedł na emeryturę. W rze-
czywistości jednak wciąż praco-
wał, wciąż był obecny, pomocny, 
i jak zawsze - życzliwy. 

Marian Szałecki urodził się w 
Inowrocławiu. Ukończył Państwo-
wą Szkołę dla Instruktorów Teatru 
Ochotniczego w Bydgoszczy, był 
absolwentem Warszawskiego 
Studium Teatralnego. Popadł w 

kulturę z nakazu pracy, skierowa-
ny decyzją urzędniczą najpierw 
do domu kultury w Brodnicy, póź-
niej w Morągu. Na chwilę wrócił 
do Inowrocławia, by prowadzić 
tam Kujawski Zespół Drama-
tyczny. Wreszcie przyjechał do 
Zgorzelca - i już pozostał. Na 
zawsze pozostanie związany z 
tym miejscem, jako współtwórca 
i wieloletni dyrektor Ogólno-
polskich Spotkań Amatorskich 
Teatrów Jednego Aktora. Także 
jako założyciel Klubu Literackiego 

„Inspiracje”, współtwórca i opie-
kun wydawnictwa „Obrzeża” oraz 
kwartalnika literacko-artystycz-
nego o tym samym tytule. Poeta, 
reżyser, dramaturg, publicysta. 
Mąż i ojciec. Człowiek niezwykłej 
wrażliwości… 

- Marian był medium, pośred-
nikiem i jako miłośnik literatury 
raczej matką niż ojcem poetów 

- pożegnał Go w wyszukany spo-
sób Dieter Kalka, jeden z uczest-
ników Nadnyskich Spotkań Lite-
rackich. Wspomniał, że Szałecki 
żył poezją, wiarą w Słowo. Nie 
politykował, tylko starał się o 
pomieszczenia i środki finansowe 
żeby inni, tacy jak On, mogli dzie-
lić się swoją wrażliwością. 

W 2001 roku M. Szałecki świę-
tował wraz ze współpracownikami 
30-lecie OSATJA. Lech Śliwo-
nik, ówczesny przewodniczący 
konkursowego jury, powiedział, 
że Spotkania to jedna z najstar-
szych i najważniejszych imprez 
tego typu w kraju. Tak długo 
przeżył tylko Ogólnopolski Kon-
kurs Recytatorski, i zaraz potem 
OSATJA. - Tu, w Zgorzelcu, na 

deskach sceny i w toku semina-
ryjnych dysput ukształtował się 
niezwykły, niemający światowego 
odpowiednika, ruch amatorskich 
teatrów jednego aktora w Polsce - 
mówił. Szałeckiego nazwał wtedy 
Śliwonik „strażnikiem ognia”. 

Marian wielokrotnie podkreślał, 
że OSATJA od chwili powstania 
nie są tylko przeglądem i festi-
walem konkursowym, ale także 
(a może przede wszystkim) im-
prezą samokształceniową dla 
wykonawców i instruktorów, zaś 
dla widzów miejscem przeżyć 
i doznań artystyczno-estetycz-
nych. 40-lecia OSATJA już nie 
było. Po 36 latach w Zgorzelcu 
impreza „wyjechała” w Polskę. 
Ale Marian wciąż był. W 2005 
roku obchodził z przyjaciółmi 
70-lecie urodzin i 20-lecie dzia-
łalności założonego i prowadzo-
nego przez siebie Klubu Literac-
kiego „Inspiracje”. Były kwiaty, 
wspomnienia, na dywan spadło 
parę łez. Przywoływano pa-
mięć Teatru Ziemi Zgorzeleckiej, 
którym Marian przez wiele lat 
kierował. Zaraz potem, w 2006 
roku, starosta zgorzelecki nadał 
emerytowanemu pracownikowi 
kultury odznakę honorową „Za-
służony dla Powiatu Zgorzelec-
kiego”. Za osiągnięcia w dzia-
łalności społecznej i kulturalnej 
promującej powiat zgorzelecki. 
Przypomniano, że Teatr Ziemi 
Zgorzeleckiej wystawił ponad 
sześćdziesiąt sztuk, a spod ręki 
reżysera wyszły takie osobowo-
ści, jak choćby Krzysztof Tyniec. 
Marian Szałecki wydał ponad 20 
książek zawierających własne 

o Marianie Szałeckim (1935-2011)

Strażnik ognia

poezje i eseje, reżyserował wła-
sne utwory dramatyczne. Przez 
Jego teatr przewinęło się blisko 
tysiąc osób, zostawiając na 
deskach sceny swój pot, talent i 
łzy. - Spol szczyliśmy to miejsce 

- mówił o Domu Kultury, pruskim 
zabytku, w którym spędził zna-
czącą część swojego życia. 

W innym wierszu, także dedy-
kowanym żonie, napisał: 

Pozbawiona reszty 
zmysłów
chwytasz mnie
pod rękę

i
idziemy
razem
przed siebie
może uda
nam
się
zapracować
na
kawałek nadziei
Gdziekolwiek to jest, czymkol-

wiek on jest, ów kawałek nadziei 
- zapracowałeś na niego całym 
swoim życiem, Marianie. 

(mat)

Serdecznie dziękujemy 
Doktorowi Adamowi Zielińskiemu

i Zespołowi Pielęgniarek NZOZ „Zielińscy” 
w Starej Kamienicy

oraz Ewie Misiewicz
za wieloletnią profesjonalną i życzliwą opiekę nad 

śp. Józefem Marciniakiem
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Joanna Stachura (na zdjęciu) z mę-
żem Przemysławem od kilku miesięcy 
prowadzi hotel i restaurację „Mamma 
Mia” w Karpaczu. Przyjechali z Gniezna, 
są absolwentami turystyki i pasjonatami 
włoskiego sposobu przyjmowania gości.

- Zawsze chciałam mieć własną restau-
rację - przyznaje pani Joanna. - Włoskie 
zajazdy, gościńce urzekły mnie podczas 
rodzinnych wakacji. Podpatrywałam ich 
kuchnię. W naszej trattorii wprowadzi-
łam typową włoską kuchnię domową.

Gestorka sama układała kartę menu, 
szkoliła personel, a kiedy trzeba, gotuje, 
smaży, wyrabia ciabattę. W „Mamma 
Mia” nie serwują bowiem dań kupowa-
nych w marketach z włoską żywnością. 
Nawet tortellini (wyśmienite w sosie roz-
marynowo-czosnkowym wg wypracowa-
nej receptury) i ciabattę wyrabiają sami. 

Można tutaj zamówić na przystawkę 
choćby carpaccio manzo (zmrożona 
cieniutko pokrojona wołowina zalewana 
oliwą z czosnkiem, podawana z rukolą, 
parmezanem, selerem naciowym i odro-
biną czerwonej cebuli). Hitem wśród zup 
jest krem paprikko (krem z czerwonej 
papryki z grzankami, oliwkami, serem 
feta). Pizzę przygotowują w specjalnym 
piecu opalanym drewnem. Lasagne 
klasyczne podają z mięsem mielonym, 
suszonymi pomidorami i pomidorami 
pelatti oraz świeżą marchewką (ko-
niecznie z odrobiną czerwonego wina). 
Z dań mięsnych powodzeniem cieszą 
się polędwiczki wieprzowe Mamma Mia 
(owinięte gałązką świeżego rozmarynu, 
szałwią, zawinięte w szynkę parmeńską 
i dopiero wówczas grillowane). Można 
wybrać pasty, owoce morza, ryby albo 
sałatki. Gospodarze polecają choćby 
sałatkę Modena (świeże, grubo krojone 
pomidory koktajlowe, posypane drobno 

siekaną czerwoną cebulą i grubo tłoczo-
nym czarnym pieprzem, listkami bazylii, 
polane sosem balsamicznym). Tiramisu 
albo szarlotka szefowej wieńczy włoskie 
dzieła kulinarne. 

- Tajemnica włoskiej kuchni tkwi w 
prostocie i produktach wysokiej jakości 

- Joanna Stachura wyznaje taką zasadę i... 
dwa razy w tygodniu jeździ z mężem na 
targ do Wrocławia po świeże warzywa i 
zioła, nie zawierzając do końca hurtow-
nikom. Nie korzysta z gotowych sosów 
czy past - wszystkie potrawy doprawia 
jedynie solą morską, grubo tłuczonym 
pieprzem i świeżymi ziołami. Swoich 
gości wita zapisanym w karcie menu 
włoskim „ciao”: 

„Z dumą i wielką skromnością, ale i z 
wiarą, że dzięki kuchni można poznać 
ludzi i odwrotnie, proponuję porządną 
dawkę ponadczasowego dziedzictwa”.

TAGLIATELLE EMILIA ROMANA 
(przepis na 4 osoby)

Produkty: 250 g makaronu wstążka 
(najlepiej włoskiego barilla), 200 g 
polędwiczki wieprzowej, 200 g borowi-
ków, 200 g cukinii (niecała, średnia), 2 
ząbki czosnku, garść świeżej pietruszki, 
sól, pieprz, oliwa, odrobina tartego 
parmezanu.

Przygotowanie: Makaron gotować 
6-7 minut (jeśli przerwiemy makaron 

- powinna być widoczna biała kropka, 
wówczas jest ugotowany al dente). Na 
rozgrzaną oliwę wrzucić pokrojoną w 
kostkę polędwiczkę, cukinię (nie obiera-
my) i borowiki pokrojone w grubą kostkę. 
Podsmażać na średnim ogniu około 3 - 4 
minut. Na koniec dorzucić sól, pieprz 
i zmiażdżony czosnek, przemieszać, 
wrzucić na patelnię makaron i garść 
pietruszki, przemieszać całość, posypać 
tartym parmezanem.                     MPP 

„Mamma Mia” pachnąca ziołami

M
PPDominiko, chciałabym podzielić 

się z Tobą moim smutkiem. Oba-
wiam się, że moje małżeństwo 
wisi na włosku. Gdy 11 lat temu 
wychodziłam za mąż, szczerze i 
uczciwie, odpowiednio wcześniej, 
uprzedziłam mojego męża, że ja 
nie będę chciała mieć dzieci i nie 
będę ich miała. Więc jeśli jest on 
pewien swoich uczuć oraz tego, że 
zgadza się na taki układ, możemy 
się pobrać. Byliśmy w sobie bar-
dzo zakochani i niełatwo mi było 
powiedzieć to swojemu chłopakowi. 
Wiedziałam tylko, że nie mogę go 
oszukiwać i jeśli pragnie kiedyś 
być ojcem, to żebyśmy się raczej 
nie pobierali, bo ja zdania swojego 
nie zmienię. No i się pobraliśmy. 
Wtedy kończyliśmy oboje studia, 
nasi rodzice byli majętni i wspólnie 
zafundowali nam cudowną podróż 
poślubną, która trwała cały miesiąc. 
Byliśmy w cudownych miejscach, 
podróżowaliśmy samolotem, zwie-
dziliśmy Amerykę Południową. Tam 
przysięgaliśmy sobie, że nie roz-
staniemy się nigdy. No, ale to było 
dawno, 11 lat temu. W tym to czasie 
naprawdę dobrze nam się żyło. Pro-
wadziliśmy dwie restauracje, uczy-
liśmy się menedżerstwa, mieliśmy 
też firmę pośrednictwa nieruchomo-
ści, którą oddali nam rodzice męża. 
Mogliśmy też spełniać wszystkie 
nasze marzenia. Oprócz marzenia 
mojego męża, który zapragnął po 
prostu dziecka. Dominiko, nie będę 
tutaj opowiadać powodów mojej 
decyzji o niepowoływaniu dzieci do 
życia. To zbyt dla mnie trudne. Od 
początku współżycia seksualnego 
stosuję antykoncepcję, o czym mój 
mąż wiedział i wie. Ale niestety, już 
od dwóch lat domaga się ode mnie 
zmiany decyzji, tylko że nie doczeka 
się nigdy. Więc jeśli to pragnienie 
będzie silniejsze od naszej miłości 
(nawiasem mówiąc, to też nie są 
czasy, kiedy jak patrzyliśmy na 
siebie, to łzy płynęły nam z oczu), 
to jestem pewna, że stracę mojego 
męża. Mamy bardzo ustabilizowa-
ne życie, można powiedzieć, że 
jesteśmy bogaci. Dużo podróżu-
jemy, zwiedzamy nie tylko świat, 
ale i nasz kraj. Pogłębiamy naszą 
wiedzę, dużo czytamy, potrafimy 
pojechać do Warszawy spontanicz-
nie, wyłącznie z powodu premiery w 
teatrze. Nie chciałabym tego stracić. 
Ale też nie mogę spełnić życzenia 
mojego mężą ponieważ nie chcę 
mieć dzieci. Koniec, kropka. Nie 
przewiduję dyskusji na ten temat. 
Chciałam tylko podzielić się z Tobą 
Dominiko moim bólem i smutkiem. 
Pozdrawiam czytelników. 

Ada 
Zamieściłam tutaj Twój list, cho-

ciaż nie byłam pewna, czy dobrze 
robię. Ponieważ zamykasz dyskusję 
na poruszony w nim temat. Ale z ja-
kiegoś powodu jednak go napisałaś. 
Czy rzeczywiście tylko po to, aby po-
dzielić się trudną sytuacją w Twoim 
domu? A może chcesz usłyszeć, że 
powinnaś zgłosić się do psychologa 
lub psychoterapeuty? Być może 
słowa: „to dla mnie zbyt trudne” 
oznaczają jakąś traumę, która nie 
pozwala Ci powiększyć rodziny? 
Jeśli tak jest w istocie, pozwól sobie 
pomóc. Zastanów się nad tym. 

Dominika (dominika@nj24.pl)

Jeśli jesteś normalnym,czyli: czującym, 
myślącym, uczciwym i zabawnym mężczyzną, 
to napisz do równie normalnej 45-latki nie 
szukającej przygód, sms 660 436 762.

Wika
Jestem kobietą samotną, 61 lat, 160 cm 

wzrostu, średniej budowy ciała, na emeryturze, 
średnie wykształcenie, własne M. Jeśli jesteś 
wartościowym samotnym mężczyzną w zbliżo-
nym wieku, nie szukasz przygód, nie masz zo-
bowiązań i rażących nałogów, cenisz uczciwość, 
wierność i spokój domowego ogniska, szukasz 
drugiej połowy, z którą chcesz spędzić jesień 
życia - odezwij się. Mój telefon: 723-377-057. 

Ryba 
Szukam kobiety miłej, pogodnej, sympa-

tycznej, o szczerym sercu i umysłu, wrażliwej 
i czułej, o ciekawej kobiecości. Samotność to 
stracenie dnia. Tel. 75/75-170-70, 757-694-
705, od godz. 18 do 22. 

Wdowiec
Wolny 46 lat, 175/79, włosy ciemne, oczy 

niebieskie. Należę do mężczyzn bardzo szcze-
rych i wiernych. Dla mnie słowa „miłość”, 

„kochać”, „wierność” to nie są tylko puste słowa. 
Ja naprawdę potrafię to dać. Pragnę poznać 
taką kobietę, której mógłbym zaufać całkowicie, 
by przeżywać razem uroki każdej chwili życia. 
Tylko poważne i zdecydowane kobiety niech 
piszą. Ja przygód nie szukam. Jestem obecnie 
na zasiłku i mogę zmienić miejsce zamieszkania 
od zaraz. Proszę o sms-y z sieci Plus. Nr tel. 
603-727-561, stacjonarny 75/77-89-168. 

Sam i samotny Janusz 

Chciałbym „zawracać głowę” do końca ży-
cia pani średniej budowy ciała i wzrostu, cie-
płą, czułą, kobiecą, o wydatnym biuście, do 59 
lat, bez zobowiązań, która ma jasne spojrzenie 
i chęć na stały związek. Mieszkam w Jeleniej 
Górze, mogę zmienić miejsce zamieszkania, 
ale nie muszę, mieszkam sam. Mam 60 lat, 
167 cm wzrostu, średnie wykształcenie i 
budowa ciała, prawnie wolny, uczciwy, odpo-
wiedzialny, b/z, niestety, „puszczam dymka”. 
Życzę sobie i wszystkim samotnym spełnienia 
oczekiwań. Tel. stacj. 75/6137851. 

Wiesław 
Samotny 39 lat pozna kobietę w wieku 

30-35 lat do poważnego związku. Jestem 
niezależny finansowo. Poszukuję kobiety 
szczupłej, uczciwej, pracowitej, dbającej o 
dom i rodzinę pragnącą dziecka. Telefon: 663 
283 158 okolice Jeleniej Góry. Pozdrawiam. 

Samotny 
Kto pragnie się ogłosić, pisze kilka słów o 

sobie i o swoich oczekiwaniach wobec ewen-
tualnego partnera. List trzeba dostarczyć do 
redakcji NJ (ul. M.Curie-Skłodowskiej 13, 
58-500 Jelenia Góra), można też wysłać 
mailem lub faksem. Powtórzenie anonsu 
wymaga jedynie kontaktu telefonicznego. 
Kto pragnie odpowiedzieć na ogłoszenie 
(jeśli nie ma numeru telefonu), pisze list 
do wybranej osoby, zaznaczając jej imię i 
numer Nowin, w którym anons się ukazał, 
oraz załącza w kopercie znaczek pocztowy za 
1,55 gr. Tel. do mnie 075/64-24-410, e-mail: 
dana@nj24.pl

Do oddania:
Lodówka do zabudowy; meble mło-

dzieżowe, wersalka, biurko; zamrażarka (4 
szuflady); duży narożnik (Miłków); fotel roz-
kładany; materac (1,40 x 2,0); odzież damska 
i buty; koszule męskie, narożnik (Ściegny).

Potrzeby:
Pralka (może być wirnikowa); ubrania 

dla chłopca (136 cm) i buty (nr 36); 

Odzież dla dziecka (3-6 m-cy); wózek 
akumulatorowy; lodówka; wersalka lub 
narożnik; szafa; okna; meble kuchenne; 
wyprawka dla noworodka; komputer; 
meble pokojowe; odkurzacz. 

Ofiarodawcy i potrzebujący mogą 
dzwonić w godz. 8-16 pod nr 75 764-63-
66, od poniedziałku do piątku.

(ep)

Grzyby już były i jeszcze będą, dlatego 
aby uniknąć nieprzyjemności po ich 
zjedzeniu, warto zapoznać się z kilkoma 
jakże ważnymi zasadami, które pozwalają 
uniknąć bardzo poważnych komplikacji 
zdrowotnych - zatrucia grzybami. Z 
informacji jeleniogórskiego sanepidu 
wynika, że jak na razie grzybiarze na 
naszym terenie są wyedukowani i zatruć 
grzybami nie było ani w tym, ani w 
ubiegłym roku. Dmuchajmy jednak na 
zimne. A więc… Nie ma właściwego 
sposobu (poza atlasem) na odróżnienie 
grzyba jadalnego od podobnego trujące-
go: - smak jest zawodną wskazówką, bo 
muchomor sromotnikowy jest najniebez-
pieczniejszym grzybem naszych lasów, 
ma przyjemny słodkawy smak; - sinienie 
lub czernienie po przekrojeniu może nas 
również zmylić. Czernieją po przekroje-
niu jadalne podgrzybki jak i niejadalne 
borowiki szatańskie. Powinno się sięgać 
po wyłącznie znane gatunki, a przy małej 
znajomości grzybów najlepiej nie zbierać 
okazów z blaszkami pod kapeluszem, a 
tylko te, które mają rurki. Musimy wie-
dzieć, że grzyby łatwo się psują, gdy są 
zbierane do torebek foliowych, a nie do 
koszyków - przegrzewają się i stanowią 
pożywkę dla pleśni i bakterii, a potrawka 
z takich grzybów na pewno „wzruszy” 
naszym organizmem. Ponieważ grzyby 
szybko wchłaniają pyły i zanieczyszczenia, 
dlatego nie należy ich zbierać z terenów 
wokół zakładów przemysłowych czy 
szlaków komunikacyjnych. Nie zbieraj-
my też grzybów małych, u których nie 
wykształciły się jeszcze cechy danego 
gatunku - bardzo łatwo się pomylić. Nie 
przechowujmy potraw z grzybów przez 
kilka dni, bo nawet w lodówce psują się 
łatwo i szybko i powstają w nich substan-
cje trujące. Grzyby jadalne zaliczają się 
do pokarmów ciężko strawnych, długo 
zalegają w przewodzie pokarmowym, 

dlatego nie powinno się ich podawać 
dzieciom i osobom w starszym wieku. I 
na koniec - nie kupujmy grzybów suszo-
nych ze źródła, którego nie znamy!

Objawy zatrucia mogą wystąpić w 
zależności od gatunku spożytych grzybów 
albo bardzo szybko (od 15 minut do maxi-
mum 2 godzin), albo dopiero później (po 
8 do 24 godzin).

Zatrucia grzybami najczęściej objawiają 
się bólami głowy, brzucha, biegunką. 
Mogą pojawić się ponadto także objawy 
jak zaburzenia świadomości do śpiączki 
włącznie, zaburzenia widzenia, wymioty, 
drgawki, zaburzenia oddychania, żółtacz-
ka, skaza krwiotoczna, a przy ciężkich 
przypadkach wstrząs i śmierć. Należy 
pamiętać, iż w przypadku wystąpienie 
jakichkolwiek niepokojących objawów, 
które pojawiły się po zjedzeniu grzybów, 
powinniśmy jak najszybciej skontrolować 
się z lekarzem, ponieważ często tylko w 
porę udzielona pomoc może uratować 
nam życie. Pamiętajmy też, że przy zatru-
ciach muchomorem sromotnikowym wy-
stępuje faza pozornej poprawy, po której 
nasz stan może się gwałtownie pogorszyć. 
Jeśli istnieje jakiekolwiek podejrzenie, 
że doszło do zatrucia grzybami, należy: 
natychmiast opróżnić żołądek, pić ciepłą 
wodę z solą (dorośli) lub bez soli (dzieci) 
i spowodować wymioty; w żadnym razie 
nie zażywać środków przeczyszczających, 
leków, alkoholu czy mleka; natychmiast 
zapewnić pomoc lekarską lub odwieźć 
chorego do szpitala; zabezpieczyć resztki 
pozostałe z czyszczenia grzybów, reszt-
ki jedzenia, pozwoli to na precyzyjną 
diagnozę. 

Pamiętajmy, że w terenowych stacjach 
sanitarno-epidemiologicznych dyżuruje 
ekspert - można przyjść i bezpłatnie 
sprawdzić, czy zebrane lub kupione grzy-
by nadają się do spożycia.

(ep) 

Przed grzybobraniem
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REKLAMA I PROMOCJA

Przedstawiciele 13 gmin i 
miast pogranicza polsko-cze-
skiego, Euroregionu Nysa w 
Jeleniej Górze i Regionalne-
go Punktu Kontaktowego w 
Wałbrzychu spotkal i  się na 
konferencji pt. „Współpraca 
polsko-czeska-dobre praktyki”. 
Kolejnym punktem projektu, w 
ramach pogłębienia współpra-
cy partnerskiej wpływającej 

pozytywnie na rozwój pograni-
cza polsko-czeskiego, ma być 
zorganizowanie we wrześniu br. 
TURNIEJU MIAST PARTNER-
SKICH. Celem projektu jest po-
kazanie, iż rejon ten ma w sobie 
ogromny potencjał rozwojowy. 
Wspólne inicjatywy sprawiają, 
że pogranicze przestaje być 
obszarem o charakterze pery-
feryjnym. 

Projekt „Turniej Miast Partner-
skich jako sposób budowania 
sieci współpracy partnerskiej” 
współfinansowany jest ze środ-
ków Europejskiego Funduszu 
Rozwoju Regionalnego w ramach 
Funduszu Mikroprojektów Eurore-
gionu Nysa Programu Operacyj-
nego Współpracy Transgranicznej 
Republika Czeska - Rzeczpospo-
lita Polska 2007-2013. 

Rozebrano byłą fabrykę filcu w 
Kowarach. Zaniedbane budynki 
od lat zagrażały bezpieczeństwu 
mieszkańców.

Fabryka, co prawda, miała wła-
ściciela, ale ten nie dbał o obiekty. 
Były one zaniedbane, zniszczone 
zostało ogrodzenie. W efekcie 
zakład szybko popadł w ruinę. 
Zdewastowane budynki groziły 
zawaleniem.

Władze miasta wielokrotnie 
próbowały kontaktować się z wła-
ścicielem co do zabezpieczenia 
byłej fabryki, ale bez skutku. W 
lipcu Powiatowy Inspektor Nad-
zoru Budowlanego wydał nakaz 
rozbiórki. Obiekt rozebrano kilka 
dni temu, na razie na koszt pań-
stwa. Odpowiednie służby będą 
teraz zabiegały o zwrot kosztów 
od właściciela.                     (rob)

„Filcówka” 
przestanie zagrażać

Po byłej fabryce filcu zostało gruzowisko.

Turniej Miast Partnerskich

- Przyjęliśmy koncepcję prze-
biegu obwodnicy - mówi Jerzy 
Łużniak z zarządu województwa. 
Kierowcy będą mogli bez trudu 
dostać się np. z Jeleniej Góry 
na Przełęcz Okraj. Do powstania 
drogi jednak jeszcze kilka lat.

Zarząd województwa w sierp-
niu przyjął koncepcję przebiegu 
obwodnicy Mysłakowic i Miłkowa 
na drodze 366.

- Wkrótce będziemy zlecali 
projektowanie tego przebiegu. 
Mam nadzieję, że pod koniec 
przyszłego roku będzie gotowy 
ten projekt i będziemy mogli 
zlecić przetarg na wykonawstwo - 

mówi J. Łużniak. - Zakładamy, że 
wartość tej inwestycji wyniesie 
ok. 50 milionów złotych. To jest 
o tyle istotna droga, że cały ruch 
z Mysłakowic i Miłkowa zostanie 
skierowany bezpośrednio na 
drogę 367, która biegnie do 
Kamiennej Góry i dalej do Wał-
brzycha.

Obwodnica rozpoczynałaby 
się w Miłkowie. Miałaby prze-
chodzić wiaduktem nad torami i 
łączyć się z rondem, które w tym 
roku ma zostać wybudowane na 
krzyżówce w Miłkowie.

- Dalej ominęłaby Mysłakowice 
i wpięłaby się w drogę nr 367 

za Kostrzycą. Kostrzyca także 
byłaby ominięta - wyjaśnia Jerzy 
Łużniak.

To ułatwiłoby przejazd kie-
rowcom, którzy jadą do Kowar 
czy na Przełęcz Okraj, lub jesz-
cze dalej do Kamiennej Góry. 
Przejeżdżają oni przez Mysła-
kowice i Kostrzycę. Wkrótce 
będą mogli kierować się na 
Karpacz i w Miłkowie wjechać 
w nową obwodnicę. Jak mówi 
J. Łużniak, oddanie drogi do 
użytku nastąpiłoby w drugiej 
połowie 2014 bądź na począt-
ku 2015 roku.

(rob)

Będzie obwodnica Mysłakowic

RO
B



31
Nr 36, 6 września 2011

REKLAMA I PROMOCJA

Zaczęło się w barze
Krystian „K-JAH” Walczak. Chłopak 

z Bogatyni, który uwierzył, że można. 
W roku 2007 powołał do życia mię-
dzynarodowy projekt RASTASIZE, 
który zaowocował m.in. nominacją 
do Paszportów Polityki. Album „Day 
by Day”, do którego bogatynianin 
tworzył muzykę, powstał w legendar-
nym studiu Boba Marleya TUFF GONG 
na Jamajce, we współpracy z takimi 
artystami jak Mateusz Pospieszalski 
czy Dawid Portasz. I, oczywiście, z 
legendarną sekcją Sly and Robbie. 

Wszystko zaczęło się od baru w Bo-
gatyni, który prowadzili rodzice Krystia-
na. W barze „działy się genialne imprezy” 
i to właśnie tam chłopak łapnął pierwszy 
kontakt z muzyką reggae. - Było kilku 
rastamanów w tamtych czasach w 
Bogatyni, którzy często przynosili ze 
sobą muzykę na kasetach. Potem „No 
Woman No Cry”, koncert zespołu Jafia 
Namuel, i tak się zaczęło - opowiada 
młody muzyk. Wspomina pierwszy 
kontakt, pierwszą rozmowę z wokalistą 
Dawidem Portaszem, po jego koncercie 
w klubie rodziców. To było to. Ten mo-
ment, od którego zaczęła się przygoda z 
karaibską muzyką. Pierwsze wskazówki 
co to w ogóle jest reggae, pierwsze 
informacje o takim artyście jak Bob 
Marley. - A potem to już przyszło natu-
ralnie. Po prostu śniła mi się muzyka i z 
czasem zrozumiałem, że to TO... że już 
wiem, co chcę w życiu robić. 

Zew Jamajki
Oczywiście, że pierwszą, debiutancką 

płytę prościej i taniej byłoby nagrać w 
Polsce. Mieli przecież kontakty, są świet-
ne studia nagraniowe, wybitni muzycy. 

- Ale tu chodziło o coś zupełnie 
innego. Zawsze mówiono mi, że jak 
coś robić, to na maksa. Jak spadać 
z konia, to wysokiego, a jak kraść, to 
miliony… Od początku zgadzaliśmy 
się z Dawidem co do jednego: jeżeli 
tę muzykę zagramy z muzykami z 
Jamajki, jeżeli uda nam się uzyskać 
brzmienie, jakie oferuje Tuff Gong, 

to dopiero wtedy będziemy w pełni 
zadowoleni. Jamajscy muzycy grają 
z pewnym wrodzonym feelingiem, 
którego nie da się podrobić.

Z Dawidem było tak: po koncercie 
zespołu Jafia Namuel, w którym Dawid 
po dzień dzisiejszy jest liderem oraz 
wokalistą, młody, 12-letni Krystian 
dostał ich pierwszą kasetę „Roots and 
Cuture”. 10 lat później bogatynianin 
napisał do Dawida, do Londynu, maila. 
Otworzył serce i napisał, jak tamto 
spotkanie sprzed lat na niego wpłynęło. 
Napisał, że komponuje i ma swoje 
utwory - ale bez wokali… 

- Akurat zbliżał się czas, gdy Portasz 
miał pojawić się w Polsce. Za pożyczo-
ne pieniądze zarezerwowałem studio i 
nagraliśmy z miejsca, spontanicznie, 
dwie piosenki, które znalazły się póź-
niej na naszej płycie „Day By Day”. Tak 

to się właśnie zaczęło - uśmiecha się 
młody mężczyzna. 

Babciu, żyj sto lat
Wyjazd na Jamajkę był magiczny. 

Przez okrągły rok od skończenia demo 
wersji do wyjazdu do kolebki reggae Kry-
stian szukał pieniędzy wśród sponsorów. 
Najczęściej w ogóle nie odpisywali lub 
odpowiadali, że to nie ich target. Że reg-
gae nie lubią, że taki projekt się nie uda.

- Pieniądze w większości zdobyła 
Ewa-Gil Kołakowska, która tym samym 
stała się producentem tej płyty. Oczy-
wiście na kilka dni przed wyjazdem 
okazało się, że ciągle nam brakuje i to 
niebagatelnej sumy. Próbowałem te 
pieniądze po prostu pożyczyć, niestety, 
nikt nie mógł temu sprostać. Byliśmy 
o krok od Jamajki, zwarci i gotowi, bra-
kowało tylko funduszy. Na ratunek przy-

był ktoś, kto raczej 
nigdy nie przepadał 
za muzyką, którą ja 
pokochałem. Ktoś, 
kogo nawet nigdy 
bym nie posądził 
o posiadanie takiej 
kwoty. Była to moja 
Babcia, a pieniądze 
były odłożone po 
prostu na pogrzeb… 
Pierwszy raz, ofi-
cjalnie, chciałbym 
jej tu podziękować, 
bo bez niej by się 
po prostu nie udało. 

Przypadki cho-
dzą po ludziach 

Krystian nie wie-
rzy w przypadki. Za 
dużo było sytuacji, 
które teoretycznie 
nie powinny mieć 
nigdy miejsca, a 
jednak się działy, i 
dzięki temu wszyst-
ko się udało. 

- Siedziałem raz w 
mieszkaniu, które 

wynajmowałem ze znajomymi we 
Wrocławiu, i nagle zapukał ktoś do 
drzwi - powiada Krystian. - Był to 
sąsiad z zapytaniem, czy może zrobić 
u nas pranie.

Sąsiadem okazał się nie kto inny, tyl-
ko aktor, Wojtek Mecwaldowski. Usły-
szał muzykę i doprowadził RASTASIZE 
do pani Ewy, późniejszej producentki 

„Day By Day”, a następnie sam został 
producentem filmu dokumentującego 
powstawanie płyty na Jamajce. Film 
ten wyemitowała później TVP Kultura. 

A sam pobyt na Karaibach? W 
sumie Krystian był tam dwa razy, z 
czego ten drugi raz trwał równy rok. 
Mnóstwo przeżyć i wspomnień zwią-
zanych z wyspą. - Nie da się chyba 
wybrać tego najważniejszego...

Pierwsza płyta zespołu/projektu 
RASTASIZE dostała bardzo dobre 

recenzje, zarówno w kraju, jak i za 
granicami. Niestety, nie poszło za tym 
nic więcej. 

- Dostaliśmy zaproszenia do kilku au-
dycji radiowych, kilku programów, kilku 
artykułów, nominację do Paszportów 
Polityki - i tyle. Myślę, że bez odpowied-
nich funduszy na promocję trudno jest 
się gdziekolwiek przebić. Ale uważam 
też, że ta muzyka jest przeznaczona dla 
ludzi wrażliwych, uduchowionych, po-
trafiących rozróżnić prawdziwą muzykę 
od produktów do zarabiania pieniędzy. 
Czas na dobrą muzykę jest zawsze.

Robić swoje 
Krystian określa siebie jako bardzo 

prostego człowieka; tyle że zakocha-
nego w muzyce.

- Nigdy nie patrzyłem na życie w sposób 
schematyczny: że teraz taka szkoła, po-
tem taka, i wtedy będę tym lub tamtym... 
Po napisanej maturze po prostu wyjecha-
łem rozwijać się muzycznie, poszukiwać 
miejsc i ludzi, gdzie mógłbym czuć się 
dobrze. Najchętniej to zamknąłbym się w 
studio nagrań gdzieś na wsi, sadził wa-
rzywa i nagrywał. To trudne dowiedzieć 
się, kim jesteś. Większość ludzi, którzy 
mnie otaczają, tego nie wie. Wiedzą, 
gdzie pracują, wiedzą, z kim wzięli ślub, 
ile jeszcze muszą zarobić - ale na pewno 
nie wiedzą, kim są. Ja, jak nie tworzę 
muzyki, to po prostu jej słucham.

Jeśli chodzi o najbliższe plany, Kry-
stian zdradza, że RASTASIZE prężnie 
przygotowuje się do dwóch koncertów 
w Polsce. Pierwszy odbędzie 2 wrze-
śnia w Bogatyni, drugi 10 września w 
Świeciu nad Wisłą. Przygotowuje się 
międzynarodowy skład muzyków z Ja-
majki oraz Londynu. Po koncertach zaś 
zacznie się praca związana z wydaniem 
nowego singla RASTASIZE „Shine On 
Bright”, który również nagrywany był 
na Jamajce oraz częściowo w Mona-
chium. Singiel ten zapowiada nowy 
album, który powinien pojawić się do 
początku nowego roku. 

- Wszystko oczywiście uzależnione 
jest od tego, jak szybko uda nam 
się pozyskać budżet na drugą płytę. 
Przy powstawaniu singla nieocenioną 
pomoc uzyskaliśmy od burmistrza Bo-
gatyni, pana Andrzeja Grzmielewicza, 
który sprawił, że mogliśmy ukończyć 
prace nad nowymi nagraniami w 
studio w Monachium, u świetnego 
producenta Umberto Echo. Oczywiście 
wciąż myślimy o reedycji pierwszej 
płyty i teledyskach, ale wszystko w 
odpowiednim czasie.

- Miejsce zamieszkania nie ma tu nic 
do rzeczy - mówi Krystian - i jest to 
przesłanie dla każdego młodego czło-
wieka, który chciałby i mógł, ale jest 
święcie przekonany, że i tak nic nie 
osiągnie, bo nie urodził się w Warsza-
wie. - Dzięki internetowi świat zamienił 
się w globalną wioskę. Dużo łatwiej 
jest dotrzeć do ludzi i zaprezentować 
swoje umiejętności lub zarazić kogoś 
swoją pasją. Jeżeli ktoś ma marzenia 
i wie, co chce w życiu robić, powinien 
poświęcić się temu bezgranicznie. I ro-
bić to, co czuje, a po czasie na pewno 
pojawią się efekty. 

Katarzyna Matla
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Pojechał na Jamajkę za pieniądze na babciny pogrzeb

Rastaman stąd
- Nooo, tak właśnie było. Gdyby nie babcia, nigdzie byśmy nie pojechali - zamyśla się na moment Krystian. - I jak 
ja mam jej teraz oddać te pieniądze? 

Krystian Walczak 
z Bogatyni 
kocha reggae.



1232
Nr 36, 6 wrzeœnia 2011OG£OSZENIA



33
Nr 36, 6 wrzeœnia 2011 OG£OSZENIA

Burmistrz Miasta Kowary

informuje, ¿e stosownie do art. 35 Ustawy z dnia 21 sierpnia
1997 r. o gospodarce nieruchomoœciami, (tekst jednolity Dz. U.

z 2004 r. Nr 261, poz. 1603 ze zm.), w siedzibie Urzêdu
Miejskiego w Kowarach przy ul. 1 Maja nr 1a na okres 21 dni,

zosta³ wywieszony wykaz nieruchomoœci stanowi¹cy
za³¹cznik nr 1 do Zarz¹dzenia Nr 103/2011

z dnia 01.09.2011 r. Burmistrza Miasta Kowary
w sprawie og³oszenia wykazu nieruchomoœci

przeznaczonych do sprzeda¿y.
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BOLKÓW
Rynek 33, tel. (075)74-13-262
Biuro Us³ug Turystycznych "Janmar"

JELENIA GÓRA
ul. Ró¿yckiego 4, tel./fax 075-64-21-217
przy ERGO HESTIA UBEZPIECZENIA

KOWARY
ul. 1 Maja 44, tel. (075)76-13-520
PPHU "NIKA"

KARPACZ
ul. Konstytucji 3 Maja 19
tel. (075) 7616-552
ul. Konstytucji 3 Maja 39A
tel./fax(075)76-18-660,
Biuro Turystyczne "BAKAR"

LWÓWEK ŒL¥SKI
ul. Szkolna Pawilon, tel. (075)78-233-82

SZKLARSKA PORÊBA
ul. Jednoœci Narodowej 6
tel. (075) 717-21-23, tel./fax (075) 717-33-23
Biuro Turystyki "Almar"

PIECHOWICE
ul. ¯ymierskiego 53A
tel./fax (075) 761-24-44
Biuro Rachunkowe

ZGORZELEC
ul. Konarskiego 4e, tel./fax (075) 77-13-202
Okna

NASZE PUNKTY
AKWIZYCYJNE

O B W I E S Z C Z E N I E
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Dariusz
Bijowski, ul. Muzealna 9A/3 58-500 Jelenia Góra (tel. 75 64 21 000),

zawiadamia na podst.art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 955 kpc, ¿e w dniu
13.10.2011 r. o godz. 14.00 sala nr 111 w Wydziale Cywilnym S¹du

Rejonowego Jeleniej Górze ul. Bankowa 18 odbêdzie siê:

P I E R W S Z A     L I C Y T A C J A

nieruchomoœci - lokalu mieszkalnego o pow. 16,24 m kw.,
po³o¿onej w miejscowoœci Jelenia Góra,

przy ul. Morcinka 29/08 stanowi¹cej w³asnoœæ
d³u¿nika: Chrzan Leszek, posiadaj¹ca za³o¿on¹ ksiêgê

wieczyst¹ w Wydziale Ksi¹g Wieczystych S¹du
Rejonowego w Jeleniej Górze nr JG1J/00053473/0.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 31.100,00 z³.
Cena wywo³awcza w powy¿szej licytacji wynosi: trzy czwar-

te wartoœci oszacowania tj. kwotê: 23.325,00 z³.

Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w
wysokoœci 10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. kwotê
3.110,00 z³ najpóŸniej do momentu rozpoczêcia licytacji na konto
komornika: BZ WBK S.A. I O/Jelenia Góra 69 1090 1926 0000
0001 0662 7500. Po rozpoczêciu licytacji wadium nie bêdzie przyj-
mowane. Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ w ci¹gu dwóch tygodni
przed licytacj¹, zaœ operat szacunkowy tej nieruchomoœci znajduje
siê do wgl¹du w biurze komornika. Prawa osób trzecich nie bêd¹
przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji i przys¹dzenia w³asnoœci
na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te przed rozpoczê-
ciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo o zwolnienie
nieruchomoœci lub przedmiotów razem z ni¹ zajêtych od egzekucji
i uzyska³y w tym zakresie orzeczenie wstrzymuj¹ce egzekucjê.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹
ujawnione w ksiêdze wieczystej lub przez z³o¿enie dokumentu do
zbioru dokumentów i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni
przed rozpoczêciem licytacji, nie bêd¹ uwzglêdniane w dalszym
toku egzekucji i wygasn¹ z chwil¹ uprawomocnienia siê postano-
wienia o przys¹dzaniu w³asnoœci.

¿e od 1 paŸdziernika zaprzestaje dzia³alnoœci
Pogotowie Energetyczne we Wleniu.

Jego teren przejm¹ pogotowia
w Jeleniej Górze i Lwówku Œl¹skim.

Tauron Dystrybucja
informuje,
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O B W I E S Z C Z E N I E
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Dariusz Bijowski,

ul. Muzealna 9A/3 58-500 Jelenia Góra (tel. 75 64 21 000), zawiadamia
na podst.art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 983 kpc, ¿e w dniu 12.10.2011 r.
o godz. 14.30 sala nr 201 w Wydziale Cywilnym S¹du Rejonowego

Jeleniej Górze ul. Bankowa 18 odbêdzie siê:

D R U G A    L I C Y T A C J A

nieruchomoœci - lokal mieszkalny o pow. 68 m kw.,
po³o¿onej w miejscowoœci Je¿ów Sudecki,

przy ul. D³uga 32/3 stanowi¹cej w³asnoœæ d³u¿nika:
Bachnik Krzysztof, posiadaj¹ca za³o¿on¹ ksiêgê
wieczyst¹ w Wydziale Ksi¹g Wieczystych S¹du

Rejonowego w Jeleniej Górze nr JG1J/00056608/7.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 80.269,00 z³.
Cena wywo³awcza w powy¿szej licytacji wynosi: dwie trzecie warto-

œci oszacowania tj. kwotê: 53.512,66 z³.

Przystêpuj¹cy do licytacji zobowi¹zany jest z³o¿yæ rêkojmiê w wysokoœci
10 proc. ceny oszacowania nieruchomoœci, tj. kwotê 8.026,90 z³ najpóŸ-
niej do momentu rozpoczêcia licytacji na konto komornika: BZ WBK S.A.
I O/Jelenia Góra 69 1090 1926 0000 0001 0662 7500. Po rozpoczêciu
licytacji wadium nie bêdzie przyjmowane. Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ
w ci¹gu dwóch tygodni przed licytacj¹, zaœ operat szacunkowy tej nieru-
chomoœci znajduje siê do wgl¹du w biurze komornika. Prawa osób trze-
cich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji i przys¹dzenia w³a-
snoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te przed rozpoczê-
ciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo o zwolnienie nieru-
chomoœci lub przedmiotów razem z ni¹ zajêtych od egzekucji i uzyska³y
w tym zakresie orzeczenie wstrzymuj¹ce egzekucjê.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione
w ksiêdze wieczystej lub przez z³o¿enie dokumentu do zbioru dokumentów
i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed rozpoczêciem licytacji,
nie bêd¹ uwzglêdniane w dalszym toku egzekucji i wygasn¹ z chwil¹
uprawomocnienia siê postanowienia o przys¹dzaniu w³asnoœci.

Burmistrz Miasta Kowary
informuje, ¿e stosownie do art. 35 Ustawy z dnia

21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomoœciami,
(tekst jednolity Dz. U. z 2004 r. Nr 261, poz. 1603 ze zm.),

w siedzibie Urzêdu Miejskiego w Kowarach
przy ul. 1 Maja nr 1a na okres 21 dni,

zosta³ wywieszony wykaz nieruchomoœci
stanowi¹cy za³¹cznik nr 1 do Zarz¹dzenia

Nr 102/2011 z dnia 31.08.2011 r. Burmistrza
Miasta Kowary w sprawie og³oszenia wykazu
nieruchomoœci przeznaczonych do sprzeda¿y.
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LOKALE

NOCLEGI dla pracowników- bardzo
tanio Jelenia- Cieplice, 512-20-20-85.

D8265-G
WWW.NIERUCHOMOSCI-CITY.PL

E2689-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka Karpacz,

603-622-848. E3179-G

SPRZEDAM mieszkania nowo budo-
wane 32, 36, 49, 57 m kw.; 1, 2, 3, 4-
pokojowe; 80,89 m dwupoziomowe
(piwnice, gara¿e podziemne)- Cieplice,
Ceglana 5, 502-12-36-48; www.jelbud.pl

E3412-G

SPRZEDAM 2 pokoje ma³a poczta;
Cieplice 3 pokoje komfortowe,
603-505-777. E3861-G

KARPACZ- centrum sprzedam miesz-
kanie 90 m kw. I piêtro, 601-99-55-35.

E3875-G
DO WYNAJÊCIA powierzchnie biuro-

we, us³ugowe, magazynowe w centrum,
dogodny dojazd, parking, 503-167-006.

E4032-G
SPRZEDAM bez poœredników nowe

mieszkanie 60 m kw. 2 pokoje, kuchnia,
³azienka, Wroc³awska, 175.000 z³,
509-963-753.

MIESZKANIE 60 m kw. w Jeleniej Gó-
rze 186.000 z³, 509-963-753. E4212-G

WWW.PINDYK.PL E4282-G
STANCJA 508-486-296;

722-330-413. E4669-G
DO WYNAJÊCIA 2 pokoje biurowe,

centrum, I piêtro. Tel. 797-189-112.
E4714-G

WYNAJMÊ kawalerkê 36 m kw., nowy
budynek, okolica centrum, 750 z³ /m-c (w
tym czynsz), 793-276-386. E4753-G

SPRZEDAM atrakcyjne mieszkanie
Osiedle Sudeckie, 34 m kw., 607-339-447.

E4775-G
TANIE noclegi dla pracowników,

608-210-531.
POSIADAM do wynajêcia mieszkania

dla studentów, 608-210-531. E4800-G
SPRZEDAM komfortowe s³oneczne

mieszkanie 41 m, 2-pokojowe, I piêtro, 4
pomieszczenia gospodarcze, stare budow-
nictwo, czynsz 68 z³, parking przy budyn-
ku. Mo¿liwoœæ adaptacji strychu, idelana
lokalizacja Zabobrze I, cena 149.000,- Tel.
530-393-407. E4806-G

WYNAJMÊ mieszkanie w domu 1-ro-
dzinnym, osobne wejœcie, ciche osiedle-
Pomorskie, 503-508-120. E4811-G

SPRZEDAM mieszkanie 83 m kw.
super lokalizacja, super cena. Tel.
603-584-675. E4815-G

KAWALERKA do wynajêcia Sobieszów
ko³o Szko³y Menad¿erskiej. Tel.
601-918-475. E4816-G

WYNAJMÊ lokal biurowo- us³ugowy
90 m kw. Zabobrze ul. Elsnera 3B k/ szpi-
tala i „Biedronki”. Tel. 500-183-261.

E4826-G
SPRZEDAM mieszkanie do remontu

na Zabobrzu, Kar³owicza 4, 54 m kw. 3-
pokojowe, cena 150.000,- Tel.
601-168-043 lub 605-736-481. E4827-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe
40 m kw. Zabobrze, Moniuszki, 150.000,
604-275-819. E4832-G

POKOJE dla studentów, 50 m od Ko-
legium Karkonoskiego. Tel. 798-560-933.

E4836-G
DO WYNAJÊCIA komfortowy aparta-

ment, wysoki standard, 2 pokoje, umeblo-
wane, miejsce parkingowe, centrum, kau-
cja, Jelenia Góra (bez poœredników),
880277712. E4852-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-
jowe w Cieplicach umeblowane od
1.10.2011. Tel. 507-311-803. E4870-G

DO WYNAJÊCIA pokoje jedno- i dwu-
osobowe dla studentów, kontakt po 15,
691-312-438. E4892-G

SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojowe
69,60 m kw. Zabobrze III, do zamieszka-
nia+ gara¿ blaszak, 500-037-754.E4893-G

POKOJE, 607-483-013. E4898-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe,
43 m kw. ul. Moniuszki. Tel.
512-955-727. E4901-G

WYNAJMÊ pokój, kuchnia, ³azienka
wspólna, miejsce na auto, przystanek MZK
i sklep przy domu. Tel. kontaktowy
504-966-788. E4903-G

SPRZEDAM bez poœredników miesz-
kanie 54 m kw., I piêtro, Zabobrze II,
509-896-657. E4905-G

PAWILON handlowy ul. Elsnera do
wynajêcia na- biuro, aptekê, salon, gabi-
net, inne. Tel. 604-118-907. E4906-G

DWUPOKOJOWE mieszkanie do wy-
najêcia. Tel. 660-437-723. E4909-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 3 pokoje,
centrum, I piêtro, 603-153-503. E4916-G

MAM do wynajêcia mieszkanie dwu-
pokojowe w Karpaczu. Tel. 535-023-333.

E4917-G
SPRZEDAM mieszkanie 3 pokoje Za-

bobrze II, trzecie piêtro, 51 m kw.
175.000,- bez poœredników, 601-351-621.

E4921-G
DO WYNAJÊCIA mieszkanie w cen-

trum Sobieszowa po kapitalnym remon-
cie, 70 m kw. Tel. 606-672-548.

E4928-G

RÓ¯NE hale, magazyny do wynajmu
w Podgórzynie. Tel. 601-78-92-92.

E4930-G

KOMFORTOWA kawalerka, centrum
miasta, przy parku, 800 z³, 669-985-085.

E4931-G
SPRZEDAM mieszkanie dwupoziomo-

we 86,3 m kw., I piêtro, Dziwiszów,
4-pokojowe, 2 balkony, gara¿,
602-25-15-33. E4936-G

SPRZEDAM trzypokojowe centrum,
693-967-231. E4937-G

SZKLARSKA Porêba- centrum 45 m
kw. do remontu- 110.000,- 601-54-80-35.

E4955-G
MA£A poczta 46 m kw. po remon-

cie. Lic. 11965. Tel. 509-949-961.
E4968-G

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie ma-
gazynowe 400 m kw. w Cieplicach, I piê-
tro tanio. Tel. 604-55-74-70.

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie biu-
rowe o pow. ok. 40 m kw. w Cieplicach.
Dobre po³o¿enie np. na biuro rachunko-
we itp. Tel. 604-55-74-70.

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie
us³ugowo biurowe ok. 100 m kw. w Cie-
plicach, dobry dojazd i po³o¿enie. Tel.
604-55-74-70. E4984-G

DO WYNAJÊCIA lokal o powierzchni
43 m kw. po³o¿ony w centrum Jeleniej
Góry z przeznaczeniem pod dzia³alnoœæ lub
mieszkanie. Cena za wynajem 1.000 z³+
Vat. Tel. 75/767-80-07; 664-272-556.

E4986-G
SPRZEDAM mieszkanie dwupokojowe

w³asnoœciowe na ul. Kiepury (bez poœred-
ników) cena 160.000,- do negocjacji. Tel.
601-556-512. E5001-G

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe w cen-
trum Lwówka Œl. Tel. 502-90-92-92.

E5013-G
DO WYNAJÊCIA czteropokojowe Kar-

pacz, 792-616-045. E5014-G
DWA samodzielne pokoje 2-osobowe.

Warunki dobre, internet, blisko Kolegium
Karkonoskiego. Tel. 75/76-47-297;
663-641-242. E5015-G

APARTAMENT w Jeleniej Górze 107
m kw., centrum, mo¿liwoœæ kupna po³owy
z oddzielnym wejœciem sprzedam, cena do
negocjacji, 508-566-182. E5019-G

DO WYNAJÊCIA trzypokojowe Bole-
s³awiec, 502-667-431. E5020-G

LOKAL u¿ytkowo- mieszkalny 35 m
kw. po remoncie do wynajêcia Jelenia
Góra ul. Sudecka 31 obok Urzêdu Miasta,
605-55-49-79. E5022-G

SPRZEDAM kawalerkê w Mi³kowie z
gara¿em. Tel. 791-900-530. E5024-G

POKÓJ ma³y, fajny- Cieplice,
517-518-697. E5028-G

STUDENTOM lub firmie 3-pokojowe
Morcinka 39, wynajmê lub sprzedam,
609-683-764. E5030-G

WYNAJMÊ pokój dla studentki lub
dziewczyny pracuj¹cej- Zabobrze- niedro-
go. Tel. 75/64-20-766 po 14.00.

E5031-G

DO WYNAJÊCIA gabinety lekarskie
nad apteka Hipokrates. Tel.
601-054-645. E5032-G

MIESZKANIE 54 m kw. do wynajêcia.
Tel. 606-889-588; 75/61-20-508.E5035-G

SPRZEDAM mieszkanie 2 pokoje, I
piêtro, Plac Ratuszowy. Tel. 607-455-692.

E5039-G
SPRZEDAM mieszkanie- plac Ratu-

szowy, III piêtro, 54 m kw, 165.000,- (bez
poœredników), 75/76-48-974. E5047-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie pl. Ratu-
szowy, III piêtro, 603-655-232;
691-691-790. E5048-G

KIEPURY mieszkanie 51 m sprzedam
tel. 694-371-768. E5049-G

DO WYNAJÊCIA samodzielne, ume-
blowane mieszkanie 35 m kw.,
centrum Jeleniej Góry, 601-577-211,
75/642-12-76. E5051-G

POKÓJ jednoosobowy dla dziewczy-
ny, Jelenia Góra, ul. Sobieskiego 40,
75/64-38-899, 723-431-781. E5054-G

SPRZEDAM lub wynajmê kawalerkê
46 m kw. w centrum. Tel. 696-884-333.

E5057-G
DO WYNAJÊCIA lokal 40 m kw., par-

ter, Pl. Wyszyñskiego 46, 2.000,-+ Vat,
609-655-488. E5064-G

DO WYNAJÊCIA pokój dla studentek
w komfortowym mieszkaniu blisko cen-
trum, tv- sat, internet, 781-46-52-57.

DO WYNAJÊCIA komfortowe 3-poko-
jowe blisko centrum, 781-46-52-57.

E5066-G

DO WYNAJÊCIA lokal handlowo-
us³ugowy w centrum Cieplic, pow. 36 m
kw. 75/75-511-10; 695-653-260.

E5084-G

WOLNE pokoje- Cieplice,
531-880-210. E5086-G

SPRZEDAM mieszkanie w centrum
Jeleniej Góry w kamienicy, 61 m kw. II
piêtro, s³oneczne, ogrzewanie c.o., bez-
czynszowe, 2.500,-/ m kw. Tel.
796-571-400. E5094-G

WWW.NIERUCHOMOSCI.JELENIOGORSKIE.PL
E5098-G

DWUPOKOJOWE ma³a poczta do
wprowadzenia. N. Grzywiñascy,
535-20-11-85.

DWUPOKOJOWE œcis³e centrum ideal-
ne na biuro. N. Grzywiñscy, 535-20-11-85.

KAWALERKA do wprowadzenia Zabo-
brze I. N. Grzywiñscy, 535-20-11-85.

E5100-G
ZAPEWNIÊ mieszkanie rodzinie (mo¿e

byæ z dzieckiem) w Cieplicach w zamian za
opiekê nad starszym mê¿czyzn¹ i pomoc
w prowadzeniu gospodarstwa domowego,
75/75-504-76. E5103-G

WYNAJMÊ mieszkanie (pokój, kuch-
nia, ³azienka) dla uczniów lub studentów -
osobne wejœcie, internet, okolice ma³ej
poczty -Jelenia Góra, tel. 75/64-34-225.

E5108-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka

518731301. E5110-G
SPRZEDAM lub zamieniê dwie kawa-

lerki na wiêksze (bez poœredników). Infor-
macje pod tel. 505-059-454. E5128-G

OKAZJA mieszkanie 82 m kw. w sta-
rej kamienicy Cieplice II piêtro, cena 168
tyœ., nr tel. 721-553-099. E5129-G

ZAMIENIÊ lub sprzedam mieszkanie
w³asnoœciowe 90-metrowe 4-pokojowe na
50-metrowe, 793-092-817. E5130-G

DO WYNAJÊCIA wyposa¿ona Przy-
chodnia Weterynaryjna przy ul. G³owackie-
go lub pod aran¿acjê na gabinety lekarskie.
Tel. 697-079-190; 75/75-245-72. E5131-G

DO WYNAJÊCIA umeblowana kawa-
lerka- ul. Ró¿yckiego, Jelenia Góra. Tel.
502-680-300. E5132-G

POKOJE do wynajêcia k/ Politechniki,
1 i 2-osobowe, umeblowane, internet. Tel.
508-222-775.

KAWALERKA do wynajêcia w Ciepli-
cach, 100 m od Politechniki. Tel.
508-222-775. E5135-G

DO WYNAJÊCIA pokoje w willi lub
ca³y parter 3-pokojowe- Jelenia Góra. Tel.
699-904-135. E5143-G

MIESZKANIE do wynajêcia 2 poko-
je, kuchnia, ³azienka, umeblowane ul.
Kiepury. Tel. 510-369-900. E5147-G

SPRZEDAM: Orle, 64 m, III piêtro, wi-
dokowy balkon. Tel. 660-238-515.

E5151-G
DO WYNAJÊCIA kawalerka, Maciejo-

wa, 603-835-780. E5158-G
SPRZEDAM mieszkanie w Kowarach,

tel. 601-054-645. E5162-G
SPRZEDAM- wynajmê 2-pokojowe ul.

Malczewskiego. Tel. 696-97-23-43.
E5164-G

POKOJE k/Politechniki w Cieplicach.
Tel. 75/75-513-75; kom. 603-811-609.

E5167-G
DO WYDZIER¯AWIENIA 125 m kw. na

magazyn, produkcjê- du¿y plac, si³a, przy
drodze g³ównej, 512-034-474. E5168-G

NAJTAÑSZE mieszkania i lokale us³u-
gowe w J.G. Sprzeda¿ bez poœredników.
Kredyty, 510-124-844. E5171-G

SPRZEDAM mieszkanie w Œwierzawie,
70 m kw., trzypokojowe, balkon, II piêtro,
gara¿, nowe budownictwo, bez poœredni-
ków, 607-245-513. E5173-G

SKLEP wynajmê, Konopnickiej, 30 m
kw., 791-941-121. E5177-G

SPRZEDAM lub zamieniê na samo-
chód nowe mieszkanie 2-poziomowe 81
m kw. stan deweloperski, cena 247.000,-
z Vat. Tel. 607-12-85-18 (lokalizacja Je-
lenia Góra- Cieplice). E5178-G

SPRZEDAM atrakcyjne mieszkanie
na Zabobrzu III, 48 m kw., IV piêtro, 2
pokoje z balkonem, niski czynsz, tel.
603-847-796. E5183-G

DO WYNAJÊCIA pokoje, tel.
794-944-787. E5184-G

WYNAJMÊ pokój dla dwóch osób,
75/642-12-03. E5192-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka ul. Kade-
tów. Dzwoniæ po 16.00 tel. 601-082-868.

E5193-G
DWUPOKOJOWE wynajmê niedrogo

kompletnie urz¹dzone, osobom niepal¹cym,
internet, parking, 667-147-901. E5197-G

DO WYNAJÊCIA salonik fryzjerski w
Jeleniej Górze, 504-209-777. E5203-G

DO WYNAJÊCIA dwa pokoje z kuch-
ni¹, ³azienka- Cieplice. Tel. kontaktowy
693-031-717. E5204-G

DO WYNAJÊCIA lokal o pow. 60 m
kw. Cieplice, 530-118-146. E5205-G

MAM do wynajêcia mieszkanie 3-po-
kojowe lub osobno pokoje w Sosnówce,
721-44-36-12.

MAM do wynajêcia lokal handlowo-
us³ugowy w Sosnówce 150 m kw., parter,
721-44-36-12. E5207-G

DO WYNAJÊCIA pokoje dla uczniów,
studentów, pracuj¹cych od zaraz,
517-135-811, 515-601-071. E5217-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dla stu-
dentów, 2 pokoje ko³o Kolegium Karkono-
skiego, 502-912-542. E5218-G

SPRZEDAM mieszkanie 34 m kw. Je-
lenia Góra, 500-786-783. E5226-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dwupoko-
jowe dla studentów, umeblowane, blisko
UE, 501-038-913. E5227-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL

DO WYNAJÊCIA mieszkania, NK 75-
64-36-052.

KIEPURY, 3 pokoje,wysoki standard,
okazja, NK 75-64-36-052.

KARPACZ- mieszkanie do wynajêcia
NK 75-64-36-052.

PIECHOWICE, 3-pokojowe 130.000
Nieruchomoœci Karkonoskie 75-64-36-052

CIEPLICE, 3-pokojowe 74 m, dwa ga-
ra¿e, nowe okazja NK 75-64-36-051.

2-PKOJOWE plus antresola, komfor-
towe, centrum, 75- 64-36-062.

PODGÓRZYN, 1/2 domu, gara¿ 4 po-
koje, 250.000 NK 75-64-36-052.

3-POKOJOWE 70 m 186000 NK
756436051 602749567.

3 i 4-pokojowe Prusa, Malczewskiego
NK 519562869; 756436051.

2-POKOJOWE Park Sudecki 184.000
NK 75-64-36-051, 602-749-567.

SZKLARSKA Porêba, 3-pokojowe 62
m 207.000 NK 75-64-36-062.

3-POKOJOWE Sk³odowskiej NK
75-64-36-052.

1/2 willi lub 2x dwupokojowe w So-
bieszowie sprzedamy NK 75-64-36-051.

KAWALERKA, centrum 47 m, Nieru-
chomoœci Karkonoskie 602749567,
756436051.

OKAZJA! 3-pokojowe Grabowskiego,
121 m, parter, centrum, na kancelariê
prawn¹, biura, gabinety 230.000 Nieru-
chomoœci Karkonoskie 75-64-36-052.

JE¯ÓW Sud. 3- pokojowe 113.000 NK
75-64-36-062. E5228-G

SPRZEDAM mieszkanie 82 m kw.
okolica ZUS lub zamieniê na dom. Tel.
608-525-695. E5235-G

DO WYNAJÊCIA pomieszczenie biuro-
we przy Armii Krajowej, 601-991-555.

E5236-G

SPRZEDAMY bez poœredników
mieszkanie 39 m kw., dwa pokoje, niski
czynsz, centrum, cena do negocjacji. Tel.
792852491.

SPRZEDAM kawalerkê Piechowice-
Piastów, 508-298-394. E5237-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka centrum,
tel. 507-497-764. E5239-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka Sobie-
szów, 600-112-428. E5240-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-
jowe 37 m kw. Komedy Trzciñskiego,
501-539-275.

DO WYNAJÊCIA kawalerka umeblowa-
na œcis³e centrum, 501-539-275. E5241-G

129 tys. sprzedam mieszkanie 66 m
kw., 3 pokoje, I piêtro, centrum,
514-571-143. E5243-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2 pokoje
na Zabobrzu, ul. Wi³komirskiego, 50 m kw.
850 z³ (w tym czynsz). Tel. 795-471-802.

E5244-G
SPRZEDAM mieszkanie 105 m kw.

wysoki standard, centrum, Lic. 16439,
785-511-606.

MIESZKANIE dwupokojowe Moniusz-
ki, Lic. 16439, 785-511-606. E5246-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka w cen-
trum, 603-247-909.

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 2-poko-
jowe w centrum, 796-693-443. E5248-G

MIESZKANIE Kowary ekstra, 149000
z³, 691-475-892, JGN.

MIESZKANIE Karpacz jak nowe, 40 m
kw., 135000 z³, 603-925-484, JGN.

MIESZKANIE D¹browica, 60 m kw.,
80000, 603-925-484, JGN.

MIESZKANIE 110 m kw., z weran-
dami, s³oneczne, Szklarska, centrum,
199000 z³, 603-925-484, JGN. E5252-G

SPRZEDAM mieszkanie 61 m kw. bez
poœredników. Atrakcyjna lokalizacja,
512-23-71-92. E5255-G

CZTEROPOKOJOWE sprzedam,
601-82-23-96. E5263-G

WWW.KODEX-NIERUCHOMOSCI.PL
E5267-G

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe, umeblo-
wane mieszkanie na Zabobrzu, 700 z³+
media, 75/718-38-86. E5272-G

WWW.CELDOM.PL 75-64-45-605
ZABOBRZE I, trzypokojowe, 50,80 m,

I piêtro, 180.000, CeLDOM, 661-114-212.
WOJSKA Polskiego, parter, dwupoko-

jowe, 59,54 m, idealne pod dzia³alnoœæ,
170.000, CeLDOM, 661-114-212.

OK. U.S., piêciopokojowe, 120 m, kom-
fortowe, 315.000, CeLDOM, 661-114-212.

KOWARY, dwupokojowe, 51 m,
139.000, CeLDOM, 601-758-845.
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OKAZJA, Dziwiszów, stylowe mieszka-
nie czteropokojowe, 97 m, taras, 230.000,
CeLDOM, 601-758-845. E5284-G

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe mieszka-
nie w centrum J. Góry. Tel. 785-031-964.

E5288-G
SPRZEDAM bez poœredników 2-poko-

jowe mieszkanie w centrum miasta. Tel.
785-031-964. E5289-G

WYDZIER¯AWIÊ lokal gastronomicz-
ny w Szklarskiej Porêbie, 508-298-394.

E1976-K
WYNAJMÊ mieszkanie nowe, umeblo-

wane ul. Kraszewskiego 1, tel.
513-059-591. E2090-K

ZAMIENIÊ mieszkanie 2-pokojowe (37
m kw.) na 3 pokoje, tel. 603643198.

E2218-K
DO WYNAJÊCIA lokale handlowo-

us³ugowe centrum Jeleniej Góry,
508-126-357. E2229-K

WYNAJMÊ- lokal na kancelariê
prawn¹, ubezpieczeniow¹ lub inn¹ dzia-
³alnoœæ biurow¹, ul. M.Konopnickiej nad
Rossmanem. Tel: 509-603-814,
603-865-940. E2231-K

SPRZEDAM bez poœredników miesz-
kanie 2-pokojowe, III p., 56 m kw., Kiepu-
ry, tel. 601560853. E2278-K

MIESZKANIE do wynajêcia po kapital-
nym remoncie na Mickiewicza w Jeleniej
Górze, 2 pokoje, kuchnia, ³azienka, cen-
tralne, 44 m kw., od zaraz, 788421116.

E2290-K
SZKLARSKA Porêba centrum lokale

do wynajêcia wspó³praca, 883-664-388.
E2319-K

TANIO sklepik wynajmê 604223245.
TANIO domek wynajmê 604223245.

E2321-K

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe miesz-
kanie na Zabobrzu, ul. Bacewicz 3, I piê-
tro, 53 m kw., przestronny balkon, w
pe³ni wyposa¿ona kuchnia i ³azienka, tel.
697909511. E2329-K

WYNAJMÊ umeblowane, dwupokojo-
we na Zabobrzu, 1100 z³+ media,
502-434-704. E2336-K

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe.
Kontakt 609-547-875. E2337-K

DO WYNAJÊCIA nowe 2- pokojowe,
umeblowane mieszkanie, blisko centrum
Jeleniej Góry od 1 paŸdziernika, 1100 z³+
media. Tel. 792013637. E2387-K

MIESZKANIE w centrum Kowar; 52 m.
2 pokoje, kuchnia (aneks), ³azienka. Bez-
czynszowe, do wprowadzenia od zaraz. Nr.
kont. 602328604. E2390-K

KARPACZ- do wynajêcia lokal handlo-
wo- us³ugowy o pow. 55 m kw. Tel.
503-316-539. E2394-K

SPRZEDAM lub wynajmê umeblowa-
ne mieszkanie 3-pokojowe na Zabobrzu.
Tel. 504122335. E2395-K

ODST¥PIÊ pokój emerytce za drobn¹
pomoc w domu 0046/704398942.E2396-K

MIESZKANIA i lokale us³ugowe na
sprzeda¿ w Jeleniej Górze w spokojnej
okolicy blisko centrum. Bez poœredni-
ków. Tel. 509278011. E2397-K

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dwupoko-
jowe na Zabobrzu. Tel. 609-691-784.

E2402-K

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 50 m
kw. z bloku z wind¹+ gara¿ w Jeleniej
Górze. Tel. kontaktowy 75/64-13-855.

E2403-K

MIESZKANIE 2-pokojowe 50,52 m
kw. sprzedam. Zabobrze III. Drugie piêtro.
Bez poœredników. Cena 169.000 z³. Tel.
721-263-389. E2407-K

SPRZEDAM kawalerkê, 46 m kw.,
cena do negocjacji, 693-423-299.

E2410-K

NIERUCHOMOŒCI

ZARZ¥DZANIE wspólnotami mieszka-
niowymi „popdoM” mgr in¿. Zenon Po-
prawski, 663-338-443. E15-G

SPRZEDAM segment na Czarnym, tel.
609-615-656. E3655-G

KARPACZ. Sprzedam dwie dzia³ki
1,6; 1,2 ha pod lasem niedaleko centrum
z mo¿liwoœci¹ zabudowy, media,
609-485-413; 71/348-71-30. E3852-G

SPRZEDAM dzia³ki budowlane 219/4;
219/5; 219/6 w Je¿owie przy ul. Bocznej
(tablica z map¹ na gruncie) oraz dzia³kê
do zalesienia 682/1 w Siedlêcinie,
www.dzialkiwjezowie.pl Tel. 603-759-412.

E3915-G
SPRZEDAM dzia³kê Micha³owice,

796-056-688. E3979-G
ATRAKCYJNE dzia³ki budowlane Ko-

paniec, media, 601-863-838. E3996-G

WWW.NIERUCHOMOSCI-SUDETY.COM.PL
E4062-G

WWW.PINDYK.PL E4283-G
CIEPLICE dzia³ka z piêknym widokiem

1100, 195.000,- 607-608-209.
KARPACZ centrum dom 430.000,-

607-608-209.
KARPACZ, dzia³ka, 1600 m kw.,

320.000,- 607-608-209. E4413-G
DZIA£KI z widokiem na Œnie¿kê, bez

poœredników, 606-802-005. E4528-G
DZIA£KA 1839 m kw. pod zabudowê-

Wojcieszyce, widok na góry, 607-543-408;
75/75-515-10. E4706-G

SPRZEDAM dzia³kê przemys³ow¹ 1,2 ha
w Jeleniej Górze, 608-210-531.

E4801-G
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SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ 1163
m kw. Je¿ów Sudecki, Zachodnia,
603-931-431. E4821-G

SPRZEDAM budynek gospodarczy 19
arów Jelenia Góra ul. Wroc³awska. Tel.
603-847-786. E4853-G

DZIA£KA na Czarnym, 508-137-492.
E4887-G

KUPIÊ nieruchomoœæ dom do remontu,
kamienicê lub du¿e mieszkanie w Jeleniej Gó-
rze lub okolicach, 509-593-074. E4908-G

WWW.2100ZA1M2.LOKALE.JGORA.PL
E4941-G

SPRZEDAM dom w Dziwiszowie,
rok budowy 2009, stan surowy- zada-
szony- dachówka. Dom w pe³ni podpiw-
niczony, pr¹d, woda, gara¿, dzia³ka 10
arów. Dom wart uwagi, w atrakcyjnym
miejscu. Tel. 75/7137163. E4942-G

PILNA sprzeda¿ dzia³ka budowlana Je-
¿ów Sudecki, 79.000 z³, 605-030-050.

E4946-G
JE¯ÓW. Dom parterowy- stan surowy

zamkniêty. Lic. 11965, 509-949-961.
ŒCIÊGNY. Dom 100 m kw. sprzedam

lub zamieniê na mieszkanie (parter) w Je-
leniej Górze, Lic. 11965, 509-949-961.

E4969-G
ŒWIERADÓW Zdrój- Dworek, stan za-

mkniêty, na stoku blisko Gondoli, dzia³ka
27 arów, sprzedam. Tel. 508-869-124 lub
501-474-511. E5003-G

DOM w Œwieradowie Zdroju sprzedam
bez poœredników. Cena 620.000 do nego-
cjacji. Kuchnia, 2 ³azienki, 8 pokoi. Kontakt
75/78-16-608 lub 695-823-939. E5021-G

DO WYNAJÊCIA dom we Wie¿y k/
Gryfowa. Tel. 791-900-530. E5023-G

STANISZÓW pilnie sprzedam dom
wiejski ze stodo³¹ 75/75-59-402. E5040-G

SPRZEDAM dzia³kê 22 ary lub dwie
mniejsze w Kostrzycy z widokiem na Œnie-
¿kê, 501-124-534. E5041-G

DOM 135 m kw. budynek gospodar-
czy, dzia³ka 0,31 ha, Wojanów, tel.
75/71-30-143 wieczorem. E5063-G

SPRZEDAM uzbrojona dzia³kê z dom-
kiem letniskowym w Trzciñsku. Tel.
504-199-077. E5091-G

WWW.NIERUCHOMOSCI.JELENIOGORSKIE.PL
E5099-G

SPRZEDAM nowy dom, 501-240-697.
E5115-G

PILNIE dom w Komarnie, cena
249.000 z³. N. Grzywiñscy 509156552.

E5121-G
SPRZEDAM, wynajmê gara¿: pr¹d,

kana³, woda, Jelenia Góra, Groszowa. Tel.
502-262-596. E5133-G

GARA¯ murowany, wolno stoj¹cy wy-
dzier¿awiê, Jelenia Góra, S³owackiego,
75/76-76-901. E5160-G

GARA¯ sprzedam- centrum J.G. Za-
menhofa, 510-124-844. E5169-G

SPRZEDAM pó³ domu 150 metrów
Szklarska Porêba, 195 tys. Tel.
600-936-105. E5182-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ na os.
Widok z pozwoleniem na budowê domu ok.
115 m kw., 660-914-930 po 15.00. E5200-G

CIEPLICE- dom w zabudowie szere-
gowej zamieniê na mieszkanie z dop³at¹,
886-55-00-45. E5208-G

CIEPLICE- dom w pe³ni wyposa¿ony sprze-
dam 1500 z³/ m kw. 607-112-169. E5209-G

SPRZEDAM ³adn¹ dzia³kê budowlan¹,
38 arów, mo¿liwoœæ budowy 2 domów,
cena 60 z³ /m kw., warte uwagi!, tel.
504-924-825, 505-806-523. E5216-G

TANIO! Budowlanka +gara¿,
604-814-416. E5220-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL

DOM wiejski do remontu lub rozbiórki,
30.000, dzia³ka 3000 m, NK 75-64-36-052.

DOM wiejski 50.000 NK 75-64-36-052.
£OMNICA- dom do remontu Nieru-

chomoœci Karkonoskie 75-64-36-052.
GRUNTY, 6 ha, piêkne ³¹ki, las, wyro-

bisko piasku NK 75-64-36-052.
GRYFÓW- dom 1 lub 2-rodzinny

sprzedamy, okazja NK 75-64-36-052.
CIEPLICE, du¿y segment, 180 m kw.,

Widok, NK 75-64-36-052.
MICHA£OWICE, ma³y dom, 285.000

NK 75-64-36-062.
JE¯ÓW- nowy dom okazja

75-64-36-052, 602-74-95-67.
DZIA£KI Siedlêcin od 60/ m kw NK

602749567 756436051.
JE¯ÓW -dzia³ki ju¿ od 75 z³/ m kw.

NK 602749567 756436051.
DOM na wsi 18 km od Jeleniej dzia³ka

3700 m NK 602749567 756436051.

£OMNICA- dzia³ki od 1500 m NK
75-64-36-051.

KARPNIKI piêkne dzia³ki gruntu sprze-
damy- NK 75-64-36-051.

ŒCIÊGNY, dzia³ka 2200 m, NK
75-64-36-062.

JELENIA G. dom 265000 „NK”
503021047; 756436052.

MARCZÓW- dom wiejski po remoncie,
dzia³ka 7000 m NK 75-64-36-052,
513-046-929.

£OMNICA -dzia³ka 9800 m, 98.000-z³.
okazja NK 75-64-36-052.

KOPANIEC- okolice, 15 ha- 300000
NK 75-64-36-052. E5230-G

PIÊKNA dzia³ka widokowa z projektem
Komarno, 792-434-657.

GRUNTY rolne od 1,50/ m kw.,
501-636-992.

DOM Je¿ów Sudecki sprzedam, Lic.
16439, 785-511-606. E5245-G

DZIA£KI budowlane okolice Œwierado-
wa od 10 z³/ m kw., 792-434-657.

E5247-G
WWW.KODEX-NIERUCHOMOSCI.PL

E5269-G

DOM w Siedlêcinie, dzia³ka 3500 m
kw. spokojna okolica sprzedam lub za-
mieniê, Tel. 504-210-510. E5275-G

SPRZEDAM kamienicê w Kowarach
centrum, 513-020-341. E5278-G

SPRZEDAM dwie atrakcyjnie po³o¿o-
ne dzia³ki po ok. 1000 m kw. ka¿da 79 z³/
m kw., 501-899-401. E5279-G

WWW.CELDOM.PL 75-64-45-605.
DOM na wsi, do remontu kapitalnego,

dzia³ka 780 m, 85.000, CeLDOM,
661-114-212.

OSIEDLE Widok, szeregówka, 120 m,
300.000, CeLDOM, 601-758-845.

WYKOÑCZONY dom u podnó¿a Kar-
pacza z widokiem na Karkonosze, 198/
1200, 650.000, CeLDOM, 601-758-845.

E5285-G
SPRZEDAM tanio (cena do uzgodnie-

nia) dzia³ki: 1,5; 1,1; 0,5 ha pod zabudowê
turystyczno-mieszkaniow¹ przy drodze z
Mi³kowa do Podgórzyna- 3 km od Karpa-
cza. Tel: 00492151-714370; e-mail:
mariaschatto@hotmail.de E1545-K

TANIO sprzedam pensjonat,
604-81-44-16.

295.000,- nowy dom Podgórki,
604-81-44-16. E1700-K

265.000,- bliŸniak Wojcieszyce,
604-81-44-16. E1701-K

SPRZEDAM dom do remontu, Kar-
pacz, osiedle Skalne, 1180 m kw., 420
tys., 757619172; 511914453 E1920-K

SPRZEDAM piêkne mieszkanie na
poddaszu- tanio Piechowice,
603-050-507. E2028-K

PIECHOWICE Pakoszów malowniczy
dom, wyremontowany, sprzedam. Re/
Max 793-879-741. E2383-K

SZKLARSKA Porêba sprzedam dzia³-
kê, 75/717-20-44. E2385-K

BLI^NIAK, 450.000, Osiedle £omnic-
kie, Nkop 509-057-037. E2386-K

SPRZEDAM nowy komfortowy dom
na Osiedlu Leœne Zacisze w Dziwiszo-
wie, pow. 235 m kw. dzia³ka 1750 m kw.
cena 690.000 z³ do negocjacji. Tel.
697-083-489. E2388-K

DOMY w Je¿owie Sudeckim - atrak-
cyjna lokalizacja ogrodzone, powierzch-
nia ca³kowita 158 m kw. wysoki stan-
dard. Tel. 603-930-991 lub
75/74-13-331. E2389-K

SPRZEDAM dom nowy z ogrodem o
pow. 10000 m kw. Lwówek Œl¹ski. Tel.
75/78-23-819. E2393-K

MOTORYZACYJNE

SKUP aut, ca³e i powypadkowe,
693-828-283. D8195-G

AUTOSKUP- ca³e, uszkodzone,
721-721-666. E4-G

KUPIÊ powypadkowe, uszkodzone,
510-522-968. E5-G

STARE motocykle- kupiê,
510-522-968. E6-G

P£ACÊ najwiêcej. Kupiê wszystkie
auta po roku 2000, 781-02-02-02;
783-02-02-02. E13-G

POMOC drogowa. Tel. 506-536-136.
TRANSPORT autolawet¹+ 6 osób. Tel.

506-536-136. E284-G
AUTO-Z£OMOWANIE, dojazd do

klienta, w³asny transport. Tel.
506-536-136. E286-G

SPRZEDAM busa tanio,
604-257-944.

POMOC drogowa ca³odobowa, Jelenia
Góra, 603-891-408. E660-G

OPONY nowe, u¿ywane Pasiecznik,
75/78-93-651.

FELGI prostowanie, 75/78-93-651.
FELGI stalowe, aluminiowe,

75/78-93-651.
KLIMATYZACJA nape³nianie,

75/78-936-51. E1324-G
GARA¯E- tanio. Tel. 75/75-215-69;

603-505-777. E2954-G
CZÊŒCI samochodowe- tanio. Tel.

75/753-29-65. E4465-G

MECHANIKA pojazdowa, wulkaniza-
cja, wymiana opon. Samochody osobo-
we, dostawcze, ciê¿arowe, rolnicze. Tel.
607-377-280; 75/64-38-350 Je¿ów Su-
decki, ul. Zachodnia 13 (naprzeciwko fa-
bryki mebli), www.wtg-transport.pl

E4757-G

AUTOZ£OMOWANIE, 796-323-318.
E4804-G

KUPIÊ ca³e, powypadkowe,
792-972-237. E4833-G

RENAULT Clio 1,2; 1992, gaz, 800,-
694-085-931. E4993-G

STACJA demonta¿u pojazdów kupi
ka¿de auto, ca³e, uszkodzone, gotówka
od rêki, transport darmowy. Tel.
784-155-155. E4998-G

AUTOHOLOWANIE+ laweta,
501-234-403, 75/643-90-25.

GARA¯E bramy najtaniej,
501-234-403, 75/643-90-25. E5118-G

KATALIZATORY kupiê, 694-600-310.
E5249-G

KUPIÊ powypadkowe, uszkodzone,
721-72-16-66.

AUTOSKUP- powypadkowe, ca³e,
510-52-29-68.

AUTA ca³e, uszkodzone, 510-522-968.
E5277-G

AUTO- skup za gotówkê, 664200250.
E2180-K

TURBOSPRÊ¯ARKI- naprawa, rege-
neracja. Tel. 602-11-85-42. E2227-K

KUPNO

AUTA uszkodzone i powypadkowe ku-
piê, 693-82-82-83. D8194-G

AUTA powypadkowa, ca³e,
721-721-666. E7-G

ZAP£ACÊ najwiêcej. Wszystkie auta po
roku 2000, 781-02-02-02; 783-02-02-02.

E12-G
KUPIÊ antyki, 695-702-259. E2213-G
KUPIÊ stare obrazy, meble, i ró¿ne

przedmioty przedwojenne. Tel.
692-382-933; 75/76-12-418. E5291-G

KOLEKCJONER kupi stare monety tel.
601-738-532, staremonety@op.pl E204-K

SPRZEDA¯

KOSTKA granitowa, 512-170-233.
E24-G

DREWNO kominkowe, 512-170-233.
E25-G

BUKOWE kominkowe, 506-070-359.
E142-G

DREWNO kominkowe opa³owe. Tel.
605-268-703; 695-542-216. E259-G

KOMIS urz¹dzeñ gastronomicznych,
ch³odniczych, pralniczych sprzeda¿, skup,
serwis, Jelenia Góra, ul. Wolnoœci 232, tel.
75/75-51-797, 603-847-786. E3340-G

DREWNO dêbowe i bukowe- sezono-
wane, 603-781-271. E3529-G

ZIEMIA ogrodowa, piasek, t³uczeñ, ka-
mieñ, 601-267-302. E3757-G

KOMINKOWE sezonowane,
601-267-302. E3758-G

DREWNO opa³owe, kominkowe, li-
œciaste, iglaste, 601-863-838. E3997-G

DREWNO kominkowe, 603-524-957.
E4142-G

DREWNO kominkowe sezonowane-
ciête na wymiar, 601-799-452.

DREWNO kominkowe- sezonowane,
609-262-244.

TRADYCYJNE pod³ogi z drewna, par-
kiety, boazerie, podbitki, Sprzeda¿- mon-
ta¿, 601-799-452. E4371-G

DREWNO do kominka i pieca, ró¿ne
gatunki, 724-330-955. E4385-G

NAJTAÑSZA stal w okolicy Jeleniej
Góry. W sprzeda¿y stal zbrojeniowa,
strzemiona, figury z prêta zbrojeniowego,
wykonujemy belki zbrojeniowe. Kom.
601-999-561 lub 75/75-520-51.E4485-G

HUMUS, zwietrzelina, ¿wir drenarski
sprzedam transport 1,2 tony,
608-210-531. E4802-G

SPRZEDAM pianino 75/76-73-712.
E4926-G

DREWNO kominkowe i opa³owe, po-
ciête, por¹bane, ró¿ne gatunki, dowóz gra-
tis. Tel. 888-174-322. E4938-G

LADY ch³odnicze „Mawi”,
513-109-128. E4961-G

PIANINO Weinbach- stan bardzo do-
bry sprzedam. Tel. 501-474-511.E5002-G

DREWNO kominkowe, 697-322-091.
E5006-G

DREWNO kominkowe od 100,00-
150,00,- Dowóz gratis; tarcica sucha-
wszystkie rodzaje, wiêŸby dachowe,
662-156-576. E5007-G

DREWNO kominkowe i iglaste, trans-
port gratis, 607-612-350. E5017-G

DREWNO kominkowe ciête na wy-
miar- transport gratis, 788-359-939.

E5025-G
¯UK Furgon 1983 r, stan dobry, kosa

spalinowa, 601-853-284. E5053-G
WÊGIEL czeski najtaniej: eko groszek,

kostka, orzech, tona dowóz gratis, drewno
opa³owe. Tel. 727-235-168. E5055-G
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SPRZEDA¯ C.D.

DREWNO kominkowe, brzoza, olcha,
du¿e iloœci, 607-571-230. E5144-G

DWUTEOWNIK gruboœæ 200/20 mb,
1600,- Tel. 75/643-21-57 wieczorem.

E5194-G
SPRZEDAM suszone drewno komin-

kowe liœciaste z dowozem. Tel.
695-725-857. E5199-G

SPRZDEAM bojler stoj¹cy ze stali nie-
rdzewnej Viessmann o poj. 160 litrów. Tel.
609-651-622. E5210-G

KAMERA Sony FX1, tel. 517-557-555.
E5221-G

PIEC c.o. z podajnikiem na ekogro-
szek, 25 kW, 504-238-128. E5242-G

DREWNO kominkowe opa³owe,
75/7125026. E1688-K

TYNKI akrylowe kolorowe w cenie bia³e-
go 500110126 barwa2@onet.eu E1760-K

US£UGI

PROFESJONALNE uk³adanie p³ytek
w w w . s o l i d n e k a f e l k o w a n i e . p l ,
607-858-433. D8342-G

KARCHER- podciœnieniowe pranie dy-
wanów, tapicerki meblowej, faktury VAT.
Tel. 75/76-72-773; 603-646-803. E1-G

DOMOFONY- monta¿, naprawa, konser-
wacja, serwis, doradztwo, 601-76-57-35;
75/64-27-027. E8-G

PRANIE dywanów, tapicerek, tanio, do-
k³adnie- profesjonalnie, 601-56-65-08. E10-G

ROLETY, roletki, ¿aluzje, markizy,
daszki. Producent, 76/870-53-48;
608-289-703. E11-G

JUNKERSY, piece, kuchnie, instalacje
gazowe- monta¿, naprawy, przegl¹dy,
604-569-785; 75/76-49-496;
www.gazwidrom.net E14-G

STUDIO Parkiet „Kornik” wykonuje
profesjonalnie: cyklinowanie bezpy³owe,
uk³adanie parkietów, pod³óg, paneli: ofe-
ruje szerok¹ gamê klejów, lakierów, œrod-
ków konserwuj¹cych, 75/75-12-879,
609-736-480. E19-G

£AZIENKI kompleksowo: kafelki, hy-
draulika, panele, malowanie, g³adzie, ogól-
nobudowlane, 601-148-406. E21-G

REMONTY- kompleksowo. Tel.
601-79-21-96. E22-G

CYKLINOWANIE monta¿,
505-018-825. E29-G

VIDEOFILMOWANIE+ foto,
510-127-605. E30-G

ROLETY, ¿aluzje, plisy, moskitiery,
solidny monta¿, naprawy, 604-460-139;
76/870-33-52. E72-G

KOPARKO-£ADOWARKA. Wywrotka 6
ton, 509-224-047. E134-G

ARAN¯ACJA wnêtrz -kolor, forma,
502-370-957. E256-G

TRANSPORT autolawet¹+ 6 osób. Tel.
506-536-136. E287-G

HYDRAULIKA, 602-491-399. E300-G
PRZEPROWADZKI kompleksowe,

516-146-075; 75/76-73-971;
www.przeprowadzki-kompleksowe.prv.pl

E360-G
KOPARKO-£ADOWARKA Cat,

602-78-16-93. E453-G
KOMINY -wk³ady kominowe, monta¿,

sprzeda¿, 608-495-534, 76/85-75-105.
E1002-G

ANTENY TV -sat, monta¿, sprzeda¿,
naprawa, 502-102-333. E1105-G

CYKLINOWANIE, 504-984-000. E1366-G
WYWROTKI do 15 ton, 608-649-813.

E1694-G
M£OT z kopark¹, 602-78-16-93.

E2088-G
ANTENY R/TV/SAT sprzeda¿, monta¿,

serwis. Tel. 75/644-50-80. E2197-G
KOT£OWNIE, 603-080-926. E2445-G
MEBLOZABUDOWY szafy itp.

603-328-832. E2560-G
DACHY, rynny, obróbki,

784-196-933. E3037-G
¯ALUZJE (wszystkie rodzaje),

75/76-43-430; 602-26-44-70 „Ares”.
ROLETKI materia³owe (wszystkie ro-

dzaje), 75/76-43-430; 602-26-44-70
„Ares”.

ROLETY zewnêtrzne (wszystkie rodza-
je), 75/76-43-430; 602-26-44-70 „Ares”.

E3046-G
SZAFY wnêkowe, 500-452-760.

E3092-G
PRZEPROWADZKI miêdzymiastowe,

500-452-760. E3093-G
DACHY- materia³y bezpoœrednio od

producenta; zni¿ki dla wspólnot mieszka-
niowych, 696-328-445.

DACHY- remonty promocja- 30% na
materia³y i wykonawstwo, 696-328-445.

E3112-G
VIDEOFILMOWANIE+ foto, profesjo-

nalnie. Tel. 698-269-335. E3143-G
PODCIŒNIENIOWE czyszczenie dywa-

nów, wyk³adzin, tapicerek, us³ugi równie¿
w firmie odbiór- dowóz gratis. Wysoka ja-
koœæ us³ug. Zapraszamy, 609-172-300;
75/752-42-66. E3263-G

WYNAJEM podnoœnika, wycinka
drzew, 502-508-265. E3326-G

KONTENERY: odpady budowlane,
komunalne, przemys³owe:
www.dziwak-eko.pl 696-115-226.

PIASEK, ¿wir, kamieñ, ziemia, trans-
port 10-28 ton, koparko-³adowarka,
696-115-226. E3327-G

WYPO¯YCZALNIA: elektronarzêdzia,
maszyny budowlane, serwis, sklep,
503-55-44-11. E3337-G

ROLETY 75/76-75-330.
¯ALUZJE 75/76-75-330.
¯ALUZJONAPRAWY 75/76-75-330.
¯ALUZJOCZYSZCZENIE, 75/76-75-330.
SERWIS rolet, 508-282-506.E3444-G
OGRÓD -projekt, pielêgnacja, kosze-

nie trawy, murki, oczka, odwodnienia,
605-450-340. E3445-G

MINIKOPARKI humus tanio,
781-134-275. E3602-G

NADZORY budowlane. Wieloletnie do-
œwiadczenie w projektowaniu i realizacji.
Telefon 601-791-858. E3608-G

REGIPSY od 8,00- 50 z³/ m kw. szpa-
chlowanie, malowanie pomieszczeñ,
504-052-675. E3723-G

OKNA drewniane- schody, balkony.
Tel. 603-783-607.

SAUNY fiñskie- produkcja, monta¿.
Tel. 603-783-607. E3733-G

PRANIE dywanów 602741924.
MALOWANIE, panele itd. 602741924.

E3778-G
STOLARSTWO- schody, balustrady,

zabudowy, drzwi, odnawianie, ró¿ne. Tel.
500-408-841. E3781-G

ŒWIADECTWA (certyfikaty) energe-
tyczne, 691-221-116. E3789-G

DACHY: tanio, szybko, solidnie,
784-196-933. E3807-G

HYDRAULICZNE, 782-061-725. E3955-G

TEST.JGORA.PL profesjonalne stro-
ny www.

CYKLINOWANIE, uk³adanie, profesjo-
nalnie, 601-313-541. E4024-G

OGRZEWANIE pod³ogowe. Central-
ne ogrzewanie. Baterie s³oneczne. Tur-
bokominki. Kot³ownie wielopaliwowe.
Gwarancja. Telefony: 509-899-879;
75/75-33-6-33. E4052-G

REMONTY mieszkañ, 691-631-082.
E4108-G

MALOWANIE, 609-172-300;
75/752-42-66. E4117-G

KANALIZACJA- hydraulika, udro¿nia-
nie rur, wypompowywanie wody z zala-
nych piwnic, 609-172-300. E4118-G

ŒWIADECTWA (certyfikaty) energe-
tyczne budynków- tanio, solidnie,
696-469-325.

POMIARY elektryczne- budynków,
urz¹dzeñ, 696-469-325.

ELEKTRYCZNE- odbiory, nadzory,
projekty, 696-469-325. E4135-G

TRANSPORT bus, tanio, 604-257-944.
PRALKONAPRAWY, 603-83-54-83.

E4140-G
HYDRAULIK awarie, instalacje. Tel.

500-50-50-02.
GAZ serwis. Tel. 500-50-50-02.
JUNKERSY serwis. Tel.

500-50-50-02.
TERMET serwis. Tel. 500-50-50-02.
WUCO- udra¿nianie kanalizacji. Tel.

500-50-50-02.
ELEKTRYK awarie, 500-50-50-02.E4166-G
ELEWACJA- czyszczenie- mycie ka-

miennych schodów, tarasów, itp.
609-172-300. E4347-G

DACHY, 696-628-272. E4383-G
REGIPSY, g³adzie, malowanie, pane-

le, glazura, 604992041.
KOMPLEKSOWE remonty domów,

mieszkañ, pensjonatów, biur profesjonal-
nie, 509924523. E4389-G

SCHODY- drewniane, metalowe nieza-
wodna jakoœæ w dobrej cenie,
503-868-105. E4393-G

DACHY, naprawy, nowe pokrycia, ta-
nio, 501-258-867. E4452-G

CERTYFIKATY energetyczne,
510-240-885.

PROJEKTOWANIE budowlane,
600-201-769. E4458-G

WYNAJEM koparko-³adowarki,
602-796-107.

TYNKI maszynowe, PBU „Remont”, ja-
koœæ gwarantowana, 604-905-562. E4504-G

CIESIELSTWO, dekarstwo. Tel.
508-436-728. E4509-G

KOSZENIE trawy, prace ogrodowe,
693-714-247. E4532-G

POSADZKI cementowe, betonowe,
jastrychy- mixokretem, zalewanie ogrze-
wania pod³ogowego, zacieranie mecha-
niczne, 75/75-215-10. E4541-G

KONTENERY: wywóz gruzu, œmieci,
727-548-554. E4548-G

ZDUN -piece kuchenne postawiê,
887-095-801. E4585-G

US£UGI minikopark¹. Tel.
502-559-051.

WYWROTKA 10 ton. Tel.
502-559-051. E4617-G

GAZ, ogrzewanie, instalacje, nadzory,
wykonawstwo, uprawnienia, 602-833-166.

GAZ, projektowanie instalacji, pozwo-
lenia na budowê, 602-833-166. E4631-G

KONTENEROWY wywóz gruzu i
œmieci. Wynajem kontenerów. Tel.
500-766-817. E4640-G

KOMPUTERY -naprawy domowe,
606-423-607. E4644-G

KOPARKO-£ADOWARKA, wywrotka,
502-409-086.

PIASEK, kliniec, 502-409-086.
WYWROTKA, 502-409-086.
CAT pospó³ka, itp., 502-409-086.

E4653-G
RENOWACJA pod³óg, schodów,

691-385-780. E4690-G
ALARMY 607-421-168.
MONITORING 607-421-168.
KAMERY 607-421-168.
DOMOFONY 607-421-168. E4758-G
PROJEKTY budowlane z pozwoleniem

na budowê, 697-66-01-01. E4762-G
OSUSZANIE budynków mieszkañ, wy-

po¿yczalnia osuszaczy elektronarzêdzia, ma-
szyny budowlane, 503-55-44-11. E4763-G

REMONTY szybko, tanio, solidnie,
886-174-031.

REMONTY kompleksowo tanio, solid-
nie, 698-056-197. E4778-G

ŒCINKA drzew z podnoœnika. Tel.
608-404-760. E4788-G

KOPARKO-£ADOWARKA transport,
wyburzanie budynków, ziemia, zwietrzeli-
na. Tel. 669-935-107. E4792-G

US£UGI hydrauliczne, 507-300-082.
E4793-G

ELEKTRYK 24 h- solidnie i tanio.
Monta¿ instalacji, awarie, drobne napra-
wy, pomiary, pod³¹czenie kuchenki. Tel.
601-717-759. E4796-G

ŒLUSARSTWO, 792-972-237.
E4805-G

US£UGI- ziemne- koparka JCB+ sa-
mochód, wywrotka, HDS 3 tony. Tel.
602-740-609. E4808-G

ROBOTY wykoñczeniowe- elewacje,
regipsy, kafelkowanie, 696-328-445.

E4813-G

KOPARKO-£ADOWARKA+ m³ot.
Transport- wywrotka 15 ton, piasek, ¿wir,
ziemia, zwietrzelina. Tel. 607-377-280;
75/64-38-350 Je¿ów Sudecki,
www.wtg-transport.pl E4828-G

CYKLINOWANIE, uk³adanie pod³óg,
wypo¿yczanie sprzêtu, 509-478-482.

E4831-G

ANTENY- monta¿, serwis, naprawy,
instalator Mont- Sat 16 lat doœwiadcze-
nia, rozwi¹¿e Twój ka¿dy problem,
602-810-896. E4835-G

VIDEOFILMOWANIE, niedrogo,
600-375-411. E4850-G

PODNOŒNIKI koszowe 21 m i 25 m
wynajem. Tel. 608-404-760. E4874-G

WYKOÑCZENIA wnêtrz, stolarstwo,
renowacja. Tel. 885-414-660;
75/64-34-002. E4875-G

ANTENY- monta¿, serwis, naprawy
Cyfra+, Cyfrowy Polsat, telewizja „n”, te-
lewizja Trwam, telewizja na kartê HD, in-
stalacje zbiorcze, instalator Mont-Sat, 16
lat doœwiadczenia, 602-810-896.

E4876-G

KONTENEROWY wywóz odpadów,
mo¿liwoœæ za³adunku kontenera. Tel.
500-155-653; www.zamowkontener.pl

E4884-G

DACHY 602-884-480. E4890-G

US£UGI elektryczne kompleksowo,
profesjonalnie, odbiory, pomiary, projek-
ty, nadzór, 601-158-355. E4891-G

BRUKARSTWO granitowe,
606-401-836. E4899-G

KOSZENIE trawy- profesjonalnie,
511-097-022. E4919-G

STROJENIE, renowacja pianin, forte-
pianów, 75/767-37-12. E4927-G

ZIEMIA ogrodowa 15 z³/ tona,
502-533-809. E4933-G

BETON towarowy, pompa do beto-
nu. Tel. 75/76-10-346; 600-023-416.

WYLEWKI betonowe agregatem
typu Mixokret. Tel. 600-02-34-16.

E4952-G

PRZEPROWADZKI, kompleksowo.
Tel. 535-044-951.

TAPICERSTWO od A do Z. Przyjazd
do klienta, transport i wycena gratis. Tel.
880-044-951.

TRANSPORT do 4 ton- kontener+
winda. Przeprowadzki kompleksowo: mia-
sto, kraj, zagranica, faktury Vat. Tel.
880-044-951.

AUTOTRANSPORT- laweta. Tel.
880-044-951. E4960-G

US£UGI spawalnicze, balustrady,
ogrodzenia, tel. 502-243-667. E4976-G

BHP szkolenie, 697-817-105.
E4979-G

INSTALACJE elektryczne, pomiary,
systemy alarmowe, domofony, anteny, ka-
mery, sieci komputerowe, 603-117-054.

E4988-G
REMONTOWO- budowlane tanio, so-

lidnie, 697-942-865. E4991-G
WYKONYWANIE instalacji elektrycz-

nych. Tel. 604-185-465. E5004-G

FOTOGRAFIA i videofilmowanie we-
sel, pakiety od 600 z³; idiart.pl
883-724-228. E5010-G

TRANSPORT przeprowadzki- PL,
660-468-908. E5060-G

KOSZENIE, wycinki, œcinka,
502-980-015. E5065-G

US£UGI ksiêgowe, 609-229-119.
KONSULTACJE prawne, pisanie pism,

535-333-999.
PO¯YCZKI, kredyty, 535-333-999.

E5067-G
ZDUN- piece; kuchnie, 887-095-801.
INSTALACJE elektryczne. Tel.

887-095-801. E5077-G
SZYBKIE solidne remontowanie, malo-

wanie, tapetowanie, kafelkowanie, panele,
g³adŸ, 75/64-28-055; 665-119-630. E5082-G

DACHY, 726-54-39-39. E5097-G
TANIO p³ytki, regipsy, g³adzie, malo-

wanie, panele, wymiana drzwi, okien, elek-
tryka, hydraulika, 692-211-308. E5109-G

DEKARSTWO, 601-872-363.E5123-G
DACHY- ocieplanie, 502-953-366.

E5124-G
STUDNIE -wiercenie, czyszczenie, po-

g³êbianie, 604-619-589. E5138-G

BUDOWA stawów, sieci drenarskie,
kanalizacje urz¹dzanie terenów zielonych,
wynajem koparki, spycharki, koparko-
³adowarka CAT, 601-97-24-74. E5139-G

KSIÊGOWOŒÆ, 602-45-34-94.E5141-G
RZECZOZNAWCA budowlany, eksper-

tyzy, nadzory, kosztorysy, 601-570-426.
E5156-G

AUTORYZOWANY Serwis RTV LCD
Plazmy. Dojazd do klienta Jelenia
Góra, Groszowa 27, 75/642-11-95;
Ró¿yckiego 4, 75/642-11-93;
www.elektronika-1974.Jelenia-gora.pl E5159-G

AUTOWYNAJEM od 35,-
75/732-84-65. E5161-G

Z£OTA r¹czka- tanio, 693-755-365.
E5163-G

HYDRAULIKA kanalizacja, gaz, mon-
ta¿ kuchenek, junkersów, 604-922-815.

E5176-G

ZAK£AD Stolarski wykona: schody,
balustrady, zabudowy, meble z drewna li-
tego- pe³ny zakres us³ug stolarskich. Tel.
791-734-758; www.stolarskijg.republika.pl

E5191-G

ŒCINKA drzew w trudnych warun-
kach, OC, Vat, 507-086-025. E5198-G

G£ADZIE metod¹ angielsk¹ „Multi
Finish” bez kurzu, szlifowania- regipsy,
p³ytki, panele, malowanie i inne,
75/75-15-935; 603-197-516. E5201-G

ELEWACJE, docieplenia, remonty,
530-118-146. E5206-G

REMONTY mieszkañ, 666-556-901.
PRZEPROWADZKI kompleksowo,

661-059-867. E5213-G
PODCIŒNIENIOWE, dog³êbne czysz-

czenie dywanów, wyk³adzin, tapicerki me-
blowej, samochodowej, sprzêt +œrodki fir-
my Karcher, 792-216-960. E5222-G

OCHRONA „Lanca”. Tel.
603-779-348. E5232-G

US£UGI remontowo- budowlane. Nie-
miecka technologia i jakoœæ, okna pcv;
w w w . a - z m a r e k o l s z e w s k i . y o y o . p l
508-222-690. E5256-G

ANTENY TV-SAT. Instalacje indywidu-
alne i zbiorcze. Us³ugi elektroniczne. Tel.
602-584-810, 75/75-59-285. E5262-G

KARCHER pranie tapicerek u klienta,
514-571-143. E5270-G

TELEWIZORY- LCD, Plasma, naprawy
domowe i warsztatowe RTV Hi-Fi SAT Ser-
wis, ul. Matejki 1A. Tel. 75/75-241-51;
602-373-343. E5273-G

PRZEPROWADZKI, transport,
609-631-072; 530-167-330.

REMONTY mieszkañ- kompleksowo,
609-631-072; 530-167-330.

ŒCINKA drzew, www.liner.pl,
605-326-223.

PODNOŒNIK koszowy,
605-326-223. E5276-G

BRUKARSTWO- kostka betonowa (od
90 z³ metr kw. z materia³em), kostka grani-
towa (od 120 z³ metr kw. z materia³em) pla-
ce, drogi osiedlowe, podjazdy, mury z ka-
mienia, granitu inne. Faktury, 608-658-351;
www.brukarstwo-hw.pl E5280-G

OCIEPLENIA -509-565-541. E5286-G
REMONTY mieszkañ, 693-295-537.

WIDEOFILMOWANIE. Fotografia œlubna,
602-689-349. E481-K

AW OGRODY. Tel. 519166674.E1341-K
WIDEOFILMOWANIE i fotografowanie

profesjonalne wszelkich imprez. Cyfrowa ja-
koœæ. Zgrywanie starych taœm na DVD.
www.FotonART.pl tel. 796-47-86-67. E1481-K

TYNKI agregatem gipsowe cemento-
wo-wapienne 602824801. E1626-K

BRUKARSTWO. Tel. 519166674.
E1715-K

BRUKARSTWO prace towarzysz¹ce.
Tel. 888986971. E1758-K

DOCIEPLENIA elewacje w³asne mate-
ria³y faktury 500110126 barwa2@onet.eu

E1759-K
BRUKARSTWO. Tel. 665564721.

E1837-K
KOPARKO-£ADOWARKA us³ugi, 783-

086-805; 75/75-43-813. E1838-K
FOTOGRAFIA œlubna,

www.fotograf.jgora.pl tel: 601552382.

US£UGI remontowo- budowlane so-
lidnie, szybko za rozs¹dn¹ cenê!
SprawdŸ nas, 502-503-830. E1969-K
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STUDIO Mebli Kuchennych Roberta
Halickiego ul. Druciana 2 w Jeleniej Gó-
rze zaprasza na letnie promocje mebli
kuchennych i sprzêtu AGD. Projektowa-
nie, wizualizacje, 601-576-982;
607-260-316. E2036-K

ŒCINKA drzew trudnych, 602-63-73-88;
www.scinka-drzew.pl E2037-K

TYNKI maszynowe. Tel. 502151468.
E2177-K

FIRMA Terra- indywidualna opieka
nad starszymi niepe³nosprawnymi, dowóz
do lekarza, zakupy na telefon, sprz¹tanie,
602-595-051. E2181-K

ANTENY- serwis 501987666.
E2215-K

REMONTY mieszkañ, malowanie, g³a-
dzie, œcianki dzia³owe, sufity podwieszane,
panele inne prace wykoñczeniowe, sk³ada-
nie mebli, 509-529-965. E2270-K

ELEWACJE, wykoñczenia wnêtrz re-
gipsy malowanie panele g³adzie tynki so-
lidnie 603120966; 661036032. E2312-K

ELEWACJE, wykoñczenia wnêtrz,re-
gipsy, malowanie, panele, g³adzie, tynki-
solidnie 603120966; 661036032.E2313-K

US£UGI geodezyjne, www.gikteam.pl,
tel. 604623427. E2317-K

KONTENEROWY wywóz gruzu i œmie-
ci, 798-177-798. E2322-K

GRANITY- parapety, nagrobki, blaty
kuchenne, posadzki, tarasy, schody.
Kompleksowo, transport, monta¿, po-
miary. Tel. 504165895. E2326-K

KOMPLEKSOWE wykañczanie biur,
mieszkañ i domów od A do Z. Doœwiad-
czona ekipa, solidnie, faktury vat. Tel.
502161362. E2328-K

BRUKARSTWO solidnie terminowo,
883-664-388; 501-429-502. E2334-K

PROFESJONALNE sprz¹tanie miesz-
kañ, biur, klatek schodowych, hal, maga-
zynów, piwnic i strychów. Pranie dywa-
nów i tapicerek samochodowych. Czysz-
czenie parowe ³azienek i kuchni,
665-666-381. E2384-K

CYKLINOWANIE, solidnie+ schody,
697-143-799. E2401-K

US£UGI fotograficzne, œluby, profe-
sjonalnie, faktury VAT, 505-99-89-22.

E2406-K
KOMPUTERY naprawa, konfiguracja

sieci, internetu. Dojazd, naprawy u klienta.
www.wemm.pl tel. 798468007. E2408-K

ELEKTRYK pomiary, projekty, napra-
wy, 506214285. E2409-K

RUSZTOWANIE elewacyjne
798529796. E2411-K

LEKARSKIE

NERWICE- Czes³awa Gierczak- psychia-
tra. Rej. tel. 502-591-364, 75/755-77-45,
Cieplicka 72/2. E108-G

SPECJALISTA chirurgii dzieciêcej. Dr
n. med. Marek Rawski ul. Œciegiennego 6,
rejestracja 75/755-05-66; 602-474-989.

E1814-G
PSYCHOTERAPIA i Rozwój Osobisty,

www.sentient.pl Agnieszka Kubacka
609-823-924; Marianna Kotuniak
606-345-332; ul. Sudecka 93/51, Jelenia
Góra. E1917-G

GABINET Dietetyczny. Odchudzanie.
Wieloletnia praktyka, 512-237-192.

E2514-G
ENDOKRYNOLOG specjalista gineko-

log-po³o¿nik, androlog, lek. med. W³odzi-
mierz Wiciak: choroby tarczycy, ginekolo-
giczne, niep³odnoœæ kobiet i mê¿czyzn za-
burzenia erekcji. USG. Przyjmuje: codzien-
nie w godz. rannych i popo³udniowych Je-
lenia Góra, Ró¿yckiego 4. Telefony: gabi-
net 75/75-312-90: domowy 75/75-52-126.
Mo¿liwoœæ rejestracji na godziny. Zni¿ka
dla emerytów i rencistów przy leczeniu
chorób tarczycy. E3755-G

DERMATOLOG specjalista Makarewicz
Barbara. Jelenia Góra, pl. Ratuszowy 55/3
przyjmuje w poniedzia³ki, pi¹tki od 15.30-
19.00; w œrody po 17.00, w soboty po
rejestracji telefonicznej, 75/75-233-00;
602-13-53-62. E4030-G

PSYCHIATRA, Jacek Madejek, gabi-
net specjalistyczny, wizyty domowe,
609-752-830. E4038-G

PSYCHIATRA Bogus³aw Zasêpa ner-
wice, depresje, terapia rodzin, odtrucia,
wizyty domowe. Tel. 602-804-195.

E4054-G
ZIEZIULA Andrzej. Pulmonolog, internista.

Wizyty domowe, EKG. Tel. 601-75-81-60. Ga-
binet: Teatralna 1, pok.104; wtorki, pi¹tki od
16.00- 17.00. E4097-G

PSYCHOTERAPEUTA, specjalista psy-
chologii klinicznej mgr Jolanta Skoczylas-
psychoterapia zaburzeñ nerwicowych i de-
presyjnych- terapia ma³¿eñska i rodzinna,
607-431-243. E4238-G

SPECJALISTA psychiatra i terapii uza-
le¿nieñ Piotr Behnke, zaburzenia nerwico-
we, depresje, uzale¿nienia. Esperal. Tel.
605-822-278. E4239-G

SPECJALISTA seksuolog, ginekolog-
po³o¿nik, Anna Pominkiewicz USG. Laser.
Codziennie 9.00- 18.00; sob. 10.00-
17.00, W.Polskiego 3/2, 602-479-306.

E4390-G
PSYCHIATRA- Ryszarda Czerniawska,

Jelenia Góra, pl. Piastowski 30, tel.
693-583-915. E4423-G

GABINET rehabilitacji,
www.erykolszak.pl 697-855-631. E4628-G

OKULISTYCZNY Gabinet Agnieszka
Piekarska- okulistyka dzieciêca- (zezy, re-
tinopatia wczeœniacza, noworodki po foto-
terapii), doroœli, jaskra, zaæma, choroby
siatkówki, Rejestracja: 692-175-721, Jele-
nia Góra, Kopernika 2 (gabinet czwartki).

E4630-G
NEUROLOG Ewa Szyszko przyjmuje

we wtorki, czwartki od 15.00 do 17.00 ul.
Ogiñskiego 1B (Przychodnia Zabobrze),
pokój nr 14; 798-44-29-99. E4743-G

MASA¯E (bañka chiñska), fizykotera-
pia (laser, DD, ultradŸwiêki, jonoforeza),
rehabilitacja, mgr fizjoterapii, wizyty do-
mowe, 691-200-995. E4990-G

LARYNGOLOG prywatnie, specjalista
otolaryngolog El¿bieta Lalka- Szczepanik.
Po rejestracji telefonicznej 75/64-22-511;
kom. 609-110-478 Jelenia Góra, Al. Woj-
ska Polskiego 75. E4997-G

STOMATOLOG Aleksander Gordijen-
ko, przyjmuje przy ul. Teatralnej 14/1,
pon., wt., czw. 15.00- 19.00; œroda, pi¹-
tek 9.00- 14.00; sobota na telefon. Reje-
stracja telefoniczna, 695-832-920.

E5119-G

REUMATOLOG Waldemar Markiewicz,
leczenie chorób reumatycznych i osteopo-
rozy. Przyjmuje: wtorki, czwartki od 16.00.
Jelenia Góra ul. Kiepury 51. Rejestracja te-
lefoniczna 603-540-303. E5153-G

LECZENIE chorób naturalnym prepa-
ratem: raka, HIV, ¿ó³taczka, artretyzm, oty-
³oœæ, alergia, skleroza, tuberkoloza, Parkin-
son. Wszelkie choroby serca, nerek, w¹-
troby, skóry, krwi. ¯adnych skutków
ubocznych. Tel. 0049/163-607-79-26;
0049/176-368-85-78. E5174-G

GABINET Chirurgii i Ultrasonografii
(USG). Dr nauk med. Aleksander Bia³as.
Specjalista chirurg. Diagnostyka, zabiegi,
¿ylaki, hemoroidy, rektoskopia. Obdukcje i
opinie lekarsko- s¹dowe. USG: tarczyca,
gruczo³y piersiowe kontrola sutków po
mammografii, pe³ny zakres jamy brzusznej,
nerki, pêcherz, gruczo³ krokowy, j¹dra. USG
dzieci. Jelenia Góra, ul. Teatralna 1. Co-
dziennie. Tel. bezpoœredni 601-70-92-87;
75/64-24-200 dom 75/75-231-07.E5264-G

OKULISTYCZNE wizyty domowe- co-
dziennie, 502-58-80-91. E5265-G

KUNKIEWICZ Bogdan choroby kobie-
ce, po³o¿nictwo USG, wymra¿anie nad¿e-
rek. Leczenie niep³odnoœci. Cieplice Mi³o-
sza 26. Rejestracja: www.kunkiewicz.info
602-172-794, 75/755-35-49. E5281-G

SPECJALISTA protetyki stomatologicznej
stomatologii ogólnej Wojciech Z. Kulig.
Wszystkie rodzaje odbudowy, leczenia zêbów,
wszystkie rodzaje koron, protez, mostów pro-
tetycznych, mikroskop zabiegowy, implanty,
ceramika adhezyjna, piaskowanie, naprawy,
wybielanie zêbów, rentgen. Jelenia Góra, Ko-
nopnickiej 1, I piêtro, pon.- pt. 10.00- 19.00.
Tel. 75/76-75-473; 601-773-396. E5283-G

ALKOHOLOODTRUCIA wizyty do-
mowe 603-082-316. E1695-K

TERAPIA krótkoterminowa. Ustawie-
nia hellingerowskie. Gabinet
Wiejska 29. Tel. 601-52-85-15;
mariusz.mieczakowski@gazeta.pl E1772-K

PSYCHOTERAPIA. Specjalista Psy-
cholog Kliniczny El¿bieta Wêgrzyn. Teatral-
na 1, 506-960-490. E2096-K

PULMONOLOG- specjalista chorób
p³uc Magdalena Pawelec- Winiarz, choro-
by uk³adu oddechowego bezdech, spiro-
metria. Jelenia Góra, ul. Letnia 2, tel.
756457650(651). E2275-K

ANGIOLOG Joanna Olszewska- Rocz-
niak, leczenie chorób ¿y³, têtnic, USG.
Sprzymierzonych 4. Rejestracja
516815337. E2279-K

GABINET Psychodietetyczny mgr in¿.
Beata Dudziak, Jelenia Góra, ul. Teatralna
1, tel. 506-449-203. E2398-K

PSYCHOLOG Joanna Stelmach. Porad-
nictwo, terapia indywidualna, ma³¿eñska,
rodzinna. Zaburzenia lêkowe, depresja,
stres. Mi³oœæ, samoocena. Zabobrze
665-36-63-63, www.JoannaStelmach.com,
www.PieknaMilosc.pl E2405-K
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PRACA

AVON- prezent, 603-749-945. D8484-G
AVON konsultanka- 692-494-164.

E47-G
PRACOWA£EŒ za granic¹- odbierz po-

datek, 75/75-240-44; 601-55-44-10.E275-G
LEGALNA dobrze p³atna praca dla

opiekunek tylko z polsk¹ firm¹ i druk A1;
www.praca-job.eu E3572-G

PROGRAMISTA przyjmie zlecenia;
js29a@js29a.net.pl E4564-G

ZESPÓ£ muzyczny zatrudni tancerkê,
tel. 880-277-613. E4704-G

WYNAJMÊ fryzjerce samodzielne stano-
wisko w centrum. Tel. 697-232-114. E4781-G

PRZYJMÊ do pracy dekarza od zaraz.
Bardzo dobre wynagrodzenie. Tel.
793-676-758. E4812-G

FIRMA o profilu prawniczym poszu-
kuje osoby do wspó³pracy, nie jest wyma-
gane wykszta³cenie prawnicze. Kontakt tel.
609560603. E4873-G

HOTEL**** Alpejski w Karpaczu za-
trudni osobê na stanowisko recepcjo-
nistka/ta. Mile widziana znajomoœæ pro-
gramu Rehot oraz doœwiadczenie zawo-
dowe. CV- biuro@alpejski.pl E4910-G

PRZYJMÊ do pracy in¿yniera elektry-
ka. Tel. 604-250-507. E4912-G

ZATRUDNIÊ kosmetyczkê w gabinecie,
Œwieradów Zdrój, 609-086-386. E4971-G

KORA Jelenia Góra- Cieplice zatrudni
krawcowe z doœwiadczeniem do szycia fi-
ran i poœcieli (umowa- zlecenie). Tel.
533-560-710; 75/75-35-212. E5058-G

ZATRUDNIÊ drwali motorniczych
512-099-494. E5068-G

PRACA przy dociepleniach budynku.
Tel. 609-453-967. E5088-G

SALON Mebli Kuchennych „Meblo-
buk”, Jelenia Góra, Sygietyñskiego 16,
tel. 75/64-724-32 zatrudni: monta¿ystê
mebli kuchennych- doœwiadczenie; zasa-
dy monta¿u kuchni na wymiar, znajo-
moœæ zasad obróbki p³yt meblowych,
dojazd na zlecenie w³asnym autem do-
stawczym. E5114-G

PA£AC na Wodzie w Staniszowie za-
trudni studentów studiów zaocznych na
stanowisko kelnera. Oferujemy stabilne za-
trudnienie. CV prosimy przesy³aæ na ad-
res: info@palacnawodzie.pl E5125-G

PRZYJMÊ do pracy na straganie z pa-
mi¹tkami w Karpaczu. Tel. 604-097-469.

E5137-G
ZESPÓ£ poszukuje m³odego gitarzysty

Pop-rock. Nr tel. 798-445-528. E5145-G
RESTAURACJA w centrum Jeleniej

Góry poszukuje m³odych, sympatycznych
osób na stanowisko barmana, kelnerki,
pomocy kuchennej. CV ze zdjêciem proszê
s³aæ na adres: jjacak@wp.pl Tel.
504-995-338. E5155-G

PRAWNIK- germanista, emeryt poszu-
kuje pracy/ wspó³pracy. Biznes, t³umacze-
nia, nauczanie niemieckiego,
888-911-273. E5165-G

AGENCJA Detektywistyczna i Ochrony
„Joker” sp. z o.o. zatrudni przedstawicieli
handlowych. CV sk³adaæ na adres e-mail:
jeleniagora@joker-security.pl E5172-G

POSPRZ¥TAM lub zaopiekujê siê
osob¹ starsz¹, dzieckiem, 660-800-830.

E5175-G
PRZYJMÊ do pracy wykwalifikowane

szwaczki. Tel. 601-749-334. E5186-G
ZATRUDNIMY poœrednika w biurze

nieruchomoœci praktyki zawodowe NK
601-55-64-94. E5231-G

PRZYJMÊ do pracy na stanowisko
kierowca w ruchu miêdzynarodowym na
zestaw ci¹gnik +naczepa, wymagane aktu-
alne badania lekarskie, aktualne œwiadec-
two kwalifikacji, aktualne badania psycho-
logiczne, kontakt pod numerem
662-802-968. E5251-G

OGRODNIK sprzedawca,
500-110-537. E5260-G

OPERATORA koparki i koparko-³ado-
warki z doœwiadczeniem zatrudniê, praca
równie¿ zim¹, 601-799-463. E5266-G

MONTERÓW instalacji sanitarnej ze-
wnêtrznej, 601-799-463. E5268-G

METAL-MASTER zak³ad w Podgórzy-
nie przyuczy, zatrudni m³odych ludzi do
pracy na stanowiskach: monter, œlusarz,
spawacz i inne, 75/75-506-01. E2214-K

PRACA w Niemczech dla spawaczy, œlu-
sarzy konstrukcyjnych, tel. 724-622-828,
mail: praca.ue@op.pl E2224-K

KOLPORTER- Express zatrudni ku-
rierów z okolic Leœnej, Lubania oraz in-
nych miejscowoœci dawnego wojewódz-
twa jeleniogóaskiego. Wymagana dzia³al-
noœæ gospodarcza oraz samochód bus.
Wynagrodzenie adekwatne do zaanga¿o-
wania oraz operatywnoœci. Oferty sk³a-
daæ K-Ex, ul. W. Pola 8, Jelenia Góra.
Tel. 75/752-31-06. E2230-K

PRZYJMÊ do pracy w Karpaczu bar-
mankê, pomoce kuchenne, kucharzy. In-
formacje pod numerem telefonu:
512-392-437. E2315-K

PARK Hotel SPA**** w Œwierado-
wie Zdroju zatrudni na stanowisko kel-
ner osobê z komunikatywn¹ znajomoœci¹
niemieckiego. Tel. 75/7816229,
parkhotel@parkhotel.pl E2316-K

ZATRUDNIÊ ucznia na praktyki w za-
wodzie sprzedawca. Tel. 75/7525083.

E2318-K
SUDECKIE Przedsiêbiorstwo Robót

Drogowych Sp. z o. o. poszukuje absol-
wentów Politechniki o specjalnoœci budo-
wa dróg i mostów na stanowiska tech-
niczne. Gwarantujemy rozwój kariery za-
wodowej w dynamicznym i m³odym ze-
spole. Kontakt: sekretariat@sudeckie.pl

E2330-K

POŒREDNICTWO Pracy „Partner”
poszukuje opiekunek osób starszych do
legalnej, dobrze p³atnej pracy w Niem-
czech. Informacja tel. 75/64-72-250 lub
42, www.agencja-partner.pl E2399-K
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NAUKA

T£UMACZ przysiêg³y- niemiecki,
501-099-367. E2-G

FRANCUSKI- t³umaczenia przysiêg³e,
biuro ABC, 606-110-774. E17-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka angiel-
skiego, 502-207-330. E18-G

MATEMATYKA, fizyka, chemia- do-
œwiadczenie. Tel. 660-768-324. E27-G

JÊZYK rosyjski - t³umaczenia przysiê-
g³e równie¿, 75/76-49-249; 512-512-062
po 15.00. E2200-G

OSK Champion- prawo jazdy- 999,-
887-095-840. E3274-G

MATEMATYKA, fizyka, chemia- tanio.
Tel. 606-62-82-49. E3565-G

FRANCUSKI- fachowo i niedrogo,
510-297-880.

NIEMIECKI- nauczyciel z doœwiadcze-
niem, 510-297-880.

ANGIELSKI- wszystkie poziomy, pro-
fesjonalnie, 510-297-880. E3577-G

ANGIELSKI, 503-819-327. E3637-G
OSK Zap³on, Sobieskiego 30. Kursy

prawa jazdy kat. A,B. Instruktor prowadz¹-
cy posiada uprawnienia egzaminatora pañ-
stwowego, 75/75-56-006; 601-75-45-59,
www.oskzaplon.pl E3640-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka niemiec-
kiego, 75/642-44-21, 501-648-318.

E4029-G
MATEMATYKA, 75/647-85-85;

692-406-347. E4416-G
T£UMACZ przysiêg³y- niemiecki, szyb-

ko, 781-225-336. E4649-G
T£UMACZ przysiêg³y jêzyka angiel-

skiego. Biuro: Jelenia Góra, Klonowica 7,
608-459-452. E4713-G

CENTRUM kszta³cenia „Adept” orga-
nizuje kursy spawania, szkolenia na wóz-
ki wid³owe, tel. 600-360-934. E4977-G

POLSKI- testy kompetencji, wypraco-
wania, efektywne przygotowanie do matu-
ry, 503-168-502. E5038-G

NIEMIECKI- korepetycje, konwersacje,
przygotowanie do matury, 501-387-706.

E5062-G
NAUKA jazdy OSK Sudak, kat. B, 1100

z³, www.sudak.com.pl nowe samochody
Mitsubishi colt, Nissan micra. Tel.
793-541-227. E5083-G

SZKO£A Kosmetyczna w Jeleniej
Górze og³asza nabór na kierunek Tech-
nik Us³ug Kosmetycznych w systemie
dziennym i zaocznym oraz na
kursy: kosmetyczny, fryzjerski, stylizacji
paznokci, wiza¿u, masa¿u. Adres: ul.
Mickiewicza 15, Jelenia Góra, tel.
75/64-21-221, 608-731-525 e-mail:
biuro@szkolakosmetyczna.com

E5093-G

ZAPRASZAMY dzieci do nowo
otwartego przedszkola w centrum mia-
sta. Adres: ul. Mickiewicza 15, Jelenia
Góra, Tel. 75/64-21-221, 608-731-525.

E5095-G

MATEMATYKA podstawowa, gimna-
zjum, 75/755-42-38, 694-054-681.

E5106-G
ANGIELSKI- korepetycje, nauczyciel,

Cieplice, 505-44-00-14. E5120-G
EMERYTOWANA nauczycielka pomo-

¿e w odrabianiu lekcji, przygotuje do te-
stów szóstoklasitê, 693-816-419.E5134-G

KOREPETYCJE- wszystkie przedmio-
ty, kursy maturalne, gimnazjalne- Centrum
Korepetycji, 75/64-70-008; 600-153-322.

KURSY dla opiekunek do Niemiec z
jêzykiem niemieckim+ zasady opieki-
wszystkie zawody, 600-153-322.

E5152-G
NIEMIECKI, 691-424-189. E5185-G
FIZYKA, matematyka, 886-285-289.

E5202-G
ANGIELSKI, 695-463-984.
HISZPAÑSKI od podstaw,

695-463-984. E5215-G
NORWESKI, 607-070-340. E5271-G
OSK „Plus”, Kiepury 27B/1, Pijarska

32, kursy, weekendowe, ekspresowe, do-
szkalanie, raty, Tel. 502-266-499;
75/75-42-259; www.plus.prawojazdy.com.pl

E5282-G
KOREPETYCJE- niemiecki. Tel.

798-627-273. E2283-K
EGZAMINATOR maturalny- angielski

662278025. E2391-K
MATEMATYKA, 606-327-420.

E2392-K
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NAUKA C.D.

MATRYMONIALNE

„AMOR” Jelenia Góra, 75/75-23-084,
600-983-771. E4209-G

MI£Y 39-latek, 179 cm/84 kg za-
mieszka³y od 27 lat w Niemczech bywaj¹-
cy czêsto w Jeleniej Górze pozna mi³¹,
³adn¹, niezale¿n¹ pani¹. SMS na
+49/163-619-04-03. E5136-G

DUET- Lubañ, 604-361-418. E1147-K

RÓ¯NE

WESELA karaoke, 517-900-425;
www.zespolprestiz.pl E3-G

DOMOFONY, 601-765-735;
75/64-27-027. E9-G

WESELA- imprezy „Per³a Zachodu”.
Tel. 75/75-230-49, 510-200-030;
www.perlazachodu.eu; e-mail:
schronisko@perlazachodu.eu E155-G

ZESPÓ£ muzyczny -7830-1111-0. E189-G
WRÓ¯KA, 506-694-216. E315-G
ZESPÓ£ muzyczny „Pieszczochy”,

wesela; www.zespolpieszczochy.pl Tel.
604-186-987. E2669-G

ŒLUBY- lincoln gratis- do wynajêcia sala
weselna, bankietowa, 603-622-848. E3180-G

WESELA, noclegi, 75/76-16-422.E3836-G
ZESPÓ£ Family wesela, 605-210-566;

www.family.jgora.pl E3877-G
POGOTOWIE muzyczne,

609-299-524. E4672-G
WWW.MSCATERING.PL -catering

(obiady, obiadokolacje) dla firm, pensjo-
natów, oœrodków wypoczynkowych.

WESELA -Restauracja „Europa”
609-880-880.

STYPY -Restauracja „Europa” lub ca-
tering 609-880-880.

CATERING plenerowy, catering piwny,
agregat pr¹dotwórczy, wynajem sprzêtu
609-880-880.

ABONAMENT 5 dni, obiad 12 z³, do
wykorzystania przez 2 tygodnie, do wyboru
3 zupy, 4 drugie dania, bufet jarzyn, napoje
-Restauracja „Europa” 609-880-880
www.mscatering.pl E4841-G

TAROT- 605-766-204. E4861-G
ZESPÓ£ -wesela, tel. 693-735-247,

699-915-813. E4863-G
ZIEMIA ogrodowa 15 z³/ tona,

502-533-809. E4934-G
PRZEPROWADZKI, 75/76-73-971;

516-146-075. E5212-G
POSZUKUJÊ taniego przewoŸnika au-

tokarowego dla 35 osób, Jelenia Góra -
Rzeszów na 1 paŸdziernika, 888-482-544.

E5214-G
DREWNO kominkowe, 665-944-840.

D3304-K

TOWARZYSKIE

M£ODA œliczna zgrabna 20-latka,
724-186-211.

ATRAKCYJNA opalona i m³oda z du-
¿ym biustem, 724-291-201.

POCI¥GAJ¥CA kobieta dla starszych
panów, 724-186-211.

20-LETNIA blondynka, 724-291-201.
E3371-G

20-LATKA z du¿ym biustem- nowa
dziewczyna, 661-771-698.

ZGRABNA 38-latka, 794-524-987.
E4391-G

JACEK, 880-510-197. E4581-G
ATRAKCYJNY 32 dla pañ- wyjazdy,

724-691-377. E4862-G
NIE piêkne lecz umiejêtne,

667-720-413.
KAMILA, 789-065-260.
MY dwie miêdzy sob¹ i dla Ciebie,

885-319-656.
VANESSA www.roksa.pl 667-720-413.
MAJA, 796-691-135.
PONÊTNA Kaja, 789-065-260;

www.roksa.pl
LAURA, 782-115-982.
ZAPRASZAMY ca³odobowo,

796-691-134. E4889-G
PRZYSTOJNY, du¿e gabaryty, tylko

dla pañ. Pierwszy raz gratis, 782-021-449.
E5033-G

M£ODA namiêtna Magda zaprasza...
na wszystko od 20, 888-177-906.

ZAPROSZÊ -przyjadê, 608-717-951.
MY dwie dla Ciebie i siebie, strepte-

ase, 602-861-000.
NIEPOWTARZALNA Monika z du¿¹

pi¹teczk¹, 513-971-327.
SZYBKIE numerki w centrum,

510-687-287. E5043-G

SEKSOWNA 20-latka z klas¹,
782-008-168. E5081-G

30-LATEK pozna starsz¹ pani¹,
503-535-429. E5090-G

PRZYJMÊ panie do wspó³pracy,
726-474-933.

ZGRABNA szatynka full serwis plus
wyjazdy, 697-619-553. E5107-G

OKR¥G£A, seksowna blondynka, 33
lata zaprasza do siebie mi³ych panów. Tel.
724-669-814.

35-LETNIA blondyka zaprasza zdecy-
dowanych panów. Tel. 794-981-291.

20-LATKA zaprasza, 503-375-411.
E5195-G

ZAPROSZÊ do Cieplic, bardzo ³adna
blond, 34 lata, 724-828-099.

KOBIECA blondynka zaprosi dojrza-
³ych panów, 722-266-420. E5224-G

„FRANCUZ” jak lubisz 728-271-237.
BLONDYNKA od 8.00, 607-938-026.
KWADRANS w centrum,

607-938-026.
MARTYNA, 728-271-237. E5229-G
JULKA- m³oda zaprasza,

506-836-227.
MONIKA- seksowna czarnulka,

723-142-210.
PAULA -filigranowa, zgrabna, nowa,

797-438-202.
PATRYCJA- namiêtna 30-latka,

697-575-400. E5233-G

SEKSOWNA szatynka 40-latka mi-
³oœæ grecka ful serwis, 781-668-703.

IGA 40-latka spe³ni Twoje ukryte i
namiêtne pragnienia, 514-587-388

PRZYJMÊ dziewczyny do wspó³pracy
bardzo dobre warunki, 781-668-703.

22-LATKA Gabi was znów zabawi,
781-836-940.

EWA i Raj zaprasza, 727-420-618.

ATRAKCYJNA 30-letnia Wiki zapra-
sza, 691-706-974. E5257-G

ZATRUDNIÊ atrakcyjne panie do
towarzystwa w godzinach dziennych.
Tel. 502-269-456; 725-698-505.

E2320-K

WETERYNARYJNE

ODDAM rasowe kotki, 501-240-697.
E5116-G

TURYSTYCZNE

PRZEWOZY osobowe: Niemcy, Belgia,
Holandia z adresu na adres. Szósty prze-
jazd gratis, www.jgexpres.pl 75/75-263-85;
502-451-470. Zapraszamy. E16-G

BERLIN- najtaniej, 75/75-212-33;
506-105-413. E301-G

PRZEWOZY osób do (z): Wiedeñ,
Brno, wynajem busów 8, 18, 20-osobo-
wych, obs³uga imprez okolicznoœciowych.
Tel. 601-78-97-50, www.tatarczuk.pl

E376-G
MONACHIUM, Jezioro Bodeñskie;

www.kamilbus.pl 75/78-13-910;
604-419-643.

HAMBURG, Bremen i okolice z adre-
su na adres, 75/78-13-910, 604-419-643.

LICENCJONOWANY przewóz osób do
Niemiec. Z adresu na adres, szybko, tanio,
solidnie, bezpiecznie, 75/78-13-910;
604-419-643; www.kamilbus.pl E1350-G

„WOJTEX” Polska, Niemcy tanio;
www.bus.wojtex.pl, 75/721-07-26;
601-696-751. E3886-G

TOP-TRANS przewozy osobowe do
Niemiec i Holandii, pe³ny pakiet ubezpie-
czeñ, auta klimatyzowane, szybko i wy-
godnie, z adresu na adres, szósty prze-
jazd 50% gratis, 75/75-33-219,
601-94-64-24; www.top-trans.jgora.pl

E4487-G

MPT- przewozy na lotniska: Praga,
Berlin, Wroc³aw, Drezno. F-ra VAT. Tel.
75/717-40-25, 607-763-204. E4490-G

BERLIN przewozy. Tel. 75/64-920-90;
603-425-425. E4578-G

BUSY 20-osobowe, 601-566-298.
E4620-G

PRZEWOZY osobowe Mercedes S-
klasa, przejazdy s³u¿bowe, œluby. Tel.
601-93-75-50. E4824-G

ELJAN-TRANS przewozy krajowe-
miêdzynarodowe, luksusowe autobusy
9,18,21,45, 51-osobowe, 602-660-819;
www.eljan-trans.pl E4842-G

LOTNISKA -przewozy: Wroc³aw, Pra-
ga, Drezno, Berlin, tel. 602-120-624.

E4935-G
PRZEWOZY do Belgii i Holandii

z adresu na adres, 75/75-18-141;
514-065-837.

PRZEWOZY do Niemiec z adresu na
adres, 514-065-837; 75/75-18-141.

E4985-G
PRZEWOZY osobowe „Dario” Niem-

cy- Austria, 75/78-12-746; 604-672-112;
www.przewozydario.pl E5157-G

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Pó³nocne, 75/75-18-255, 607-222-369.

BERLIN- Hamburg- Bremen okolice,
607-222-369, 75/75-18-255.

DAR-POL przewozy lotniska Berlin
Drezno Lipsk, 607-222-369.

NIEMCY- przewozy osobowe super
ceny, co 6 przejazd gratis, 75/75-18-255;
607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Po³udniowe, 75/75-18-255; 607-222-369.

HEILBRONN: Stuttgart- Freiburg oko-
lice, 607-222-369; 75/75-18-255.

NURNBERGIA Monachium Jezioro
Bodeñskie i okolice, 75/75-18-255;
607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Œrodkowe (Esen, Bonn, Sigen, Koblenz,
Frankfurt (okolice), super ceny,
607-222-369-369; 75/75-18-255.

DAR-POL przewozy osobowe do Nie-
miec z adresu na adres bez przesiadki,
75/75-18-255; 607-222-369. E5259-G

DOBRY wypoczynek Miêdzywodzie-
pokoje z ³azienkami, balkonami nad mo-
rzem, 91/381-48-35; 608-821-370.

E255-K
JEDNODNIOWE wycieczki do Pragi,

Skalnego Miasta, Drezna i inne, www.ba-
kar.com.pl Tel. 601556495, 757618660.

E1924-K
GORA- Trans. Przewóz osób do Nie-

miec, tel. 757317591; 724058250.
E2212-K

PRZEWOZY Niemcy 663-226-009;
757-522-940.
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TURYSTYCZNE C.D.

PRZEWOZY Austria 663-226-009;
757-522-940.

WWW.MAXIMTRANS.PL
PRZEWOZY Norymberga Monachium-

okolice 663-226-009; 757-522-940.
E2220-K

KOSMETYCZNE

PAZNOKCIE, tipsy, pedicure, menicu-
re- z dojazdem do klienta. Tel.
 500-505-012. E4169-G

SALON kosmetyczny. Tel. 661-200-
106. Zapraszam. E2325-K

BIZNES

KOMPLEKSOWA obs³uga firm, zwrot
Vat od materia³ów budowlanych. Biuro Ra-
chunkowe „Fiskus” Zabobrze, Paderew-
skiego 2A (obok garbatego mostka),
75/643-16-46; 601-38-98-96. E2564-G

BALBINA Biuro Rachunkowe, KPiR,
rycza³t, PIT, VAT, CIT, ZUS, kadry, (8.00-
17.00); 75/75-33-648. E3493-G

PRAWNIK porady, sporz¹dzanie pism, win-
dykacja, 75/641-65-66, 606-245-298. E3669-G

BIURO Rachunkowe ul. Wolnoœci 82,
Jelenia Góra, tel. 75/643-82-24, 606-940-585
prowadzimy ksiêgowoœæ spó³ek, stowarzy-
szeñ, rozliczamy wnioski o zwrot vat materia-
³ów budowlanych. E3933-G

KSIÊGOWOŒÆ, kadry, dokumentacja
BHP, Ppo¿., sprawozdawczoœæ z ochrony
œrodowiska, gospodarka odpadami, Jel-
Tax, 608-037-208; 606-403-075.E4369-G

DOŒWIADCZONA g³ówna ksiêgowa
rozliczy firmê prowadz¹ca pe³ne ksiêgi ra-
chunkowe. Telefon kontaktowy:
664-022-574. E4645-G

WWW.PROGRAMY.DLAFIRM.TEL
E4837-G

PISANIE podañ i pism. Tel.
503-168-502. E5037-G

BIURO Rachunkowe ul. Mickiewicza
15, Jelenia Góra (8.00- 15.00), tel.
75/75-32-513; 665-325-469. E5126-G

KSIÊGOWOŒÆ, 602-45-34-94.E5142-G
PO¯YCZKA gotówkowa Jelenia Góra

784-051-303; Sobieszów, Piechowice
784-914-332; Cieplice 784-051-302; Lwówek
Œl¹ski 518-016-646; Kowary 784-051-304;
Kamienna Góra 784-051-422.

SZYBKIE po¿yczki gotówkowe Jelenia
Góra i okolice, 503-197-808. E5234-G

KSIÊGOWOŒÆ, kredyty, leasing, fak-
toring, 605-248-272. E5238-G

PRAWNIK porady, sporz¹dzanie
pism, windykacja, 75/641-65-66,
606-245-298. E5254-G

BIURO Rachunkowe -szeroki zakres
us³ug, ul. Parkowa 12/2, Jelenia Góra -
Cieplice, tel. 75/646-77-89,
www.ksiegowosc.jgora.pl E5258-G

A¯ 3000 z³ po¿yczki, szybko, na ja-
snych zasadach i bez zbêdnych formalno-
œci. Provident: 600400295; 7 dni w tygo-
dniu 7:00-21:00. E2404-K
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Szukasz pomocy?
Pogotowia
Pogotowie ratunkowe 999, stra¿ po¿ar-

na 998, policja 997, drogowe 981, gazowe
992, energetyczne 991, wodnokanalizacyj-
ne 994.

Pogotowie ratunkowe i dy¿ury szpitali
JELENIA GÓRA: Pomoc œwi¹teczna i

wieczorowa : Szpital Wojewódzki, ul. Ogiñ-
skiego, Szpitalny Oddzia³ Ratunkowy. tel.
75/753-71-18/19 BOLES£AWIEC: pogoto-
wie ratunkowe i szpital ul. Jeleniogórska
4, tel. 75/73236-86. BOLKÓW: Zak³ad
Opiekuñczo-Leczniczy ul. Wysokogórska 3,
godz. 17-7 rano. KOWARY: Powiatowe
Centrum Zdrowia, ul. Sanatoryjna 15 izba
przyjêæ szpitala tel. 75/64-15-715. KA-
MIENNA GÓRA: pogotowie ratunkowe ul.
Jana Paw³a II 29a, szpital ul. Bohaterów
Getta 10, tel. 75/744-31-40 udziela pomo-
cy doraŸnej w godz. 15-7 rano, w niedzielê
i œwiêta ca³¹ dobê. LUBAÑ: Szpital ul. Za-
widowska 4, tel. 75/721-39-20, LWÓWEK:

szpital ul. Koœcielna 21, tel. 75/782-01-00,
ZGORZELEC: pogotowie ratunkowe i szpi-
tal ul. Lubañska 11, tel. 75/77-550-59,
BOGATYNIA: Szpital Gminny ul. Szpitalna
16, tel. 75/77-32-031, izba przyjêæ szpitala
- tel. 75/64-80-411 czynna ca³¹ dobê.

Apteki
JELENIA GÓRA apteka „Bankowa” ca³o-

dobowa, ul. Solna 1, tel. 75/76-47-801,
apteka „Arnika” ca³odobowa, ul. Grodzka
7, tel. 75/64-64-502, „Cieplicka” ul. Sprzy-
mierzonych, tel. 75/75-58-975, „Na Orlim”,
Wita Stwosza 17, tel. 75/75-57-640 - sob.
8-19, niedz. 9-16, apteka w Kauflandzie,
al. Jana Paw³a II 24, tel. 75/764-30-30 -
sob. 9-21, niedz. 9-19. BOLES£AWIEC
06.09 apteka „Pod Wag¹”, ul. Starzyñskie-
go 6e, 07.09 apteka „Pod Eskulapem”, ul.
Jana Paw³a II 50d, 08.09 apteka „Œw. £uka-
sza”, ul. 1 Maja 5, 09.09 apteka „Centrum”,
ul. Karola Miarki 29b, 10.09, 11.09 apteka
„U Nelli”, ul. Dolne M³yny 21, 12.09 apte-

ka „Remedium”, ul. Asnyka 2. KAMIENNA
GÓRA 06.09-12.09 apteka „Paprotka”, pl.
Grunwaldzki 2. LUBAÑ 06.09-11.09 apte-
ka „Indyjska”, ul. Ratuszowa 20. SZKLAR-
SKA PORÊBA „Esculap”, 1 Maja 4, tel. 75/
717-31-46, „Krokus”, Jednoœci Narodowej
7, tel. 75/717-22-31. ŒWIERADÓW apte-
ka, Sienkiewicza 32, tel. 75/781-63-57.
ZGORZELEC 06.09-11.09 apteka „Pod Aka-
cjami”, ul. Koœciuszki 49.

Telefony zaufania
 Policyjny 0800-120-226, Klub Absty-

nenta Stowarzyszenie Abstynentów Cen-
trum Pomocy uzale¿nionym od alkoholu
„Boberek” Jelenia Góra ul. Okrzei 19 of,
tel. 75/75-237-25, email: biuro@bobe-
rek.pl, czynne pon-pi¹tek od 16.00-20.00,
zajêcia grupy edukacyjnej dla osób wspó³-
uzale¿nionych oraz ofiar przemocy w ro-
dzinie odbywaj¹ siê w ka¿dy wtorek w godz.
16.00-18.00. Grupa edukacyjna dla uza-
le¿nionych organizuje spotkania we wto-
rek od godz. 16.00 do 20.00. Klub Absty-
nenta w Podgórzynie ul. ¯o³nierska 13/14,
tel. 75/75-48-123. Punkt Konsultacyjny ds.
Uzale¿nieñ w Karpaczu tel. 05/76-19-470,

Przeciwprzemocowy telefon zaufania w Je-
leniej Górze 75/64-22-017, Terenowy Ko-
mitet Ochrony Praw Dziecka, ul. Jasna 11,
pon., œr., pt. (16.00-18.00)

Pomoc, poradnictwo
 Poradnictwo rodzinne i zawodowe ul.

Komedy Trzciñskiego 12 w ODK 090-333-
255, Poradnia Psychologiczno-Pedago-
giczna w Jeleniej Górze ul. Wolnoœci 259,
tel. 75/64-73-001, 64-73-002, Zarz¹d Miej-
ski TPD w Szklarskiej Porêbie ul. Sikor-
skiego 8, tel. 75/717-21-46.

Poradnia Terapii Uzale¿nieñ „Monar” ul.
Wolnoœci 70; 58-500 Jelenia Góra, tel. 05/
647-33-90 czynna od pon. do pi¹tku w
godz. 10.00-20.00. Terapia wszystkich uza-
le¿nieñ- alkohol, narkotyki, hazard, zabu-
rzenia jedzenia. Grupy wsparcia DDA- do-
ros³e dzieci alkoholików. Terapia osób
wspó³uzale¿nionych, Oddzia³ dzienny tera-
pii uzale¿nienia od alkoholu.

Oœrodek Interwencji Kryzysowej w Jele-
niej Górze oferuje nieodp³atn¹, profesjo-
naln¹ pomoc psychologiczn¹ dla miesz-
kañców Jeleniej Góry oraz powiatu jele-
niogórskiego, znajduj¹cych siê w kryzysie

Pierwszy czytelnik, który zadzwoni
we wtorek o godz. 10.15

pod nr 075 6424410, otrzyma kupon
na bilety dla 2 osób do kina „Lot”.

JELENIA GÓRA
GRAND 06.09-08.09 godz. 16.30,

18.30 „Smerfy”, USA, 06.09-08.09 godz.
20.15 „Druhny” USA.

LOT 06.09-08.09 godz. 16.00, 18.00,
20.00 „Conan barbarzyñca” 3D USA.

LUBAÑ
WAWEL 09.09-12.09 godz. 16.30,

18.30 „Smerfy”USA.

TEATR IM. CYPRIANA KAMILA NOR-
WIDA W JELENIEJ GÓRZE 08.09-11.09
godz. 19.00 „Rozmowa przy wycinaniu
lasu”, Du¿a Scena, 10.09 godz. 19.00
„Papierowe kwiaty”, Scena Studyjna.

TEATR NASZ MICHA£OWICE 075/
755-47-44 (obowi¹zuje telefoniczna re-
zerwacja miejsc)

08.09 (czwartek) godz. 19.00 „Tak lu-
biê Was rozœmieszaæ”

emocjonalnym. Specjaliœci interwencji dy-
¿uruj¹ od poniedzia³ku do pi¹tku w godz.
8.00-20.00 w siedzibie oœrodka: Al. Jana
Paw³a II 7, , 58-500 Jelenia Góra. Tel./fax
75/64-39-100, 607-550-453. Poradnictwo
przez telefon interwencyjny 607-550-484
czynny od poniedzia³ku do pi¹tku w godz.
20.00-24.00. Natomiast w soboty, niedziele
i œwiêta poradnictwo poprzez telefon inter-
wencyjny czynne od 8.00-24.00. Poradnia
Zdrowia Psychicznego ul. Cieplicka 69-71,
58-560 Jelenia Góra, tel. 75/64-35-733.
Poradnia Zdrowia Psychicznego dla dzieci
i m³odzie¿y ul. Cieplicka 69-71, 58-560 Je-
lenia Góra, tel. 75/64-35-733. Poradnia
Terapii Uzale¿nienia i Wspó³uzale¿nienia od
Alkoholu ul. Cieplicka 69-71, 58-560 Jele-
nia Góra, tel. 75/64-35-772. Poradnia re-
habilitacyjna, ul. Cieplicka 69-71, 58-560
Jelenia Góra, tel. 75/64-35-746

Informacje
PKP 9436, GOPR w Jeleniej Górze ul.

Sudecka 79, tel. 75/75-247-34, Stra¿ Gra-
niczna 75/722-22-57, pogoda Jelenia Góra
75/64-12-333, Karpacz 75/76-16-533,
Szklarska Porêba 75/717-33-93.

„Conan barbarzyñca 3D” - USA,
2011, re¿. Marcus Nispel, wyst. Jason
Momoa, Rachel Nichols, Stephen Lang.
Fantasy.

Ekranizacja przygód jednego z naj-
s³ynniejszych herosów. Rodzina i ca³e
plemiê ma³ego Conana z Cimmerii ginie
w krwawej wojnie z rêki potê¿nego w³ad-
cy i czarnoksiê¿nika Khalara. Od tego
czasu ch³opiec realizuje swój plan ze-
msty. Ju¿ jako dojrza³y, wielki wojownik
pod¹¿a tropem Khalara i likwiduje bez
litoœci jego popleczników, czekaj¹c na
ten najwa¿niejszy pojedynek.

Imiê i nazwisko: El¿bieta Maciejowska
Zajêcie: od 1980 r. razem z mê¿em Waldemarem (a ostatnio tak¿e i z

synem) prowadzi w Karkonoszach Schronisko Pod £abskim Szczytem.
1. Mieszkam tu, bo:
Pochodzê z Warszawy. Mój ojciec, zawodowy wojskowy, na pocz¹tku lat

60. przeprowadzi³ siê do Jeleniej Góry. Rodzina z nim. Od 31 lat mieszkam w
Schronisku pod £abskim Szczytem. Œwietnie siê mieszka. Cisza, spokój, fajni
turyœci. Jedynym mankamentem s¹ wredne wiatry, które zim¹ potrafi¹ zdo³o-
waæ cz³owieka. Ale kiedyœ trzeba bêdzie zejœæ z tych gór, przyzwyczaiæ siê do
¿ycia na dole.

2. Lekcja z dzieciñstwa, któr¹ zapamiêta³am:
Rodzice nauczyli mnie odpowiedzialnoœci za to, co robimy i mówimy w

¿yciu. Mama by³a przebojowa, prowadzi³a kasyno, schronisko. To ona trzy-
ma³a w domu dyscyplinê. Ojciec... gdyby z³odziej wszed³ do domu, to da³by
mu jeszcze torbê... tolerancyjny, otwarty, mia³ na mnie du¿y wp³yw. To
procentuje, kiedy w schronisku mam do czynienia z ró¿nymi typami ludzi.

3. Ten pierwszy raz:
Pierwsza noc w schronisku. Spa³am jak zabita. Rankiem okaza³o siê, ¿e

noc¹ harcowa³y po mnie... dziesi¹tki myszy. Zostawi³y œlady nawet na twarzy.
Zapamiêta³am te¿, kiedy pierwszy raz doczo³ga³am siê do schroniska. Od
tyczki do tyczki. Zim¹, w œniegu po piersi, koñ z woŸnic¹ i towarem utkn¹³ w
po³owie drogi, trzeba by³o doczo³gaæ siê do £abskiego po pomoc.

4. Przebój ¿ycia:
„S³awa i chwa³a” Jaros³awa Iwaszkiewicza. Nawet nie potrafiê sprecyzo-

waæ, dlaczego kocham tê ksi¹¿kê. Wracam do niej nieustannie. Czytam j¹ raz
w roku.

5. Wkurza mnie:
Cyklicznie wkurza mnie mój m¹¿.
6. W ¿yciu nie umiem siê obejœæ bez...
Na³ogowo czytam ksi¹¿ki i gazety.
7. Gdybym dosta³a 100 tys. z³...
Pojecha³abym w œwiat. Ale nie by³yby to góry. Chyba ¿e nasze Tatry, w

których jeszcze nie by³am. Mo¿e do Szkocji albo Portugalii... A mo¿e zainwe-
stowa³abym w sta³y pr¹d w schronisku, bo agregat poch³ania mnóstwo
pieniêdzy.

8. Gdyby Polska by³a monarchi¹, królem uczyni³abym...
Zdecydowanie jak¹œ kobitkê... Imponuje mi Henryka Bochniarz, bo to m¹-

dra, odwa¿na kobieta.
9. Za póŸno na...
Na góry wysokie. Kiedyœ marzy³am o Alpach. I na naukê p³ywania. W

górach o takie rozrywki raczej trudno.

10. Ulubiona anegdota:
Mój m¹¿ kocha zwierzêta. W swoim wroc³awskim mieszkaniu trzyma³ sowê

i 17 sikorek. W schronisku hodowa³ ju¿ konie, psy, koty, papugi, wê¿e... Na
pocz¹tku trzymaliœmy te¿ gêsi. Ale nasz g¹sior pogoni³ kiedyœ spod schroni-
ska turystê. Okaza³o siê, ¿e by³ nim... dyrektor Karkonoskiego Parku Narodo-
wego. Nastêpnego dnia otrzymaliœmy nakaz wywiezienia gêsi ze schroniska.
Musia³y zamieszkaæ w Podgórzynie.

miczyk

Brawa dla:
Zbigniewa Urszulaka, który nieodp³at-

nie udostêpni³ salê zabaw „Bajtuœ” dla
potrzeb autorskiego projektu socjalnego
„Œwiat zabaw”, realizowanego przez Miej-
ski Oœrodek Pomocy Spo³ecznej w Luba-
niu. Dziêki tej pomocy grupa podopiecz-
nych MOPS-u wraz z opiekunami mi³o
spêdzi³a wolny czas. Zaplanowano ju¿ ko-
lejne spotkanie w ramach tego samego
programu.

(mat)
Organizatorów festynu rodzinnego w

Raszowie, so³tysa Wies³awa Owsianki, rad
so³eckiej i parafialnej, ksiêdza proboszcza
Krzysztofa Sikory, ko³a gospodyñ wiejskich
i mieszkañców wsi. Z aukcji i sprzeda¿y

domowych wypieków zebrano ponad 11
tysiêcy z³otych na renowacjê zabytkowego
koœcio³a pw. Niepokalanego Poczêcia NMP
z mauzoleum von Schaffgotschów. Zapla-
nowano odnowienie elewacji œwi¹tyni i
wymianê ³awek. Poprzednie festynowe
zbiórki pieniêdzy pozwoli³y sfinansowaæ
remont dachu i wie¿y.

(stob)
Kupców z targowiska „Zabobrze” w Je-

leniej Górze za finansowe wspieranie (od
maja br.) jeleniogórskich dzieci i m³odzie-
¿y z sekcji ³uczniczej MKS-u Bobry. Dziêki
tej formie pomocy sportowcy w wieku 8-
16 lat z grupy trenera Henryka Chemicza
mog¹ wyje¿d¿aæ na mistrzowskie zawody i
korzystaæ z nowo zakupionego sprzêtu
³uczniczego.

(stob)
Sponsorów XII Miêdzynarodowych

Warsztatów Pszczelarskich w Jeleniej Gó-
rze, które realizuj¹ program edukacji eko-
logicznej w Sudetach Zachodnich. Finan-

sowo i rzeczowo pomogli Urz¹d Marsza³-
kowski, jeleniogórski Urz¹d Miasta, Polski
Zwi¹zek Pszczelarski, Wojewódzki Urz¹d
Ochrony Œrodowiska, Agencja Restruktu-
ryzacji i Modernizacji Rolnictwa oraz Bank
BG¯, Zarz¹d Dróg i Mostów, MPGK, PMP
Group i Muzeum Przyrodnicze (wszystkie
z Jeleniej Góry), Jeleniogórskie Centrum
Kultury, góralski zespó³ Janicki, Wojciech
Chad¿y, Roman Kuty z PSL i pos³anka El¿-
bieta Zakrzewska z SLD.

(stob)
Gwizdy dla...
Telekomunikacji Polskiej S.A., której

klienci od dwóch tygodni nie mog¹ sko-
rzystaæ z telefonu o numerze (75) 801-
11-46 w kabinie telefonicznej przy uli-
cy Kiepury na jeleniogórskim Zabobrzu.
Automat firmy Telefonica ma urwan¹
s³uchawkê.

(stob)
Organizuj¹cych odnawianie oznakowa-

nia poziomego na drogach Jeleniej Góry.

Na ul. Sobieszowskiej przy skrzy¿owaniu z
Lubañsk¹ ekipa drogowa malowa³a pasy 1
wrzeœnia ok. 7.30 rano, zamykaj¹c jeden
pas ruchu. W³aœnie wtedy, gdy po waka-
cjach ruszy³ wzmo¿ony ruch jad¹cych do
pracy i dowo¿¹cych dzieci do szkó³. Zrobi³
siê korek i ³añcuch ludzi z³orzecz¹cych.
Namawiamy do refleksji przed nastêpnym
malowaniem.

(sad)
Dowcipnisia, który „zainaugurowa³”

dzieñ pierwszego wrzeœnia alarmem bom-
bowym w Zgorzelcu. Ok. godz. 13 policja
zosta³a poinformowana telefonicznie o rze-
komym pod³o¿eniu bomby w McDonald’s.
Wszyscy, którzy znajdowali siê w tym cza-
sie w lokalu, zostali ewakuowani. Spraw-
dzanie restauracji oraz przyleg³ego terenu
trwa³o ponad dwie godziny, wy³¹czono te¿
z ruchu przyleg³e ulice. Alarm okaza³ siê
g³upim ¿artem; najprawdopodobniej sfru-
strowanego powrotem do szko³y nastolat-
ka. Oby policji uda³o siê jak najszybciej

ustaliæ sprawcê. Pokrycie kosztów ca³ej
akcji bêdzie znakomit¹ nauczk¹ dla ¿ar-
townisia.

(mat)
Kierowców, którzy ³ami¹ przepisy i lek-

cewa¿¹ sygnalizacjê œwietln¹ na remon-
towanej trasie Zgorzelec-Bogatynia. Dro-
ga jest trudno przejezdna z uwagi na sze-
roko zakrojony remont. Ruch niektórymi
odcinkami sterowany jest œwiat³ami. Nie-
którzy tubylcy wiedz¹ jednak lepiej od sy-
gnalizacji, kiedy nale¿y jechaæ, a kiedy
staæ. Obowi¹zuje zasada: jeœli jedzie ko-
lumna samochodów, to nie patrz na œwia-
t³a, tylko do³¹czaj do niej. Ci z naprzeciw-
ka nie wjad¹ przecie¿ na jedyny pas dro-
gi, jeœli bêdzie on zajêty przez ci¹g aut.
Efekt jest taki, ¿e œwiat³a sobie, a kierow-
cy sobie. Niektórym puszczaj¹ nerwy i
wtedy robi siê niebezpiecznie, bo na je-
den pas ruchu pchaj¹ siê równoczeœnie
auta z przeciwleg³ych stron.

(mat)
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Mieszkańcy gminy Stara Kamienica 
mogą mieć nadzieję na to, że lokalni 
urzędnicy, przynajmniej niektórzy, 
będą w lepszej formie psychicznej. 
Chodzą bowiem na zajęcia jogi, pro-
wadzone przez radną tejże gminy, 
Katarzynę Andrzejewską. Stara Ka-
mienica w ogóle staje się centrum 
zdrowego życia - na jej 
terenie organizowane 
są także obozy gło-
dówkowe. Zrzuca 
się kilogram 
d z i e n n i e .  
(1)

Wydaje nam się, że to mogła być 
prowokacja polityczna, a całe zdarzenie 
mogło mieć przykre konsekwencje. W 
czasie ostatniego święta pszczelarskie-
go w Cieplicach pojawiła się posłanka 
Elżbieta Zakrzewska. W loży vipów zajęła 
swoje miejsce i wtedy... gruchnęła. Noga 
w plastikowym krzesełku. Pani poseł od-
czuła w mig siłę przyciągania ziemskiego. 
Na ratunek pośpieszył Wojciech Chadży 
podając swe męskie ramię. A dlaczego 
wydaje nam się, że ten incydent mógł 
nosić cechy prowokacji? Bo na tejże 
imprezie byli też kandydaci innych ugru-
powań. Kampania wyborcza w tym roku 
jest krótka i może być brutalna. (6)

Jeleniogórski radny Rafał Piotr Szy-
mański z PiS-u też chce został posłem. 
Nie widzieliśmy jeszcze, co prawda, 
żadnych jego ulotek, bilboardów, ani 
innych materiałów agitacyjnych, bo 
pan Rafał, to tak bardziej internetowo 
aktywny jest. Ale wydaje nam się, że 
będzie miał atrakcyjną kampanię wy-
borczą. Wiadomym nam jest, że pan 
Rafał spotkał się ostatnio z pewnym 
oblatanym po świecie człowiekiem, 
który politycznie jest również usto-
sunkowany. Wydaje nam się, że była 
to forma korepetycji, zatem z niecier-
pliwością czekamy na efekty (6).

Uśmiechnięta i zadowolona dziew-
czyna w klubowej koszulce z logo 
mistrzowskiego klubu z Lublina i 
Wyższej Szkoły Społeczno-Przy-
rodniczej to lewoskrzydłowa re-
prezentacji Polski, wychowanka 
jeleniogórskiego KPR-u, 23-letnia 
Agnieszka Kocela z Piechowic. W 
meczu Superligi z trybun wspierały 
ją koleżanki z drużyny, 
z  k tórymi gra ła  w 
min ionym sezon ie .  
Po każdej z pięciu 
strzelonych b r a m e k  
i  po  do- b r y c h  

W Twoich planach będą musiały 
nastąpić poważne zmiany, a będą one 
związane z kimś z Twojego bliskiego 
otoczenia. Pomyśl też o pozbyciu się 
przesadnej ambicji i... zazdrości.

Nie przejmuj się plotkami. Oczywi-
ście, nie jest łatwo zachować spokój 
i godność, kiedy jest się obiektem 
pomówień, ale zachowanie chłodnego 
dystansu może rozwiązać sprawę.

Spodziewaj się odwiedzin oso-
by, której nie zapraszałeś, ale... W 
najbliższych dniach duża dawka roz-
rywki i sporo rozmów w zaufanym 
towarzystwie.

Poczujesz i zapragniesz udowodnić, 
że jesteś niezastąpiony. Uda Ci się to, 
jednak Twoja zaborczość nie wzbudzi 
sympatii u innych.

Twoje mogą plany przebiegać zgod-
nie z oczekiwaniami, pod warunkiem 
że nie będziesz dyktować zbyt ostrych 
warunków. W domu sytuacja po week-
endzie stanie się dość napięta.

Nie angażuj się w interesy z człowie-
kiem, który od dawna roztacza niesamo-
wite wizje. Za dużo możesz dużo stracić 
na takim układzie. Ważna sobota.

Stoisz w centrum uwagi i choć jesteś 
przyzwyczajona do błysku fleszy, mu-
sisz uważać, aby nie palnąć jakiejś gafy. 
Rodzina, jak zwykle, będzie z Ciebie 
dumna, a to najważniejsze. 

Baczniej obserwuj swoje najbliższe 
otoczenie, a dokładnie zrozumiesz, ile 
rzeczy przecieka Ci przez palce. Pod 
koniec tygodnia otrzymasz dobrą wia-
domość od Strzelca.

Postaraj się choć na chwilę oderwać 
od codzienności - może jakiś wyjazd 
lub spotkanie w miłym gronie? Sprawy 
domowe normalnie, pod górkę, ale 
szczyt już jest widoczny.

  
Trzymaj nerwy na wodzy. Wprawdzie 

nieprzyjemności w pracy zdają się nie 
mieć końca, ale bądź dzielny - warto 
przeczekać. Uważaj na serce, bo ktoś 
będzie chciał je podbić.

To bardzo dobry moment na zawie-
ranie nowych znajomości i kontraktów 

- postaraj się to wykorzystać. Jeśli po 
drodze będziesz musiał kogoś „przy-
depnąć” - nie miej skrupułów.

Wiele ważnych zawodowych wyda-
rzeń wpłynie na porządek Twojego życia 
i to nie tylko w tym tygodniu. Jeśli czu-
jesz się na siłach, stań do walki - warto.

(ep)

W rozwiązaniu wystarczy podać hasło ułożone z ponumerowanych pól. Na odpowiedzi (tylko na oryginalnych kuponach) czekamy dziesięć 
dni od daty ukazania się numeru. 

Rozwiązanie krzyżówki nr 34: GRILLOWANE ŻEBERKA
Za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki nr 34 nagrodę pieniężną w wysokości 50 zł otrzymuje Władysława Kłaczyńska ze Zgorzelca.
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akcjach był aplauz kibiców. - Jak 
weszłam do tej hali, to złapał mnie 
stres, prawie mnie sparaliżowało - 
przyznała Agnieszka. - Byłam nieco 

rozkojarzona i spięta. Potem grało 
mi się coraz lepiej, stąd rosnąca 
przewaga mojego zespołu i pogrom 
Finepharmu różnicą 21 bramek. (5)

Wygląda na to, 
że nastąpiło pewne 
ocieplenie w sto-
sunkach między je-
leniogórskimi „rad-
nymi Dutkiewicza” 
a obecnymi wła-
dzami miasta. Pod-
czas piątkowej sesji 
rady miejskiej wice-
prezydent Hubert 
Papaj usiadł obok 
Miłosza Sajnoga. 
Sądząc po minach, 
ucięli bardzo przy-
jemną pogawędkę, 
bo obaj śmiali się 
od ucha do ucha. Czyżby rozmawiali o współpracy? A może po prostu ten pierw-
szy chciał przypomnieć sobie czasy, kiedy to był „szeregowym” radnym? (12)

Już w drugim dniu pobytu w Jeleniej Górze nowy proboszcz cieplickiej parafii 
pw. Św. Jana Chrzciciela ksiądz Stefan Wojda zaliczył nieoficjalne, bo towarzy-
skie spotkanie z prezydentem Jeleniej Góry Marcinem Zawiłą. Niespodziewaną 

okazją były międzynarodo-
we warsztaty pszczelarskie 
na placu Piastowskim. Po 
męskim uścisku dłoni obaj 
panowie oklaskiwali osoby 
odznaczone najbardziej po-
żądanym wśród pszczelarzy 
Medalem Ks. Dr Jana Dzier-
żona. Wymienili też uwagi o 
właściwościach leczniczych 
różnych gatunków miodów, 
spróbowali różnych domo-
wych pyszności i umówili 
się na niedzielną mszę św. 
z kazaniem proboszcza do 
pszczelarzy. (5)

zdrowego życia - na jej 
terenie organizowane 
są także obozy gło-
dówkowe. Zrzuca 
się kilogram 
d z i e n n i e .  
(1)

meczu Superligi z trybun wspierały 
ją koleżanki z drużyny, 
z  k tórymi gra ła  w 
min ionym sezon ie .  
Po każdej z pięciu 
strzelonych b r a m e k  
i  po  do- b r y c h  
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